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No. 17. 


LA POLONII W ANERYCE, 


Rok 39. 


ENGISH POLO. EXPERT 


Ćwiczenia gry w ''polo'. 


| 


Sześciw majlepszych angielsk iel graczy w “polo praktykuje obecnie zawzięcie na farmie Gould 
w Larkewood koło Nowego Yorku przygotowujące siędo międzynarodowego matehu z tą nadzieją, że 
odbija na nim pular zdobyty zeszłego roku na takimż © matehu 


| z powrotem do Anglii, Gra roz pocznie się 31 maja w Meadom Brook, 


7 CAŁEGO ŚWIATA. 


Haslo 


kwestyi draźliwych. Watykan 


saa 


"wiary i ojczyzny” w uroczystościach jubileuszowych bar- 
dzo kłopotliwe dła Włochów. Rzad włoski 


unika poruszania 
zachowuje się obojętnie, ale nie 


protestuje. — Socyaliści wobec jubileuszu zachowują się obo- 
~ jętnie. Ze wszystkich stron ni» brakuje jątrzących agitacyi. 


Wiara | ojczyzna te dwa po- 
SEEM, śle mówiac te dwa sta- 
ny duszy nie rozdzielne w Uczu- 
ojców, 


še 


viach 1 myślach naszych 
dzisiaj mietyłko bywaja rozłącza- 
ue, lecz wprost  przeciwstawiane 
sabie i nietylko w rzeczywistości 
ycia, lecz nawel w ideach i prze-- 
konaniuch. 

W emownym dowodem Włochy 
współczesne w takich jak obeene 
chwilach wspomnień, uroczystości, 
obełenłów „patryatycziych, maja- 
evel być upamietnieniem piećdzie- 
ogłoszeniu 
i uznani 


steejuletniej rorznicy 
uarodówej 
zjednoczonego 


jedności 
Rzymu za stolice 
panstwa wbrskiegwo. 
kilku dniami dokonana 
istala urzędowa uroczystość jnbi- 


stoici odbyw ać 


Przed 
leuszu, Prac: sie 
maga następcie w rozmaitych po- 
odstępach 


sltejneh i w różnych 
suso przez calą wiosne. Into i je 
sień, nieomal aż do końca roku 
Vipero: 

Wielka, doniosła, pelna znacze- 
nia pamiątka życia narodowego, 
kióra powinnaby rozpbanienić ser 
va, uskrzyńlić myśli wszystkich 
synów współnej ajezyzny w pory 
wie zbiorowej dla niej ilości. 

Niestety, bolesna antyteza win- 
ry 1 ojezyzuy wciąż zamąca CZyStn 
harieenie dusz. dak wiadomo. na 
dingo przeł data rozpoczęcia jn- 
przewidy- 
roz- 


hileiszu adzywacy się 


warmia w niem 


nożliwych 
dźwięków. Na szczeście przewidy- 
wania te dotąd przynajmniej nie 
zastały 


uzasadnionemi w całej 
łosei, rozdźwięki nie były 


an: lak ostre, ani tak liczne jakby 


s lego można obawiać, 

równa uroczystość 
cena udbyła sie na Kapitolu w 
dwu pórwieeznej rocznicy  ozło- 
szenia Rzym stolicą ; 
uyenoWiceh, 21. marca. 
Frzewodniczył W wiej” sum krol 
W;kror Knarnnel HI ow towarzy- 
atwie królowej. dworu, ministrów 
majacych przed sobą zebranie zła. 
żone z przedstawirieli senatu, iz- 
hy poselskiej, większych miast i 


IMANZUCA- 


zjednoczo- 
to jest 


ważniejszych instytuewi krajo- 
wich, Mowa królewska, bardzo 
dobrze ułożona, zwięzła i dobitna 


podvosila ułównie narodowe zná- 


Pwaé swe antykościelne, 


czenie Rzym Nowoczesne, 
przeciwstawiając mu dawuv. 
wszeelswiatowy uniwersalizm 
rzymski. Itaia Romana Roma I- 
talianae: oto awo przeriwstawie- 
me wiecznego miasta w starożyt- 
nej i nowożytnej jego roli dziejo- 
wej. 

W innyns bardzo znaczącym n- 
stępie swej mowy dotknął król re- 
lpijnych stosunków we Włoszech. 
zaznaczając silnie, Że zjednoczone 
państwo włoskie, Rzym za swą 
stolicę mające, jest najlepszą 19- 
cja z kośriota- 


kojmia zgodnego Ż) 
mi różnych wyznań, oraz wolności 
tak dla religii jak i dla wiedzy. 
Jest ro stwierdzenie bozwyzna- 
niowego objektywizmu państwo- 


wego, bedqycego wszakże częściej 
tikcya abstrakcyjna. aniżeli pra- 
wda realną. 

W każdym razie vodne uwagi 
Jest tak w tym królewskim, jak i 
w innych przemówieniach na Ka- 
piteln wyraźne unikanie wszyst- 


kiego, co w tej chwili uroczyste: 


zo obehodu mogłoby pobudzić lub 
zawstrzyć państwowo-knżeielny nt- 
tagonizm we Włoszech Nawet te- 
go amazonizum rozgłośny promo- 
ter sindaco | burmistrz - Nathan. 
kóry go nieraz  dawniejszymi 
swymi występami podniecał. tym 
razem musiał widocznie pohamo- 
a właści- 
wie antychrześcijańskie zapędy i 
w mowie swej, bardzo zreszta roz: 
wlekłej. nudnej i banalnej po- 
przestał ua nie nie znaczących s- 
solnikach historycznych i okalicz- 
naściowyełt. 

l poza chrehem obehadu kanito- 
lińskiego w manitestacyach ulicz- 
nych 1 wieeowych uniknięto tym 
razem. wszelkieli nieprzyjaznych. 
lub obraźliwych przesiw Kościoła: 
wii papiestwu występów. Nie bra- 
ko w każdym razie w tym kierun- 
ku prób + usiłowań. Niektóre tu- 
tejsze towarzystwa antyklerykal- 
ne, a szczezólnie najkrzykiwsze i 
najbardziej z nich  awanturnicze 
towarzystwo imienin Giordana 
Bruno. probowały w samej dziel- 
nicy watykańskiej wywołać jakiś 
nich amtvpapieski, ale bez żadne- 
go powodzenia. Skończyło sie ra 
niesłornych  wrząskach mać 


ch 


przez Amerykanów i że go odwio- 
Najtańsze miejsce $5.00, 


tromadek wyrostków i bohuzów, z 
którymi polieva prędko sobie dała 
radę. Ze swej strony katolicy, sto- 

(Bi 4 PRL wydanego ol dawna 
4 wyższyce ster kościelnych pile- 
cenia zachowali sie z jak najwiek. 
Sza woheć uroczystości iubilenszo- 
wych powściągliwością 


Ani poparcia, ani opozycyi, peł- 
na gadności i spokoju obojętność, 
taka przyjęto w sterach katoki- 
ckiehi zasadę postepowania ściśle 
w praktyce przeprowadzoną. Ku- 
rya papieska nie odezwała sie z 
żadnym słowem protestu, W Wa- 
tykanie. w kosiołach i szkolach 
duchownych wszystko nażzwykłej- 
szym odbywało się trybem, dzien- 
niki katełickie poprzestały na ob- 
jektywnych jubiłenszowej nroczy- 
stości opisach. lub na rzeczowych, 
spokojnych jej ocenach, 

Dzięki tej powśrciagliwości obv- 
stromej zdolano w driu jubileu- 


szowym uniknąć jaskrawych roz-. 


dźwięków 1 jakakolwiek utrzymać 
harmonię. 
Nazywalibyśmy ją negatywną. 
gdyż polegała njena  zestrojeniu 
różnobrzmiących żywiołów, leez 
na odpowiednim ich rozdziale i n 
nikan stę wzajemnem. Że taka 
harmania nie mogła sie odznaczać 
tak wielka pełnia, to aż nadto jest, 
zrozumiałe. Jakoż wrażenia „pełni 
zapaćn. entuzyazmu patryotyczne- 
so nie odczuwa sie tu, podczas u- 
roczystości dnia jubiłenszowczo a- 
ni w urzędowych przemówieniach 
na Kapitlu, ani w zachowaniu się 
tumu na Świetnie przyozdobio- 
nyeh Gaałuminowanych ulicach 
miasta. Oklaskiwano wprawdzie 
pare królewska przejeżdzającą u- 
leami lob nkazującą sie na zam- 
kowym balkonie, ale wyższego |:0- 
dnierenia temperatury uezuciowej 
w tych owacyach nie nożna 


jakoś dopatrzeć. 


się 


Skądże się ono minło wziąć w 
tłamach. snujacych się po ulicach 
Rzymu. skoro tyle wśród nich hy- 
Ło żywiołów. na które ochładzajaco 
działać musialy różne fonny i wa- 
runki zewnętrzne uroczystości ju- 
piłenszowych rhochy te nawet tre- 
ścią swą zapal wo nich wzbudzać 
mogły. Obok: kateliekich należały 
tu zapewne mniej lub więcej SOEN- 
alistycznym wpływom podległe 
żysioly robotnicze 
ckie, Soeyaliści | włosey  naogół 
wcale się nie eutnzyszmowaułi ju- 
hiłeuszeni narodowym. niekiedy 
nawet wprost opozycyjne  wzylo- 
dem mego zajmowali stanowisko. 
a to nawet pomimo wyraźnych 
ostatniemi czasy  Uusrowań sfer 
rządzących. aby ich sobie zjednać 


` rI g 
i pociągnąć do tworzącego się 


i proletarya-! Wẹ Francvi dokonał się on 
j 
stanowe w sferach 


jstępy. 


właśnie w dniu jubileuszowym no- 
wego gabinetu Giolittiego. Ukła- 
dy prowadzone w tych widokach 
spełzły na niezemm z powodu nie- 
przejednanej postawy kandydata 


socyalistycznewo, An na inaugura- 
tyjnym obchadziej  kapitolińskim 


socyalistyczni przewódcy  świecili 
swa nieobeenością, 

też temi dniami 
i na różnych zebraniach 


Pojawiły sie 
odezwy 
partyjnych dały się słyszeć prze- 
mówienia, w którteh uświadomio- 
ny proletaryat i działająca w jego 
imieniu tak zwana Izba pracy o- 
świadezają. że dotad zjedncczenie 
narodowe przyniosło tylko poży- 
tek kapitalistycznemu mieszczań- 
stwa, gdy lud roboczy wiekszymi 
Jeszcze ciężarami został obarczony 
i dotkliwemu podlega — wyzysko- 
wi. 

l w iym wypadku widzimy co- 
raz częściej powtarzający się ża 
dni naszych fakt spotkania się we 
wspólnej przeciw radyvkalno-libe- 
ralnemu mieszczaństwu opozycyi 
tak skadinad przeriwstawnych so- 
bie żywiołów jak katolicyzm i so- 
cyałizm. Salze, że jeślieco zbliza 
je dn siebie, a oddala zarazem od 
liberalizam mieszezańskiezo to to 
wlaśnie, czego im nie staje: wiara 

wiara w ileak religijny n wy- 
znawców katolicyzmu. wiara w i- 
deat społeczny n socyalistycznych 
"towarzyszy. 


szaństwm ” 
które ściśle biorąc, nie wierzy sa- 
mo w sichie, we własne swe życie 
we własna swą kulturę, alba jak 
dobrze ktoś powiedział, w nie nie 
wierzy krom hygieny i ekonomii 


Miesz Wwsforczeste, 


politycznej, wszedzie tam. gdzie 
stanowczą osiągnęło przewagę, a 
osobliwie w krajach latyńskich 


daży coraz wyraźniej, coraz bez- 
wzyłedniej do oddzielenia — wiary 


al ojezyzny, do nczynienia tej o- 


,statniej li tylko ojczystym naro- 


dowym pastwiskiem.  przeznaczo- 
nem do tuczenia tych, co je opano- 
wać zdołali, co sie na nim rozpo- 
starli z wykluczeniem — wszelkich 
obeych współżywców, 

We Włoszech dzisiejszych stan 
rzeczy w danej chwili o tyle nieco 
odmienniej się przedstawia, że tu 
do niedawna jeszcze ojczyzna by- 
ła jednoznacznikiem wiary, jej 
przedmiotem. idealem dla tych 
wszystkich, co Za sprawę natdo- 
wą walczyli, cierpieli, ginęli. Ży- 
Ja jeszcze ostatni przedstawiciele 
tej epoki pełnego poświęcenia 
patryotyzmu  heroicznego, żyje 
Uaulycya górnych uniesień, ofiar- 
nych czynów przezeń pobudzanych 
ule coraz bardziej, coraz liczniej 
na pierwszy plau występują 
przedstawiciele patrystyzmu spo- 
żywczego. t. j. dażacewo do spo. 
żywania w spokoju i wygodnie o 
woców. wyrosłych na ziemi, użyź- 
nionych krwia bohaterów, Ci 
szezęśni spadkobiercy krwawej 
przeszłości nie żałują jej wpraw- 
dzie przy nadarzającej się okazyi 
pechwalnych frazesów, ale za isto- 


tne swe zadanie poczytują sobie 


Żyć i Gie: się obeenościa. Dłate- 
go stanowczymi są przeciwnikami 
wiary, która z natury swej sięga 
poza obeeneść I naklada pewne, 
nieraz ciężkie bardzo = obowiazki 
dla przyszłości, dla doczesnej luh 
wiecznej pr łości zawsze © je 
dnak  przeszkadzajascej spokojne- 
mu spożysiu 1go 
przynosi, 


w ubęecnaść 


Oto jedna z przyczyn coraz Wy- 
raźniejszego zu dei naszych roz- 
działu między ojczyzną i wiarą. 
Już 
radykalnej 
burżņaązyi t umacnia się coraz 
bardziej we Włoszech dokony- 
wa się obecnie i szybkie czyni po- 
Co prawda. niektórzy 
przedstawiciele wiary w nieprze- 
jednanym dlą zjednoczonej ojczy- 
zny włoskiej obozie ultra-reakcyj- 
nych bardziej od papieża katoli- 


ckich katolików ze swej strony 
skutecznie też pracnją naa u- 
twierdzeniem wspomnianego roz- 
działu. gdy występując jako nie- 
proszeni obrońcy wżadzy świeckiej 
z uporem bezmyślnym rzucają 
wciąż gromy potępienia na Wiet 
kie fakty i postaci niedawnej prze- 
szłośei, drogie i święte każdemu 
prawemu patryocie włoskiemn. a 
pociągające swnpatycznie każde 
szlachetne narodowo czuć zdolne 
serce ludzkie. 

Oheetlie z powodu patryotyczne- 
go jubileuszu zjednoczonej Italii 
odezwały się poxowne protesty 
przeciw uczonym w nim wspom- 
nieniom historycznym, rzadkie ze 
strony katolików włoskich. 
częste ze strony katolików zagra- 
ieznych. Nic mogą się one: oczy= 
ie przyczynić da powstrzynit- 


dość 


nia wznagającego sie wciąż roz- 
działu między ojczyzna i wiara, 
avi do utwierdzenia tak pożąda- 
nego w chrześcijaństwie — pokoju 
wsród ludzi dobrej woli. W danej 
chwili, w dotychczasowym prze- 


biegu tutejszych uroczystości ju- 
hilenszowych. dzięki umiarkowa- 
niu kierowniczych po obu stronach 
sfer kąścielnych i rządowych. po- 
kój w niczem nie został zakłówo- 
nv. Ale jesteśmy obecnie w sa- 
mych początkach jubilenszu wto- 
skiego. Czy w ciągu całorocznewo 
nieomal jego trwania nie zajda 
Jakieś ostrzejsze starcia, jakieś 
protesty i napaset wzajemne mie- 
dzy przeciwnami żywiołami? tru- 
dno to przewidzieć, Po obu stro- 
nach katoliekiej i radykalno-libe- 
ralnej nie brak tak 
zazwyczaj w podobnych 


hrużdżącej 
SVTHA- 
tyvach niewczesnej żarliwości. A i 
socyalizm nie pominie pewno, żid 
nej okazyi aby postawić się w ten 


Inb ów sposób czy tu llieralnym, 
czy katoliekim burżujom. 

Dla dobru tak Kosciola 
kiego, jak i Włoch 
nych. jak wreszcie bronionej przez 
socyalizm sprawy proletaryatu ro- 


katoli: 
zjednoezo 


boczezo jakże pożądanem jest. a- 
by spełały na nezem wszelkie w 
tym kierunku zakusy żarliweów. 


OSTATNIE TELEGRAMY. 


SUFRAŻYSTKA A DUCHY. 


LONDYN. W Anglii odhy- 
wal się teraz spe Induości. Su-, 
frażystki rozwinęły podezas spi- 
su szeroką agitacyć w imię ha- 
sla: "Skoro kobiety się nie lieza 
to nie trzeba ieh liczyć!” 

| uciekaja przed urzędnikami, 
gdzie mogą. Ci gonia za niemi na 
rowerach ku uciesze publiczności 
staraja się zapisać ją w locie". 
Doprowadziła to wo kilku zaba- 
wnych zajść, 

Nutrażystka Emilia Davison. a- 
by nie zostać zapisaną, schowała 
się do gmachu parlamentu i prze- 
siedziała tam 46 godzin. Zarazem 
miała zamiar znaleźć Asquitha i 
wypowiedzieć przed nin powody, 
które skłonily ja do takiego po- 
stepowania. 

Aby ujść oczu slużby gmachu 
sufraużystką obrała sobie schro- 
nienie w sklepieniu pod kaplicą 
parlamentu, gdzie było ciemno 
choć oko wykol. 

Siedziała tam już przez kilka 
zodzin. kiedv nagle drzwi scho- 
wanka jej otworzyły sie i wszedl 
przez nie znany poseł z dwoma 
kobietami i rzekł: 


To jest miejsce, w którem 
okrutny spiskowice Guy Faubes 
wyzionął swoją czarną duszę! 

 „Ach_bBaże: przeraziły się 
towarzyszące mu kobiety —- może 
tu sa duchy? 

Poseł | zamknął pospiesznie 
drzwi i tu sufrażystka znów po- 
została sama w ciemnościach któ- 
re teraz. po słowach posła nabra- 
lv dla niej tajemniczego Życia, Z 
przerażenia patrzala wokoło, 
czuła się uwięzioną w tem stra- 
sznem miejscu, gdzie bładziła 
może dusza spiskowca... 

Ahy pokonać strach, zaczęła! 
myśleć o tem. co zrobi jutro. 
Waśliżnie sie do sali obrad. wle- 
zie pod ławkę, potem nagle ukaże 
się jak duch i zawola: 

Panie Asquith, porzuć pan 
swój opór przeciw prawu gloso- 
wania kobiet, a kobiety dadzą się 
liezyć! 

Ale Yrzwi wciąż były zamknie- 
te. Strach ogarniał biedna sufra- 
żystkę coraz większy. Bladzila 
po swojem więzienia z kata w 
kąt, aż w tem znalazła drabine, 
Bez namysłu wdrapala się po niej 


coraz wyżej i ku swojemu 


Si HING AND TWO FAIR PASSENGERS 


zdziwieniu znalazła się w kaplicy 
św. Stefana! 

Ale kaplica również byla zam- 
knięta! 

Przesiedziała ogółem pod ka- 
plicą i w kaplicy od soboty do po- 
niedzialku zrana kiedy drzwi ka- 
plicy otworzył jakiś mężezyzna, 

Sufrażystka blada jak płótno, 
podeszła ku niemu i nakazująco 
zawąłała : 

— Milcz! 

Ale natrafiła na ghura. Zamiast 
uszanować jej nakaz, niegrzeczny 


człowiek brutalnie wyrzucił ją 
poza obręb parlamentu, 

STAROIA .FRANCUSKO-HI.- 
SZPAŃSKIE. 

MADRYT. Hiszpania, =- Tu- 


tejsze pisma potwierdzaja wieści, 
że między Francyx, a Hiszpanią 
przyszlo do ostrego nieporoznnie- 
nia w sprawie dyplomatycznej. 
Prasa niemal jednomyślnie kry- 
tykuje stary układ między Mi- 
szpanią a Francyva w sprawie Ma- 
rokka, a na 10 miejsce proponu: 
je porozumienie z Niemenni Z wy- 
łączeniem odtychczasowego Sprzy- 
mićrzeńca, 

Tak zwłaszeza przemawiają. pì- 
smar katoliekie ~ Catholie Deba- 
te i organ ministra Marrany, 
konserwatywny ~ Mundo”. 

Z drugiej strony repubłikański 
dziennik "El Pais wyraża opi- 
nię, że porozumienie z Niemcani 
śyłohy dla Hiszpani fatalne z 
tej racyi. reespowodawałoby Ie: 
presye ze strony Francyi I An- 
glii. 

Cała sprawa wywołana zostala 
obcenem powstaniem w Mnrokku, 
skierowanem przeriw Milai Ha- 
fidowi, Francyva zarówno. jak i 
Hiszpania przygotowują sie du o- 
brony swych interesów w Marok- 
ko, Jednakże stanowisko Franayt 
nie spodobało sie Hiszpanii, tem- 
bardziej, że Berlin podszczuwał 
Ja przeciw Franeyi. 

Premier Canalejas 
wił parlamentowi udzielić wyja- 
śnień w sprawie stosunku Fran- 
eyi do Hiszpanii i roli, jaką od- 
grywajłę w tej aferze Niemcy. 

PARYŻ. Franeyva. Podo- 
bno jest tu planowana zbrojna 
interwencya wojskowa, mająca 
na celn obronę interesów w Ma- 
rokko i interesów  zaerożonewo 
Malai Mafia. Decvzyi jeszcze w 
tej matervi rząd nie podjal. 

Na razie Francyva tylko zmobi- 
lizuje swe siły w dystrykcie Char- 
nia, 


odmo-, 


Aeroplan specyalnie zbudowany dla wożenia pań. | 


Wynalazł go i zbudował awia tor Charles G. King, który też z przyjemnością uprawia sport uno- 
szenia rozmaitych piekności w obłoki. 


. 


JTR";-P 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


Telegramy Zagraniczne. 


SKRADZIONE DOKUMENTY. 


PARYŻ. — Z wielką trudnością 
przedostają się do prasy wiadomo- 
ści o kradzieży dokumentów pań- 
stwowych z ministeryum spraw 
zewnętrznych w Paryżu. Pomimo 
to sprawa ta narobiła niesłycha- | 
nej wrzawy we Francyvi, Wpraw- 
dzie jak głoszą przedostające sie 
ze ster rządowych wiadomości, 
kradzież nie jest tak olbrzymiej 
wagi, jak to na razie przypuszcza- 
no, w każdym razie jednak nie 
jest jeszcze na tyle wyświetlona, i 
aby ją bagatelizować. 

Głównym oskarżonym jest Rene 
Route, młody człowiek lat 22 do 
24, syn byłego konsula francus- 
kiego w Bagdadze. Nie kradł on 
na swoje wyłącznie ryzyko, ale 
dla swojego bezpośredniego zwie- 
rzchnika, Bern. Majmona, pod- 
danego angielskiego, araba z po- 
chodzenia, człowieka w Średnim | 
wieku. Ten z kolei, jak podejrze- 
wają, był tylko narzędziem w rę- 
kach obcego jakiegoś państwa, ja- 
kiego? — dotychczas niewiadomo. 

Rouet nie pobierał jako uczeń 
konsularny stałej pensyi. Wyda- 
tki jego opędzał Majmon. W o- 
statnich miesiącach miano powie- 
rzać Rouetowi przeglądanie i kla- 
syfikacyę papierów, przychodzą- 
cych od zagranicznych agentów 


dyplomatycznych Francyi. Były 
to dokumenty ściśle tajne, Podo- 
bno miały one jednak harakter 


czysto handlowy. Route nie miał 
posiadać żadnej styczności z wyż- 
szymi urzędnikami ministeryum. 

Majmon posiadał podobno daw- 
niej, wprawdzie nie urzędowe, 
wielkie wpływy w Konstantyno- 


polu i w Azyi Mniejszej, gdzie 
mieszkał przez czas _dhiższy. 


Wpływy te zmniejszyły się wraz 
z detronizacyg Abdul-Hamida, po- 
czem Majmon udał się do Paryża. 
Były sułtan mial udzielić kiedyś 
Majmonowi koncesyi na kolej 
badgadzka. ale cofnął ją na żąda- 
nie Wilhelma II. Wedlug innych 
pogłosek Majmon miat otrzymać 
koncesvę na kolej Homs-Bugdad, 
ale nie miał środków na jej zreali- 
zowanie. Wydał kiedyś ksiażkę 
o Arabii. po której podróżował. 

Na zasadzie pochodzenia i sto- 
sunków Majmona i Roueta przy. 
puszczają że skradzione dokumefł 
ty dotyczą polityczno-handlowych 
spraw bliskiego wschodu. 

Pierwsze podejrzenie co do kra- 
dzieży powzięto w ministervum 
jeszcze w pierwszych dniach lute- 
go rb. Były minister Pichon 
stwierdził fakt kradzieży osobi- 
ście, powierzył prowadzenie śle- 
dztwa ministervum sprawiedliwo- 
ści. które przeprowadziło bada- 
nia w takiej tajemnicy, że nie wie- 
dzieli o tem sami oskarżeni, ani 
nawet cznjna prasa. Oskarżeni 
kompromitowali się coraz bardziej 
aż wreszcie dn. 31 marca areszto- 
wano ich — ale i wtedy nie zaraz 
dowiedziano się o tem — tak, że 
w ręce policyi wpadały / jeszcze 
przez kilka dni listy, adresowane 
do aresztowanych. 

Dzienniki niemieckie w depe- 
szach z Paryża wyrażają przypu- 
szczenie, że Majmon i Rouet pra- 
cowali na korzyść Anglii i że jest 
to sprawa niesłychanego znacze- 
bia politycznego — chociaż z u- 
rzędowej strony nie dowiedziano 
się jeszcze, o jakie właściwie do- 
kumenty chodzi, 

Przypuszczają, że Majmon i Ro- 
uet mieli wielu wspólników. 

Trzeci aresztowany, Pallier, jest 
francuzem, był sekretarzem Maj- 
mona i grał w tej sprawie role 
podrzędną. 


ZABIŁ DYABŁA. 
WIEDEŃ. — W wiosce Girsh, na 
pograniczu czeskiem. żądał jakiś 
za dyabła przebrany człowiek od 
1-letniego chłopca, aby mu wska- 
zał miejsce, w którem ojciec jego 
ma pieniądze. Ate ehłopezyk nie 
zląkł się dyabła, ubranego w skú- 
ry baranie, lecz wziął ojca dubel- 
tówkę i wystrzałem z niej położył 
<dyabła' trupem. Sąsiedzi, któ- 
rzy na strzał nadbiegli. stwierdzi- 
li tylko. że '"dyabel'' już nie ży- 
je. 


ZWYCIESTWO POWSTAŃCÓW 
ALBAŃSKICH. 


WIEDEŃ, Austrya. — Telegra- 
my donoszą o krwawej walee w 
Albanii, w ktróej Turcy, armia 
regularna i ochotnicy, ponieśli 
ciężką klęskę. Podobno tysiąc lu- 
dzi padło na placu hoju. 

Albańczycy otaczają  obeenie 
miasto Tuzi,-chcacć je zmusić do 
kapitułacyi. 

Miastu grozi dostanie się w re- 
ce powstańeów, przyczem oczeki- 


idni więzienia. 


dzieci. Owe ośm osób zajmowało ZAkazany przez rząd. 


ciły. 


tastrofę. 
ski statek usłyszał rozpaezliwe sy- 


strachu, zimna przejmującego itp. 


Podobno Abbatemageio ma ze- 


, Cuoecołów. ale stał na warcie, po- 
magając mordercom do ucieczki. 


wana jest rzeź turcekich miesz- 


EZ świętach usiłowali oskarżeni dalej 
alicow, 


wywodzić, że padli ofiarą konspi- 
jracyi i zażądali wykazania naka- 
"KOŁNIERZ" NA PIWIE JEST |zów aresztowania, na podstawie 
PRZESTĘPSTWEM. | których podsądnych uwięziono, 
MONACHIUM, Bawarya, Niem-|  luigi Fucei, który miał być fik- 
cy. — Publiczność wygrała walkę |Cyjnym kierownikiem  Camorry, 
z właścicielami piwiarni i restau-|w miejsce rzeczywistego Enrica 
racyi. Sąd kryminalny uznał bo- -Mlfana, oświadezył, że nie był on 
à j p z ani rzeczywistą ani fikcyjną gło- 


wiem, że dawanie piwa ze zbyt 
wielkim **kołnierzem'* piany jest | Wa Camorry, wogóle do tej orga- 


przestępstwem kary godnem. | nrzaeyi nie należał. i 

„Właściciel ogromnej piwiarni| Aplauz zdobył sobie ksiądz C. 
został skazany za podobne prze- | Vitozzi. który oświadczył, że pod- 
stępstwo na sześć tygodni więzie. | czas Wielkanocy odprawiał éwi- 
nia ze zmianą na karę pieniężną czenia duchowne, które go tak u- 
$750, a pięciu jego kelnerów na mocnily na duchu, iż może znieść 
karę ol jednego do trzech tygo- każde prześladowanie. 

'* Jestem — zawołał — aniołem 
stróżem Camorryv, uzbrojony du- 


FEZ PODOBNO ZDOBYTY 
PRZEZ POWSTAŃCÓW, 


PARYŻ. Francya. — Donoszą z | ROZDZIAŁ KOŚCIOŁA OD PAŃ. 
Tangeru i Rabatu depesze, że po- | STWA W PORTUGALII. 
dobno mieszkańcy Fezu, oblężone- | p I 

ze s By IE LIZBONA, Portugalia. — Ga- 
go przez powstańców otwarli bra- ‘binet ministeryalny już postano- 


my, poddając się powstańcom, ; E KA 5 
E aE EA j wil rozdział kościoła od panstwa. 
Wiadomości te należy przyjmo. | nośny dekret będzie ogłoszony 

wać z rezerwą. [w piątek lub w sobotę. 

| Rząd dozwala zupełną swobodę 
|wyznania, ale religia katolicka 

KAPITAN OKRĘTU SPOWODO- przestaje być od daty ogłoszenia 

WAŁ ŚMIERĆ 20 LUDZI. „dekretu religią urzędową w Por- 
VICTORIA, B. ©, Kanada. __ tugalii. Kler od pierwszego lipca 

Sąd przysięgłych wydał wyrok, u. Przestanie pobierać specyalne do- 

znający kapitana A, A. Searsa Z ora, A vazu a An DO elt 

parowca ~ Iroquois", który się 5Y, Realności potrzebne do glo- 
rozbił koło wyspy Sidney, winnym "2774 „ewangelii będą ustąpione 
śmierci 20 osób, jakie wtenczas u. | klerowi za darmo. Dotychczasowi 
tongi. ; księża mogą sprawować nadał swe 

Dowody bowiem wykazały, że obowiązki ale od dekretu nowi 
kapitan Sears hyl pierwszym, któ- księża muszą: wyjmować papiery 
ry wnaknal na brzeg, opuszczając uwierzytelniające od rządu, |. 
tem sinem innych tonieych na w HANOI StÓWaEzz IE" TENEI 
pokładzie Stala Hp nych. o ilg należy uważać słusz- 
nie za wartość prywatną, będzie 
uszanowana, Angielskie i inne se- 


chowo przeciw wszystkim i wszy- i 


EAN po 
| 
| 


OKRET WPADA NA SKAŁY. 800 minarva pozostaną też, albo ucz- 


LUDZI URATOWANO. niowie seminaryjni nie będą mo- 

CAPETOWN, Połud. Afryka. -- gli chodzić po ulicy w stroju du- 
Portugalski parowiec pocztowy o, ChOWnYMm. í GŁ 

dwie milena południowy zachód} Księża wobec tego, że religia ka- 


od przylądka Dobrej Nadziei, do- tolicka przestaje być państwową. 
stał się na skały, 


moga się żenić, Na wypadek Śmier- 

800 pasażerów i ezłonków z za- ci pensya przechodzi na żonę, dzie- 
grożonej załogi zabrał na pokład “i lub rodzieów, © 
brytyjski pancernik wojenny Sam fukt rozdziału kościoła od 
"Forte" i maly pewien holownik., Panstwa został ogłoszony przez 

Lusitania jechał z Mozambiku rząd OZ J EECZE U- 
do Lizbohy i wpadł na ukryte biegłym październiku, RABY. 
pod wodą skały. Niema. nadziei ły miał ułożyć gabinet. 
na ocalenie statku. Podezas prze- Odezytanie tego dekretu z am- 
noszenia pasażerów i załogi z pa- bon zabronione zostało IŻ PUR 
rowca utoneło R osób, w tem + tryarehę lizbońskiego 75 listig pa- 
mẹeżezyzu dwie kobiety i dwoje sterskim. Ten znowu list został 
mimo to, 
wielu księży odczytało go po ko- 
ściolach. 

Wypadek mógł sie łatwo zmie. Oprócz ogłoszenia dekretu 0 
nić w bezprzykładną wprost ka- rozdziale kościoła od państwa w 
z dzienniku urzędowym ogłoszono 
też wyrok w sprawie biskupa 
znyły Lusitanii i przybył jej z po- Beja, którego rząd prowizoryczny 
OCH skazał na wygnanie z Portugalii. 

Wiele uratowanych, zwłaszcza | 


kobiet, ucierpiało bardzo wskutek TŁUMNE ARESZTOWANIA W 
CHINACH. 


PEKIN. Chiny. — W Pekinie i 
Tientsinie aresztowano wielu 


dwie małe łodzie i te się przewró- 


Ale na szezęście pobli-, 


CESARZ CHIŃSKI ZADZIWIO- 
NY MODAMI EUROPEJSKIE. 


w 


MI. rzutem należenia do rewolucyjne- 
PEKIN, Chiny. — Cesarz chiń. go stowarzyszenia. Między aresz. 
N, Chiny. sarz 


į towanymi jest wielu wybitnych o- 
sobistości. 

General Tszao Erh Hsuen, były 
wicekról Mandżuryi naznaczony 
został ponownie na to stanowisko 
jako następca lisi Lianga, który 
wobee Japończyków i Rosvan za- 

* stanowisko ustępliwe. 

Zmiana ta oznacza. że Chiny za- 
mierzają prowadzić bardziej zde- 
cydowaną politykę. 


DIAZ USTĄPI ALBO JUAREZ 
ZOSTANIE ZAATAKOWANY. 


ski Tu Yi, mający 5 lat, urządzi 
wezoraj swe pierwsze posłuchanie 
dla obcokrajowców. 

W towarzystwie cesarzowej-wdo- 
wy zabawiał się cesarz z 15 dama- 
mi ze świata _ dyplomatycznego, 
dziwiąc się moeno ich kostyumom., 

Panie Europejki bardzo były u- 
jęte urzecznościa cesarzowej-wdo- 
wy. 

PARYŻ MA 2,846,986 MIESZ- 

KAŃCÓW. 


PARYŻ, Francya. — Paryż po- 
zostaje i nadal trzeciem najwięk- 
szem miastem na Świecie, Ostatni stańców F. J. Madero przysłał do 
spis ladności wykazał w Paryżu Stolicy Meksyku ultimatum, iż o 
2546.986 głów czyli przyrost o il" Diaz do oznaczonej w ultima- 
124.255 głów od 190 roku. tum godziny nie zdecyduje się u. 

Spis Indności wykazuje groma- St3PiG. siły powstańcze uderzą na 
dzenie się ludności wiejskiej w | "utrez. : ; 
mieście. Londyn ma 7.323.327. Ultimatum daje Diazowi 24 go- 
głów. Nowy York 4,766,083 głów, Uzin czasu do namysłu. Czas wy- 


Chicago 2.155.283 a Berlin 2,000,- | znaczył Madero tak krótki by rzą-| 


dowcy nie mogli zebrać tymeza- 
sem większych sił. Deputacyi mie- 
szkańców El Paso i Juarez oświa- 
NOWY ZWROT Ww PROCESIE dezy} Madero, że o pokoju lub za- 
CAMORRY ". | wieszenin broni niema mowy, bo 
VITERBO. Włochy. — W pro- to są tylko sztuczki rządu. 
tesie Camorry zajdzie, zduje się. Ultimatum przecina wszelkie 
nowy zwrot. Oto Gennaro Abba- próby pokoju. O ile Diaz nie zre- 
temagyio. który przez swe zezna- zygnuje o pokoju niema co i my- 
Dia oskarżył 36 podsądnych. ma Śleć. 
podobno jeszcze  sensacyjniejsze EL PASO, Tex. — Gen. J. J. 
złożyć oświadczenie, a miauowieie, Navarro odmówił wydania Juarez 
że sam brał udział w zamordowa- bez walki w ręce powstańców, Tak 
niu Cauceola i jego żony. To by przynajmniej brzmiała odpowiedź 
spowodowało odłożenie na jakiś jego na notę Madery. 
czas procesu (lla przeprowadzenia” Wielu Amerykanów rozmawia- 
hadań. ło przez granieę z powstańcami. 


048 głów. 


Chińczyków, którzy stoją pod za: | 


EL PASO, Tex. — Glowa pow-| 


MIASTO MEKSYK, Meksyk. — ! jaco. Królowa wyobrażona jest w 
znać, że chociaż nie brał bezpo- | Premier de la Barra stawał przed | pozycyi siedzącej, z twarzą, zwro- 


| wę z sytuacyvi w Meksyku. Barra 
ostrzegł posłów przed interwen- 


rych armia stoj w pogotowiu na 
granicy. T na tem polu winni 
wszyscy Meksykanie myśleć o do- 
bru ojczyzny. 


Co się tyezy porozumienia z po- | 


wstańcami, to stwierdził premier, 
że sytuacya jest bardzo trudna. 

| W stosunku do Stanów Zjedno- 
,ezonych rząd meksykański jest w 
porządku. 

WASHINGTON, D. C. — Prezy- 
dent Taft, sekretarz Knox. zarów- 
ino jak reprezentanci obu izb kon- 
gresu są przeciwni interwencyi 
Stanów Zjednoczonych w Meksy- 
i ku. Wprawdzie strzelaniny na 
i granicy dają powód do wojny, ale 
jak się prezydent wyraził: *'Po- 
trzeba dwóch stron do wojny”. 


nie będzie. 


| 
BIBLIA A POLITYKA ANGIEL. 
SKA. 
+ LONDYN. — Zbliżenie angło-a- 
imerykańskie w celu propagowa. 
nia, a raczej moralnego czy fizy- 
cznego zmuszenia jnnych narodów 
do zaprzestania zbrojeń, stanie się 
zapewne faktem dokonanym. (o 
więcej, jest rzeczą bardzo możliwą. 
Że ta nowa ‘en tente” angielska 
zamieni wkrótce w formalne przy- 
mierze o podkładzie znacznie głę- 
bszym i trwalszym niż wszelkie in- 
ine, bo oparte na wspólności rasy 
+i języka. 

Ani ze strony Anglii, ani ze 
strony Stanów Zjednoczonych o- 
choty po temu nie brak, a świad- 
czy o tendencyach wzajemnego 
zbratania, przebieg uroczystości, 
tak zdawałoby się nie wspólnego 
nie mającej z polityką jak obchód 
 trzechsetletniej rocznicy  przetłu- 
maczenia biblii na język angiel- 
ski. 

Mowa, którą wypowiedział na 
tym obchodzie premier angielski. 
Asquith, nosi wszełkie cechy przy- 
gotowania opinłi do formalnego 
sojuszu dwóch narodów. 

— Biblia — mówił premier — 
której trzechsetletni jubileusz dziś 
obchodzimy, jest silnym laczni- 
kiem pomiędzy wszystkimi naro- 
dami, mówiącymi po angielsku. 
W myel tej Śwhutej księgi, oby- 


jdwa wielkie narody angło-saskie 


doszły do przekonania, że wojna 
pomiędzy niemi byłahy zbrodnią 
nietylko wobec cywiłizacyj, ale 
też byłaby złanianiem przykazań 
Nowego Testamentu. Nie byłoby 
godniejszego, bardziej dostosowa- 
nego i wspanialszego uczczenia 
tego jubileuszu, niż przypieczęto- 
wanie traktatu. usuwającego ze 
świata raz na zawsze niepodobną 
do pomyślenia możliwości wojny 
bratobójczej. 7 

Podobnej treści depesze nade- 
slal na uroczystości prezydent Sta- 
nów Zjedn, Taft. 

Obchód przerywały wybryki su- 
frażystek angielskich, które w ol- 
brzymim lokału, gdzie odbywała 
się uroczystość, zgromadziły się 
w znacznej ilości i postrojone we 
wspaniałe szaty wieczorowe nagle 
rozwijały wielkie płachty papieru 
z obelżywymi dla premiera napi- 
sanr, 

Jeden z napisów brzmiał tak: 

— Dajcie naprzód prawa sio- 
strom waszym, zanim zbratacie 
„się z całym światem! 

Długo trwała wrzawa, zanim 
,premier mógł zacząć mówić spo- 
kojnie. 


| POSEŁ W SPÓDNICY. 


CHRISTIANIA, — Na środowem 
posiedzeniu sejmu norwegskiego 
podczas rozpraw nad budżetem 
wojskowym. zabrała głos po raz 
pierwszy wybrana posłem w Nor- 
wegii kobieta. panna Rogstad. O- 
świadczyła, że jest zwolenniczką 
l pokoju i środków  rozjemczych. 
które ostatecznie zwyciężyć mu. 
szą. Wojny i kredyty wojskowe 
i kiedyś należeć bedą do przeszlo- 
ści. Mimo to nie bedzie głosowała 
przeciw budżetowi wojskowemu, 
który ma na celu obronę ojczyzny. 
Ma zaufanie do Pządu i do komi- 
syi obrony krajowej, że nie żąda 
więcej niż potrzeba popiera 
szczególnie ochronę północnych 
"części kraju. gdzie obrona wiele 
pozostawia do życzenia, 


POMNIK KRÓLOWEJ WIKTO- 
RYI. 


LONDYN. — W dniu 16 maja 
r. b. odbędzie się w Londynie uro- 
czystość odsłonięcia pomnika kró- 
lowej Wiktorvi. na którą zapo- 
wiedziano przybycie cesarza Wil- 
helma. Pomnik. dzieło rzeźbiarza 
,Brocksa. przedstawia się imponu- 


| 


To też zdaje się, że interwenceyi | 


i 


średniego udziału w morderstwie | Izbą parlamentarna. by zdać spra- toną w stronę pałacu Bucking- 


„ham. Ponad królową unosi się po- 
stać bogini Zwycięstwa, wykona- 


Podczas pierwszej rozprawy po evą Stanów Zjednoczonych. któ- na w bronzie, Figury hoezne Wyo- 


i hrażaja: przemysł, handel i pa- 
| nowanie nad morzem. Pomnik sta- 

nal na końcu parku St, James, na- 
| przeciw pałacu Buckingham. 


KTO RZĄDZI FRANCYĄ? 
PARYŻ. 


| 


— Oddawna wiadomo 


że główną sprężyna rządów wej 


Francyi sa loże wolnomularskie, 
(wszystkie ustawy, a szczególnie | 
ustawy wymierzone przeciwko 
Kościołowi katolickiemu, uchwa- | 
lone przez parlament, bywaja | 
przedtem kodytikowane w lożach | 
wolnomniarskich, ** Wielki Í 
Wsehód”' jest tajnymrza-| 
dem republiki, 

Obecnie pisma znowu ogłasza- | 
ja okólnik loży “Jean de la Fon- | 
taine Chateau "Thierry" do in- | 
nych lóż franeuskich, który | 
wskazuje drogę, jaką Franeya za- 
mierza iść w dalszym ciagu w 
ograniczanin praw obywatelskich | 
katolików. 

“Loża “Jean de la Fontaine 
brzmi okólnik — przejęta glęho- 
ko coraz bardziej narzucającą się | 
koniecznością powściaznięecia zu- 
chwałych roszczeń katolickiego 
kleru zakonnego i świeckiego od- 
powiednie środki, by w możliwie 
najkrótszym czasie osiągnąć re- 
zultaty następujące : 


s] 


a. Zewnatrz kościoła: Zakaz 
noszenia wszelkich ubrań i oznak 
kapłańskieh poza obrębem miejsc 
przeznaczonych dla kultu; zakaz 
wszelkich ceremonii, procesyi i 
innych zewnętrznych objawów 
kultu: zakaz używania ludu na 
obrzędy kultu; natychiniastowe 
skasowanie wszelkich insygniów 
lub emblematów religijnych. 
znajdujących się na pomnikach 
publicznych lub na jakiemko|- 
wiekbądź publicznem miejscu: 
zakaz na calem terytoryvum Fran- 
cyi wystawiania i noszenia na 
drogach, placach, w gmachach i 
wszelkich wogóle „miejscach pu- 
blicznych, jakoteż w kościołach, 
jakichkolwiekbądź chorągwi, 
prócz narodowych francuskich 
lub chorągwi, należacych do za- 
twierdzonych stowarzyszeń, 

b, Wewnątrz kościoła: W myśl 
paragrafu 14 prawa z 88 marca, 
1882 roku karanie ji to od pierw-| 
szego wykroczenia, księży, któ- 
rzyhy dzieciom ze szkół publicz- 
nych wykładali religię w godzi- 
nach szkolnych. 

e. Odnośnie do kongregacyi i 
nauczania: Skasowanie  wszyst- | 
kich kongregacyi, bez względu na 
ich cel, chociażby nawet hyła nim 
kontemplacya lab miłosierdzie. 
Monopol szkolny państwa w celu. 
zabezpieczenia neutralności wo- 
bee wszystkich wyznań, Prócz 
tego następujące  gwarancye sal 
potrzebne: rewizys programów 
szkół i nauezanie bezpłatne; wy- 
chowanie moralne. oparte na al-| 
truizmie i solidarności; itd. 


d. Odnośnie do akey społecz: 
nej: Utworzenie stowarzyszeń 
ojców rodzin republikańskich. | 


Jaknajrychlejsze uchwalenie pro- | 
jektów prawa, dotyczących obro- 
ny laicvzmu w nauczaniu; roz- 
wój w duchu republikańskim 
wszystkich _ instytuevi spolecz- 
nych; pilne dozorowanie stowa- 
rzyszeń religijnych. które zajmu- 
ja się żołnierzami; popieranie kół) 
młodzieży republikańskiej; zmo- 
dyfikowanie paragrafu 1 prawa 
z 5 sierpnia 1850 r. w duchu znie- 
sienia nauki religii, która. we-- 
dlug brzmienia tego paragrafu. 
winna być dawana młodym wię- 
Źniom; surowa i nieustanna kon- 
trola wszystkich klobroczynnych 
zakładów prywatnych. 

Prosimy Was usilnie, Czcigo- 
dni Bracia, byście niezwlocznie 
poddali obradom warsztatów Wa- 
szych te wnioski. które mamy ža- 
szezyt Wam przedstawić, by 
wszyscy Bracia nasi, w miarę po- 
siadanych sił i środków. zdołali 
skutecznie zwalczać  zuchwałe 
roszczenia kleru zakonnego i 
świeckiego.” 


Dobra reguła. 


mocy Severy Pigułek na Wątro- 
be. W ten sposób zapobiegniesz 
wieln albowiem 
pigułki te utrzymują watrobę w 


dolegliwościom, 


czynności, co jest najważniejszem 
dla dobrego zdrowia. One dopomo- 
za ci wyzdrowieć i pozostać zdro- 
wym. Kup je u twego aptekarza. 
Cena 25 centów. W. F. Severa Co.. 
Ceder Rapids, Iowa. “ l 


JEST NADZIEJA 


DLA NAJBARDZIEJ CHOREGO W CHWILOWEM UŻYCIU 
DRA PIOTRA 


GOMO£O 


Nie było tak złego wypadku, tak beznadziejnej choroby, której 


by to stare, czasem wypróbcwane lekarstwo ziołowe nie pomogło. 
Reumatyzm, Choroby Wątroby i Nerek, Niestrawność, Zatwar- 
dzenie i wiele innych chorób szy bko znika za pomocą jego użycia. 

Jest ono prawdziwie przyrządzone z czystych zdrowio -dajnych 
korzeni i ziół. Nie sprzedają go w aptekach, ale można go nabyć 
od specyalnych agentów, zamianowanych przez właściciel, 


DR. PETER FAHRNEY & SONS CO. 


"19-25 So. Hoyne Ave, CHICAGO. ILL. . 
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ZAOSZCZĘDŹ 5 C. DZIENNIE 


Gdy chcesz płacić 5 e. DZIENNIE, wyślemy Ci 
ZARAZ NA KREDYT elegancki zegarek gold fil 
led 14 k. złotem w 3 kopertach. gwarantowany na 
lat 20 z ciewizką i brelokiem, CENA TEGO 
zegarka jest $26. Nie przysyłaj ani centa. 

przyślij tylko 2 c. markę na wysyłkę 

katalogu. JEDYNIE my sprzedajemy 


$ ©, takie zegarki po cenie hurtownej, gdzie 
; RE indziej ceny sa wieksze. Pisz do: 


SA 
PN Naticnal Gaid Watch Co. 
J 225 West 42-nd St New York 


ENO VIRG 
CETTE 


Sprzedawaliśmy w ostatnich czasach 
dużo farm naszym starym osadnikom. 
Oni wiedzą, że nasze grunta są znako-= 
mite i że leżą w najlepszei polskiej ko- 
lonni w Ameryce. Zgłoś się i zakup 
także a będziesz szczęśliwym farmerem. 
PISZ PO BLIZSZE INFORMACYE: 


J. J. HOF LAND COMPANY, 


SOBIESKI, - - =- '- WISCONSIN. 
TERREA R 
OSP: 


| W zdrowym ciele 
zdrowy duch 


Całym sekretom życia człowieka fest zdrowa Krew. 
We krwi leży cala szczęśliwość waszej familii i wszyst- 
kich Wam najdroższych. 6 


CZYTAJCIE! 


Jeśli wasza krew nie działa regn- 
larnie. jeśli cierpicie na zaburzenia 
krwi, jeśli krew wasza jest nieczyrta, 
najiepszym :rodkieiu na tc choroby 
jst 


KURITONA 


specyalnie sporządzone przez siawne- 
co New Yorskieca spacyalisty 


Dr, F. Harunanua. 

KURITONA Tonic, sporządzone 

ze specyalnych ziół 
leczniczych i różnych składników me- 
dycznych, nałane na Czysta wino 
*Sherry' ijako takie jest najlepszym 
I jedynym środkiem na krew, Przytem 
dzialaono zbawiennie na zaburzenia 
żolądka. na niestrawność, na zatrar- 
dzenie ichroni cały organizm przeciw 

wszystkimi chorobom, 


UWAGA! 


Można skutecznie 
Kuritona używać w 


Zdrowie w każdej kropli 


Każda roztropna kobieta po- 
winna mieć ten zbawienny 
środek pod ręką. 


Cierpisz na bezsenność, na brak apetytu, na łamanie 
w kościach i w krzyzuch. — jesteś nerwowym. znuzonyn). 
przepracowanym, nerki Twoje nie są w porządku, traciez 
chęć i silę do pracy. używaj Kuritona a wszystkie te cho- 
roby ustąpią, lakby za dotknięciem czarodziejskiej la- 


następujących symp- 
seczki. 


tomach chorób: 
DLA LUDZI, «zr ciężko pracnią i z tego powodu często za- 
9 padaja na zdrowiu KURITONA je: zbawiennym 


środkiem. gdyż wlewa w arganizm nową krew. i tem samam enerig 
ichęć do pracy. KURITONA jest najlepszym środkićm leczniczymi 


dla kobiet i dzieci. 
PAMIETAJCIE 


w 


że zdrowie Wasze to '' KURITONA'', do na- 
! bycia u agentów i we własnym laboratoryum 


Dr. Hartmann 


Medicine Co f 


+ 


F RTUNA Tylko s IR: do drzwi człowieka. 


Bądzcie niezależni! Pracnjcie dla siebie. 
Po co pracować dla drugich i żyć z dnia na dzień, jeżeli możecie być włurnymi panumi 
i zarabiać dla siebie i dla swoich. 
Loty pu 355 i wyżej. Czyste papiery. Doskonały tytuł własności gwarantowany przez rzy. 
Tylko 955, do fortuny. 

Rząd Kanady, dhaly o dobry rozwój kraju. wybrał jedną z najpigkniejrzych aka: 
be w Nowym Dystrykcie, w którym odkryto bogate poklady złota i srebra i upoważnił 
do założenia tamże głównego mianta lego dystryktu i nazwał tw przyszły miasto 
“Larder City''. 4 

Niernicy rządowi wymierzyli grunta, podzieli je na luty, wyznaczyli miejsen na 
kościały, szkoły, budynki publiczne i rządowe, sprawdzili wszystkie tytuły włusnosci 
i nadali prawa Kompanii Ontario Towrsite and Mining Rigłta limited do sprzednży 


Skorzystajcie z tego otwórzcie jej drzwi. 


lat w ten mieńcie. która poniadu tanże 1600 let czyli dwie trzecie całego piasta i sprze: 
daje te loty poniżej ceny lot zarezerwowanych na włuwneść rzadu, a które dopiero po 
uprzedaniu iych IkuO lot, 


zOóntaną WyrIawiene na sprzedaż w drodze publicznej licytaeyj. 
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MT TTNISRTARE (GERARDA 


Kaida lota mierzy 25 x 99 siup. 

Miasto leży nad pięknem jezierem. otoczone jest i zaełunicie r 
i przyjemny, a Imgerisi Beny and Trost Co, największy bank w 
gotów do wyporyczenia płriędzy 1a trdowę 

Korzystajcie re spezobneńci. Tylko $35 da Wam początek fortuny. W dyntryke e 
zamieszki:je dużo Puluków i dobrze im rie powedzi Drusego nie mielibyście : Wy doznać 
dabrobstw ? 

Piuzcie: 


mi, klimat zdrowy 
renta, Kamada, jent 


Crtario Tewrnite acd Móimirg Rógtts Limited.. Centirenżni Life Bldy. 
TURONTO. ONT. CANADA. 


rezctwych pujnkich zytztów. 19 


Petrreta tetbrych . 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


SCENE AT THE GRAVE 
Pogrzeb Johnsona. 


Zwłoki niedawno zmarłego mayora miasta Cleveland, przewieziono do Brooklyna i tam złożono 
na cmentarzu Greenwood, obok grobu serdecznego jego przyjaciela lienry George'a. 


Telegramy z Ameryki. 


CZTERECH MAYORÓW SOCYA. 
LISTÓW. 


SPRINGFIELD. M. — Dnia 18 
kwietnia odbyły się wybory urzę- 
dników miejskich w kilkudziesię- 
ciu drobnych miasteczkach IMlino- 
is. Wybory rzec można były bez- 
partyjne, gdyż zwycięstwo odnie- 
śli nie kandydaci maszynowi. ale 
wybierani wolą hudu bezpartyjnie 
usposobionego. 

W 12 miastach zwyciężyli repu- 
Ilikanie, w 12 demokraci, w 21 
abstynenei. w 7 zwolennicy trim- 
ków. w piacin na tykiecie obywa- 
telskim, w jednem na ludowym, 
w dwóch niezależni, w 4 socvali- 
| jeden unista, jeden liberał itd, 
"p tykiecie socyalistycznym zwy- 
ciężyli kandydaci w Granite City, | 
Grafton, O'Fallon i Davis. Sa to 
maleńkie miasteczka. 


i 


ści 


PRZECIWKO AZYATOM. 


WASHINGTON. D. C. — Kon- 
«resman Hayes z Kalifornii przed- 
stawi: w ubiegłą sobotę w kongre- 
sie przedłożenie wymierzone prze- 
ciwko emigracyi azyatyckiej. W 
przedłożeniu domaga się, aby do 
Stanów Zjednoczonych nie wolno 
bylo przyjmować imigrantów 
chińskich, japońskich, tatarskich, 
indyjskich. afrykańskich i wogó- 
le wszystkich, reprezentujących 
rasy azvatyckie, Natomiast ci, 
którzy podróżują po Stanach Zje- 


| siekierą. 
,derca sam sobie odebrał życie wy- 


|na, 


mordować 17 letniego syna Edwi- 
na, ale ten zbudzony łoskotem i 
jękami mordowanych ofiar, Wy- 
skoczył z łóżka i odepchnąwszy 


| szalonego ojca, zdołał uciec, choć 
jzostał trzy razy lżej skaleczony 


W końcu oszałały mor- 


strzałem z rewolweru. Rieket li- 


czył 52 lata życia a jego żona 41. 


straszny mąż i ojciec zeszpecił u- 
derzeniami siekiery i jeszcze je 
postrzelił z rewolweru. Rieket żył 
względnie dobrze z rodzina, lecz 


/hył leniwy i zmuszał żonę i młode 
| rodzeństwo 
'ehleb. 


do pracowania na 


ZMIANA AMBASADORÓW. 


WASZYNGTON, D. C. 
dyplomatyczny 


- Korpus 
w Ww e m 


| został wstrząśnięty do posad, gdyż 


prezydent Taft poczynił zmiany 
w ambasadach. „Herbert H. D. 
Pierce, ambasador dla Norwegii 


zrezygnował ze swego stanowiska. 
więc na jego miejsce prezydent 
zamianował L. S. Swensona do- 
tychezasowego ambasadora w 
Szwajcaryi. Henry C. Boutell z 
Chicago mianowany ambasado- 
rem na miejsce Swensona, a do 
Portugalii wysłano E. B. Morga- 
dotychczasowego ambasadora 
w Paraguaju i Uruguaju. 


ZAMYKANIE FABRYK PRZEZ 


ce, senator Frank H. Funk prze- 
kroczył przez stół, dzielący go ed 
przewodniczącego senatu Walte- 
ra C, Jonesa I nazwał tegoż kłam. 
cą. Na to Jones odpowiedział pię- 
seia, wymierzona w nos Funka. 
Fumk uniknał ciosu, uchyliwszy 
głowę i sam chciał kułakiem po- 
częstować Jonesa, lecz zamiast w 
niego, trafił w senatora Beolla, 
(który się nawinął i nadwerężył mu 
szczękę. 

Byłoby przyszło do ogólnej bi- 
jatyki, gdyby kilku madrzejszych | 
wybrańców hudu” nie uspokoiło 
zapalczywych. Po kwandransie 


burzy, spokój przywrócono i obra- | 


idy toczyły się dalej. 


ZASTRZELIŁ SIE W OBECNO. 
SCI NARZECZONEJ. 


DETROIT, Mich, — Charles S. 
Brookes, były rezydent miasta 
Chicago, popelnk tu samobójstwo, 
gdy został odrzucony przez swoją 
narzeczoną, pannę Jessie Upton, 
której się uprzykrzył swoją zaz- 
droŚścią i scenami, jakie wyrabiał 
z tego powodu. Gdy dziewczyna 
stanowezo go odrzuciła, Brookes 
przy niej wyjął rewolwer i dał 3 
strzały, mierząc sobie w głowę. 
Dwie kule przeszły mu przez cza- 
szkę, kładąe trapem desperata na 
miejscu. Przed śmiercią napisał 
on długą historyvę swego Życia, ro- 
mansu i nawet tragicznej śmierci, 
z poleceniem, aby to wszystko by- 
ło wydrukowane badź to w pis- 
mach, badź w osobnej broszurze. 


ZLYNCZOWALI MURZYNA. 
LIVEMORE, Ky. — Piędziesię- 


li ze sobą w gotówce i innych to- 
warach kilkanaście milionów dola- 
rów. 

W roku zeszłym — jak oblicza- 
Ja — emigranci wywieźli ze soba 
w rzeczach i w gotowym urosztu do 
Kanady sumę sto milionów dola- 
rów, Ciekawym do zaznaezenia 
jest fakt, iż z Jiefby wszystkich 
zeszłorocznych emigrantów do 
Kanady, 43 procent osiedliło się 
w zachodnich prowineyach Kana- 
dy. 


MILION PORANIONYCH 
ROCZNIE. 


WASHINGTON, D. C. Jak 
statystyka wykazuje w przemyśle 
amerykańskim milion ludzi zosta- 
je poranionych rocznie. Jest bądź 
to bądź liczba olbrzymia, i nawet 
czy nie za wielka, jeśli się zważy 
na to, że przemysł amerykański 
ma pretensyę do nowoczesności, iż 
zastosowane w nim być mają naj- 
nowsze urządzenia ochronne itp. 

Wadliwe sa także prawa amery- 
kańskie, gdyż jak obliczono, owe- 
mu milionowi poranionych wypła- 
cane jest zwykle $9,000,000  od- 
szkodowania, lecz na uzyskanie 
tego odszkodowania musiano wy- 
dać na prawnicze wydatki $17.000 
000. Cyfry te mówia same za sie-| 
|bie. 


| 


| 
POCZTOWE BANKI OSZCZĘ. 
DNOŚCI. 


WASTIHNGTON, D. C. — We- 
dle raportów z ostatnich trzech 
„miesięcy pocztowe banki  oszezę- 


„dnościowe najlepiej się rozwijają 
i najbardziej są popularne na za- 
chód od rzeki Mississippi. 

W 22 biurach bankowych tam- 
że ziożono w depozytach $148,699 
podezas gdy w biurach 26 na 
| wsehód od rzeki Mississippi złożo- 
ino tylko $75.565 depozytów. Naj- 
(większe depozyty wykazują osady 
i górnicze, a na czele ich jest Lead- 
| ville, Colo., z sumą 434619 i 427 
| depozytorami. Równomiernie z | 
tem, zmniejszyło się składanie 
| drobnych oszczędności w bankach, 
gdyż ogół ma większe zaufanie do 
| poeztowych banków oszezędnościo- 
wych. 

W ciagu miesiąca marea depo- 
zyty w pocztowych bankach osz- 
czędnościowych wynosiły $68.902, 
a zebrane one były przez 48 biur) 
pocztowych, porozrzucanych po 
całym kraju." Wszystkie depozy- 
ty. złożone do tej pory od począt- 
ku otwarcia biur pocztowych han- 
ków oszezędnościowych wynoszą | 
obecnie $201.961. Liczha ta byla- 
by o wiele większa, gdyby nie to, 
że banki pocztowe większych de- 
pozytów nie przyjmują i że są róż- 
ne ograniczenia eo do depozytów 
a także i to, że banki pocztowe zo- 
stały otwarte tyłko w mniejszych 
miasteczkach. 

Liczba zrobionych depozytów z 
4,664 w końcu miesiąca lutego 
doszła do 4,30% w końcu miesiąca 
marca, a na każdego depozytora | 
[przypada przeciętnie suma 436,45 
do $46.89. 


idnym z dodatnich czynów. 


itak zwanej komisyi 
'rów, 
przez Carnegiego w sumie 10 1ni- 


pomogi 
|stracił życie "przy ratowaniu 


jakiegoś długu, hipoteki, 


Wahpeton.. N. D. 36T 
Frostbnrg, Md. 320 
Dover, Del 281 
Newberry, S.C. 186 
goleuni „910% 5201.961 
Paecztmistrz generalny Hitch- 


tock zapowiada, że w krótkim cza- 
sie liczba biur pocztowych banków 
oszczednościowych bedzie znacz- 
nie powiekszona, a zatem i ilość 
depozytów tem się powiększy. Od 
pierwszego maja otwartych bedzie 
45 dodatkowych banków poczto- 
wych. czyli wszystkich ich bę- 
dzie wtedy 93. W dniach 21 i 22 
kwietnia zjechać się maja do jed- 
nego miasta wszyscy 


Że 


pocztmistrze 
tych miejscowości, gdzie nowe po- 
cztowe banki mają być otwarte, a 
to dlatego. aby się praktycznie za- 
znajomość z systemem prowadzę- 
nia administracyi tych banków. Z 
czasem, miarę rozwoju systemu 
pocztowych banków  oszezedno- 
ściowych, banki te istnieć będą 
we wszystkich większych mia- 
stach kraju, a gdy obejma wszyst- 
kie większe, średnie — i mniejsze 
miasta i miasteczka, liezba depo- 
zytów dojdzie do setek tysięcy, a 
deponowanych pieniędzy li- 
się bedzie na miliardy. 


w 


ilość 
czyć 


FUNDUSZ CARNEGI EGO DLA 


"BOHATERÓW"' I POLACY.. 


WASHINGTON, D. C, Je- 
jakim 
„się może poszczycić milioner Car- 
'negic, to utworzenie przez niego 
dla bohate- 
która z funduszu złożonego 


dolarów, rozdaje nagrody 
tym bohaterom, co z narażeniem 
własnego Życia ratowali życie bli- 
źnim. Mamy przed sobą obszerne 
sprawozdanie tej komisyi za cały 
czas jej istnienia od roku 1904 
wraz z wykazem nagród lub zapo- 
móg, jakie były rozdane osobom 
które dokonaty czynów bohater- 
skich, lub też rodzinom tyeh boha- 
terów, co zginęli przy ratowanin 
życia drugim. Że sprawozdania te- 
go dowiadujemy się. że Komisya 
dotad rozdała nagrody i zapomo- 
gi 452 bohaterom. lub ich rodzi- 
nom, oraz udzieliła większych za- 
pomóg biednym rodzinom, co pod- 


lionów 


tezas większych katastrof żywioło- 


wych straciły jedynych swoich ży- 
wicieli. Nagrody za drobniejsze 


lezyny bohaterskie specyalne bron- 


zowe lub srebrne medale. n w 


| przypadkach wiekszej wagi do me- 


dali dodaje komisva i większe za- 
Jeżeli dany bohater 
od 


Śmierci drugich, a zostawił rodzi- 
nę, to wtedy żona otrzymuje po 


| nim od 425 do $75 miesięcznie pen- 


syi do końca swego życia. jeżeli 
nie wyjdzie powtórnie za mąż. Na 
każde zaś dzieeko po bohaterze ko- 


lmisya wypłaca od $5 do 510 mie- 
jsięcznie, dopóki dziecko nie doj- 
idzie do lat 16 roku życia. 


W 
nych wypadkach komisva wypła- 


in- 


lea samym bohaterom od 5500 do 
143.600 


jednorazowej zapomogi 
badź to na splacenie 
lub na 
jeżeli 


pieniężnej, 


| kształcenie dzieci. badź też, 


| bohaterem jest młodzieniec i chce 
|się kształcić w wyższych szkołach 


otrzymuje stypendya. 
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Między nagrodzonymi bohatera- 


mi lub rodzinami po nich pozosta- 


Francuski awiator 


naście, ważących razem 1.390 fun tów i wraz z mmi wzbił się w po- 


wietrze. Z ładunkiem tym udało 


Paryż 


381; enszkodzony ch. 


łemi, widnieją trzy nazwiska pol- 


BACZNOSC POLACY w New 


skie. A jest Tomasz Ka- 
r 4 J i Yorku i okolicach. 
czmarek 34 letni tkacz z fabryki Poszukujemy zdolnych i energiez- 
nale Mass. który utonał. nych ludzi do reprezentowania 


pragnac uratować od zatoniecia 21 naszej Firiny. Stała dobra pensya 


letniego Bernarda  Krupińskiego, i komisowe; po iissa: iufurinii 
= A Tt z % eye zyłosie się oseióscie między 
« grudnia 190% roku. — Krupiń- Cada zi ufa" 
i i i Ua i? golasa bewe wonk od 
ski załamał się na sabym lodzie 5 du Š gedziny wieczuem. de 
stawu Merino i poczuł / tonąć, a T. Stein polish manager, 36 Chueh 
wtedy dzielny Kaczmarek rzucił Dtr Raum SAT New Myrk NEY 
mu sie na pomoc, me dbajuc o 
własne życie. Krupiński uekwycił 


sie rozpaczliwie ratującego, 
ciągnal ua w wode i 
śliwi utonęli. Komisva za 
haterstwo wyznaczyła $25 miesie 
cznie dla wdowy po Kaczmarku, 
dopóki ona bedzie Żyć a nie wyj- 
dzie powtórnie za mąż. oraz po 
$o miesięcznie dla każdego z jej 


pò 


obaj nieszcze- 


NA MIESIĄC MAJ 


Pierwsza Księsirnia Polska w 
Ameryce. W. Dyniewicz Pu- 
Viishinu Co.. w Chicago Ill. 
poleca książeczkę: 


to bo- 


siedmiu dzieci W dodatku wdo- MIESIĄC MAJ 
wa otrzymała srebrny medal. i 

Drugim nagrodzonym za bo- Jeswięce:y 
haterstwo Polakiem był Stefan ` : nm a 5 
Borowski z Youngstown, Ohio. 2 wd Niep. Dziewicy Maryi 
który w roku 1909 usiłował rato- ra książeczka zawiera: Rozmy- 
wać Patricka Casey od zaczadze- Ślanie na każdy dzień iniesiąca o 


życiu ziemskiem i Opiece Niehio. 
skiej Najśw. Panny ułożone i do 
jej świąt Zastosowane 


PRZEZ 
Ks. Jakóba Nowakowskiego 


W mocnej oprawie cena 30c. 
ADREROWAC 
W. Dyniewicz Publishing Co., 
1163 Milwaukee av. Chicago III. 


nia w dole, napełnionym gazem z 
zepsutego zwazonietra. Przywiaązał 
do siebie linką Uaseva i obu wy- 
dołu, lecz Casey już 


ciągnięto 
nie żył. 
Borowski też zaczadził się, leez 
ipo kilku uwodzinach lekarze przy- 
wrócili go do przytomności. Za 
ten czyn bohaterski Borowski o- 
trzymał bronzowy medal i $500 z 
funduszu Carneyviego na ksztatce- 


z 


nie swoich dzieci. Bronzowy medal | asss 
otrzymał także Polak Jerzy F. 

-Ñi apr 1 Czaralziejsk l 
Burba w Snuvnderville, Ohio. An en a 


kieeekreta į tajemnice 
motna u nar nabyć le- 
keyi i informacye u- 


Uratował on w roku 1909 od m- 
'tonięcia 1? letnią Katarzynę Mur- 


Ą i F dzielum listownie w 
ty. Długa ta lista prawdziwych mojem nomieszkaniu 
4 > . darmo. Załączając % 
bohaterów, wykazuje bezprzykła- znaczek 


dne poświęcenie jednostek. które 
narażały własne życie. hynajmniej 
nie myśląe o nagrodzie. Wielu bo- 
haterów osierociło własne rodzi- 
ny. ale najczęściej uratowali in-| 
nym rodzinom ich żywieieli. 
słusznie wiec pozostałym wdowom 
i sierotom po owych bohaterach 
należy się pomoe materyvalna: a że 
takiej pomocy nie daje społeczeń- 
stwo, więć daje ją milioner Car- 
neuvie, który właściwie u żywa 
części swej olbrzymiej fortuny. 


Frof. S. Janowi. 
3104 N. Ib str. 
Philadelphia, Pa. 


Kobieta z Notre Dame 
apeluje: 


Wszystkim,którzy przyślą uwój 
adres, poślę za darmo razem «z 
domowe leczenie na Opadnięcie 
macicy, nieregularne lub nadmier- 
ne peryody, białe upławy, ból gìc- 
wy, krzyża i żołądka, nerwowość, + 
przejmujące zimne i gorące dresz- 
cze, przygnębienie, skłonność do 
płaczu i melancholii. Matkom ` 
cierpiacym córkom, przedłożę ko- 
rzystny sposób domowego lecze- 
nia. Jeżeli zdecydujesz się leczyć, 
to będzie Cię kosztować tylko 12c. 
tygodniowo. a gwarantuję wyle- 
czenie, Powiedz i innym cierpię- 
cym o tem. To wszystko o co ja 


REGULARNE WIZYTY. 

“Przez przeszło dwa lata skła- 
dałam regularne wizyty N. Lam- 
bert st. Philadelphia, Pa. — Z 
mojem zdrowiem było coraz go- 
rze} ku wielkiemu zmartwieniu 
rodziny. Zniechęcona brakiem ja. 
kiegokolwiek polepszenia, dałam 
sobie spokój z doktorami i wyje- 
chalam nad ocean aby wypróbo- 


wać, czy słone powietrze nie UM à 
przyniesie jakiej pomocy., W proszę. Jeżeli jesteś interesowaną 
mieście Atlantie City poznałam pisz zaraz po polsku do Mrs. M. 


pewną staruszkę o słodkim wyra- Sumers, Box E. Notre Dame, 
zie twarzy, która widząc moje 
cierpienia, poleciła mi Dra Pio- 
tra Gomożo. Usłuchałam rady i 
niebawem doczekałam się cudow- 
nego poląpszenia zdrowia. Nie- 
bawem poczułam nowe życie w 
sobie i jestem niesłvchanie wdzię- 


W każdej miejscowości, gdzie znajdu- 
ja się Polacy potrzebujemy agentów do 
rozpowszechniana *“Guzety Polskiej?” 
** Jlustrowanego Tygodnika Powiercie: 
wo Naukowego”*  jakoteż sprzedaży 
książek. Nawet ci, którzy w dzień pra: 


$ 3 |: POM cuja, mogą wicezorami kilka dolarów 
GAS 2 lekarstwo. P dziennie zarobić. Po warunki zgłasić 
Dra Piotra Gomozo działa do-|się do: W. DYNIEWICZ PUR. CO., 


broczynnie na ludzki organizm, | 1163 Milwaukee, Ave., Chieago, NI. 


zawiera bowiem tylko takie skład- 
niki, które służą do wzmocnienia 
systemu. Nie jest lekarstwem ap- 
tecznem. Specyalni agenci dostar- 
czają go do domu. Adres: Dr. Pe- 
ter Fahkrney and Sons Co.. 19—25 
So. Ilovne ave.. Chicago, Il. 


DAJEMY 


na kredyt f 6] $20.00 po Sc. 
miesięcy próby dziennie 


Poszliemy Wam nadzwyczaj pię- 
kny 14k solid Gold filled zega- 
rek. łuncuszek 1 brelok na 6 
miesięcznę próbę, a gdy jut ze- 
garek wypróbujecie i będziecie 
zadowoleni, od tego czasu będ- 
ziecie płasić dulej $1.50 milie- 
sięcznie. to znaczy 5 centów na 
dzien. Cena tego zegarka z łan- 
cuszkicm i brelokiem jest tylko 
$-0.00 


Teszcze 
ninuły 


aaa ad 


lepszy. ciężki, wsna- 
złoty., 14k gold filled zo- 
garek, lancuszek brelok. da- 
jemy za 830.00 tylko, również 
na wynłatę pa 10 centów dzien- 
nie czyli 33.00 miesięcznie. 

Piszcię natychmiast po fin- 
formacye | kataloc z kiórega 
miożecie wybrać co Wam się poz 
doba 1  załączcie marki 
przesyłkę 


SOLID GOLD WATCH CO. 
110 E 125 St. 6 Dep. New York 


Dzień dobry! Czyś używał dzisaj 


Kuwriłona? 


Kuritona jest najlepszem lekarstwem 
na żołądek i przeczyszczenie krwi. Ta- 
kowe uczyni cię zdrowym i silnym, a 
także powraca siły męzkie. Potrzeba 
agentów we wszystkich — miejscowo- 
|-ciach Stanów Zjednoczonych. Przyślij 
$1.U0 — na próbną butelkę oraz pisz 
jpo warunki dla agentów. 


zabiera 12 pasażerów. 
Franenski awiator Bregner, pobił niedawno wszystkie rekordy, 
zabierając do swego monoplanu osób jedenaście, wraz ze sobą dwa- | 


i 


sie Amiałemu awiatorowi okrążyć 


.1 po przeleceniu 35 mil. wylądować wszystkich szczęśliwie ni | Dr. Hartmann 231 East 14 str. New. 


- 
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GAZETA POLSKA W CHICAGO 
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Oldest Polish Newspaper in America 
APPEARING KVEKNY THURSDAY 


METABLISHED 1873 hy W. Dyniewicz. 


B<mresenia ike tnterrats_ oy Oter 3,900,230 Poles ra- 
siding tkrougicut (ha Uniiod States A (Canoda 


- Bubacrtption Two Dollara per Year. _ 
Rates of advertising on application. 


rosd in all the States 


Gaeta Polska w (chicago, 
ani Territoriea nf the Chion. in Canada. Morico. 
Qadtra! America. South America, in Great 
Britain, Ireland, France. Germany. Austria. Ner- 
wia. Switzerland. Turkey in Ania, Africa, A uatra- 
(da, and in all the provinces uf anciant Poland. la 
€enlly a Firs! Ciass Adoerlisśng Medium, 


sti communications ought to be addrasted : 

W. DYNIEWICZ PUBLISHING 0O. 
Publisher "Gazeta Polska", 

1163 Milwaukee Ave. Chicago, III. 


w ħars owr 106% works of our own Publication 
and Editton." and Imvorted Books 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


Majstarsze czasopismo pulnkie w Ameryce. 


Wychodzi co zawariek każdego tygodnia 


PRENUMERATA ROCZNA: 


W Stunach noczonych siot 
w Z opiat ia Środkowej i Południowej, 
Ari, Afryce, Auatralii i Kanadzie 41.00 


POSZUKIWIANIA krewnych i acajomych nie 
wynuaiąca jednago eala drukm ua jedan 
raz 50 centów, maatępnia połowę seny. 

PODBZUKIWANIA ma joden ras jak i egłoaze- 
mia o założeniu jakiego przadaiębioratwa 
dla abonentów maprzód płatnych, bes- 
platnia. 

GIENIĄDZE oależty przesyłać przeu Money 
Ordar, Expraaa lub w liścia ragiatrowa- 
mym. Kwoty niłaze od dolara moina 
przemyłać w znaczkach poaztowych. 


Rękopisów nie zwracany. 
Waazelkie listy I pieniądze adreeować należy: 
W. DYNIEWICZ PUBLISHING JO, 
1163 Milwaukes Ave. Chicago, Ii. 


TELEFON: MONROE 1258. 


Kalendarzyk Tygodniowy. 
KWIECIEN. 
28 P Jurosluwa; 
39 S Pintra M. 
30 N Katarzyny 5. 


MAJ. 
1 P Filipe i Ja 
2 W Atuaszejza; 
2 & Aral św. Krzyż 


4 © Floryan, 


Polskie Towarzystwo Emigra- 
c7jne w Krakowie dostarczy wam 
bezplatnie wszystkich informacył 
w sprawach emigracyjnych, wy- 
kupna ziemi w Polsce itp. Adres: 
Polskie T. E. Kraków ul. Kolejo- 
wa 3. Austrya, Galicya. Krewnym 
których sprowadzacie z kraju, po- 


dajcie adres Domu Emigracyjne- 


go Z. N. P., 180 Second ave., New 
York City, N. Y. 


Chicago. Ii, dnia 20 Kwietnia 1911. 


4 Uwagi Redakcyi. 


Zbliża sie rocznica Konstytucyi 
Trzeriega maja. Przypominamy 
wszystkim czytelnikom Gazety 
Polskiej, że obowiazkiem każdego 
prawego Polaka jest uczestniczyć 
w obchodzie tej rocznicy, u w 
dniu obchodu pierś swą ozdobić 
kokardka narodowa. Zwyczaj ten 
ostatni wchodzi powoli w Życie po 
wszystkich koloniach / naszych. 
chociaż nie Wszyscy jeszcze go 
praktykują. Kokardek polskich 
w dniu 3 maja nie przypinaja za- 
zwyczaj ci, eo w dniu św. Patryka 
nosza... Ziełone. 


3 d LJ 


We Lwowie ukazaia sie nowe 
pismo **Zachęta'" poświęcone sze- 
rzeniu czystości języka: polskiego, 
w myśl hasła: ` Znaj i kochaj swój 
język” Pismo to i tusw Amery- 
ce licznych winno znaleźć abonen- 


tów. Adres: Lwów Plac Strzelecki 


Nr. 6. Prennmerata dolar rocznie. 


7 Nakładem spółki wydawniczej 
Polskiej w Krakowie, wyszło nie- 
dawno bardzo w kołach prawdzi- 
wych rzeczoznawców cenione 
dzieło, p. t. "Chrystus Jego ży- 
wot. messvanizin i Bóstwo”, któ- 
rego autor od wielu łat mieszka 
pomiędzy nami w Amervce. Jest 
nim ks. A. H. Jakubowski, który 

jak się dowiadujemy z przed- 
mowy do czytelnika. po ukończe- 
nin rz. kat. Akademii Duchownej 
w Petersburgu, spełniał przez lat 
kitkanaście obowiazki kapłańskie 
w dyecezyi warszawskiej. w roku 
1897 wyemigrowa] do Ameryki i 
tu pracuje jako misyobarz polski 
w Nowym Yorku. Z tej samej 
przedmowy dowiadujemy się., że 
książka ta stanowi dalszy ciaz 
Historyi Religijuej czasów Przed 
Chrystusowych tegoż autora i je- 
dno tylko z ogniw ealevo evkln 
dzieł retigijno-historveznych. już 
do airuku gotowych. Autor przed- 
stawia w niem żywot Chrystusa 
Pany w świetle historvi i kryty- 
ki. z odpowiedzia na wszystkie 
zarzuty i watpliwości  sceptycz- 
nych umysłów  Daszezo wieku, 
Prace te. zupełnie nowa. tak pod 
wzgledem pomysłu jak i układu 
poświęca autor miłośnikom dzie- 
jów Świetych tak inteligeneyi 


świeckiej. jak kleru. Książka ta, evch od pół tysiaca lat i dłużej, na | 
stron, kosztuje tych ziemiach, wynosi się z kra-i 


obejmująca IMN) 
$2.00. Pisać należy pod adresem: 


VII. 


A więc gminy terytoryalne. 

Powiedzieliśmy poprzednio, że 
w agitacyi do ich organizowania 
dopomódz może i powinien Każ- 
dy, kto należąc do jakiegoś to- 
warzystwa, ma możność przedsta- 
wienia tego programu swoim bra- 
ciom, lub siostrom. 


Na poczatek wystarczy, jeżeli 
w danej kolonii, osadzie, dzielni- 
cy, czy parafii znajdzie się cho- 
ciażby jedno tylko towarzystwo 
polskie, które potrzebę takiegi 
połączenia się wszystkich Pola- 
ków w towarzystwach zorganizo- 
wanych, uzna za koniecznie 
wskazaną i które agitacyę rozpo- 
cznie. 

Sprawę wiązania się gmin te- 
rytoryalnych możnaby jednak 
znacznie przyspieszyć, gdyby się 
nią zainteresować zechciało tak- 
że duchowieństwo. Ale inicyaty- 
wy z tej strony nie wszędzie przy- 
najmniej, spodziewać się należy. 

Gminy takie,  jeżeliby godnie 
odpowiedzieć miały zadaniu, MU- 
SZA SIE OPIERAĆ NA ZASA- 
DACH ORGANIZACYI CYWIL. 
NYCH I OBYWATELSKICH, 
już choćby z tego tylko względu, 
ażeby były zabezpieczone przed 
możliwymi rozporządzeniami bi- 
skupów amerykańskich mających 
moc dyktowania wszelkich praw 
organizacyom wyraźnie wyzna- 
niowym. 

Prawo to dla nas Polaków, 
gdybyśmy cała przyszłość naszą 
na organizacyach jedynie wyzna- 
niowych oprzeć zechcieli, może 
się dla nas okazać nietylko nie- 
wygodnem, ale nawet i grożnem. 

Episkopat amerykański, cho- 
ciaż dziś tego wyraźnie nie mówi, 
dąży jednak stanowczo i konsek- 
wentnie do asymilacyi i sprzyja 
amerykanizacyi na każdym kro- 
ku. R 

Dla nas zaś asymilacya i ame- 
rykanizącya, to największy wróg, 
z którym walka na śmierć i ży- 
cie toczyć się musi. 

Drogi nasze na tem polu roz- 
chodzą się zatem stanowczo. 

Nie każdy ksiadz, w takich wa- 
runkach, zechce przyłożyć ręki do 
pracy ned w ten sposób pojętem 
uspołecznieniem naszego _ wy- 


chodźtwa. Chociaż, właściwie mó- 


wiąc, mógłby każdy, tak samo 
jak każdy może być członkiem ja- 
kiegokolwiek klubu obywatel- 
skiego amerykańskiego, bez opo- 
wiadania się władzy, 


Lud nasz nieodwołalnie w rze- 
czach wiary od władzy tej uzale- 


GAZETA POLSKA W CHICAGU. 


żniony, może jednak uniezale- 
żnić się w rzeczach swoich po- 
trzeb społecznych, tak samo, jak 
niezależnym jest pod wzgledem 
osobistej własności prywatnej i 
praw obywatelskich krajowych. 


Niech władza kościelna w dal- 

szym ciągu kontroluje parafie, w 
sprawach wiary i w sprawach ko- 
ścioła, ale kwestyą życia lub 
śmierci, co raz wyrażniej się staje 
konieczność, by lud nasz poczuł 
się do obowiązku myślenia o swo- 
jej szkole, o potrzebach organi- 
zowania swojej młodzieży i wielu 
innych sprawach, których dziś 
nie zna i które wcale go nie ob- 
chodzą. 
. . Pisząc ustęp powyższy, po wy- 
pisaniu zadania, w którem jest 
mowa o kontroli w'adz kościel- 
nych w rzeczach wiary i spra- 
wach kościoła dla jednolitości 
stylu, wypisałem następnie: ''by 
lud miał prawo kontroll szko- 
ły”... Ale przekreśliłem te wy- 
razy. Kontrolować może ten tyl- 
ko, kto dorósł do kontroli, a o lu- 
dzie naszym nie wszędzie jeszcze 
tak powiedzieć można. 


Tu atoli wyłania się na porzą- 
dek dzienny, z siłą której nic po- 
konać nie może, kwestya niesły- 
chanie ważna, DOPOMAGANIA 
LUDOWI PRZEZ WSZYSTKICH 
NARÓD SWÓJ MIŁUJĄCYCH, 
ABY DO TEGO DORÓSŁ O ILE 
MOŻNOŚCI JAK NAJRYCHLEJ 
I W CAŁEM TEGO SŁOWA 
ZNACZENIU. 


Nie dorośnie zaś nigdy, jeżeli 
stale od wszelkich tego rodzaju 
spraw będzie usuwany, jeżeli go 
nikt na te drogi nie wprowadzi, 
jeżeli mu się wiecznie będzie mó- 
wiło, w to się nie mieszaj, a tam- 
to nie do ciebie należy. Dła tego 
to, po przekreśleniu prawa o kon- 
troli, napisałem: 'by lud poczu: 
się do obowiązku myślenia o swo- 
jej szkole, o potrzebach i organi- 
zowaniu swojej młodzieży” itd. 
| Naród zaś polski ma chyba pra- 
wo domagania się od wszystkich 
„swoich synów świadomych obo- 
 wiązków obywatelskich, a więc 
także i od księży, aby budzili lud 
do obywatelskiego życia, aby do- 
kładali wszystkich sił do przy- 
spieszenia chwili w której wszy-- 
scy Polacy będą żyć życiem peł- 
nem ludzi cywilizowanych praw- 
dziwie. 

Zasady organizacyi Kościoła 
| Rzymsko-Katolickiego, jak to nie- 
dawno  skonstatowała  ''Gazeta 
| Bostońska', a potwierdził *'Dz. 
'Chicagoski'”” — są od wieków te 


proboszcz parafii 


Gminy terytoryalne a duchowieństwo. 


same, oparte na prawie rządzą- 
cych i rządzonych z wyklucze- 
niem tych ostatnich od jakichkol. 
wiek praw i zobowiązanych jedy- 
nie do posłuszeństwa, 

Niechże zatem zasada ta pozo- 
stanie sobie i nadal nietknięta i 
przestrzeganą we wszystkiem co 
się spraw kościoła i zbawienia 
dusz ludzkich dotyczy, ale—niech 
nam jej nikt stosować nie każe 
DO ŻYCIA OBYWATELSKKIE. 
GO, bo wtedy lud nasz polski i 
tak już daleko w tyle po za wie- 
lu ludami pozostający, skazany 
zostanie poprostu na hańbę, z 
której nigdy się nie podźwignie 
i ostateczną zagładę. 


Życie nie stoi w miejscn. Życie 
wartkim prądem toczy się na- 
przód, i biada tym, którzy tego 
nie widzą... 


Otóż Naród Polski ma prawo i 
obowiązek, domagania się od 
tych, którzy są krwią krwi jego 
i kością jego kości, a którzy 
dzięki stanowisku przodownicze- 
mu i sukni swojej kapłańskiej, 
największy wywierają wpływ na 
tak ciemne jeszcze masy naszego 
ludu, aby ten lud obok umacnia. 
nia go w wierze, pouczali także o 
obowiązkach obywatelskich, aky 
uczyli go myśleć i aby przyzwy- 
czajali go do sztuki rządzenia 
się sobą — bo sami chyba widzą, 
że ginie z tą swoją odwieczną nie- 
poradnością, owocem wieków nie- 
wolnych przeżytych w hańbie i 
upodleniu. 


; : » "| 
W awiecie cywilizowanym nie- 


ma dziś niewoli; niewolnictwo 


należy do dawno minionej prze-| 
szłeści, ale człowiek ciemny, do 
spełniania obowiązków obywatel. | 


skich niezdolny, po dawnemu jest 
niewolnikiem, o tyle bardziej po- 
hańbionym, i o tyle bardziej poża- 
łowania godnym, że szydzi zeń 
własny jego towarzysz, który 
pierwej się poczuł człowiekiem. 

Stosunki, w których żyjemy są 
tego rodzaju, że pomocy w takiej 
inicyatywie i w takiej pracy o- 
bywatelskiej, o jakiej była mowa 
w numerze poprzednim, a w ta- 


kim duchu, jak to wyświetliliśmy 


powyżej, nie możemy się spodzie- 
wać OD WSZYSTKICH KSIĘ. 
ŻY. Wierzyć jednak należy, że 
znajdzie się pomiędzy nimi także 
znaczna liczba prawych Polaków, 
którzy podobnie jak czcigodny 
św. Trójcy w 
Chicago, ks. Kazimierz Sztuczko, 
zrobią wszystko co tędzie w ich 
mocy, aby ich parafianie byli lu- 
dźmi i aby stawali się coraz le- 
pszymi obywatelami i Polakami. 


Rev. A. H. Jakubowski. 221 St. 


Wiliamshridge. New York. N. Y. 


Na łamach “Sakea Polskiego” 
Nowym Yorku. wystąpił p. E. 
Elektorowicz z ©pogawędkąa" o 
"najmłodszej polskiej genera- 
eyi”, w której z rzadkim tempe- 
rumentetu, ale też — jak się zda- 
je i z niewielkim namysłem. na- 
kreślił drogi jakimi rzekomo ida 
ci "młodzi do... "odebrania 
Polski”. Mocny Boże! Gdyby to 
tak latwo, tak naprawę łatwo by- 
ło ja odebrać, jak to p. E. przed- 
stawia. toby ja już dziesięć razy 
odebraci ci “starzy, którym zu- 
pełnie nieslusznie autor tyle wad 
przypisuje. Ale cała własnie bieda 
z tem, że to "odebranie" nieta- 
kie łatwe. Ot, weźmy chocby spra- 
wę litewską, rusińska i żydowską. 
Autor piesze : '"Skore razem Z na- 
mi na ziemi. który chcemy najez- 
dzeom odebrać żyją Litwini, Ru- 
sini i Zydzi — to przecież zboeze- 
niem utnysłóowem jest kłótnia i 
swaty z tymi. którzy muszą iśc 
razem z nami, mocą samej siły 
faktów... A čo robić-dobrodzie- 
Jm. jak vi upurciuchy Ké nie chcą, 
jak sobie z “sily faktów nie 
nie robią?... Toż nie Polacy chy- 
ba wywali walke z Litwinami i 
Rusinami. Owszem, niema bodaj 
drugiego narodu na świecie. któ- 


w 


ryby kosztem tylu ofiar i takiego 


oczywistego uszczerbku we włas- 
nym dorobku. pomagał innym w 
rozbudzanin i dźwizyaniu własnej 
kultury, jak właśnie polski w ©- 
bec litewskiego i rusińskiego. Toż 
w (ialievi, gdzie Polacy mają ster 
kraju w reku. za zgoda i przy po- 
mocy Polaków powstalo całe 
szkolnictwo  rusińskie. wyrosła. 
można powiedzieć, cała dzisiejsza 
narodowość rusińska. Wzamian za 
to deczekaliśmy się hasła: 
Lachami za San'' — to znaczy 
niech przeszło milion ludzi żyją- 


ju... Tego samego mniej więcej, 


"zl 


domaga sie młody naród litewski 


w odniesieniu do Litwy... A Ży- 
dzi... ci już teraz w Królestwie 


polSkiem, wystepują wrogo i z 
otwartą przyłbicą głosza, że to 
kraj... polsko-zydowski, żądając 
równouprawnienia dla swojego 
Żaryonu. Nie Polacy wałki te wy- 
wołali, a bronić się muszą. bo w 
końen dojdzie do tego. że ci co 
"siła taktów ' powinni išé z na- 
mi, wszystko nam zayarną z pod 
nosa... Nie taka łatwa to spra- 
wa... Po latach, ci modzi, którzy 
dziś o "odebraniu" mówia. przyj- 
da także do przekonania podobnie - 
jak i ci starzy”. że zanim się ja 


uda odebrać trzeba dużo *"odro- 


dzić, odbudować, a także uzdro- 
wie. Do trzech wrogów zewnę- 
trznych dawnych. przybyli nam 


trzej nowi, wewnętrzni, z którymi 


także liczyć się trzeba. 


® * ë 


Tygodnik polski “Kronika” 
Nevarku, N. J. o którego upadku 
donasilismy trzy tygodnie temu, 
wychodzi w dalszym ciagu. Zna- 


lazło sie grono zamożniejszych Po | 


laków, którzy upadającemu wy- 
dawnictwu pospieszyli z pomoca. 


Należy im się całe uznanie, gdyż | 


cała nasza prasa je- 
do  uuszych 


n Kromkę”' 
dnozgodnie zalicza 
pism najlepszych. 


| = 
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Wszyscy wiemy, że dziennikar: | 
|stwo nasze w Ameryce niedorosło 
„| jeszcze do polemiki przedmioto- 


wej i że ilekroć razy polemika 
podobna się rozpocznie to zawsze 
z winy jednego, albo i obydwu 
pism polemizujących kończy sie 
na osobistych utakach. i 
Świeżo konstatuje to ** Górnik”! 

x Wilkesbarre w osobnym arty- 
kule. z którego wyjmujemy uste- 
py następujące: | 
Bez kwesty polemika dzien-| 
nikarska, o ile obraca się kolo 
zasad. pogladów, opinii poli- 
tycznych i socyalnych. jest ha-| 
jęcznie korzystna dlu ogółu 
wymianą zdań. a choć się na- 
wet wyrodzi w walke mniej lub 
więcej namiętną i wtedy jest 
ona dla narodu dodatnia. bo’ 
jest walką o dusze i wierzenia. | 

a wytaczające przed forum czy- 
telników obustronne argumen- | 
tv. wyrabia ich, kształci i u-| 


szlachetnia. | 


| F 4 e. 3 

Polemika w swojem właści- 
wem pojeciu. jest ścieraniem | 
Rie pe” i oczętaeggie | 


PISZĄ. 


uurtujących i przez samo swo- 
je istnienie świadezy o ruchli- 
wości środowiska, w którem sie 
toczy. Ktoś był nawet na tyle 
radykalnym, de twierdził: 
"gdzie niema walki zdań. tam 
jest duchowa gmuśność i upa- 
tya”. Powiedzenie bardzo od- 
ważne, lecz może w jąkich 23 
racyonalne, 


Ale jedna jest w polemice 
rzecz Śliska, powodujyca bar- 
dzo często upadek swoich ade- 
ptów, to okoliczność, że walka 
o zasady zdaje się być jakaś 
subtelnie cieniuchna Ścianka 
przedzielonu od starć osobi- 
stych. Między temi dwoma od- 
mianami polemiki figuruje 
przegroda z siatki pajęczej. a 
może nawet tylko ze złudnego 
materyału, który tworzy bańki 
mydłane, Jeden ruch fałszywy, 
lada energiczniejsze wyrzuce- 
nie oddechu z piersi. wnet 
ścianka pryska i polemika za- 
sadnicza przenosi 
kiem prozaiczne podłoże ata- 
ków osobistych. 


o, | 


się na cal- 


Wtedy już nikna bez śladu 


dodetnie skutki starcia zdań, 
miejsce argumentów zajmują 
wyskoki osobistego  rozdraż- 


nienia. które zamiast oświecać 
i podnosić. czytelników nudzą. | 
czasami zniechęcają, często na- 
wet znieprawiaja wybrakowa- 
na metodą walki. 

W dziennikarstwie polsko-a- 
merykańskiem zdaje się być 
taktem udowodnionym, że kto 
wpadnie w połemike, wnet po- 
mimo, a nawet wbrew najlep- 
szej woli — musi zabrnąć obo- 
ma dolnemi kończynami w ba- 
gienko, w którem nasze kocha- 
ne lndzkie *' jaźnie”” obrvzguja 
sie wzajemnie płynem watpli. 
wej czystości, 

LJ 


Pisaliśmy już dwukrotnie o do- ; 
| niosłości stanowiska, jakie w obec! 
sprawy polskiej zajał p. Berno-| 
lak w buffaloskim dzienniku) 
* Enquirerze”, który w nim pro- 
wadzi osobny dział p. t. “News! 
from Little Poland. Obecnie 
także © Dziennik dla Wszystkich” 
wystąpił z uznaniem dla tej pra- 
ey: i 

Pan Bernolak w swyeh arty- 
kułach zatacza coraz szersze 
kręgi. Poczatkowo pisał dosyć 
prymitywnie. Lecz dziwie się 
temu nie można. Nie łatwą jest 
przecie rzeczą dla Polaka opa- 
nować tak dalece język angiel- 
ski, aby mógł wdawać się w po- 
ważniejsze rozprauww Obecnie 
— jak widzimy — p. Bernólak 
siedzi już mocno w siodle. Opa- 
nował język, patrzy na spra- 
wy polskie z szerszego widno- | 
kręgn i podaje czytelnikom 
gazety angielskiej bardzo inte- 
resujące tematy badź z inuvch 
osad. bądź wreszcie z samej 
Polski, Praca to naogół doda- 
tnia i p. Bernolak może nią 
wielkie przysługi spałeczeń- 
stwn naszemu  wyświadczyć, 
jeżeli zechce wytrwać na zaje- 
tem stanowisku i pracować 
wedłng najlepszej wiedzy — 
sumiennie i sprawiedliwie, * | 

Taki "dział polski” w ga-| 
zecie angielskiej jest dla nas. 
wszystkich bardzo ważny. | 


Czyby Polaey w innych wię- 
kszych osadach. jak. np. w| 
Chicago, Detroit, Milwaukee, 
Filadelfii, Bostonie, Cleveland 
itd. nie mogli znaleźć jakiego 
wybitnego Polaka, któryby 
był zdolny do umieszczania ar- 
tykułów o Polakach, oraz gazet 
angielskich, którebv zechwiały | 
zaangażować także Polaków 
na swych współpracowników ł! 
Zdaje się, że gazety angielskie 
dla samego businessu chętnie | 
przyjęłyby takich współpraco- | 
wników. l 

Dła tutaj urodzonych Po- 
| łaków, władajacych doskonale 
językiem angielskim a równo- 
cześnie żywo interesujących 
się sprawami polskiemi, otwo- 
rzyłoby się szerokie pole do po- 
pisu. Niech "ojcowie narodu” 
w poszczególnych miejscowo- 
ściach zastanowia się nad temi 
uwagami. Może one, acz drob- 
ne. przyczynią się do wzmoc- 
nienia naszego stanowiska w. 
społeczeństwie amerykmi- 
skiem, Kropla do kropli a zbie- | 
| rze się miarka. | 

= 
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| 

| Na innem miejscu pomieszeza- | 

my korespondencye z West Ilam-| 

| mond, gduie Polacy obrali pra-| 
wie caly zarząd miejski. W Chi- 

cago także zyskaliśmy więcej | 
stanowisk niź kiedykolwiek do- 
tyehczas. Konstatuje fo także 
“Dziennik Związkowy” w któ- 

rym czytamy: | 

Polacy na wychodźtwie po-| 

Woli leez stale wdzieraja się | 
na wyższe szczeble drabiny spo- 
łecznej, zdobywając sobie wy- 
bitne stanowiska. Ostatnimi 

|  ezasy zdobyliśmy kilka waż.) 

nych placówek, i choć nie tyle, 
coby się należało naszej biczbie 

|  — ale jednak stosunkowo wię- 


[i 
| 


| cej, niż pod inne czasy. Z, 
| przyjemnością możemy donieść | 


naszym czytelnikom. że w po- 
lityce tegó kraju zaczynamy 
odgrywać poważniejszą rolę. 
Zwłaszcza w ostatnich czasach 
wykazaliśmy poniekąd naszą 
siłę, dostając na mayorów czy- 
li burmistrzów Dra. Zieliń- 
skiego w Battle Creek, Mich. i 
K. Woszeczyńskiego w West 
Hammond. Ind. Dalej rzeczni- 
kiem miasta. figurą najważ- 
niejszą w gabinecie burmistrza 
w Chicago czwartego pod 
względem ludności w świecie 
zamianowano Polaka N. Pio- 
trowskiego, a także-pięciu rad- | 
nych Polaków. Asystentem 
prokuratora stanu Hlinois zo- 
stał mlody nasz rodak ©. Pin- 
derski, a przed nim otrzymał 


i 


poważny urząd komisarza wy-| W lszej wardzie padło 127 gł 
działu elekcyjnego p. A. Czar- dla partyi ob. 45, dla partvi lud. 
neeki. Oprócz tego mamy w 5 a dla partvi dem. I ehes. W ? 
Chicago asesora i komisarza wardzie mieliśmy 174 rę dla par- 
powiatowego Polaków, a po le- tvi ob. 3, dla lud. 99. dla de:n. 1 


gislaturach stanowych znaj- głos. — W 3eiej wardzie było 148 
dziemy posłów Polaków i w ra- gł, dla partyi ob. 9, dla lud. 53 a 
dach różnych miast też ich dziś dla dem. 3 głosy. — W 4tej war- 


znajdzie. nie licząc, ilu mamy dzie padło 163 uł, 


Ai ea dla partyi ob. 
drobniejszych urzędników. 


141, dla lud. 17 a dla dem 5 gł. 
Na olbrzymią masę urzędów, W lszej wardzie otrzymał K 
jakie tu zajmują obey stosun- Woszczyński 31, K. Mayer 91, -P 
kowo jeszcze za mało posad o-| Mak 3, 1. Manikowski 31, J. Cza. 
bejmują Polacy, ale badź co szewiez 17, A. Zimmerman 104. 
bądź jest ich więcej, niż było R. Zimmerman 97 a HI. Baubhman 
przed paru laty. Dawniej isto- 86 głosów. 
tnie byliśmy kopciuszkami ob- W*2giej wardzie K. Woszczyń- 
cych. lecz dziś już zaczynamy ski 163, K. Mayer 7, P. Mak 4 L 
nadawać ton tutejszej polity- Manikowski 157. J, Czaszewicz 
ce. a niedalekim jest czas, że 151, A, Zimmerman 14, S. Lukow- 
nasi zajmą poważne stanowi- ski 139 a J. Nowicki 130 głosów. 
ska w odpowiedniej liczbie, Od, W 3eiej wardzie K. Woszczyń- 
nas to samych jednak zależy, ski 132, K. Mayer 9, P. Mak 3, tid 
bo imponować możemy tylko: Manikowski 138, J. Czaszewiez 
liczbą głosów. Na nie się to | 129, A. Zimmerman 9, J. Jaronow- 
zdało pisanie w gazetach i po-iski 114 a A. Bradke 89 głosów. 
uczanie, że swój swego ma po- W dtej wardzie K. Woszczyń- 
pierać w polityce: nie nie po- ski 17, K. Mayer 17. P. Mak 5. L 
mogą dysputy polityczne na- Manikowski 22, J. Czaszewicz 17. 
szych nieohywateli amerykań- A. Zimmerman 153, H. Lindner 
skich po szynkowniach i na ze-+155 a K. Wunschel 147 głosów. 
EAE T te ol ke; t SĄ ij mayor Konstan- 
nia tym głosem. Znamy tu ro- PRE CZ a A 


szkolnej i gen. sekretarz  tutej- 

daków. co od lat dwudziestu i „„,; rips J 
pak R. à at Ea E k oczne 23 
zydziestu przebywają w wszystkiem 343, jego główny 


meryce i do Ojezyzny prawdo- 
podobnie nigdy nie wrócą, a 
jednak o tyle byli leniwi czy! 
niedhali, że nawet nie posta-| 
rali się o obywatelstwo kraju, 
w którym żyją i gdzie znaleźli 
swobodę polityczna oraz chleb. 
v * + 


przeciwnik Karol Mayer 253, 
Piotr Mak 10 głosów. 
Szczęśliwy skarbnik Jakub Cza- 
szewicz, były prezes i skarbnik 
wioskowy a obeeny skarbnik Spół- 
ki otrzymał ze wszystkiem 314, a 
jego przeciwnik Augustyn Zim- 
merman 280 głosów. Jedyny kan. 
Cala prasa nasza z trynmfem dydat na urząd kancelisty czyli 
ogłowiu wielkie zwycięstwo Źw. Klerka młody: Ignacy Manikowski 
Nar. Pol. w wywalczeniu w chi- pociągnał El soby 348 głosów, Al- 
chgoskiej radzie szkolnej Uehwa- | derman na 2 lata Stanisław. Lu- 
m mocą której język polski ma kowski 139. ald. na rok Józeť F 
wé zaprowadzonym w wyższych Noyieki 1: pak x s 
szkolach tutejszych. Od czasu Ma A PO na 3 A AR. 
przyjęcią tej uchwały: upłynęło [pyk Lindner 155, ald. Karol Wun. 
Już blisko 3 miesiące, a nie jeszcze | Spe] 147 ald Rossard Zimmer- 
koukretnego dla wprowadzenia [man 97 a AA" Ełk pueia 
uchwaly w życie nie przedsię-| żę głosów Sn 
wzięto. Przypomina o tem “Glos í 
Polek™ i z eałą slusznością pisze 


u 


— / przyjemnością zaznaczamy, 
lzy HEF. iż ową pamiątkę. jak żydzi npor- 
stó I I BK jezywi po Zmart. Pań. obłewali wo- 
= c gee pal ARAWI saa dą wierzące i skupiające się gro- 
a A pomys I i nas, pozostać inadki i tutaj obćhodzono. Nieste- 
moze martwa itera na papie- ty zamiast wodą złewać naradza- 
rze, jeżeli się nie rozwinie od-';, ; ; Pro i 
4 R anie 0- jące się pobožne kobiecinki nasze 
łez ród th i zk "A nić na narożnikach, chłopey uzbroje- 
eczeńs a. 5 ` Prz E : BRA: 0 =: 4 Ei 
pery KERROIN OEO TEZ Hi Ór rózgi i batogi jakby w Wiel- 
wszystkiem trzeba. aby dzieci p; Piątek, zakradali się do dom 
gw Z M ks m =).3 L p s g 3 
w szkołach WY ższych były Wików prywatnych, aby tam dziew- 
odpowiedniej ilości, tymezasem częta schłostać za Boże Rany. Nie 


dziś są one rozrzucone rze- . ; . ZE 
i zi prze- dziw. że za takie zbvtki jajka 
ważnie po szkołach ë rozmai- R j 


wielkanocnego nie otrzymali. 

— Panna Brooksówna, która 
od + miesięcy narzuca się tutej- 
szym obywatelom jako reforma- 
torka staje się z każdym tygod- 
niem nietylko nudniejsza ale co- 
raz bardziej śmieszna i zuchwała 
w swoich napaściach. Wykrywa 
jedna zbrodnię po drugiej. Oto 
jedna z "'niesłychanvych"" zbrod- 
ni, której poświęca całą kolumnę. 
Jeden z obywateli użył podobno 
piękuj ele imania się iso. do napisania listu papieru Z na- 
świecania wzajem w kierunku główkiem zarządu wioskowegga a 
języka i kultury polskiej. Jest | 799 gwałbi! co BIĘ dzieje? w zd 
to więc akcya. która potrzebn- |PY™ numerze swej gazetki kpi = 
je energicznego omówienia i bie i atakije urzędników. poliga- 
rozwinięcia—dziwi nag bardzo |19ch ZERO, 26 ca! wypełnili to, z 
że dotąd o tem tak cicho, — [IM obowiązek i sumienie wyraźnie 
mało jest zyskać rzecz, trzeba UCZYNIĆ nakazało. Przez kilkana- 
ją jeszcze doskonale, z eałą ście lat ubiegłych nie znała ani 
świadomością na dobro własne tutejszych stosunków uni pola 
wyzyskać, dlatego poruszamy ców, Dopiero gdy przed czterema 
sprawę tę tak blisko ogół nasz ""eSIĄCANU posłyszała, z9 wioska 
polski obchodzacą. tutejsza ma być zamieniona na 
miasteczko, czemprędzej się spro- 


tych. Należałoby więa dzieti 
te przenieść .i skupić planowo | 
w szkołach najbliższych. naj- 
dogodniejszych, gdzieby utwo- 
rzyły one zwartą całość, Wte- 
dy upominanie się o język pol- 
ski miałoby odrazu wagę i re- 
zultat, prócz tego w skupie- 
niach takich _ młodzież nasza 
polska mogłaby tworzyć mię- 
dzy sobą kółka i stowarzysze- 
nia polskie, zakładając sobie 


a | 
wadziła ze swoją mamą, wysta- 
Korespondencye. jwiła chałupeczkę jaką posiadali 


(Kraszewskiego ''Dziad i Baba”, 
[co to jedno miała okienko i jeden 
Z WEST HAMMOND, ILL. [byi RA do niej i naraz oglasza 
Polacy obrali prawie cały zarząd się opiekunka i patronką wszyst- 
miasta ze swoich. — Szczegóło- kich uciemiężonyeh. Wie wszyst- 
wy rezultat wyborów. — Dyn- ko na wskroś cokolwiek się tu od 
gus na Polsce. — Nasza mentor- | początku działo i dowodzi, że 
ka. — Słownik dra Machnikow- | wszyscy urzędnicy obrani przez 
skiego. | ogół byli największymi *'gratte- 
Rezultat pierwszych miasto. rami” i "erooksami.” W ostat- 
wych wyborów w W. Hammond 13m znowu wydaniu swej * Latar- 
wypadł tym razem na korzyść ca- BÍ". nasza mentorka i moralist- 
łej tutejszej dzielnicy polskiej. ka, która występowała PCSO LOKI 
Mamy bowiem polskiego mayora, $U na scenie jako tancerka, omit- 
skarbnika, kancelistę i czterech 18 się radzić tutejszym obywate- 
aldermnnów polskich, o co nam łom za kim mają głosować o ko- 
się głównie rozehodziło, Lubo kil- 50 wszelkimi zwalczać szami, Pra- 
ku glośnych patryotów weałe nie gnie urzędników którzyby cały 
ułosowało, a z drugiej strony kil. | €745 1 wszystkie zasoby umyslu i 
ku polskich właścicieli realności energii poświęcili dla ogółu bez- 
nie posiada jeszcze papierów oby-  płatnie, czego pospólstwo tutejsze 
watelskich: naliczono ze wszyst- 04 dawna gorąco pragnie! Dali- 
kiem 612 głosujących w tej licz. bóz. szkoda że * Wergynia Bruk- 
bie 198 dla partyi obyw. 174 dla Ska” — jak ja tu nazywają — 
partyi lud. a 10 dła* partyi dem. nie urodziła się mężczyzną! Mie. 
W dzielnicy polskiej eżyłi w 2yiej libyśmy przynajmniej jednego 
rzetelnego urzędnika, nie **grufte- 
2» $ b. swą TR sb . . 
i tak 12 dla partyi ob. 152 dla par- Paaie eE ZBÓŻ 
tyi lud. a 4 dla partyi dem. W | Korespondent tutejszy otrzy- 
dzielnicy północnej czyli w lszej mał w tych dniach wielce zajmują- 
i 4tej wardzie padło 219 gł. dla,ey list od swego profesora Dr. 
»9 Ign. Machnikowskiera © adny 


L 


i Beiej wardzie padło 322 głosów 


partyi ob. 186, dla partyvi lud. 


a dla partvi dem. 6 głosów. (Dokończer : 


(Dokończenie ze strony 4-ej). 


nasz doktór donosi pomiędzy in- 
nymi. że właśnie układn słownik 
porównawczy języka polskiego po- 
równując wyrazy czysto polskie 
pierwotne `z podobnymi wyrazami 
w sznskrywie, w armehńskim języ- 
ku, haldejskim, arabskim, 
kim, łacińskim, cygańskim, litew- 
skim, kaszubskim i w pięciu ver- 
mańskich. Liczbę pierwiastków n. 
p. orzeł — Vry. — bo ryje powie- 
trze, doprowadził do 400 właści- 


grec- 


wie do +12, choć Małecki wymie- 
nia tylka 200, Odszukał pochodze- 
nie przeszło 200 czysto polskich 
pierwotnych wyrazów. Bada tak- 
że znaczenie końcówek rzeczowni- 
ków. przymiotników i słów i ma 
ich daleko więcej, niż którakol- 
wiek gramatyka podaje. Szanow- 
ry pan profesor zbierał materya- 
ły z wielkim mozołem przez kil- 
kanaście lat a w czasie wakacyi 
zamyśla już na dobre pisać swój 
słownik. 


Nowelki i Opowiadania. 


Dla mego zdrowia. 


„|umoreska || 
Z pamiętników samokura. 

Silny jak lew, a zdrów zawsze 
— Bogu dzieki — jak ryba, żyłem 
sobie bez troski na Świecie. Nie 
znałem bóln głowy, dolegliwości 
żołądka, renmatyzmów, nerwobo- 
lów — słowem, koń pociągowy 
mógł mi pozazdrościć mego zdro- 
wia... 

AŻ — pewnego razu 
mnie p. Grzębski, 

Kopę lut! — krzyknął z dale- 
ka — kopę lat nie widziałem pana 
dobrodzieja!... Świetnie pan Wy- 
gląda! doskonale! 

— Nie źle. nie źle! 

Pan Grzebski cotnał się o dwa 
kroki. 

— Tylko, hm! ten brzuszek za- 
czyna się dyablo zaokrąglać... O 
to žie! przed czterdziestu zatyć — 
niech ręka boska broni! 

— Dlaczego to? 

— Dlaczego! oto dlutewo, że za- 
raz przyjdzie astma, katar żołąd- 
ka, a co gorzej i pruwdopodobniej 
zatłuszczenie serca. 

— (% pan powiada!... 

— A tak, panie dobrodziejn! A 
potem jedna minuta... ściśnie, 24- 
boli i fajt! 

— Bajka... 

— A tak! fajt! panie dobrodzie- 


ju: 
— Cóż radzić na to? 


spotyka 


— Widocznie za mało pan masz | 


ruchu. Na rowerze jeździ pan czę- 
sto? 

— Weale nie. 

— Otóż macie! Jedna, jedyna 
racyonalna komocya, panie. “Ja 
mam aż dwa rowery. Mogę panu 
doskonałe koło odstąpić ża pół 
ceny. 

Przerażony złowrocim *'fajtem"" 
— nie namyślałem się diugo: za 
godzinę miałem rower. za dwie 
wzialem pierwszą lekcyę. a za dwa 
tygodnie uganiałem jak wicher 
po zakurzonych ulicach miasta. 

Pewnego pięknego poranku u- 
słyszałem. że mnie ktos woła z cho- 
dnika. Skreciłem na lewo lekko 
zeskukująe z koła. stał przedemną 
pan Grąbski 

— A! co to pan dobrodziej naj- 
lepszego wyrabia. Taki sport szko- 
dliwy dła zdrowia uprawiać teraz, 
w tym wieku? 

— Jakto? rower, to sport szko- 
dliwy ? 
niejsza komocya... 


jedyny. naj- 


lepszy sposób przeciw zatłuszcze. | 


niu... 

— Ta! ta! ta!... 
aż jednego razu przyjdzie na uli- 
ty atak sercowy — i fajt! 

Dreszcz mnie przeszedł!., Zno- 
wu fajt? 

— dakto? baknałem — to by- 
wa” 


— A bywa. panie, i to bardzo | 


często! Juzda na rowerze jest dla 
serca fatalna. 

— Ależ przeciw zatłuszczeniu... 

Przeciw zatłuszczeniu niema 
nie lepszego, jak zimne kapiele. 
Pływasz pan? 

-- Pływam. Ale... 

— Niema ale! Uodzień pół go- 
dziny p”ywać. Nabierze pan siły, 
Jekkości i zdrowia. Pa! 

Czegóżby człowiek dla swego 
zdrowia nie zrobił*... Młoda żo- 
ma, dzieci... żyć dla nich trzeba, 
a więc i utrzymywać to życie. 

Zarzuciłem koło i pływalem co 
dzień — po dwie godziny! Czego 
dobrego — nie za wiele. Po dwóch 
tygodniach jednak zauważyłem, że 


bicie serca przez rower nabyte, nie | 


polepszu się... Byłem czegos ca- 
ły jak o ścianę potłuczony i reu- 
matyczne bole ozwały się nagle w 
rękach i w nogach! 

— Jezu miły! Co począć!... 
Na szczęście spotkałem pana Grzę- 
pskiego, który wyśmiał serdecznie 
cale moje pływanie. 

— Ależ wodna kuracya — zam- 
ponowałem — wodna... 

— Fudra. panie!... Wodna?.. 
Owszem! Ale nie w rzece, i nie mę- 
czyć się godzinami! Wodna knra- 
cya to Kneip! Zimne tusze dwa 


"YW JE 


Przecież to najracyona|- | 


opowiadanie! | 


razy dziennie i na noc mokre skar- 
petki na nogi! 

Rozjasnito mi się w głowie!... 
Oczywiście! Woda, to Kneip. 

Kupiłem wannę. rurkę gumowa 
przyczepilem do wodociągu w ku- 
chni i polewałem sobie piersi z 
krzyżami, Skarpetki mokre na no- 
zach w nocy także zrobiły swoje 
i — za tydzień oczu nie mogłem 
otworzyć z kataru!... Głos ze 
mnie wychodził jak z wyschnięte- 
go klarnetu, a kichałen, że ka- 
mienica trzęsła się w posadach!... 
= Szczęściem — odwiedził mpif: 
pan Grubski. 

— (o pan najlepszego robi? — 
wrzasnął przeraźliwie — śmierci 
pan szuka koniecznie! Rzuć pan 
do licha ten cały od lekarzy daw- 
no zdemaskowany  knajpowski 
|szwindel, a weź się pan do: baweł- 
ny! 


Jakto. panie? 
rozumiejąc. 

— Tak, że trzeba sobie kupić 
normalna bawełnianą bieliznę. To 
podnosi czynność skóry, otworzy 
izamkniete owemi tuszami pory 
ciała i wszystko wróci do normal- 
nego stanu. Ale trzeba również 
przestać jeść trupy zwierzęce, a 
jżywie się jak natura wymaga — 
| reślinami. 

Kupiłem tazin koszuł bawełnia- 
inych i tego samego dnia zjadiem 
w jarskiej kuchni obiad z pięciu 
jarzyn. poczem głodny jak wilk 
'nakazałem żonie w domu gotować 
tylko po wegetnrvańsku. 

W trzy tygodnie zobaczył mnie 
| pan Grabski, 
| — Jezusie Maryo! — wrzasnął 
odskakującć odemnie — a pan jak 
| wyglada ? 


spytałem nie 


— dakto? — szepnałem prze- 
straszony. — Czy Źle!... 


— (o panu? Pan po chorobie? 
po kuracyi ostatniej. | 


— Nie!.. 

— I jarskiem jedzeniu! Domy- 
ślałent się, A ile pan waży? 

— |Ja?... ważyłem się, przed 
dwoma miesiącami miałem 61 kilo. 

— ('hodź pan do kupca. 

" Zaciąenał mnię do wagi — ję- 
zyczek wskazał 50 kilogramów. 

— Widzi pan?:... 
że 45 kilo to najniższa normalna 
wara mężczyzny? Szesnaście kilo 


'eze z tydzień przyjdzie z pańskiej 


jbo suchoty i — fajt! 

— Nie moglem podnieś 
wagi!... Fajt! “Fajt 
przeznaczony mi koniecznie!... 
|Pan Grabski spostrzewł moje zmie- 
|szanie. 


się z 


— No — rzekł do mnie — nie- 
[ma nie straconego. póki się niżej 
l45-ciu kilo nie spadło. Teraz tyl- 
ko krwawe bifsztyki po angielsku 
(jeść i monachijskie piwo z pięć 
bomb dziennie wypić, a wszystko 
będzie dobrze. 


byłem i wygladaiem pysznie, tem. 
bardziej, że za porady pana (irab. 
skiego handłowałem 25-cio kilo- 


Iwemi ciężarkumi codziennie rano ij 


iwieczór. Ale cóż!... Spotkałem 
ipana Grvmskiego — a ten mi, jak 
ina dłoni wykazał, że: pro primo 
|w sali Sokoła skutkiem gimnasty- 


jki powstaje kurz, którego bakcyle | 


Isa zabijające: pro secundo: bawel- 
jniana bielizna draźni i rozpala 
skórę; po tertio., mam wadę klapy 
.sereowej z rowera, reumatyzm z 
„wody. blednicę z jarskiej kuchni 
i jeżeli nie przejdę kuracyi cy- 
/'trynowej, która sama jedna wszy- 
stkie te choroby wyleczy — to bę- 
(dzie fajt! 

Teraz już naprawdę się zląkłem 
[i kupiłem broszure w księgarni i 
jtrzy cytryny na początek. Kwaśne 


Ito było, ten sok z nich wyciśnię- | 


ty, ale — mlasnąłem 
(Drugiego dnia po pięciu 
inath nczułem wyraźnie, 
|się czyści!... Nabrałem ducha — 
„widziałem przyszłość różowa, peł- 
lna cudów i cytryn... Trzeciego 
[dnia wypiłem ośm cytryn — a 4- 
lgo po dziesięciu leżałem póź godzi- 
ny na sofie bez ruchu. 

| Piątego dnia dostałem haluev- 
posts, że dolne zęby wyrosły mi 


U 


językiem. 
cytry- 


a wie pan, | 


stracić przez dwa miesiące! Jesz- | 


jarszczyzny zwapnienie aorty al-| 


widać. 


Istotnie za trzy tygodnie przy- | 


wyżej nosa, a górne zwisły aż na 
brode! Szóstego dnia po wypiciy 
przywidział mi się Mefisto,  dła- 
Wiłcy mnie za szyję — siódmego 
dostałem febry — ósmego już żo- 
na włewała pół omdłałemu kwas 
ten w usta — a za to dziesiutego 
wpadłem w szał ostry i wyrzucr- 
tem wszystko, tj. cytryny, szklan- 
kę i wyciskaczkę za okno! 

Trzy tygodnie przychadziłem do 
siebie po wszystkich tyeh kura- 
cyach —a ponieważ nie leczyłem 
się przez ten czas wcale, wróciłem 
do sił i do znakomitego wyglądu. 

Nie mnie znów nie boli. nie mi 
nie brakuje, zaprzysiagłem się tyl- 
ko na wszystkie świętości — nigdy 
w życin nie nie przedsiębrać 
dla mojego zdrowia. 


Ludwik Stasiak. 
MATKA ZIEMIA. 


Na sali rozprawy podsędek (w 
języku galicyjskim c. k. adjunkt 
sądowy. namawia wiejską kobie- 
cing, aby zaniechała dalszego spo- 
ru į zawarła umowę. 

— Zgódźcie się Osiczyno! 

- Nie mogę Świetny sądzie. 

— Pałkowski zapłaci wam w 
razie zgody pięćdziesiąt papier- 
ków. 

— To niech da. 

— A więc przyjmujecie? 


— Przyjmuję, 
— Dobrze. Zatem Pałkowski 


obejmuje z nowym rokiem zie- 
mię, wem zaś płaci także w no- 
wy rok sto koron, 

— (o?! Jakto, prosze laski 
świetnego sądu?! 

— Słyszeliście przecieź, co mó- 
wię. 


Ja mam niby w nowy rok... 
— Uddać mu ziemię, 
— kiedy ja tę ziemię 

łam, 

— Ale on płaci, 

— b5wadzieścia lat trzymałam 
ten grunt, 

— Dziś się Z prawa Pałkow- 
skiemu należy, 

Ja dalam jesienią ziarno. 

No to cóż z tego? 

W pocie mego czoła siałam. 


zasia- 


on daje wam sto koron. 

— Niech daje. 
zbiorę. 

— Ależ nie zbierzecie żyta! 

A to czemu? 
Bo on Żyto zbierze. 

— Jakto!? To ja w pocie mo- 
jego czoła żyto siałam. a Palko- 
wski będzie zbierać?! 

— Tak jest! 


| paruch, ten krzywdzicie! ! 

— On was nie krzywdzi wea- 
le! Wszak płaci. 

— Bo się należy, 

— A więc się zgadzacie? 

— Na to. żeby on zasiane prze- 
zemnie żyto zbierał, nie zgadzam 
się. 

— Słuchaj kobieto, czy ja się 
z wami dziś dogadam, czy się nie 
dogadam? 

— (heę zebrać żyto, jasny są- 
dzie. 

— lle warte to żyto? 
| — Tak piękne żyto! Zeszlu ozi- 
(mina, że się oczy radują... 

— He bedzie warte żyto, gdy 
(je zbierzecie z pola? 

— A korca wysiewu pewnie 
| czterdzieści pięć papierków. 

| — No to słuchajże kobieto! 
(Pałkowski ei ofiaruje nie ezter- 
/dzieści pięć, ale pięćdziesiąt pa- 
pierków. to znaczy, że wam placi 
wasze zebrane za rok żyto, a o- 
próez tego daruje wam pięć pa- 
pierków czyli dziesięć koron. 

— No. a żyto? 

— Żyta zbierać nie będziecie. 
| Osiczyna podnosi do ócz fer- 
tuch. zakrywa oczy, wybucha 
płaczem. 

— Przecie ja biedna wdowa. to 
żyto siałam, ja je w pocie mego 
czoła siałam. ja grunt pokłada- 
łam. moja śliczna ozimina. moje 
błogosławieństwo Boże! 

— Młuchaj babo, ezy ja mam z 
waryatką do czynienia, czy wy 
macie pięć zdrowych klepek, czy 
ich nie macie?! Przecie ja chcę 
waszego dobrai Pałkowskiego 
zmusiłem namową. aby zawarł 
dla was korzystna umowę. Jeśli 
dobrowolnie umowę przedemną 
zawrzecie, to dostaniecie i żyto i 
/dziesięć koron. jeśli zaś nie, to 
dostaniecie tylko żyto. Bierzcie 
więc sto koron ezy nie bierzecie?! 

Osiezyna płacze. 

— Przez Boga sprawiedliwe- 


To też dlatego. za wasz pot) 


Ja sobie żyto. 


— Wyrzędę mi chee zrobić ten | 
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wię. He bedzie wartać żyto z tej 
oziminy. gdy je zbierzecie z pola: 

— Co? Ze słoną to pewnie 
czterdzieści pięć papierków. Tak 
śliczniutko zeszło... 

— Pałkowski daje wam pięć- 
|dziesiat. 

-— Piećdziesiat* No to dobrze. 
[A gdzież żyto? 

Zebrani na sali rozprawy wybu- 
|ehli śmiechem, sedzia przetarł rę- 
ką czoło. 

— Dość tego: przecież ja mie. 
chów na lotervi nie wygrałem. 

— Otóż moja Osiezyno mówię 
do was po raz ostatni. Macie do 
wyboru: albo wasze będzie ży- 
to wartające za rok. jeśli nie wy- 
moknie, jeśli nie wvmarźnie. jeśli 
go grad nie wybije, dziewięćdzie- 
siat koron, albo dziś, tu, na stole. 
gotówką sto koron. Może bić 
grad, mogą strzelać pioruny, mo- 
że się Świat walić, moga nu tem 
życie dyabli wesele odprawiać, a 
ty kobieto masz tn. w reku, w kie- 


szeni i żyto i jeszcze dziesięć ko- 


ron. Co wybieracie? 
— Panie Jezu, moja ozimina 
śliczna. | 


— Gadaj kobieto natychmiast! 

— Przecie w moich łzach sia- 
łam... 

— Rozumiecie, o co was się Py- 
tan?! 


— Zupełnie rozumię prześwie-| 


tny sądzie, 
— Sto koron, czy żyto?!!! 
— Żyto..... 


OBCHÓD NAD GROBEM SŁO. 


WACKIEGO. 


Przed kilkunastu laty, gdy po 
raz pierwszy  wytoniła się śród 
społeczeństwa myśl sprowadzenia 
uwłok Słowackiego 
ksztalcąca się w zagranicznych 
zakładnch naukowych młodzież 
zajeła się gorliwie zbieraniem 
składek na pokrycie kosztów po- 
chowania drogich nam prochów w 
ziemi rodzinnej. Powstały stad 
þdošśé znaczny, jak na zasoby mate- 
rysine młodzieży, fundusz 1.500 
tranków , zdeponowało **Zjedno- 
czenie Towarzystw Młodzieży 
Polskiej zagranica” u Rady Mu- 
jzeum Narodowego w Rapperswi- 
lu. Z ehwila. gdy plan sprowadze- 
‘nia do kraju zwłok poety nabie- 
rze cech realizzevi, kwota ta ma 
być wypłacona komitetowi krajo- 
| weniu, Na razie zaś z odsetek fnn- 
duszu urządza corocznie, w nie- 
dzielę najbliższą daty Smierci 
wieszcza, Koło” stowarzyszenie 
„młodzieży polskiej w Paryżu, i- 
mienie ~ Zjednoczenia. obchody 
i uroczyste, którę gromadzą na ci- 
chym cmentarzu “Montmartre” 
trzy pokolenia naszej emigracyi. 
l Na krzyżu dominującym nad 
skromnym grobowcem zawisł 
wspaniały wieniec z 
|kwiecia z napisem na amaranto- 


czenia Towarzystw Młodzieży 
Polskiej”, Przemawiał Zygmunt 


L. Zaleski. 

| Ze skupieniem słuchała zebrana 
młodzież; wzruszenie małowało się 
w oczach starców, którzy kilka- 


dziesiąt razy powrncaja ku osa- muś i chęć zwrócenia czyjejś uwa- 


motnionej trumnie; odkrył głowę 
przybyły w barwnym mundurze 
armii francuskiej — porucznik 
Bernardin... 

Na mogiłę padały | tymczasem 
wiązanki fiołków i gwoździków. 


“DOM POLSKI” W MOSKWIE. 


Sowarzyszeniem łączącem naj- 
ardziej rozbite warstwy  społe- 
czeństwa polskiego w Moskwie. 
| jest ** Dom polski”, którego celem 
| jest "zjednoczenie Polaków, za 
mieszkałych w Moskwie i jej o 
kolicach, dla wspólnej pracy kul- 
|turalnej”' |$ 1 ustawy D. P.L 

Dnia 13 bm. w sali Biblioteki 
polskiej, odhyło się doroczne wal- 
ne zebranie członków tego najbar- 
„dziej licznego 4% z górą człou- 
ków| w kolonii moskiewskiej sto- 
warzyszenia. 

Że sprawozdania z działalności 
rady i poszczególnych sekcvi za 
r. 1970, dowiadujemy się o cało- 
(kształcie działalności stowarzysze- 
Inia w roku ubiegłym, Tak więc 
(“Dom polski” w zależny sposób 
reagował na wszystkie donioślej- 
lsze wypadki w życiu społeczeń- 
stwa, tak miejscowego, nie wyłą- 
czając i rosyjskiego śmierć S. 
| Muromcewa i L. Tołstoja, jak i o- 
zólno-polskiego zgony Elizy Orze. 
,szkowej i Maryi Konopnickiej. ju- 


do kraju —| 


skie, ł majówka, 4 odczyty wie- 
czorowe i 2 wieczory literacko-mu_ 
zyczne. 

Dane powyższe  stwierdzaja 
szerokie granice pola działalno- 
ści stowarzyszenia, które jednak- 
że, jak i wszystkie inne organiza- 
cye na obczyźnie, zmuszonem jest 
borykać się z dziwna obojetnościa 
szerszego ogółu Polonii tntejszej 
dla wszelkich usiłowań obudzenia 
polskiego życia zbiorowego w Mo- 
skwie. 


ZŁOTE MYŚLI. 
Rodzicom i nauczycielom nigdy 
dosyć odwdzięczyć sie nie można. 
+ 


Dobry ezlowiek wierzy w do- 
broć innych. 
4 


LJ a 


Pomysł najpierw trzy razy, gdy 
rzec masz dwa słowa. 
Sześć razy pomyśl potem, o 

czem będzie mowa, 
Dwanaście zaś, do kogo zwra- 
easz się Z rozmową, 
A dwdazieścią razy, nim wypo- 
wiesz słowo. 
+ 


Chcesz być szczęśliwym? —.nie 
pragnij wiele. 
Chcesz mieć spokój? 
 brażaj nikogo. 

LJ 


j 
— nie o- 


s + 


Życie — to walka o czarny kes 
chleba : 

Kto umie walczyć — będzie za- 
wsze syty... 

I. choćbyś mysla wybiegł w za- 
hłekitv, 

| Tej czarnej skibki. 

| dzą ci nieba, 


nie da- 


ZALOTNOŚĆ — FLIRT — BA- 
ŁLAMUCTWO. 

Trzy te pojecia, tak sobie po- 
krewne, są niejako wstępem do 
„miłości, żadne z nich jednak mi- 
Jdością nie jest. Ludzie byli zalot- 
ui. tlirtowali i bałmuuciłi sie na- 
wzajem, póki świat światem, a za- 
wsze przecież jest to coś nowego 
i dla bioracych w tem udział nie- 
(zamieruie zajmującego ! 

Że Francuzi, a raczej Francuzki 
mają zalotność czyli kokietervę, to 
nie dziwnego — wszakże Francuz- 
„kom przypisują wszyscy. zalotność 
i chęć a raczej umiejętność podo- 
„bania się. lecz że sztywni i zimni 
„Anglicy maja flirt, ów 
,wdzięku i miłości, to rzeczywiście 
bardzo jest dziwne. Słowo to jest 
wyłącznie angielskie i na żaden 
„nie da się przetłumaczyć jezyk — 


poemat | 


5 
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ięcej zbliżoónem d 


o milości, |nie, i który słodkie słówka szepce 
lecz i zarazeja najwie 


szem jej na- | jedynie dla zabawy i dla zabicia 
dużyciem jest nasze polskie nicste- |czasu. Sa też naturalnie i haiamu*- 
ty bałumuctwo, iki. które nahawiwszy się sercami 
Kto jest hałamutem? mężczyzn. odrzucają je jak zno- 
"Człowiek zawodowy. nierzetel- |szoną rakawiczke.* lecz 
ny. którego słowo wiatr." 


o wiele 
więcej jest zawiedzionych w uezu- 
© Bałunnt przynajwniej dziesię- | ciach kohiet. niż mężczyzn. W każ- 
ciu kobietom dał słowo, a żadnej|dym razie zostawia  hałamuctwo 
ga nie dotrzymał.” idla jednej strony zawsze przykre 
Bałamut wszelkich ożywa spo-li smutne wspomnienie, którego 
sobów, aby zawrócić giowe kobie- możnaby uniknac. zudyby serce nie 
cie. a gdy cel osiągnięty, żdzie |wierzyła tak chętnie w to, czega 
spokojnie dalej, szuka nowej ofia- | praznie! 
ry i postępuje zupelnie tak samo, 
“Sowo © bałam” 
"macie, 


Lepiej być głucha na wszelkie 
pochodzi od |zakłęcia i przyrzeczenia jedna 
a więc starać Się o to. |chwila szczęścia nie okupi później- 
aby się komus w glowie pomaciło. |szero rozczarowania 
I ponąci się też w niejednej lad- łez. 

nej ułówee tak. że nawet i serce |“ Nie ufaj nigdy bałamnta słowom 
Jest w niebezpieczeństwie i z eażą|Co miłość przysiega wszystkim 
ufnością oddaje się człowiekowi. białogłowam, ” 
który gu na servo wcałe nie prag- M. P. 


IDARMO!! 


f(ddamy wam abeelutnie darmo ię piękno erehrne-io- 
Bomy dziecięsia dalarową impartowaną harmonię *"Hobze:'* 
za tekoniendowabie uaszegpu tytoniu powiędzy przyjaciół 
mi detto stannncza piepmasej klasy |astrument. za kiórw 
w ka>dvm składzię trzeba zapłacić $ 0.40 

Nie liczymy wam za niego ani centa Poślemy wain 
trochę z naeyych r.eyjekich. austrrackich. tureckich i bo- 
śniackich tyteni na papierosy i da fajki. ogólero 86.00 
wartuew | Możecie je iatwo rozrepr-edać pomiędzy przy- 
jsciólmi, gidrż sę one stanowczo najlepsze ies u kakdezo 
<uropejcz:ka alubicne tytonie. W ten eporób dopomaże- 
cie nam oploskć nutz tytoń. 

W tej samej paczce. razem z tytoniem posziemy wam 
ię piękną harmonię Za tyton liczymy mam triko SA LO. 
t'n prostu przyślijcie nam Ś0Ćc. (w markachpecztowych lub 
$i w liście napraód. rarem 7. ramriwieniem. a reszię 
znpłacicie agentow| ekrpreeówemu, przy którym możecie 
zegzaminować tytoń | karmonię 
paini sunię $4.00 wraz z rarnówieniein. poeziemy wani śllczną 
ostaniecie wezyetku co obiecujemy. albo wzrócitny pieniądze. 


Piezcie pud adrec: 


EUROPEAN TOBACCO CO. e 
33 leonard st. Dep. 6. New York, N. Y. 
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Jeżeli paeziecie nam 


nia pę 
Stanow Zjednoczonych i 


Możecie pisać każdym językiem, (i 
każdego czasu, i w każdym miej. fj 
scu piórem 


D 3 s 
KAAL RRR 
d ll en 
Pióro to zrobione jest z X 
jak najlepszego matery- 
ału i starczy na wiele Jet PSD, 
Znoszezędzi ono wam wiele pracy i pie- pomi 


niędzy. Będziecie z niego najzupełniej zadowoleni, Mo- x 
yin lepszym składzie. Katalogi na żądanie są 


spróbować w 


wysyłane. L. E. Waterman Go. New N. 115 So. Clark st Chicago, IN. 


flirt jest — flirt! My Polacy zaś. 


„mamy bałamuctwo, i tego bowiem 
na obce języki przetłamaczyć nie 
można. nie jest to ani niemieckie 
**betoeren '”, ani franenskie 
w` tromper”, ani angielski flirt, 

| Te trzy pojęcia możnaby nazwać 


żywego coraz wyższemi stopniami uczucia, | 


zbliżonego eokolwiek do miłości 


wo-bialej wstędze: “Od Zjedno-|— zaczynającego sie może west. | 


chnieniem, a kończącego się cza- 
sem rzeczywiście miłością. 
Wszystko zaś zaczyna sie zalot- 
nością. 
Co jest zalotność? 
| Jest to chęć podobania się ko- 


igi na siebie, bez dalszych planów 
li zamiarów. Zalotność, to uczucie 
jehwilowe, przemijające i skierowa- 
ne dziś do tej, jutro do innej oso- 
by. Kokietować można  spojrze- 
niem, piękną, białą ręką.  uśmie- 
chem, słowem nietylko wszystkie- 
mi, jakie kto posiada. zaletami, 

ale nawet i wadami, trzeba się tyl- 
iko umieć zręcznie zabrać do tego. 
„Pod wzgledem załotności stoją ko- 
„biety o wiele wyżej od mężczy: 

Gdy zalotność cel osiągnęła, 

wtedy zaczyna się zwolna wytwa- 

rzać flirt. 

Co jest ładniejsze, czy słowa sa- 
'mo, czy to, co słowo określa? Flir- 
|tować! Jak mile brzmi tych kilka 
liter, ile uroczej tajemnicy, ile nje- 
|wypowiedzianych myśli i marzeń 
'zawierają one! Słowo samo ozna- 
cza już coś błyszczącego, jasnego. 
| mieniącego się tysiącem barw cud- 
„nych — lecz zarazem coś ulotne- 
[go i niepochwvtnego. Flirt za- 
jehwyca i zajmuje dwie osoby tak, 
że już o niczem innem tylko o so- 
[bie nawzajem myślą i marzą, ale 


'flirt mija szybko i pozostawia po. 


sobie czasem miłe, czasem bolesne 


wspomnienie. Czasem zaczyna się 


flirt śmiechem a kończy łzami! 
Co jest flirt? 
Jest to coś poważnego, co się 
traktuje jako żart i żart, który 
/ traktuje sie poważnie. On i ona nie 


go, jakże to może być, żebym ja, | bileusze szopenowski i grunweldz- wierzą w to, eo mówią, lecz oboje 


biedna wdowa sama we łzach sia- 


prace zbierał?! 

Sędzia chwycił sie za glowę. 

— Ja dzisiaj oszaleję. 

— Ulituj się prześwietny sadzie 
nademną, biedną wdową, której 
Pan Jezus dał ńliezna oziminę... 

— Osiezyno! Słnehajcie! Jesz- 
cze raz do rozumu waszego mó- 


| kij. Jednocześnie stowarzyszenie 


że krew jła żyto a on. ten Pałkowski. moja | szeroko rozwijało działalność, za- 


|kreśloną przez szranki programu: 
jogółem w ciągu roku ubiegłego 
| odbyło się: 11 odezytów niedziel- 
nych, 2 pogadanki. 3 referaty z 
dyskusya, 11 wieczorów muzżycz- 
nodramatyczno-tanecznych, 2 wie- 
czory  literacko-muzyczno-drama- 
,tyczne, 2 przedstawienia amator- 


słuchają chetnie tego, co mówią i) 
mają sobie zawsze coś niezmiernie | 


|zajmującego do opowiadania. On 
i ona spotykają się zawsze i wszę- 
dzie — przypadkiem — tak przy- 
najmniej sami twierdzą i dlatego 


trzeba im wierzyć. On i ona rozsta- | 


wają się z żalem, tęsknia za sobą 
tydzień lub dwa i — nowy rozpo- 
czynają flirt. 


Telefon: Monroe 6335. 
| 


| The Verschoore Co. 


Wielka firma malarzy domów, podejmuje się papierowania, bielenia itp. 


1122 Milwaukee ave. blisko Cleaver st. 


Malujemy szyldy: po polsku i po angielsku; najlepszy materyal; rebota 
gwarantowana. Staramy się zamówienia wykonywać natychmiast z wielką a- 


| kurutnoscią. - 24 


Artystyczne Obrazy. 


Fan Jezne dobry pasteiz. 
Powitanie (hrystura z 
Jego Matka 
Cbryetus ra Górze 
QOilwnej 
Chrystusa pomiędzy 
doktorami w ńwiątyni. 


W pięknych kolorach 


(zduie każdego domu 


r NC 8 


| F 
Cena z przesyłką ĵ§ 
Drog > 


Wysyłamy do wurystkich 
częśel ńwiata 


wprost z Europy wielki za- 


Księgarnia nasza otrzymała 550%% omp wigii za 


nych obrazow. Obrazy te różnią się od innych tem, że kolory są nadzwycza:nie 
dobrane, u rysy twarzy osób tak doskonale uwydutniona, że obraz znajdujący 


Sam obraz jest rozmiaru 113ęx 
Podpisy obrazow 


się po za szkłem Wygląda jak ręką malowany. 
1034 cali nulepiony na białym kartonie rozniiar 16x20 cali. 
są w polskim języku jak nartępuje: 

1) Chrystus między doktorami w swiątyni 


| 


-Cepa €1.00 


2) Chrystus na górze oliwnej.............osmemuaaeaaariii1) Cena $1.00 
i 8, Pan Jezus dobry paBtrz o.a. T n ee aa A Cenu $1.00 

4) Powitanie Chrystosa z Jego Mauką......... 1......11.121 Cena $1.00 
| Cens tych obrazów jest jak wyżej wspomiano po $1.00, lecz kto chce nabye 
| wszystkie cztery Obrazy niechaj przyśle tylke go. 
i ADRESOWAC 

. . e . 

0O W. Dyniewicz Publishing Co. 
i 
, 163 Milwaukee Ave. - = = - = Chicago. Ill. 
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Gmach ten kosztowal 7 milionów dolarów. 


Biblioteka publiczna w Nowym Yorku. 
Zajmuje dwa bloki” 


Roboty około budowy tego gmach u trwały lat 10, 
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' przy 5 ave, pomiedzy 40 i 42 ul. 


| Z Osad Polskich w Ameryce. 


Z MILWAUKEE, WIS. 


Sprawa defraudacyi Franciszka 
Hellera wznowiona przed są- 
dem. — Instalacya 3 nowych 
grup Zw. Polek. 


W zeszła środę popołudniu w 
sadzie policyjnym przed sędzią 
Neelenem rozpoczęły się przesłu- 
chy w sprawie Franciszka Hellera, 
sekretarza finansowego 
oskarżonego o 


bylego 
Skarbu 
sprzeniewierzenie. 

kachmistrz Geo, De tirasse ze- 
znal, że w książkach Skarbu Pol- 
skiezo, które prowadził Fr. Hel- 
brakuje $102,7-43.03, 

Podczas  przesłuchów przyszło 
do starcia pomiedzy prokuratorem 
Zablem a adwokarami Hellera --- 
Coenemsem i Meliee em. 


Polskiego, 


ler, 


De Grasse zeznać, że od dnia I 
stycznia roku 1902 do czerwca te- 
se samego roku znałazł w książ- 
kach brak 4695.09, W ciagu ostat- 
nich 6 miesięcy tezo samego rokn 
nie było detieytu. leez od stycznia 
VR roku do 30 czerwca 1903 r. 
brakowało 4670, Dalej cd 1 lipca 
r. 1903 do dnia 31 grudnia 1903 
znalazł brak 4542050; od I-go 
stycznia rz 1904 do 30 czerw. 1904 
roku HIO,FILSI: od lipea do 
grudnia 31 r. 1904 — 414,21445: 
od I stycznia do 30 czerwca 1905 
r. 430,363.49; od 1 lipca do 16 
listopada 1905 roku — $40,664.69. 

"Nie znalazłem w książkach ża- 
duej pozycyi, na co wyciagniete 
simy poszły =- powiedział De 
Grasse. 

Z tego powodu, że nie dano spo- 
przeglądnięcia | książek 
Skarbu Polskiego. adwokaci obro- 
nv wstrzymali się cd zadawania 
krzyżowych pytań świadkom. 

Zcznawał także p- Franciszek 
tirutza, prezes Spółki Skarb Pol- 
ski. 

Zwiazek Polek. 
kobieca oryanizacya w 
rozwija się szybka po wszystkich 
niemal koloniach polskich, a w 
Milwaukee rośnie, jak to mówia, 
na drożdżach. 


sobności 


sympatyczna 
AMneryce. 


Najlepszym tego dowodem. że 
wo ketkim stosunkowo czasie 
Związek Polek wzrósł do ośmiu 
gripe w Milwaukee. a trzech z 
nich. najnowszych, zorganizowa 
uxch w tych czasach. uroczysta 
instalancva odbyla sie wczoraj w 
hali Kościuszki. 

Na instalacye tę przybyły panie 
z Zarzadu”Zwiazku Polek w Chi 
sago w osobach: pani Neuman 
prezeska; pani Kadow kasyer- 
ka: panna Napieralska — gene- 
realna sekretarka; pani. Szeszycka 

dyrektorka. 

Na zebranie to przybyło prze- 


szło 150 Polek: członkiń z roz- 
maitych grup Związku w Mil- 


wiikee, członkinie nowo zorgani- 
„wanych grup i ich zarządy. 
lustalucyę  zagaiła pani Kwas- 
niewska. jedna z orzanizatorek 
waup, powołując na prezeskę ze- 
brania pania Miehaline Wargin, 
na sekretarkę pania K. Latus. a 
na estradę prezeski i sekretarki 
grup i wice prezesowąa na Stan 
Wisconsin panią Petrykowską. 
Na program inauguracyi z%0- 
żyły się: mowa prezeski Zwiazku 
Polek. pani Nenman. która w 
ciepłych słowach wita nowe 
* czonkinie i nowe 


vřupř I OINA-| 


wiała w ogólnych zarysauch cele 
Związku Polek. Kolejno potem 
kasyerka. pani Kadow, sekretar- 
ka, panna Napieralska i dyrek- 
torka Szeszycka składały życze- 
nia nowym siostrom. Mowy tych 
pań przeplatała muzyka: popis 
na fortepianie dzieci państwa 
Vszler i gra pani Grurdy. 

Po wyczerpaniu mów prezeska 
Zwiazku odebrała uroczystą przy- 
siege od członkiń nowych grup i 
solenną przysięwe od zarządów 
tychże. 


[nstałowano w ten sposób na- 
stępujące grupy: 

Few: Dąbrówki. zrapa 115. or- 
ganizatorka pani W. Kwaśniew- 
ska. 


Tow. Maryi Konopnickiej. gru- 
pa Ib, organizatorka pani Krzy- 
żanowska. 

Tow. św. Elżbiety. urupa 117. 
organizatorka pani Starszak. 

Da tych 3 nowych grup zapisa- 
ło się około 50 członkiń. 

Zwiazek Polek obecnie ma 3 
grup w Milwaukee, jak następu- 
je: Tow. Korony Polskiej, Królo- 
wej Jadwigi, Kingi, Nieustającej 
Pomocy. Gwiazda Północy, Dabró- 
wki, Maryi Konopniekiej i św. 
Elżbiety. 

Razem przeszło 400 członkiń. 

Prezeski nowych grup przemó- 
w£yv także do zebrunych sióstr i 
wreczono reprezentantkom Zarzą- 
du cztery bukiety od czterech 
najstarszych grup w Milwaukee. 

Po wyczerpaniu urzedowegn 
progrannui instalacvi i po wykrzy- 
knięcin ochoczem: "Niech żyje 
Związek Polek” ndano się na ko- 
lacye do sali judalnej. 

Przy stołach  spedzono mile 
chwilę czasu posilając się simacz- 
nemi potrawami i wesoło gawe- 
dząc, 

Na zakończenie — odśpiewano 
** Boże coś Polskę” i pod nadzwy- 
czaj miim wrażeniem udano sie 
do domów około 11 godziny. 


Z NOWEJ ANGLII. 


Uciekła z bortnikiem i dolarami.— 
Szumowska w Salem. — Zaczął 


bić jeszcze przed śłubem. — 
Bankructwo  sklepikarza. — 
Dwunastoletni  podpalacz. — 


Stracił 700 dol. w ogniu. —Inne. 
W WORCESTER. Mass. -- ucie- 
kła od męża z jakimś bortnikiem 
czterdziesto-pięcio letnia Anna 
Weryk. Skradła ona przytem mę- 
žowi wszystkie jego oszczędności 
w iłości 130%) dol. Na dolarki te, 
nie na babę z pewnością polako- 
mił się bortnik, Ale bo też i ro- 
zum. żeby takie pieniądze babie 


dawać do schowania w pończo- 


„chach: 


W SALEM. Mass. — Odbyt się 
koncert słynnej pianistki naszej. 


'pani Antomnyv Szumowskiej z Bo- 


stonu, Intelicencya amerykańska 
z Salem zgotowała pani Szummow- 
skiej bardzo owacyjne przyjęcie. 
Pani Szumowska jest. jak windo- 
ino, uczennicą Paderewskiego. 

W ANSONEA. Conn. — Aresz- 
towano Stefana Gadomskiczo za 
to, że pobił swoja pannę. W sadzie 
tłomaczył on się. że uczyni to z 
zazdrości, bo ma się z tą panną że- 
nić zaraz po świętach, a tymecza- 
sen ona Z drugim zaczęła roman- 


| formów 


dzia skazał na karę ìi wytłoma- 
czył mu. że nie tylko przed Ślu- 
hem. ale nawet i po Śłubie miłość 
nie daje jednak prawa w Ameryce 
do sprawienia wałów czyto żonie. 
czy narzeczonej. 

W WINDSOR LOCKS, Conn.— 
Zbaukrutował jedyny  skłepikarz 
polski w tej miejscowości Jan Ha- 
duch. Na sklep jego nałożono a- 
reszt, sam zaś PHaduch zostawil 
żonę i pokryjomu uciekł podohno 
do Filulełtii. 

W SHTREWSBURY. Ve 
Oddano do domu  poprawezego 
dwnnastoletniego podpalacza Mi- 
chała Pistole. Chłopak ten ma ja- 
kaś manie podpalania domów. Raz 
podpalił szkołe, drugi raz szpich- 
lesz, aż wreszcie go przyłapano. 

W CHICOPEK,. Mass. -- Ogólna 
ciekawość wzbudzić niejaki Fryde- 
ryk Semko, który cztery lata temu 
wyjechał stad do Ameryki polu- 
dniowej. a teraz znów powrócił. 
Semko jeździł przez cały ten czas 
po rozmaitych stronach, a ostatnio 
był W Honduras. Powrócił on do 
Stanów Zjednoczonych. bo życie 
w 
zło mu wskutek ciągłych rewoln- 
eyvi i awantur tamtejszych. cho- 
ciaż zrobił op tam trochę urosza. 


W LINN, Mass. — Aresztowa- 
no Władysława Wirskiego za po- 
tajemna sprzedaż wódki. Polievu 
zrobiła rewizyę w jego mieszka- 
niu i skonfiskowała znaczną ilość 
piwa i wódki przeznaczonej na 
sprzedaż. Sędzia skazał Wirskie- 
go na zapłacenie 100 dol. kary. 

W "FAUNTON, Pod- 
ezag pożaru w miejscowej fabry- 
ce ceraty, wyskoczy! z drugiego 
piętra polak Wukomski. odnoszące 
viężkie pokaleczenia. [nny polak 
wyskoczywszy z okna. przypome- 
niał w płomieniach swoje 
ubranie. którym zaszyte było 
T00 dolarów. stanowiacych caly 
zaoszczędzony majątek. 
Chciał on się rzucić z powrotem w 
płomienie, by wyratować ten swój 
skarb, ale policya i strażacy siłą 


Południowej Ameryce obmier- 


Mass. 


sobie, 
w 


jego 


powstrzymali go. gdyż grozila mu 
tam śmierć niechybna. Z dymem 
tedv poszły pieniądze nieoględne- 
go robotnika, ale bo i kto też ty- 
le pieniędzy zaszywa w pałto. za- 
miast odnieść i umieścić w bezpie- 
cznym banku na procent. 

W LOWELL. Mass. Posta- 
wiono pod kaneya 1000 dol. Józe- 
ta Pawłowskiego za napaść i po- 
kaleczenie jednego ze swoich kom- 
panów. 

W SALEM, Areszto- 
wano pewną dziewczyne polskiu. 
która uciekła z Webster od rodzi- 
rów. Przyczyną ucieczki było zmu- 
szanie jej do wyjścia za mąż za 
kawalera. który jej się nie podo- 
bal. 

W HAVERHILL, Mass. — W 
dzień św. Józeta odbyło sie po- 
święcenie choragwi i nowych uni- 
towarzystwa Micha- 
la. Poświęcenia dokonal miejsco- 
wy proboszcz. Za kumów. byli pre- 
zydenci miejscowych towarzystw 
litewskich oraz kilku wybitniej- 
szych rodaków i rodaczek z Ha- 
verhill i Lawrence. Po poświęce- 
niu członkowie towarzystwa po- 
raz pierwszy asystowali podczas 
nabożeństwa w kościele. 

W HARTFORD, Conn. 
Zmarł nagle na atak serca czter- 
dziestoletni Wincenty Wyszkow- 
ski. Nagła Śmierć jego zrobiła na- 
ułe wrażenie na sąsiadów. 

W WEST SUFFIELD. Mass. — 
Pastor metodystów urządza lek- 


Mass, 


Św, 


sować. Zazdrosnego kawalera śe eve języka angielskiego dla pola- 
|| 


lka 
pomimo tego nie dał za wygraną. mu Polskiego, a drugim celem jest 
o 


i 
|lecz w drodze na policye wyrwał ten, dla Którego Dom Polski ma 


Dziwna rzecz, że ci pasto- 


rzy tak troszczą się wszędzie o 
nas. 
W EAST CAMBRIDGE, Mass. 


Pewien czuły małżonek polski 
tak się ucieszył, kiedy niespodzia- 
nie przyjechała do niego Żona z 
kraju. że z radości nie chcial jej 
poznać. Sasiedzi I policya tak się 
znów tą radością jego zaintercso- 
wali, że zabrano go do kozy. aż 
do wyjaśnienia się całej sprawy 

W PROVIDENCE. R. L w 
fabryce Jewelry Streiker Co.. przy 


Willard ave. wybuchł pożar z 


przyczyn niewiadomych. Wśród 
„robotników zapanowała panika. 
niektórzy wyskaąkiwali oknami. 


Nikt z robotników nie zginął. tyl- 
ko z powodu zniszczenia fabryki 
straciło pracę na jakiś czas kilku 
polaków. 


Z WILKES BARRE. 


Polacy mają ''rekord'' w liczbie 
aresztowanych. — Nowe gnia- 
zdo sokole. — Bójki na porząd- 
ku dziennym. 


Wedle raportu policyjnego w 
marew aresztowano w Wilkes Bar- 
re 233 osób. w tem 29 kobiet. 
Najwięcej obywateli, bo 89 aresz- 
towanych było za opilstwo, jeden 
zań areszt bardzo rzadki miał 
miejsce również przychwycono 
bowiem dezertera z armii Stanów 
Zjednoczonych. 

Od aresztowanych ściągnięto 
koszta i grzywny w sunie 451 dol. 

Zbyt wielu stosunkowo uresz- 
towanych było Polaków, bo aż 55, 
zaś Ajvyszów, Włochów, Walij- 
czyków i Niemców =- razem zale- 
dwie 26, 

Rodacy nasi uruszą zawsze mieć, 
rekord. | 

— Nowe gniazdo Sokołów Pol- 
skich w Duryea wniosło za pośre- 
dnictwem adw. Butkiewicza poda- 
nie o udzielenie charteru. Prócz 
ćwiczeń gimnastycznych Gniazdo 
ma również na celn niesienie po- 
mocy członkom chorym i niezdol- 
nym do pracy. 

Zarząd gniazda następujący: 

Prezes Jan Boguszewski, wice- 

prezes Jan Krzewieki, sekretarz 
Władysław (Goleniewski. skarbnik 
Władysław Trzeciński. 
— Podczas ożywionej batalii. ja- 
ka się rozegrała między Piotrem 
Leśkiewiczen i Floryanem Sabal-' 
nikiem w jednym z wyszynków 
na Brookside, ten ostatni zdra- 
dził instvnkta ludożercze, nietyl- 
ko bowiem rozbił Leśkiewiczowi 
głowę szklanką, lecz w dodatku 
chwycił go zębami za nos i omal 
mu nie odgryzł wcale pokaźnej o- 
zdoby oblicza, 

Zawezwany lekarz ** pofastrzy- 
gował' nos i głowę pana Piotra, 
poczem z wyroku sędziego przeci- 
wniey popłacili grzywny, koszta i 
poszli do domu. 

— Dwaj inni zapaśniey ©“ Ben” 
Soliński i “Joe”  Manczałowski 
popodbijali sobie skrzętnie oczo- 
doły i aresztowani zapłacili po 5 
dol. i koszta. 3 

— Karol Żelawski z Brookside 
przyjął na mieszkanie Piotra Cen-| 
tello, Włocha. Gorący mieszka- 
niee poludnia wrócił z wesela w 
bardzo zawadysckiem  usposobie- 
niu i zaczął wyrabiać brzydkie a- 
wantury, a wreszcie rozpoczął re- 
gularny “fajt” z gospodarzem. 

Wmieszala sie  policya i zabra- 
la ich do sadu, gdzie popłacili | 
grzywny, leez Wioch zdaje się. 
nie wróci już na stancyę. 

— Józef Wydrzyński z Sugar 
Notch, gdy szedł czuwać przy 
zwłokach zmarłego pray ciela w 
dniu 18 marca, zostal napadnięty 
i sromotnie pobity przez ośmiu 
podochoconych rodaków, tak. że 


przez dwa tygodnie musiał leżeć 
w łóżku. 
Pięciu z owych zabijaków po- 


„Sławiono pod kaucyą do sadu wiel- 


koprzysięgłych. trzech dla braku 
dowodów winy uwolniono. 

— W sadzie mayora Knitfena 
stanął Alb, Wyszkiewiez z Black- 
man ulicy oskarżony 6 czynny o- 
pór policyantowi, gdy go ten a- 
resztował za awantury, Ukarano. 
go grzywną $5, 

— Pod wóz elektryczny linii 
Ashley. wpadł onegdaj 22-letni B. 
Michałowski z Sugar: Noteh. Od- 
wieziono go do szpitala Mercy. 
gdzie uszkodzenia jego uznano za 
niezbyt ciężkie. 

Motorowy twierdzi, że M. wpadł 
wprost pod wóz, tak, że nie spo- 
sób było unikmić wypadku. 

— 0 odszkodowanie w sunie ł5 
tysięcy dol. skarżą Edward i Ste- 
tania Piotrowscy z Edwardsville 
Józeta Rice, Ten ostatni ciężko 
pobił i uszkodził pania Piotrow- 
ską ubiegłego września. 

— Ukradłszy 12 doł. swemu 
współlokatorowi chciał „Jan Ślisko 


,dmuchnąć w świat szeroki. ale nie- 


stety kradzież zauważono i ptasz- 
oddano konstabłowi.  Ślisko. 


„i wysiłki. zostala usunięta. 
„leży na barkach wszystkich pod- 


się z rak konstablaą i puścił się na 
oślep na pola i skały Da swo- 
hodę. a konstabel za nim. Byla 
to szalona gonitwa przez ogrody i 
parkany, wreszcie jednuk stróż 
bezpieczeństwa ucapił swego czło- 
wieka przy łameczu Pine Ridge i 
miejsca przeznacze- 


odstawił do 


nia, czyli do kozy. 
Z SOUTH BEND, IND. 


Ignacy K. Werwiński jedzie w go- 
ścinę do Washingtonu. 


Znany p. lenacy 
K. Werwiński, brat ob. Józela A. 
Werwińskiego. głównego zarząd- 
cy sprzedaży 
zaproszenie od posła do Kongresu 
z 13 dystryktu Stanu Indiana, p. 
Henryka Barnfarta. do wzięcia 
czynnego udzialu w obeenej przez 
prezydenta Stanów  Zjednoczon. 
p. Tafta zwołanej nadzwyczajnej 
Sesyi Kongresowej. Nasz młody 
Polak p. lgn. Werwiński wyjeż- 
dża w bieżacym miesiącu koleją 
Lake Shore do Stolicy Stanów Zje- 
dnoczonych północnej Ameryki, 
Washington, D. ©. ażeby zadość 
uczynić tak godnemu zaproszeniu. 
P. Ign. Werwiński będzie tam 
przez następne 2 tygodnie i za- 
mieszka u wyżej wymienionego 
posła p. Bernharta, 

Jest to pierwszy Polak z nasze- 
go miasta South Bend, Ind., który 
otrzymał tak zaszezytne zaprosze- 
nie. Zatem szczerem sercem ży- 
czymy p. lgu. Werwińskiemu na- 
dal pomyślności i ażebyśmy się do- 
czekali jego wyelektować posłem 
do Kongresu, który by swa zdol- 
nością i wzorem zachowaniu się, 
nam sławę na wieczną pamięć 
przyniósł. 


powszechnie 


renlności otrzymał 


Daj nam Boże więcej takich 
Polaków. jak sa panowie Werwiń- 
sey, którzy starają się o dobro Po- 
lonii. 

Z DETROIT, MICH. 


Stowarzyszenie budowy Domu 
Polskiego zmieniło brzmienie in. 
korporacyi. 


Czytamy w Dzienniku Pol- 
skim”: 

Zapowiadaliśmy już kilkakrot- 
nie w Dzienniku Polskim, że wy- 
brany komitet do reinkorporacyi 
Stow. Donu Polskiego zabrał się 


ina servo do zaspokojenia życzeń 
ii zadań niemal wszystkieh ezłon- 


ków Domu Polskiego i że postano- 
wił w jak najkrótszym czasie do- 
konać upragnionej powszechnie 
zmiany inkorporacyi. 

Oheenie możemy się już podzie- 
lić radosna nowiną i zakomuniko- 
wać wszystkim, że komitet ten 
wypełnił w zupełności swoje za- 
danie, Od sekretarza stanu na- 
deszła już urzędowa wiadomość o 
zainkorporowaniu Domu Polskie- 
go podług odmiennego aktu, od- 
powiadającego celom tego Domu 
lepiej, wygodniej i sprawiedliwiej. 

A więc przeszkoda, o którą jak 
o skałę rozbijały się dobre chęci 
Teraz 


wójny obowiązek agitowania śród 
naszej Polonii na rzecz Domu 
Polskiego. 

Dom Polski musi być widomym 
znakiem jedności, ma być skupie- 
niem wszystkich Polaków w De- 
troit w ogóle, a w szczególności w 
czasie : 

Obchodów, — Przedstawień Te- 

atralnych, Koncertów, — 

Przyjęć Polaków z okolicy i z 

innych stron, — Sejmów i Zgro- 

madzeń. 

Don Polski ma służyć: 

Skupieniu młodzieży polskiej 
na zabawach i rozrywkach przy- 
zwoitych -- na wykładach poucza. 
jących, — w czytelni, — na ćwi- 
czeniach gimnastycznych itd. itd. 

Dom Polski będzie wspólna wła- 
snością wszystkich Polaków, któ- 
rzę do jego zbudowania się przy- 
czynią. Będzie Źródłem korzyści 
w dochodach, które wpłyną z wy- 
najmowania hali na różne zebra- 
nia, przedstawienia i zabawy, oraz 


[z wynajmowania pokoi dla posie-| 


dzeń Towarzystw i klubów. 

W pojedynkę każdy bezsilnym 
jest, narzeka i rozpacza, ale gdy 
występuje razem z całą gromadą. 
wtenczas czuje w sobie każdy siłę 
całej gromady jest silny siłą wszy- 
stkieh. 

Taką siłą gromadną, * to jest 
wspólnemi siłami stanąć ma i mu- 


(si Dom Polski. obszerny i okazały. 
[jak na nasze sily i stosunki, na 


chlubę Polaków i na ich pożytek 
moralny jako całości. 
Stow. Domu Polskiego zainkor- 


porowane bylo podług prawa od-| 


noszącego się do wszystkich spó- 
łek akcyjnych. Prawo to odpo- 
wiada tylko jednemu celowi, dla 
którego się stowarzyszono. a nie 
celowi samego Domu Polskiego. 
Cel bowiem jest podwójny. Pier- 
wszym celem jest zbudowanie Do- 


stanąć i pożyteczna / działalność 
wśród naszej Polonii rozwijać. 


ROZMAITOŚCI. 


Watykan a moda. 


od chwili pojawienia się jupe- 
culotte na bruku paryskim, uka- 
zywać się zaczeły w pewnym or- 
łamie prasy enuncyacye, jakoby 
Watykan już zaznaczył swe nie- 
przychylne stanowisko względem 
nowej mody. © W rzeczywistości 
— jak podnoszą pisma watykań- 
Skie wszystkie te pogloski, ob- 
liczone na sensacyę i reklamy dla 
nowego stroju. miały żródło w 
znanem wystąpieniu Piusa X prze 
ciwko sadzeniu się na zbytek kra- 
wców dzisiejszych. W kilku | 
tych słowach o treści ogólnej, nie- 
ma oczywiście mowy o jakiejś 
szczególnej modzie,  tembardziej 
o jupe-culótte, Kwestva tego 
lub innego kroju sukni, byle nie 
wykraczającego poza zranicę 
przyzwoitości, jest rzeczą obojęt-| 
na. (Ciekawem jest, że sprawę 
pewnego rodzaju jupe-eulotte wy, 
toczono już raz przed forum pa- 
pieskiem przed... dziesięcin wie- 
kami. Interesujące szczegóły po-| 
daje o tem **Jaurnal des Debats". 
Do Papieża Mikołaja I 858—877]! | 
zwrócili się świeżo, nawróceni na | 
katolicyzm bułgarowie z znpyta- | 
niem. czy strój narodowy ich ko-l 
biet może być ntrzymany i przy 
nowym wyznaniu. Mikołaj I dał 
odpowiedź korzystna dla stroju 
| barbarzyńskiego “Nam sive wos. 
sive feminae vestrae. sive depo- | 
| natis, sive induatis łemoralia, nec | 
saluti officit. nec ad virtutum' 
vestrarum profieit inerementum. | 
Odpowiedź bardzo naturalna: | 
l Wzrostowi enót nie pomaga ani 
przeszkadza strój obyczajów”. 
(Nie szkodzi przypomnieć zwolen- 
niczkom nowej mody. że 0 dzie- 
sięć wieków wyprzedziły je już 
'eóry Bułgaryi. | 


OFIARA PROMIENI X. 


Pisma berlińskie poświęcają ob- 
szerne artykuły dr. Krnestowi 
, Wilsonowi, który przed kilku dnia- 
imi złożył życie w ofierze nauce. 
„Dr. Wilson jest już trzecią ofiarą 
promieni X.. nad którymi doświad | 
czenia są związane, jak wiadomo, 
jm niebezpieczeństwem życia, Pier- 
/wsi dwaj uczeni, Barry Blacker i 
(Harry Cox, doznali na organiźmie 
swym zabójczego działania pro- 
mieni, wreszcie po strasznych mę- | 
czarniach rozstali się z życiem. O- 
beenie wynaleziono już środki za- 
bezpieczające przed tem działa- 
niem promieni N na organizm lu- 
dzki. Ci wszakże uczeni, którzy, 
jak Wilson mieli do czynienia z pro 
mieniami X przed dokonaniem te- 
go wynalazku, nie mogli uniknać 
niszczącego organizm ludzki pro- 
mieniowania i z góry wiedzieli, że 
idą na śmiertelną walkę w imię: 
nauki. Współpracowniey Wilso- 
ina w szpitalu londyńskim. Tar- 
nack i Brackałl, podlegali już 
wielokrotnym operaucyom, które 
umiały na celu amputaucyę części 
ciała, zakażonych przez promienie. 
pomimo jednak kalectwa, spowo- 
dowanego przez swe doświadcze- 


nia. praeują w dalszym ciągu na” 


tem polu i z bohaterskiem poświe- | 
ceniem. 


W notatniku. 


Panna Malgorzata Katarzyna, | 
dwóch imion, w gronie swoich 
znajomych na wsi, uchodzi za zna- 
komitą poetkę. Proszona też jest 
często by wpisywała się do ich no- 
tutnika wierszami. A że się nie 
przywykła drożyć, przeto płody 
jej natehnienia nie należą do rza- 


dkości. Wpadł wiec i nam do rak 
jeden z nich. ku zbudowaniu Za- 
tem czytelniczek podajemy go na 
tem miejscu. Oto ta wzniosła 
poczya, wobec — której blednie 
wszystko, eo literatura nasza ry- 
mowana posiada: 
"dle razy ujrzysz grabie lub łopa- 
te 
Tyle razy wspomnij swoja Malgo- 
rzatę; 
przyjdzie do ust 
Slima, 
Niech ci sie zakręci w glowie Ka- 


He zaś ci raza 


turzyna.”” 
A ZZ 
AGENCI GAZETY POLSKIEJ. 


Ob. Edwin M. Dyniewicz, generalny 
reprezentant, firmy jest naszym padró- 
żującym kontrolerem wszystkich filii i 
agentur . 


Zarządcy filii: 
Ob. W. Michalski, Buffalo N. Y. 
Ob. J. Witkowski, So, Uhicago, 
Ob. W. Bialski, New York. N. N. 
Papiernik Bros, 154 Richmond Str. 


AGENCI: 

Ob. W. Radomski, w Minn. N. i 8. D. 
Ob. F. Pisarek w Conn. i Penn. 
Ob. M. Kczaczek pom. ob. Pis. 
«Ob. J. Milewski, Brooklyn, N. Y. 
Ob. B. Florkowski w Detroit. Mich. 
Ob. W. Bankowski w Ohia. 

Ob. F. Frączkowski w Wvandote Mi. 
Ob. W. F. Krysiak w Northampton. 
Ob. A. Bohdanowicz w Maus. 

Ob. J. Chmieliński w Philadelphia Pa 


Ob. K. Mioduszewski w Erie, Pa 
Ob. B. Dzielak w New Jersey. 

Ob. A. Szurek w New York. 

Ob. J. Szurek, jugo pomocnik. 

Ob. F. Gierymski w Torringtou. 
Ob. J. Suchciński z Newark N. J. 
Ob. A. Brtyński w Trenton, N, J. 
Ob. J. Trojanowski w N. Britain Co. 
Ob. J. Rudawski w Philadelphii. 
Ob. J. Pilch w Adams, Mass. 

Ob. W. Dziaduś w Mass. 

Ob. M. Litwinowicz, Deluware i NJ. 
Ob. Banaszewski w Hadley Mass. 
Ob. Kałuźniak w Newark, N., J. 
Ob. Bąk w (Chicopee, Mass. „ 
Ob. Boryc w Reading, Pa. 


Ob. 
Ob. 


T. Wilk w Hartford, Conn. 
Kwaśniak 


J. 

J 

8. 

8. 

J. w Baltimore Md. 
Ob. J. Trzepel w C'helsca, Mass. 
Ob. F. Łubienski w Manistee, Mick. 
Ob. S. A. Lubienski w Detroit. Mich. 
Ob. F. Slęczka w So Chicugo. 

Ob. J. Tomaszewski w Philadelphii. 
Ob. J. Osiński w Newark N. J. 
Ob. A. Klebek w Procton, Vi. 

Ob. M. Kurhewicz w Depew N. Y. 
Ob. W. Grabowski w Buffalo N. Y. 
Ob. J Kostrzewa w Saginaw. Mieh. 
Oh. B. Ostrowski w Brooklyn N, Y. 
Oh. J. Andrzejewski w Bay City. 
Ob. J. Okrąglewski w Torrington. 
Ob. F. Mazura w Long Island. NY. 
Ob. A. Jankowski w Hartford. Conn. 
Ob. A. Wojenkiewicz w Shenandoah. 

w 


ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob, 
Ob. 
Ob. 
Ob, 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob. 
Ob, 


. Bławski w Minneapolis, Mian 
Czernek w Altona, Pa. 
Z. Krygin w South kiver, NJ. 
B. Skindzierz w Wurcester, Mag 
M. Treder w Berlin, Wis. 
E. Jurewicz w Albany N. Y. 
J. Gordzielewicz w New York. 
J. Kabat w Utiea NY. 
J. Pietrowicz w Grund Rapids. 
St. Bieniaś w So Chicago. 
K. Wolski w Holyoke, Mass. 
M.Rzonca w Adams, Mass. 
J Okogleski w Hartford, Cona. 
Szczepański w Greenville, S. Da 
J. Supiński w Pittsburgu, Pa. 
A. Orris w Bayonne NJ. 
A. SŚleszyński w Bayonne NJ. 
F. Pilzis w Salem, Mass. 
J. Sablik w Brooklyn. NY. 
J. Topolski w Titusville, Pa. 
J. Wojciechowski w. Jersey City. 
J. Gozdziewicz w New York, NY 
P. Morawski w Albany, N. Y. 
P. T. Barański w Schenundoah. 
Wardain w Rochester. N. Y. 
E. Stańczyk w Philadelphii. 
S. Gawroński w Utica, NY. 
A. Dziaduś w Webster. Mass. 
J. Pietrowicz w Grund. Rapids. 
Ob. A. Butwil w Sault St. Marie Mi. 
Ob. J. Żywot w Chicago, 
Ob. K. L. Piasecki w Chicago. 
A. Plochowski, Brooklyn, N. Y. 
Ob. J. Gordziewicz, New York. NY. 
Ob. Szmarczewski, Brooklyn., NY. 
Ob. Frank X. Jagocki Brooklyn, NY. 
Ob. 5. Z. Osłowski, Yonkers, NY... 
Ob. J. Wojciechowski, Jersey City NJ 
Abonenci, którzy mają płacić prenu- 
meratę za ''Gazetę Polską” i ‘‘Tygod- 
mik Ilustrowany””, a idą do pracy, nie- 
chaj pozostawią w domu pieniądze i u- 
poważnią swoje żony do zapłacenia a- 
bonamentu, a odbiorą zaraz swoje pre- 
mie, jakie sobie obiorą, ponieważ wie- 
czorem po szóstej godzinie wnet zmrok 
zapadnie, to mało obejść można, a cz- 


ły dzień się zmarnuje. 
W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 


zików (buggies), karet, 


Gotówką lub na spłaty. 


Racine Wagon and Carriage 60. 


. 441-445 WABASH AVENUE. 
Wyrabla i ma na składzie największy wybór WOZÓW BIZ 
NESOWYCH w mieście a tukże 

wozy kryte, powozy, powoziki, karety, oraz uprząż na konie. 


OBECNIE SPĘCYALNA WYPRZEDAŻ na powozów, powo. 
faetonów, 
każdego. 
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ip. Ceny zastanowią 


Robimy także wymiany. 


Nowy Wynalazek 


VERACIDE 


| 
| 


Usuwa wszelki gatunek KURZAWEK., bez żadnego bólu. Gwarantujemy 


| ta co ogłaszamy lub zwracamy pieniądze. Przyślijeie 25ct. w znaczkach pa- 


| cztowych do: THE, WHITE EAGLE 


| 


RIES, 4332 W. Thomas St, Cnfcago. Illinois 


PHARMACEUTICAL LABORATO- 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


Wiadomości 


URODZINY WIELKIEGO FI. 
i LANTROPA. 


W ubiegiy piatek obchodził 91 
rocznicę swoiełr uródzin dr. Da- 
uiel K. Pearsou. znany filantrop 
chichgoski, który w swem życiu 
złożył na cele dobroczynne i oświa- 
tę sześć milionów dolarów, W ro- 
ceznicę swoich urodzin rozdał 
BOOK na różne cele, czyli re- 
sztę zbywającego mu majatku, zo- 
stawiając sobie tylko skromną st- 
mke na utrzymanie do końca ży- 
cia. Powiada on, że czuje się tak 
zdrów i silny iż zapewne doczeka 
setnej roczniey swoich urodzin, 
ale nie chce być bogatym pod ko- 
niec życia. Szczególnym człowie- 
kiem jest dr, Pearson. weale nie 
podobny do amerykańskich boga- 
czow. (Odziedziczywszy znaczna 
fortunę po rodzicach i sam zara- 
biajac znaczne sumy rozdawał hoj- 
na dłonią pieniądze na różne kole- 
gia. domy przytułków. szpitale, 
misye itp. a przytem był tak mięk- 
kiego serca, że niedy nie potrafił 
się wymówić od ofiary, gdy go ja- 
ki biedak o nią prosił. Raz tylko 
Jeden wymówił się od ofiary, u- 
dajac głuchego, gdy go jakak ko- 
biecina prosiła o jumużnę, lecz i 
tego czynu żałował później, 

Tego rodzaju ludzie su rzadko- 
ścią w Ameryce — są to czyste 
brylanty. miedzy kupą... Śmiecia 
jakie stanowia bezduszni i zdzier- 
czy kapitaliści. Dr. Pearson nie 
potrzebował wiele dla siebie, gdyż 
Żył skromnie, a największą przy- 
Jemność miał, gdy mógł w czem 
dopomódz swoim bliźnim, Długo- 
wieczność swoją i zdrowie zaw- 
dzięcza dr. Pearson umiarkowane- 
mu trybowi życia jakie prowadził, 
Zapytany, co go podtrzymuje w 
kile i długiem życiu, odpowiedział, 
ye trzyma się zawsze następują- 
cych regul: Jada tylko tyle. to 
potrzeba do podtrzymanie życia. 
Nie używa przytem wyszukanych 
potraw niestrawnych i obciążaja- 
cych żoladek. 

Juda tylko czerstwy chleb, pie- 
czone jablka, świeże warzywa i 
pije maślankę. 

Przeżuwa pokarm dokładnie. |. 

Nie jada nigdy późno kolacyi w 
obawie, że niestrawność pozbawi- 
łu by go snu. - 

Juda regularnie w oznaczonych 
godzinach. 

Używa jak uajmniej mięsa. | 

kładzie się spać o rodzinie S-ej 
wieczorem, a wstaje o siódmej ra- 
no, | 

Chodzi zawsze pieszo choćby do 
dalszych okolic. 

Każe sie nacierać oliwa raz w 
tygodniu. 

Unika wszelkich kłopotów i w 
życiu swoim nie wydał $20 na rze- 
czy zbytku. bez których każdy 
człowiek może się obejść. | 

Nie uczęszczu do teatrów. gdzie 
graja sztuki targające nerwy. 

Nie traci czasu na czytanie sen- 
sacyjnych nowelek, ani też nigdy 
nic zajrzał do szynku i nie lubi 
znujdować się w zbyt wesołych. 
halaśłiwych towarzystwach. 

Jak widać z jego trybu życia, 
nie nadwyrężu on swego zdrowia 
Żudnym zbytkiem, ma małe po- 
trzehby, a czyni dobrze swoim bli- 
znim. Ale tego rodzaju ludzie są 
rzadkością. 


POLSKI CHŁOPAK PORANIO. 
NY. 


Karol Piechocki, 8 lat. zam. pn. 
2284 N. Western ave. został one- 
gdaj niebezpiecznie poraniony, 
tly na rogu ulie Rhine i North 
Western ave, umykał przed samo- 
chodem. 

Biedny dzieciak nie zauważył 
drugiego samochodu, iducego w 
przeciwnym kierunku i dostał się 
poil jego koła, (TĄ: | w 

Siła uderzenia byla tak potężna. 
e chłopak przeleciał kilkanaście 
stóp i padł na bruk. Mały: Pie- 
chocki ma rozbita czaszke u na. 
sady mózgu i pokaleczony został 
po całem ciele. 

Jan W. Nye, zam. pa Elmwood 
ave, z Evanston, właściciel sumo- 
chodu, który równocześnie nim po- 
woził. został aresztowany, lecz 
został nastepnie wypuszczony za 
kaucya. 

Ranuy odstawiony został do 
szpitala św. Elźbietyv. Lekarze o- 
bawiają się. Że malec umrze. 

Piechocki bawił się z towarzy- 
szem w lapankę na ulicy, gdy na- 
gle nadjechał samochód, Towa- 
rzysz rannego umknał na chodnik 
1 wyszedł cało. Piechocki zmie- 
szal się i uskoczył na środek ulicv. 
mizie spotkał się z drugim samo- 
chodem. 

Automobil wpadł nań i jak wi- 
dzimy. ciężko wo poranił. 


z Chicago. 


DR. PIETRZYKOWSKI W OPA- 
ŁACH. 


Dr. Pietrzykowski o mało 
nie padł ofiara swego zawodu. 

Oto wedle zwyczaju udał się 
kiedyś tutaj na drugi dzień do do- 
mu Tomasza Nowiekiego, pn. 1326 
W. Huron ulica, by odwiedzić An- 
nę Nowieką i zbadać jej stan zdro- 
wia. 

Przy łóżku chorej zastal dr. P. 
niejaką Helenę Wójcik z Fay uli- 
cy. jej siostre Marye Czosek. tak- 
że z Fay uliev i **borciurza"' No- 
wiekiej. 
była to godzina 9 rano, była już 
nietrzeźwa. tak samo Marva Czo- 
sek i **borciarz'", którzy siedzieli 
przy drzwiach welodowych. 

“Wesoła trójka” żądała od dr. 
$50 okupu i zatarasowawszy drzwi 
nie chciała go wypuścić. 
cya byla groźna. 

Ale dr. nie stracił _przytomno- 


co 


dział w polityce. Przyszłość ja- 
sna stoi przed nim i Żyezymy mu 
aby zaszedł jaknajwyżej, 


MIASTO POD NOWYM ZARZA- 
DEM. 


Nowoobrany burmistrz, czyli 
mayor miasta Chicago p. Charter 
M. Harrison złożył już przysięgę 
na wierne i sprawiedliwe sprawo- 
wanie urzędu i objął kierownictwo 
sprawami naszego grodu. Nowe- 
go burmistrza przeprowadziły z je 
go rezydeneyvi do ratusza tłumy 
jego przyjaciół i różne kluby poli- 
tyczne przy dźwiękach muzyki, 
Ulice zaległy tłumy ciekawskich, 
a policya piesza i konna miała nie 


imalo roboty, chcąc utrzymać po- 
Helena Wójcik, chociaż 


rządek na ruchliwych ulicach, 
Halę posiedzeń rady miejskiej 


wypełniła publiczność po brzegi, 


a punkt o godzinie 9:30 ustępują- 
ey mayor Fred Busse wręczył mlo- 


tek swojemu następcy Ilarrisono-, 


„wi i ustąpił z krzesła, na którem 


Nytua- | 
|eztery lata. 


ści i począł się z oherwańcami u-i 


kładać, W końcu unówiono się 
tak, że wszyscy pójdą z doktorem 
do domu. gdzie im dr. wypłaci pie- 
niadze, tak znacznej sumy nie no- 
si bowiem przy sobie. 

Pijani zgodzili sie na propozy- 
cyę i wszysey troje poszli się u- 


;bierać, a tymczasem dr. Pietrzy- 


kowski umknał, 
Oto słodkie przygody z pracy 
zawodowej polskich lekarzy. 


niefortunnie przesiedział przez 
Ustąpienie Bussego 
przyjęli zebrani zimne, bez żadne- 
zo żalu, a nowego powitano okla- 
skami i okrzykami, 

Po złożeniu przysięgi przez Har- 
risona. złożyli przysięgę nowoo- 
brani ałdermani, czyli radni w li- 
czbie 14-tu. 

Zaczęły się przytem zwykłe gra- 


tulacyve i brawa, poczem po zała-| 


twieniu wstępnych formalności, 
nowy mayor ogłosił liste członków 
swojego gabinetu, który się skła- 


jda z następujących urzędników : 


Koutroler miejski — Jobn E. 


ZWŁOKI ANTONIEGO KENC. : [raeger; 


KIEGO W KANALE. 


Przed kilku dniami znaleziono 
w kanale irygacyjnym w pobliżu 
Willow Springs zwłoki jakiegoś 
mężczyzny. Zwloki leżały najwi- 
doezniej kilka miesięcy w wodzie. 
a ponieważ zwłoki mają na głowie 
znaki głębokiej rany, przeto poli- 
cya sadzi, że nieznajomy padł ofia- 
rą zbrodni, 

Nad wieczorem udało się roz- 
poznać zwłoki. Należą one do 38 


letniego Antoniego Kenckiego za-| 


'mieszkałego pn. 1730 W, 17 ul. 


ktróego rodzina posznkuje już od 
4 miesięcy, 

Wdowa po  Kenckim i córka. 
które w odnalezionym mężczyźnie 
rozpoznały ojca, oświadczyły. że 
Kencki pożegnał się z niemi przed 
+ miesiącami, udając się w poszu- 
kiwanie pracy, 

Od tego czasu znikł bez śładn. 

Polica bada okoliczności zbro- 
dui, względnie wypadku, jakiego 
ofiara padł Kencki. 
KORALESKI ZWYCIEŻYŁ NA 

JEDNYM PUNKCIE. 

Członek wydziału asesorów pan 
Franciszek Koraleski, który roz- 
począł! wojne z kapitalistami u- 
chylającymi się od płacenia poda- 
tków imleżnych od ich posiadłości 
odniósł pierwsze zwyciestwo gdyż 
republikańscy członkowie wydzia- 
łu zgodzili się na Ściganie tych 
bogaczy, co się wykręcaja od pla- 
cenia podatków. podając niżej 
wartość swoich majątków. Kora- 
leski oblicza, że gdy wszyscy ka- 
pitaliści i korporacye będą płacić 
należny od nieh podatek to nietyl- 
ko będzie można zniżyć podatek 
z $1.65 na $1.00 od sta. co przy- 
niesie ulgę mniej zamożnym oby- 
watelom. ale w dodatku powiat 
zyska $25.000,000) rocznie więcej. 
niż otrzymuje teraz. Nasz asesor 
zajął tak energiczne stanowisko 
wobec swoich czterech kolegów z 
wydziału asesorów, którzy dotąd 
ściągali podatki z krzywda bie- 
dnych. a zyskiem bogaczy, że ci 
zgodzili się na wszystkie jego żą- 
dania i zapewne nie beda go igno- 
rować w przyszłości. jak ignoro- 
wali dotąd. Koraleski jako praw- 
nik, dowiódł swoim kolegom, że 
nie stosują się do prawa stanowe- 


Komisarz robót publicznych — 
Lawrence E. Meliann. 

Rzecznik korporacyjny — Wil- 
liam Il. Sexton. 

Agent dla interesów miasta — 
Richard A. Reynolds. 

Rzeeznik miejski — Nikodem L. 
Piotrowski, 

Prokurator miejski — James S. 
Melnernew. 

luspektor wag i miar — Peter 
Zimmer. 

Sekretarz prywatny Mayora — 
(Charles C, Fitmorris. 

Inspektor rynkowy 


Otto 


i Fink: 


Asystent rzecznika korporacyj- 
nego — Maclay Hayne. 

Adwokat wydziału ulepszeń 
miasta — Philip J. MeKenna. 

Szef polieyi, szef straży ognio- 


„wej. komisarz wydziału zdrowia 


go i podatki ściągają niesprawie-. 


dliwie. To ich zbiło z tropu i ska- 
pitulowali przed Polakiem... 


PINDERSKI ASYSTENTEM 
PROKURATORA STANO- 
WEGO. 


Niezwykłego odznaczenia do- 
stąpił nasz rodak, młody adwokat 
Ludwik Pinderski, republikanin, 
gdyż został mianowany przez pro- 
kuratora stanowego jego asy- 
stentem. Jest to pierwszy Polak, 
który uzyskał tak ważne stanowi- 
sko, stawiające go wysoko i zape- 
wniające karyere polityczną na 
przyszłość. Pinderski objął już 
urząd w sztabie asystentów pro- 
kuratora w powiecie Cook. 

Pinderski urodził się w Chicago 
otrzymał stopień w kolegium pra- 
wniezem Chicago Kent College of 
Law i mieszka .z rodzicami pnr. 
2074 N. Leavitt ulien. Ojciec Pin- 
derskiego jest Zwiazkowcem. Mio- 
dy Pinderski jest sekretarzem po- 
łączonych klubów polsko-republi- 


i komisarz budowii będa miano- 
wani na przyszłem posiedzeniu. W 
gabinecie mayora znajdować się 
przeto bydzie jeden Polak. p. Ni- 
kodem L. Piotrowski, jako rzecz- 
nik miejski z pensva $60.000 rocz- 
nie przez cztery lata. 


CENTRALNE TOW. POLEK W 
AMERYCE. 


Na ostatniem posiedzenin, któ- 
re się odbyło w niedzielę dnia 2 
kwietnia 1911 instalowano nowo 
obrany zarząd na rok bieżący i 25 
istnienia Towarzystwa, 

W skład zarządu wchodzą na- 
stępujace pante: 

Prezeska, Wiktorva Szymańska 
— rok 14. 

Wiceprezeska, Józefa Szperu — 
rok 1. 

Sekr. fin. Anna Riemer, rok 10. 

Sekr. prot. 
ska rok 1. 

Kasyerka, Leokadyva Sobieska, 
rok 10. 

Opiekunki kasy: 


Helena Kwaśniew. 


Teodozyn Kubińska, Klara Gar- 


dzielewska, Pelagia Riemer. 
Chorąża Tow, Marya Obuchow- 
ska. 
Asystentki chorągwi: 
Kraińska, Paulina Nagel. 
Marszałkini. Apolonia Schiller. 
Komitet zabaw: 
Anna Faja, Weronika Cibrow- 


Teofila 


ska, Apolonia Schiller. Paulina 
Nagel. 
Delegutki obchodów: Joanna 


Jaworska Weronika Cibrowska, 

Lekarzem Tow, Dr. Leon J. Wi. 
tkowski. 

Centralne Tow, Polek w następ- 
nym roku obehodzie będzie sre- 
brny jubileusz swego istnienia. 

Celem towarzystwa jest szerzyć 
i wszczepiać patryotyzm w serca 
młodych dziatek naszych i Polek, 
aby się nie wynaradawialy i rosły 
na chwałę i chlubę nieszeześliwej 
Ojczyzny naszej. 

Tow, bierze i brało przez caly 
czas swego istnienia czynny u- 


dział moralnie i matervalnie we 
wszystkich obchodach i manife- 


stacyach narodowych. Założyciel- 
ki Tow. już-przed 25 laty zrozu- 
miały hasło. iż w łączności siła i 
w konieczna potrzebę łączenia się 
Polek tu na obczyźnie i wzajem- 
nego uświadomiania. Pomimo, iż 
jest to organizacya sama w sobie, 


pomyślnie się rozwija i członkinie 


kańskieh i bierze nader żywy u- solidarnie pracują i staraja sie o 


L 


rozwój i powiększenie Towarzy- 
stwa, 

Tow. obecnie liczy członkiń 640 
a w razie śmierci wypłaca spad- 
kobiercom $500. w chorobie 43.00 
tygodniowo. Stan kasy Tow. Cen- 
tralnyeh Polek ¥7.268.28. 

Sadzimy. iż Polki nie należące 
jeszcze do żadnej organizacyi, a 
mające chęć wstąpić gdzie, zachę- 
eone będą działalnością pionierek 
ruchu kobiecego Centralnego Tow. 
Polek w Am. i wstępować racza w. 
szeregi nasze, — gdzie mile będą 
widziane i przyjęte. i 

Posiedzenia odbywają się w pier- 
wszą niedzielę miesiąca o 2 po, 
poludniu w hali Pułaskiego 1715, 
S. Ashland ave. 

Szan. panie, które pragną wsta- 
pić do naszego grona, łaskawie się 
zechcą zgłosić do prezeski Wik- 
torvi Szymańskiej lub sekretarki 
protokółowej. 

í Wiktorya Szymańska, prez.:3 
2003 S. Ashland ave. 

H. Kwaśniewska, sekr. prot. 
1620 W. 18 str. 


STRASZNY WYBUCH BOMBY. 


Straszna eksplozya spowodowa- 
na przez bombę podrzuconą praw- 
dopodobnie przez Czarną  Rękę. 
wzruszyła z posad rząd murowa 
nych budynków na Grand ave. o- 
podal od Central ulicy w zeszły 
czwartek przed sama północą. 

Wybuch ten przeszedł siłą wszy- 
stkie podobne zamachy **czarnorę. 
koweów”', wzniecił w budynkach 
pożar i wygnał przerażonych loka- 
torów na ulicę. 

Wobec pożaru jaki 
tradno bylo sprawdzić 
katastrofy, 

Wstrząśnięcie było tak silne, że, 
odczuto je aż na stueyach policyj-| 
nych przy Harrison i Desplaines 
ul. Ta ostatnia odległa jest o mi- 
lę od miejsca wypadku. 

Najgorzej ucierpialy następn- 
jace budynki: 

538 Grand ave, dwupiętrowy 
budynek. zajęty przez biuro fir- 
my węgłowej w parterze, a przez 
pania E. Moore'na pierwszem pig- 
trze. 

540 Grand ave. jednopiętrowy 
budynek zajęty przez  hurtowny 
„skład wódek i fkierów Joe'a Mo- 
| risiego. b 
| 542 (Grand avè. jednopiętrowy 
i budynek zajęty przez grosernię i 
|skład rzeźniczy: Henryka Kapso- 
niego, 

Przybułówki stojace za tymi 
budynkami zostały siłą wybuchu 
wprost zniesione z powierzchni 
ziemi. Na gruzach wybuchł po- 
Żar, W calej okolicy powylaty- 
| waly okna. ludzte w panice powy- 
hiegiwali na pół ubrani na uli. 
ce 


wybuchł, ! 
rozmiary 


Wogóle zapanowała powszech- 
na panika, 

Pani Moore, wdowa  Ft-letnia 
zaskoczona zostala w domu przez 
płomienie i ocalenie zawdzięcza je- ` 
dynie policyantom. Prorhowskie-' 
ufu i O Donnellowi. 
| Bombe najwidoczniej podłożo- 
! no pod drzwi składu Morriciego, a 
ito jako karę za nie przychylenie 
|się do wymagań Czarnej Reki. — 
,Policyu bowiem dowiedziała się, 
że Morici dostał parę listów z po- | 
gróżkami od czarnorękowców. i 

Morici mieszka pnr. 833 Grand | 
ave.. po drugiej stronie ulicy. — i 
Dom ten jest czteropiętrowy. a w 
parterze jest salun A. Lamdega. 
Wszystkie szyby powypadały w 
calym budynku. a goście z salunu 
"powybiegali na ulicę. i 

Opróez salunu Landesa jeszcze , 
wiele innych budynków zostało u-| 
szkodzonych. Żona i dzieci Lan-| 
desa potłukli się, pospadawszy z. 
łóżek. 
| W budynku pn. '843 Grand ave. 
był hotelik. W tym około 25 osób 
zostało lekko pokaleczonych wsku- 
tek pwałtownej siły wybuchu. | 

Życia na szezeście nie stracił! 
nikt. | 


DROBNE NOTATKI 


Przybył do Chicago p. Feliks 
Pawłowski z Warszawy. pierwszy 
lotnik polski. który już dokonał 
całego szeregu wzlotów w Warsza. 
wie i Paryżu. Pan Pawłowski za- 
mierza bliżej zapoznać się z lotni- 
ctwem amerykańskiem i zapewne 
dokona tutaj prolmych wzlotów. 
Szanowny gość zapozna się z Ma- 
ksymilianem Kaeczmarkiem. wyna- 
„lazcą ulepszonego aeroplanu i 
wspólnie może zechcą rozwinąć 
tutaj połskie lotnictwo, 

* 


& 4 


| 
Michał Lorlański, aresztowany | 
za przywłaszczenie sobie cudzych 
rzeczy pod falszywemi pozorami 
stawał przed sędzią Sabath w są- 
dzie przy Maxwell ulicy. Uznany 
winnym. skazany został na rok 
wiezienia powiatowego i na karę. 
pieniężną w sumie 4500, 
* 


t « 


tygodniami. 


Przed sędzia Sabathem rozpo- łość, gdy opowiadał, że od kilku 


czął się proces dr. Antoniego Ma- 
łachowskiego przeciw * Dzienniko- 
wi Narodowemu” o  Oszczerstwo. 
Przesłuchano tylko dwóch świad- 
ków i sędzia Sabath odłożył pro- 
ces do 10-vo maja.  Decvzyę w 
procesie *'Siostry"” Reginy prze- 
ciw dr. Małachowskiemu sędzia 
zostawił także do 10 maja. 
* + + 
W domu na rogu North ave. i 
Dickson ulicy, znaleziona zwłoki 
mężczyzny, około 65 lat liczącego, 
zmarłego taim widocznie przed 2 
Z książeczki kwito- 
wej, u niego znalezionej przeko- 
nano się, że nazywa on się Józef 
Majder, że siedm lat temu wstąpił 
do Tow. św. Floryvana, grupy Sto- 
warzyszenia Polaków w Ameryce. 
Dom był zamkniętym od dwóch 
tygodni. Gdy wczoraj wlasciciel- 
ka przyszła po rent, nikt jej nie 
odpowiadał. Chłopcy zajrzeli 
przez okno do mieszkania i zoba- 
czyli trupa na podłodze. Zaraz 
dahi znać policyantowi i ciało za- 
brano do zakładu pogrzebowego 
p. 7. Jarzembowskiego przy Black 
hawk ulicy. Wczoraj odbył się 
inkwest koronerski. 
+ 


LJ #4 


W. Kozłowski. aresztowany 
przez detektywa Halickiego pod 
oskarżeniem pobicia z narzędziem 
morderczym, stawał przed sędzią 
Fry, a uznany winnym zarzuco- 
nego mu przestępstwa skazany zo- 
stał na 60 dni pobytu w więzieniu 
powiatowem. 

* 


e, . 


Podania i skargi o rozwody 
wnieśli: 

Józefina przeciw Andrzejowi 
Bazińskienu z powodu brutalne- 
go obchodzenia się: Elżbieta prze- 
ciw Michałowi Oleszyńskiemu z 
tego samego powodu; Franciszek 
przeciw Barbarze Andrzejewskiej 
za wiarołomstwo: Mikołaj prze- 


aiw Katarzynie Masersa za dwu- 


żeństwo. 


* + * 


Przed sedziego Hopkinsa sta. 
wiono Tomasza Barlika robotnika, 
który został aresztowany w sta- 
nie pijanym i opowiadał, *' że dya- 
bli za nim chodzili i chcieli go por. 
wać do piekła”, — To samo po- 
wtórzył i sędziemu  Hopkinsowi, 
a ten skazał go na $5 kary i ko- 
szta. by w areszcie mógł przyjść 
do równowawi i otrzeźwił się. W 
siułzie wywołał ou ogólną weso- 


, 


dni już *dyabli"" za nim chodza! 


NIECIERPLIWOŚC. 
Jeśli cierpliwość potrzebna 


nam jest, w codziennych wypad- 
kach życiowych w pracy, w towa- 
rzystwie w rodzinnym kółku, to 
najwięcej potrzebne jest w cho- 
robie. Niecierpliwy pacyent jest 
ogromnym ciężarem na  niewin- 
nych ludzi znajdujących się przy 
nim. W takich wypadkach konie- 
cznymi jest skrócić dolegliwości 
jak tylko można. „Jeśli to ehoro- 
ba organów, trawienia chcieliśmy 
rekomendować wam Trinera A- 
mervkański Elixir Gorzkiego Wi- 
na jako bardzo efektowne lekar- 
stwo dające szybką pomoc. Czyści 
ono system skrupulatnie i posila 
jednocześnie. stwarza zdrowy a- 
petyt i pomaga trawieniu. Spró- 
bujeie je przy ciężkich lub dłu- 
gotrwajacych zatwardzeniach, 
wałętości, chorobach _ morskich, 
wymiotach, kolkach i boleściach ; 
bardzo często pomaga reumatycz- 
uym boleśeciom i neuralyii. W ap- 
tekach. Jos. Triner. 1333—1339 
So. Ashland ave., Chicago, I. 


PRAGNIESZ SZCZĘŚCIA? 
“ Poszukuje się ludzi, którzyby 
chcieli przy zdrowiu i silach 
przez długie lata być szczęśliwy- 
mi. Dużo ludzi nie wie. jak to 
można zrobić i właśnie dla tego 
trzeba ich szukać. Tu w Ameryce, 
gdzie nie dajemy sobie czasu a- 
ni do jedzenia ani na wypoczy- 
nek. sily naszę prędko się zuży- 
wają. Trzeba je reperować, aby- 
śmy nie poszli przedwcześnie do 
grobu. Zrobić to można z nieza- 
przeczonym skutkiem, jeżeli po 
każdem jedzeniu wypijemy kieli- 
szek Wina - Częstochowskiewo. 
Spróbujcie go. Czyści ono znako- 
micie żołądek, kiszki i krew. Kto 
go stale używa, jest wolny od 
przeróżnych dolegliwości wewnę- 
trznych jak ból głowy, dyspepsya 


— zgaga. żganie w bokach, za- 
twardzenie, małokrwistość, wy- 


rzuty na skórze, pochodzące z nie- 
czystej krwi itd, Dostać można 
Wino Częstochowskie w aptekach 
u agentów albo u właścicieli: A. 
Skarzyński and Co. Buffalo. N. 
NE 


DROBNE OGŁOSZENIA 


| GDZIE JEST PE'VNOŚC, tam jest 
odwaga. Mam odwagę, że zioła nr. 4 
dr. Fischera wyleczą wszelkie choroby 
żołądka i wewnętrzne. także ręczę, że 
nasze leki reumatyczne ZAWSZE skut- 
kują. 

Kto przyśle na koszta przesyłki czte- 
ry marki pocztowe, otrzyma próbną 
paczkę ziół nr. 4 a za 10e wyślemy 
bakskę Ognistej maści, na łamanie w 
kościach; bóle w krzyżach, reumatyzm 
ete. Jest to najsilniejsza maść pod 
słońcem. Za tę nadzryczajną ofertę, 
spodziewam. się, że każdy, który dozne 
ulgi, opówie swym znajomym o tych 
przedziwnych środkach, 

Dr. Aug. Fischer Co. 966 Syczmore 
str. BUFFALO. N. Y. Lins 


Ważne dla niemających pracy, osobli- 
wis w South Chicago. 
Potrzeba agentów do rozaprzedawa- 
nia Gazety Polskiej oraz de sprzedawa- 
nia książek. Gazeta Polska jest naj- 
starszem polakiem pismem w Ameryca, 
zamieszcza najwięcej wiadomońci za 
wszystkich części wiata; różne poucza- 
jące artykuły i ostrzeżenia; zawiera 
śliczne ilustracye; dlatego też ludzie 
chętniej ją pronumernją niż jakie inne 
tygodniowe pismo. Agenci otrzymują 
większe komisowe niż przy innych pi- 
smach a pracujący stale tylko  eześć 
godzin dziennie, zarobią nie mniej jak 
18 dolarów tygodniowo. Agenci zabez- 
pieczeni są od wszelkieh strat a na ro 
zpoczęcie agentury potrzebują zaled- 
wie kilkanaście dolarów. Warunki de- 
ję te same co w Wydawnictwie. An- 
gielski języ kniepotrzebny i kto sobie 
życzy miać lekką i stałą pracę, niechaj 
się zgłosi do generalnego agenta: I. 
Witkowskiego pod No. 8345 Superior 
are. So. Chicago, Ill. Ir 
za 
CHCESZ KUPIC farmę tanio wrar 
z zasiewem i inwentarzem na dogod- 
nych warunkach, pisz do: J. Kwaśnie- 
wski., 354 Becher str. Milwaukee, Wis. 


POSZUKUJEMY ludzi,  którzybw 
pragnęli powiększyć swe zarobki. 
Chcemy pomódz im do zarabiania od 
5.00 do 10.00 dolarów tygodniowo i 
więcej, ucząc ich Angielskiego języka 
tak tutaj niezbędnego. 

Otworzyliśmy szkołę, w której uczy- 
my Polaków angielskiego języka meto- 
dą szybką, praktyczną i wielce korzy- 
stną. 

Nie będzie Was nie kosztować. 

Przyślijcie nazwisko Wasze, adres i 4 
centy w znaczkach pocztowych do: 
International School, Class 1. 281 East 
10th str. NEW YORK CITY, NY. x 


DARMO!!! 
„Wysyłamy Śliczny katalog. zegarków 
męskich, damskich i różnej biżuteryi, , 
jak również instramentów muzycznych 
— rewolwery, strzelby i dużo różnych 
bardzo pożytecznych rzeczy. Ządajcie 
natychmiast, które zaraz darmo Wysy- 
lamy. Adresujcie: A. S. Stevens ané 


Co., 104 Greenwich str. New York, 
4 WP x 


Te 


raz jest czas 


- 


brac 


Lekarswta Severy są pewnymi ubezpieczycielami zdrowia rodzin 


SEVERY 
CZYŚCICIELA KRWI, 


wspaniałe lekarstwo 


wiosenne i ogólny 


środek na oczyszczenie i ożywienie krwi. 
oraz na odświeżenie całego organizmu 


Polecany na: 


Rzadkość i słabość krwi. 
Leniwy obieg krwi. 
Krostki. wygry 
Wyrzuty, pryszcze. 
Pęcherze i wrzodzianki 
Wrzody i wągliki. 


na uczucie 
wszechne o tej 


Ciekące rany otwarte. 
Opuichnięcia nabrzmienia, 
Obrzęk gruczołów, 
Skrofuły. wole. 
Choroby skórne, 
Osłabienie ogólne 


wyczerpania, tak po- 


porze roku. 


Sprzedawane przez aptekarzy. 


Nie przyjmuj innych lekarstw. 


ofiarowanych w 
Severy. 


zamiam 


DOLARA BUTELKA 


— ag 


zà 


DOLARY 


Kiążeczka ze wskazówkami w 
polskim języku dołiczonu jest 


do każdej butelki. 


"CEDAR RAPIDS" 


-10WA 


ża 
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GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


POSZUKIWANIA. 


SEKRET do prędkiego zro- 
Þienia majątku; oraz katalog czarnej 
magii prawdziwie czarodziejskich ksiąg 
ciekawych artykułów, aby chłopen po- 
kazać jego narzeczoną, dziewczynie zaś 
chłopca; sposób zakochania dziewczyny 
lnb chłopca i wytępić nałóg pijaństwa. 
Załącz 2¢ markę i pisz: 

BRAZILIAN MAGIC CO. 4828 Panli- 
na str. Chicago, III. 17 


ODEZWA! Najpiękniejszy ścienny 
kalendarz na rok 1911 i 1912. Na nim 
portrety wszystkich Monarehów świata. 


Car Rosyjski, Cesarz Austryacki; Pre- | 


zydent Taft na czele. Portret Papieża. 
Chorągwie narodowe kolorowane. Ma- 
pa Stanów Zjednoczonych. Wart 10 do- 
larów. Wysyłamy go każdemu, kto na- 
deśle 25 centów. Spiesz. Adres: Isidor 
Herz Co. 422— 7 Ave. NEW YORK. x 
C e a AZ o 


NOWOSC! TAJEMNICA! SEKRET! 
CZYTAJCIE! KTO ma zamiar teraz je- 


PRZESLICZNY LIST do kraju z no- 


woułożonemi wierszami zaraz wyszlę te- į 


mu, kto mi nadeszle markami 12e. 


I. Witkowski 8345 Superior Ave. So.: 


Chicago, Ill. I 


BACZNOSC RODACY! Mam na 
składzie bardzo zajmujące historye: 
Hrabia Bandyta, Jednoręki Bandyta i 
Józef Petrosino pogromca Czarnej 
Ręki. Katalogi i pierwsze zeszyty dar- 
mo tylko na przesyłkę 4c markę; a- 
dres. John Sablik 378 Oakland Str. 
Brooklyn NY. 17 


wę sb 
| STOJ! — Kto chce otrzymać katalog 
(sztuk magicznych i prawdziwych cza- 
rodziejskich książek niech pisze zaraz 
załączając 4 cent. markę na przesyłkę: 

The Reliable Magic Apparatus, 2102 
Hastings Str. Chicago, 11]. 15.24 


WDOWIEC BEZDZIETNY, w sile 
|wieku, posiadający $8.000 majątku i re- 
| gularnego dochodu $65 miesięcznie. po- 
| szukuje na tej drodze towarzyszki ży- 
eia, panny lub wdowy w wieku pomię- 


| KAWALER 30 lat poszukuje towa- 
rzyszki życia. panny lub. wdowy od 20 
|do 25 lat; któraby życzyła sobie wyjść 
za mąż za niego niechaj raczy się zgło- 
sić do: Frank Drangel Cook Minn. P. 
O. Box 45. 11 
Í me a a Z ZION 
| TEN SAMOUCZEK. 

| Czyli Pośrednik Polsko-angielski jest 
jeden z najlepszych dla naszych Braci 
robotników do nauczenia się po angiel- 
jsku w krótkim ezasie, z opisem każde- 


go wyrazu jak się ma wymiawiać i z} 


j dołączeniem różnych rozmów i listów w 
języku polskim i angielskim. Opraco- 
wał W. Dyniewicz. Ta ozdobna książ- 
ka cena tylko 43e. Proszę pośpieszyć, 
nim zapas będzie wyczerpany, bo póź- 


/Ananas pud. .... .... se c» 2.90—3.45 
Truskawki 24 pud. .. .. .. 1.00—150) pjedawno. 


|kradzież pieniędzy i kosztowno- 


Braki AEGEE SR AL a ści jego brata, oraz o ucieczkę z 
pe ścia, MEGI $ a i a młodym gachem. Klopoty domo- 
| Ralafiory .... .. .... .. . 8.50—4,00 We tak dokuczyły uczonemu, że 
Salery .... 1124 1: 11» 1. . 2.75—4,00 jeden raz usiłował otruć się arsze- 
ODOrEIBŁUZINO as: 15 — 1.50 pikiem. 

pSmiatnm "ee POWO .25 Sa. 

| Rzodkiew tuzin .......... „10 — .45 

Fasola skrzynka ....... . 2.00 — 3.50 SKARŻĄ O WYSOKIE ODSZKO- 
kdebula 5. ER OROPN „4. 1.50 | DOWANIĘ. 

Í Pomidory 6 pud. . .... .... 1.00—1.75| p 
artone ZPA E, 62 -- 65|! MASON CITY, Iowa. — Admi- 
Słodkie kartofle .. .. .. 1.50 — 1.65 nistratorzy majątku po zabitym 


DROB ŻYWY. | przez pociąg Wałterze Anstinie 


s z > s ? l A 
dej małżonki, z którą się pobrał badany uczył sędziego rozumu: 
Oskarża on żonę o | Antoni Perenoco, handlarz szyld- 


kretem, szukający w świadczeniu 
jedynie bezpłatnej reklamy i 
“piekna z Neapolu”, Maria Sten- 
dardo. Ta ostatnia z patosem o- 
świadczyła, że raczej umrze, niż 
zdradzi ukochanego. 

Avolio wywołał sensacyę swem 
zachowaniem się z sędzia i proku- 
ratorem kłócił się o prawo. Wy- 
jał on z kieszeni mały zbiór praw 


włoskich i na ich podstawie zbijał 


zarzuty oskarżycieli. 
Miejscami sytnacva stawała sie 
komiczna, 


POTRZEBA AGENTOW!!! 


W każdej miejscowości, gdzie znajdu- 


lja się Polacy potrzebujemy agentów. do 


rozpowszechniana ''Gazety Polskiej”? 


Do rozbicia tunelu między Myr- 
dal i Opset, 5 i pół kilometrów 
długiego, zużyto 230 tysięey kilo 
dynamitu. 


— i 
Śnieg wplywa na wzburzone 
bałwany morskie uspakajająco, 


podobnie jak olej. 


ehać do kraju? Rodaku! Zastanów się, | dzy 30 a +0 lat, ale bezdzietnej. Po- 
czy wiesz, że w cenie azyfkartowej do | "inna być blondynką, mieć jasne oczy, 
kraju tkwi wielka tajemnica? Nie daj| bez różnicy wyznania i zaboru, ale 
się bałamucić od drobnych agentów z Powinna mieć charakter spokojny, do- 
gazet! Tacy cheg cię zwabić sztucznemi | bry i łagodny. Majątek nie jest wy- 


niej będą droższe. Nadsyłać markami, | Stare Koguty .... s.es us: ++. IŁ zyskarżyli kompanię kolejową 
adresować: Księgarnia Polska J. Pie-| Młode koguty .... s. ess se se 1615 Chi Ś Oen Neten Ral dd 
trowiez. Stocking Str. 129 Grandt Ra, | Kaczki „1.4 sers «ayoa. ..14 | Chicago Grea r e AE S 
pids, Mich. S|Gęsł -... o aen meca anae noaa 1. 11JO $33,000" | odszkodowania za 
= aO oN T marki a ANEP ATT: 14 śmierć Austina. Są niezbite do- 
„.'' Ciekawe Książki! amazy Ma: DROB BITY: ; że Austi ióst śmierć 
coch' 25c markami. Czy chcecie poznać indyki tease We AKIIESIS EO Austin poniósł PU O 
|siłaczy świata i ich sposoby walki? |pkury a a a 19] ON KOMIDANK, 
Piszcie i przyślijcie 30centów markami, | Stare Koguty .... se sese ++ 12 1025 | ———— | 
otrzymacie śliczną i ciekawą książkę | Kaczki .... sa susa ss se 2 „. 12—16 
"Zbyszko w Ameryce''; zawiera 20 fo- | Gęsi „... asue sess sree 14 oe 9—12 ADERS zla a OC 


CZNE POMAGAJA SADOWI. 
PARYŻ, Francya. — Kinema- 


tografii i opis. A. Węgrzyn 1458 | 
Dickson Str. Chicago, I. C l 
| 


je']lustrowanego Tygodnika Powieścio: 


obiecankami. Napisz do nas a wyjawi- 
my Ci tajemnicę! Podamy spis, nazwy | 
i odjazd szyfów i prawdziwe ceny. Spró- | 
buj napisać! Postkartka za centa wyja- i 
śni wszystko. Adres: Isidor Herz Co. 
422— 7 Ave. blisko 34 str. New York. 
x 


a 

NA CO MIEC KŁOPOTY? NA CO 
DARMO SUSZYC GŁOWE? Słuchaj! 
Czy masz jaki proces w kraju? chcesz 
odebrać jakie długi. pretensye, spłaty, 
zaległości? Masz spadek dostać? Chcesz 
wystawić pełnomocnictwo? kontrakt,, 
lub jakikolwiek akt? Masz co legalizo- | 
wać w konsulatach? Masz kłopoty woj: | 
ekowe o kontrole, ćwiczenia i asente- 
runkif Nie myśl dużo, zaraz napisz do 
nas! Damy pomoc, radę i pocieszenie 
bezpłatnie. — Pamiętaj nasz adres: I- 
sidor Herz Co. 422 — 7 Ave. blisko | 
34 str. x | 


z c 
KTO CHCE SPOROJNIE SPAC? 
Rodsku! Czytaj! Czy wysyłasz pienią- 
dze do kraju? Pamiętaj! Nie ufaj byle| 
komu. Wspomnij, żeś na grosz ciężko 
pracował. Wysyłaj  oieniądze przez! 
nas. Ręczymy za każd:' cent. Doręcze- 
rie w 10 dniach. Za 21 dni każdy do- 
staje od nas oryginalny kwit z poczt: 
ra dowód że pieniądze zostały doręczo: | 
ne. Przez nas setki tysięcy rodaków 
wysyła pieniądze do kraju. Każdy za:| 
dowolony. Nasz kurs najniższy. Spró: | 
buj raz a pozostaniesz naszym kostu- 
merem na stałe. Adres: Isidor Herz Co.| 
422—7 Ave. blisko 34 str. New York. 
I 


ÍM ee e Ów 
PROPERTA na sprzedaż w dobrym 

porządku. Właściciel na miejscu. : 
Adres: 1337 Chapin St. x 


cz m m m Ia 

KOLEGIUM DLA AKUSZEREK w 
każdej kolonii w tym kraju potrzeba 
nowych akuszerek. Polskie panie mogą 
sobie zdobyć opłacającą się profesyum, ! 
jeżeli teraz wstąpią do naszego Pol- 
skiego Kolegium dła akuszerek. Jest to 
jedyna odpowiedzialna szkoła dla aku- 


szerek i jedyna szkoła dla pań posia- | książek do nabożeństwa; pocztówek. to-. 


dających umiarkowane zasoby. Wykla- | 
dy w języku polskim. Kompletny kurs 
kosztnje teraz tylko 50 dolarów. Przyj- 
mujemy kandydatki ze wszystkich czę: 
ści kraju. Nasze kolegiam daje dobre 
Aypłomy. Pisz do nas dzisiaj i adresuj: 
DR. A. M. SOUKUP, 3639 22st. Cor. 
Millard, CHICAGO, ILT.. - x 


BACZNOSŚC! Sprzedaję szyfkarty po 
senie najstarszej i kompanicznej. Spo- 
rządzam dokumenty europejskie Nota- 
ryalne i Wojskowe. Piszcie po informa- 
eyt. JAN KOZŁOWSKI, 73 West str. 
NEW YORK, NY. 29 


NOWA KSIAZKA. 
W wielkiej ilości odebraliśmy do roz- 
przedania książkę pod tytułem: 
..PODPORY SAMORZADU. Powieść 
współczesna na tle dziejów galicyjskie 
go życia narodowego. Napisał J. K. 
Orłowski. Zawiera 221 stron. Cena 35c. 
Adresować: 
W. Dyniewicz. Publishing Co. 
1163 Milwaukee Ave. Chicago, NI. 


Swierzhy PARCHY i Róża choćby 15 
lat stare. $1.25 za kompletne wylecze- 
nie. Setki podziękowań za takowe. 1000 
dolarów nagrody, kto nam dokaże, że 
nie prawda. Adresuj tak: Proffesor Ka- 


rol Szwarce Co. 243 ROXBURY STR. | 


BOSTON, MASS. 18 


o 

POTRZEBA AGENTOW. Mężczyzn ł 
kobiet do rozpowszechniania naszego 
słynnego WINA ŚWIETOJANSKIEGO 
i naszych słynnych lekarstw. Język an- 
pielski niewymagalny. Kto nie zdolny 
do ciężkiej pracy, lub nie chce we fa- 
bryce pracować i zarabiać 3 do 4 da. 
lary dziennie, niech pisze po warunki, 
Proffessor Karol Szwarce Co. 243 Rox- 
bury Str. BOSTON. Mass, 18 


SPECYALNA OFERTA. 
Na wszystkie książki zniżone ceny. 


magany żaden. Kandydatka niech się 
zgłosi pod literami: A. C. pisać na a 
dres: A. C. W. Dyniewicz Publ. Com. 


ee 

UCZONY rolnik poszukuje miejsca 
na farmie; umie mówić po polsku i po 
niemiecku. Adres. Ant. Punicki 7029 So 
Elizabeth Str. Chicago, 111. 18 


FARMY W MICHIGANIE. 

NA sprzedaż uprawione z budowlami 
i nie uprawne bez budowli ziemia naj- 
lepszego gatunku rodzi wszystko, blisko 
dobrych szkół na dobrych drogach, w 
polskiej okolicy i kościele polskim po 
różncj niskiej cenie, piszcie do: A. Ko- 
waleski, Saginaw Valley Land Co. Bay 
City. Michigan. 3 


POSZUKUJE informacyi o Herma- 
nie Michael, który ma farmę i zamie- 
szkuje na niej w Stanie Wisconsin. 
Pochodzi z Prus. Kreis Posen. Proszę 
się zgłosić piśmiennie do Bol. J. Mę- 
drzycki 1011—32-ga ulica Chicago, III. 

17 
| 
Na sprzedaż: 

166 akrów farma wyrohionn w pol- 
skiej okolicy. Bardzo dobry dom; S 
roomów, 2 barny z inwenturzem i na 
rzędziami. Cena $1.700 doł. 

Adres, DANIEL KUDLIK, Rnnte 3, 
Box 62 Colchester. Conn. 16—18 
E H m z 

Nowy agent. 
Mr. John Dolecki 635 Marshall St, 
. E. Minncapils, Mian. kolektuje w 
Minneapolis i okolicy. 


A 


SR TE — a z z 
BACZNOSŚC RODACY: Mam na skia- 
dzie bardzo zajmujące historye: Hrabia 
Bandyta; Jednoręki Bandyta i Józef 
Petrosino pogromca (zarnej Ręki. Ka- 
talugi i pierwsze zeszyty darmo tylko 
na przesyłkę dec markę; Adres: John 
Sablik 378 Oakland Str. Brooklyn 
Mk: x 
JEDYNA POLSKA Księgarnia w 
Brooklynie A. J. Płochockiega. Wybór 


warów galanteryjnych; tytoniów rosyj- 
skich i austryackich; herbaty rosyjskiej 
lekarstw patentowych itd. Główna a- 
geneya Gazet Polskich. 87 Grand Str. 
BROOKLYN, N. Y. 
CSN 
| Dobra asekuracya. 

| wego wsparcia w razie nieszczęśliwego 
wypadku: $6.00 tygodniowo w razie 
jchoroby; $1000 za utratę nóg i rąk lub 
(wzroku; $25.00 na ratunek. Kosztuje 
25.10 rocznie. Niema innych zobowią- 
zań i asesmentów. Kompania odpowie- 
dzialna z kapitałem $100.000 gwaran- 
jeyjnego depozytu stanowego. Przyjmu- 


„ję się mężczyzn i kobiety od 16 do 65 | 


lat. Po bliższe informacye należy pisać 
pod: Dep. 441, American Registry Co., 


Erie Pa.: podając wiek; zajęcie i obec: | 


ny stan zdrowia. 


$1000 pośmiertnego; $7.50 tygodnio: | 


ae ZZA 
CZARODZIEJSTWO: przyślij w 
ście dolara; otrzymasz odwrotnie 140 
sztuk Czarodziejskich. Będziesz cudem 
idła ludu na ziemi. Adres: Fran Toma- 
|szefski No. 130 East 118 Str. Kensing- 
[ron Chicago, IN. 17 
zn 
i JA JOZEF PODZIEWSKI ze wsi 
Zywej wody gubernii Suwalskiej z pod 
| zaboru rosyjskiego poszukuję swojej żo- 
lny i córki, która uciekła odemnie w ro- 
ku 1910 17 sierpnia z bortnikiem i ze 
sobą wzięła trzyletnią córkę a mnie zo- 
jstawiła trzech chłopców. Ona jest wy- 
soka 5 stóp i parę cali, chuda w sobie; 
jwłosy ma ciemno-blond; łysina wyso 
ka; aczy wielkie i modre; nos ctenkt i 
„długi; pociągłą twarz, w uszach ma 
(dziurki. ale kulczyków nie nosi; lat ma 
35; córka jest tłusta w sobie; ma białe 
| włosy; oczy modre; nos mały okrągły; 


ł 


jtwarz hiala na gębie i naprzeciw nosa | 


[na spodniej wardze ma małą rvsę; ma 
jtrzy lata i siedm miesięcy, na imię jej 
|Wanda Rozalia. Ten chłop jest wysoki 
[5 stóp i 5 cali; gruby w sobie; ma wło- 
sy blond a oczy modre i małe; nos ma- 
ły. gruby. białą twarz pociągłą; ma 
krzywą gębę. szczękę złamaną; ma je- 
den kołt czarny a drugi ma modry; lat 
ma 28. Ktoby mi o nim doniósł pod da- 
nym adresem, dostanie 25 dolarów na- 
grody. 

Józef Podziewski, Osceola Mills Pa., 
Clesfield Co. ` 21 


| NOWOSC! Ostatni wynalazek, jaki 
wynaleziono w XX wieku jest Report 
Cream! przeciw  piegom;  czerakom; 
zmarszezkom; opaleniom słonecznym; 
dfiobom po ospie; wyrzutom wątrohia- 
nym; prysżczom; czerwonce; łupieniu 
się skóry; czerwoności nosa; zmarznię: 
vin uszu i wszelkich nieczystości skóry. 
twarzy rak; szyi i każdego członka cla- 
ła. Gwarantujemy, że kto tylko raz 
użyje nasz wynalazek, musi się pozbyć 
tych wszystkieh dolegliwości. Cena ra 
zem z przesyłką tylko $1.50; pieniądze 
i zamówienia nadsyłać pod adresem: 
D. Wróblewski and Co. 15 E. 115th St. 
NEW YORK. NY. 18 


| BACZNOŚC RODACY! Cheesz pole- 
|pszyć swój byt? Płacimy tygodniowo 
; 420 dolarów każdemu, kto tylko poma- 
ga nam rozpowszechnić nasze słynne 
Wino '*'SWIETOCHOWSKIE" i inne 
lekarstwa. Praca tylko dwie godziny 
dziennie; język angielski nie jest wy- 
magalny; wytnijcie to ogłoszenie i przy 
,ślijcie, załączając Z-centow;y markę po 
| objaśnienia, adresujciet 

D. WKOBLEWSKI and COMPANY 
t18 East 115th St, NEW YORK. NY. 15 


CENY TARGOWE. 


CENY DLA GROSERNIKOW. 


| 
| 


j ZBOZA, Chicago. 


d ST. PETERSBURG. — W mie-, 


| tograficzne zdjęcia z rozruchów 
w dniu 12 kwietnia w czasie a- 
wantur winiarzy okazały 
i bardzo pomocne dla sądu. Proku-| 
, . ‘rator z Rheims rozwinął przed o- 
LONDYN. — W uzupełnieniu | ezyma świadków wiele obrazów i 
wiadomości o strasznej klęsce gło- seen, przyczem Świadkowie zdo- 
du, panującej w Chinach połud- łali rozpoznać kilku ważnych 
niowych, nadchodzą szczegóły na- | ezłonków zaburzeń. 
stępujące : Biskup Szangaju dono-| Na mocy owych fotografii wy- 
si, że z 40.000 chrześcian w jego jęto rozkazy aresztowania na 
i dyecezyi, 35,000 niema nie do je- wielu robotników, którzy na 
| dzenia — żywi się więc liśćmi, ko- zdjęciach nwidocznieni są w ehwi- 
„rzeniami i padliną. Do Nanglsinu | Ji, gdy rzucają kamieniami na 
napływają codzień statki głodnych wojsko lub dopuszczają. sie in- 
z okolicy. W innem mieście znaj- 
dowano codziennie po kilkanaście 
osób zmarłych z głodu. Około stu 
wycieńczonych głodem  cehińczy- 
ków zatrzymało pociąg kolei Szan. | 
gaj — Nanglsingu, żądając. aby Í 
ich zabrano lub przejechano na 
śmierć, bo i tak mrą z glodu. Po- 
łożenie jest bardzo krytyczne. Jak 
,obliczają, liczba cierpiących głód 
w (Chinach pohułniowych docho- 
dzi do trzech milionów, 


Ostatnie Wiadomości. 


GŁÓD W CHINACH. 


CZTERECH POLAKÓW RAN- 
NYCH. 


stało lżej lub ciężej  ranionyeh 
przez szkło z potłuczonych szyb, 
jakie powylłatywały z tramwajn 
linii Paulina ulicy, idącego na 
| poludnie, gdy tenże wyskoczył z 
szyn na roku West North ave, i 
| wpadł na tramwaj idący w prze- 
/eiwnym kierunku. 

Przednie westibule obu tram- 
wajów zostały podruzgotane w 
«drobiazgi i szyby  powylatywały 
kompletnie, 

Czterech najpoważniej rannych 


NOWA SEKTA ROSYJSKA. 


ście fabrycznem Iwanowo- Woznie-' 
seńsku pojawił się `“ nowy prorok” 
,wyrobnik, nazywany Griszka Bo- 
syi, a który uważa się za refor-| 
matora ludzkości. Wydalono go Polaków zabrała policya do szpi- 
„już kilka razy z miasta, trzyma- tala św. Elźbiety, inni poranieni 
[no nawet w szpitalu dla obłąka- poszli do domu sami bez pomocy. 
nych, ale skoro go tylko wypusz-| Poranieni zostali: 

ezono, głosił dalej swe nauki. Ży-| Adam Wenda, 20 lat, zam. pnr. 
skał licznych zwolenników i osie-|1432 Cornelia ulica ma złamane 
dli} się stale w środku miasta, prawe kolano i lewe udo pokale- 
zakładając dla swego kultu ogni- czone przez szkło. 
isko zwane “Jama”. Tam odbywa-| Józef Gliński, 22 lat, zam, pnr. 
ja się schadzki nocne i cudaczne 1432 Cornelia ulica, ma złamane 
obrzędy. Sekciarze biją pałkami w dwa żebra w lewym boku i ra- 
dużą beczkę, śpiewając *'Christos | ny na całym ciele. 

woskres”, ezytują pisma, której Miehał Krajkowski, lat 22, za- 
Griszka wykłada swym zwolenni- mieszkały pnr. 1835 N. Ilermita- | 
kom, dowodząc im, że wkrótce! ge ave. głowa i twarz pokaleczo- | 
przyjdzie smok o siedmiu lbach, na. | 
| którego on zabije, a potem nastą-, Piotr Wodarski, 26 lat. zam. 
pi koniec świata. Około północy pnr. 1944 Girard ul, ma złamane | 
padają twarzą do ziemi i leża przez. lewe udo. l 
dłuższy czas nieruchomo, bo to! Wypadek wydarzył się o godzi- 
godzina szatana, żeby  przetrzy nie 7:30 w niedzielę wieczorem, 
mać czas jego zgubnego działa- gdy oba wozy pełne były, pasaże- 
nia. Wiel zwolenników uważa rów, Wóz idący na południe wy- 


Griszkę za *'świętego””, skoczył na krzyżówcee z szyn, któ- 


| 
|| 
| 


[dziennie zarobić. 


się |1163 Milwaukee, Ave., Chicago, 11]. 


LISTY POLSKIE NA POCZCIE. 


,— 3678 Berger | — 3701 Bocina Grag 


nych gwałtów, ; 


Cztery osoby zostaly poważnie | 4003 Jampolski J 
pokaleczone, a tuzin innych zo-|— 4649 Kalwa F 


|— 4191 Lipienski 


> DO pca c D sbl Ire w tem miejscu reperowano i u- 

SZONRA essosssacoaose ... WAFE z 
| NAJCIEKAWSZY katalog książek Kukurydza 'se cases WIR 40 — 50 KONWENCYA REDAKTORÓW „lerzył we front tramwaju, nad- | 
ęhisturycznych, ozarodziEjskich paźylam | Owjes -...ussssssassasae 280 — .3112| I WYDAWCÓW.  chodzącego z drugiej strony. Zde- 


jdarmo. Załącz markę na mlpowiedź: A. 
A. Zebrosky. Maynard. Mass, 
1o95 
e 
| BACZNOSC AGENCI! Niehywala 
sposobność dobrego zarobku przy rozpo- 

| wszechnianiu naszych artystycznie wy 
konanych listach. Po katalog i okazowe 
listy piszcie, zułączając 2 eentową mar 
kę do: 

| White Eagle Printing Co. Dept. B. 
jagama Mass 19 


23 


|. PRZYSLIJCIE $2.00 a otrzymacie 


| piękna książkę p. t. **Chrystus, Jego | 


|Zywot, Mesyanizm i Bóstwo'' przez 
Ks. Antoniego Helimlora Jakubowskie- 
[go Mag. Teoh Adresować: Rev. A. 
H. Jakubowski, 221 St. Wiliamsbridge 
NEW YORK. NY. 2 


© 


SŁUCHAJ! nie płać $10 tylko przy- 


|Zyto „...savssessasa+o90> t4us:po „86 


| 


i rzenie było tak silne, że pasażero- | 


Duluth: NEW YORK, N. Y. — Rożpo- | wie w obu wozach pospadali z | 
Pszenica? WAPŃ E n 9834 | częla się tu konweneya redakto- | g qzeń. 

Zyto zo CZA EJ «19 R i D., S a 3 Krajkowski przechodził wha- | 
AROSA E o e > : „ |Śnie ulica i został odrzucony 
Kukurudza beesaan cerranso „AJJ ÓW 2 reprezentantów, stowarzy- przez tramwaj na bok. Inni ran- 
Owies n e LJ ke SDI | WIK Newspaper Publisher B ni jechali w tramwaju. Rany | 
zk ai Sw Poj A jo r Aena aE EA | ponidnosili wskutek kolizyi. f 
E N EES SU E AE LE ; e do osa ego pit u. Pre- Wypadek był niemożliwy do 
E e ONZE EE: a zydentem stowarzyszenia wyda- uniknięcia i dlatego nikogo nie 


Minneapolis; 
Pszenica „x taka wa Saar «ad 10 PS 
|Kukurudza .udesadosiosesssesren 42 
PORIES sae a N a 
KAn e oa a oa a a a 1B 
BYDŁO, Chicago: 
NWołyY draman s aeeai e80 — 4,00 
TAA R $.05 — 6.15 
Cielęta s2..--.14102s11-.. 3.50 — 9.00 


jwców jest Herman Ridder, wy- 
‘dawca pisma niemieckiego New 
York Staats Zeitung. Oświud- 
czył on, że nie przyjmie ponow- 
jnie tego urzędu, lecz ustąpi mło- 
dszemu od siebie. Drmkarzy re- 
prezentuje na konwencyi James 
‘M. Lynch, prezes unii drukar- 


aresztowano. 
Z PROCESU ''CAMORRY". | 
VITERBO, Włochy. — Ostat- 
nie sensacyjne zeznania złożyli 
nowi trzej świadkowie. Byli nimi: 
,Vinzenzo Avolio, rzeźnik, który 


U 
Wystarczy tylko nakręcie ma 


ż zegarków. 
Wykupilifśtmy na wyprzedaży  bankrucyj- 
nej po Nn0c na dolarze olbrzymią ilaść ze: 
marków i aczkolwiek już znaczną część swe- 
go towaru jest roznprzeduna, pozostało je: 
szcze jednak dość dużo i dlatega występuje- 
my na następne dni 30 z taką zdumiewają 
cą ofertą: Męski albo damski Tin Mod | a- 
morykańxki zegarek o podwójnej kopercie, 
pięknie grawirowany i grubo złocony, najle- 
pary amerykRóski werk na kamieniach, gwa- 
rantowany na lat 20: uprzedawany w nie 
którnch składach pa 310 albo $15, nasza ce- 
| na tylko $3.75. Męski albo damski zegarek 
amerykański gwarantowany. abyolutnia zło- 
| vone koperiy z jednym najleprzym z ame- 
|rykańskich werków gwarantowany na lat 20 
fi aprzedawany po innych składach po $15 i 
320, nasza cena tylko $5.75. 
| Męski albo damski Elgin zegarek, gwaran- 
towany, absolutnie zlocońe koperty ze aław- 
nym werkiem Elgin abo Wntliam, gwaranto: 
qa E - rany 20 i sprzedawany w innych zkla 
= 3014, Bosniak, J —_*8728 Brafowska | AnA Sr F RIN — EE cena 38.99. 
J — 3733 Brudek Jan — 3741 Buda | ygy yosłać zamówienie: wymienić czy ma 
Jówf — 3747 Bujna D — 3754 Bur-| być męski czy damski zegarek; podać olis 
hulski I — 3766 Chmielak J — 3797 


| naczty albo ekspresu i wyranieźnie napisać 
Czapla Jan — 3802 Czuhat M — 3822 


| nazwisko. 
z Jeśli wyślecie pieniądza z zamówieni m, do: 
Dobromir T — 388% Duda P — 3547 
Dybowska A — 387l Figurski Jan 


| dumy wam ‘elegancki pierścianek darmo : o 
| płacimy koszt przesyłki, uszczędzając wam, 
3881 Florek K 3504 Furtak Ch 
3012 Gibek F — 3928 Gorlicki T 


Wielka uiebywała 


wo-Naukowego'*  jakoteż sprzedaży 
książek. Nawet ci, którzy w dzień pra- 
cuja, mogą wieczorami kilka dolarów 
Po warunki zgłosić 


się do: W. DYNIEWICZ PUB. CO. 


Liaty te zontaną na poczcie w Ch 
dwatygodzie od czasu ich ogłonzem 
Żzkodniach będą odenłane do 

` adzie będą otworzona i zalazcz 


3606 Adeszko W — 36233 Anacka K 
— 3636 Bajorek W — 3648 Balicki J 
— 3657 Bartosowicz A — 3665 Batek A 


tego wydatku $ są 
Jeden zegarek darmo jeżeli kupicie sześć ze- 


7 znrków. Przy każdym gatunku, jeżeli za. 

3947 Groszenski J — 3984 Hraska B= | płącicie cenę za 6, to jeden otrzymacie w 
— 4019 Jezior Ant | prezencie. . J eN, 

— 1083 QH Taj Wesrystkie zegarki, za które mió będzie 

DODANI należytesć opłacona z góry. lędą wywsłana 


4499 Konik Pazia — 4120 Kozak A — 
1125 Krawczyk P —— 4175 Dnzynski W 
i W — 4215 Malinow 


in C. 0. D. i koszta przesyłki z przywile 
jem walnej czzawinac i. Jeżeli zauważycie, 
ze zegarki nie przedstawiają ngłaszanej war- 


. 0 A N i tośgi, móżecie je zwrócić na nasze komzti 
[ski W — 4202 Maurvanski M — 4254 My bierzemy cale ryzyko. Piękna Rzpilka 
4305 Nemski B — 1815 Nowak Mag. — | darma z każdym zegarkiem. Jest fo naj: 


więksy largain, jaki kiedykolwiek był ofiar 
ruwany w zegarkach. 

HOLLAND and CO.. Dept. 803 Chicago III. 
Największy skład zegasków w Ameryce. X 


4346 Pastor W — 4350 Parat K 
1621. Suszka M = 4640 Szezygiel K 
4158 Witkowski F — 4545 Zubek Jan, 


Z POWODU PRZERABIANIA BUDYN- 
KU jak najprzędzej musim rozprzedać po 
nadzwyczajnie nizkiej cenie caly | zapas 
DOMOWYCH SKRZYNEK | MUZYCZ- 
NYCH, których posiadamy przeszła 25.000 
na skałdzie. Jest to najlepszy instrument 
muzyczny do tych pór sprzedawany. Daje 
więcej przyjemności, aniżeli $100 piano i 
zawsze można nim grać wszelkie melodye. 
Nie potrzeba żadnej nauki, bo na tym in- 
strumencie każdy z łatwością grać potrafi. 
Wszysey, którzy ten instrument kupili, *4 
zdumieni i zadowoleni, gdyż przeszedł ich 
oczekiwania, ponieważ gra przeszło 200 ka- 
- wałków. jak to wykazuje lista z każdym 
Ten instrument można używać w każdą porę i przy 


instrnmentem załączonit. = 
EW. + 8 ETN aD py è 

każdej sposobności, już to w ezasie różnych zabaw i zgromadzeń towarzyskie $ 

Opłaci się wam w.jednej nocy, skoro tylko zostanie użyta do przygrywania do 


tańca na zabawie, ponieważ gra głośno i wystarezy na każda halę. Na niej 
można grać wszelkie tańce; Wałee; Marsze; Polki: Mazury; KÓZ Kadryle; 
Krakowinki i rozmaite Hymny, jakoteż wszelkie pieśni. Boże vo Polskę; Jesz- 


cze Polska nie zginęła: Gdy naród do boju; Na Barykadach; 
Marsz Mierostawskiego; Marsyliankę: ) jne 
tyczne i narodowe gra ten instrument juk najdokładniej. 


Hej Mazury; 
jak również najnowsze śpiewy patryo 
Ten prawdziwie 


zadziwiający INSTRUMENT sprzedajemy teraz za $5. Przyslijeie teraz $l za 


datku; reszte $4 zapłacicie przy odbiorze na Expressie. „UWAGA A 
logów nie wysyłamy, gdyż ten instrument jest w rzeczywistości taki sim, 
ta rycina przedstawia. Bez otrzymania zadatku wcale 


GWARANTUJEMY, i 
będzie — w przeciwnym razie zwrócim 


y pieniądze. K. 
COMPANY. Depot. P Reliance Building, NEW YORK. 


Katn- 
jak 


nie wysyłamy. MY 


że każdy z tego instrumentu w zupełności zadowolonym 
7 K. JAROSZEWICZ and 
18 


Darmo 


garnitur do golenia, 
składający (się Z: pię: 
knej i dobrej brzytwy robio- 


nej z najlepszej angielskiej 
pięknego porcelnnowego 
do mydła, pasa do ostrzenia, kam 
nia, pędzelka, kawnika 


mu, kto przyśle 
$2.00 dwa dolary 


Gdybyś cheii kupować 


vić najmniej 85.00. Ja wam 
wszystko daję za dwa dolary. 


otrzyma każdy piękny 


stali, 
garnuszkit 


mydła Wil- 
liams Soap 1 aluminiowego grzebie- 
nia, wszystko to w pięknej czarnej 
baksie zamykanej. wysyłany każde- 


każdą z 
tych rzeczy osobno. musiałbyś zapla: 


ie- 


tO  PRZESYŁKE OPŁACAMY. 


Kto kupi trzy garnitury za 46.00 temu wysyłamy jeden DARMO. 


Mając kilku znajomych. bardzo 


latwo możesz sprzedać trzy garnitury, 


gdyż ta są rzeczy każdemu mężezyźnie potrzebne a czwarty zostaje dla 


ciebie absolutnie DARMO. 


Agenci zarabiają na tem wielkie pieniądze. Potrzebujemy 


pisz po informacye. 


ORŁOWSKI, P. O, Box 


DARMO!! 
zamówi 


Kto 


NOGRAF, który 


Mając ten 


możecie w każdej 


«jpiekniejsze pieśni 


KAZDEMU POSZŁEMY DARMO RAZEM Z TYTONIEM JEDEN Z TYCH TU 


nasze słynne 
krajowe Rosyjskie, Austrvackie i Tureckie tytonie. My chcemy, żeby wy rozprzeda- 
li nasze tytonie pomiędzy swoimi zuajomy mi, dali im nasz adres, żeby oni wiedzieli, 


icie swoje $6. nam 


z tytoniem zupełnie DARMO. Reszte $5.50 zapłacicie Agentowt Expressowemu przy odbiorze tawaru. 


Możecie dostać w moim składzie. sw aninha otreman ierit Bi sztuk Swinie peeeaaeratiecc-. 6.35 — 7.00 skiej International Typographi. = = TY 
syłam katalogi za nadrsłaniem 2¢ mar- Czurodziejskich, warte tobie 8104,00, | Owce kz SĄ 4.50 — 6.33 tal Union. 
ki. Dykcyonarz kieszonkowy w pięknej Adresuj: Frank Tomaszefski, No.| BYDŁO, Omaha: pr 3 - 
skórkowej oprawie ze złoconym napi: 130 East 1ls Str, Kensington, ('hlcago | Woly „eera24411111.1.,, 6.00 — 6.65 s 
sem, zawierający 30.000 słów polskich INinois. 7| Krowy „aaaia111-.. 8.25 — 565| BUDOWA OLBRZYMIEJ STA- == 
i angielskich. Cena 75 c. a teraz po G66C p emmma jCielęta .....1.11.... 21.. 4.00 — 8.00 LOWNI. >= 
Adrmaujcie: Księgarnia Polska J. Pie NAJTANSZK KARTY Okrętowe, o. | Swinie ...esssssar1:... 6.70 — 6.85 YE MEET. - RA! 
trowicz Stocking Str. 129 Grand-Ra- | raz kancelarya notaryvalno-adwokaeka, OWCE ssassesesesaeeeree 3.60 — 6.10 PITTSBURG, Pa. — Syndykat Sz. 
yids. Mich. xxx gdzie się dokonuje wymiany i wyapłki GSA m stalowy ze wschodu zakupił 800 >= 

a pieniędzy, oraz gdzie jest biuro sprze- | Bawelna, Chicago „..... 13.36 — 1400| akrów gruntu w okolicy Pittshur-' RR 

NIE CZYTAJ! lecz wytnij to ogło- | jąży i a ai ha Slano Ula «.%.704btostt . 1.00 — 18.00: 7 j AE s 

ALA : ! |Jdaży i kupna realności. a także zabez 2 i zbuduje tam olbrzymie stalo- 

szenie i narłeślij z 2e znaczkiem pocz- pieczenia życia i od ognia, znajduje się MASŁO. ZW Ą „MINICGZ U CA ; 7 
towym a otrzymasz odwrotnie informa- | hny, 7uz przy %eiej AG a] Eo O s b sie wnie, największe w tym kraju.) Kto zamówi u nas krajo- 
tye, ink zrobić dziennie od 23.00 daļ>s ul w Brooklynie. Usługi swoje pole- | Extra First .. 20e | Koszta budowy fabryk obliczono | wych tytoni za $6, temu na 
3.00. Wszystko z darmo. Adresuj: ca nasz rodak: Franciszek N. Jagocki. | Second 2-2 4211 2. 13 na 10 milionów dolarów. W fa.) Prezent NOADNA że waj 
Dr. Jan Chmielnieki Ch. Somerville, x Daea «uE.ta"T RY OKE 18; bryk h tech hada budowali w prawdziwa importowana MAR: 
Mass, 22 O i a) Dla groserników o 1 centa taniej. ; rą R” l Pea CER A O 4 MONIĘ najnowszego wyrobu. usłyszycie 
TY O c ZET GF W IW nei EE ieonv stalowe 1 ola do wagonow rexel W 

KTO MI NADESZLE T5e markami, Polska Księgarnia. JAJA ji RAKS SPY A afr d A, CE ÓW: 
natychmiast wyszlę prześliczne powiń-| Ludowa w New Yorku 276 E. 158 st.|ENYTA e.. corne es e s ee „ . TOf HOWEKO patentu, Aanowicie Wy-j Jedy kordami posyłamy zupełnie DARMO 
szowanie. poleca bardzo ciekawą książkę, z której | Prima first | «+++ sss» ... 11 naleziono nowy proces stwardnie- | I OE CU ywo l. AO 2 

I. Witkowski 8345 Superior Ave. się można dowiedzieć, czy są duchy na | First .... .. «+ . 156i nia Żelaza, które nie ulega tak; EA 
So. Chicago, IIL. x świecię i czy z nimi człowiek mówić mo: | Ordinary Firx -.. Mię | szybko zniszczeniu, jak dotych- WYMIENIONYCH PREZENTÓW, jeżeli pomoże nanı rozpowszechniać 
Am Le pod tytuiem: ** Potęga Spirytyzmu “. [Seconds .... aers +» taa a tę My P E TO 
+. Jak kupić farmę, to w nadmorskiej | Dla cheących mówić po angielsku pole: | SERY: | ! UA. 
szęści Virginii, gdzie klimat łagodny; ca również najlepszy w Świecie samou- | Twins bees cow Ava: h.l? PEE] gdzie mogą nabyć dobry krajowy tytoń. Tym sposobem zwróc 
śniegów niema. ziemia czarna urodzaj- czek, w kórym jest uwidocznione, jak | Young Americaf sss- ssas sua. LilG PROFESOR ŻADA ROZWODU 
na; wielkie miasta blisko; markiet na się każdy wyraz wymawia i jak się pi- Szwajcarski .... ser. 42-22 =... 13—15 | 
wszystko doskonały. Na małej farmie sze. |Limburgger <... sisi esse «6 za 2 123, PHILADELPHIA. Pa, — Pro- 
lepsze utrzymanie przy mniejszej przeyv) Cena pierwszej książki 81.00; drugiej |Cegiełkowy .... sasereg 2-1. 10—11 fesor Austin J. O. Mallev peda- 


jnk na wielkich obszarach na północy. | 41.20. Kto sprowadzi obie. płaci tyłka OWOCE, Chieago: r ZE 8 enra 
25 akrowe fufmy wraz z domem po|$1.50, Pieniądze można przysyłać przez, Jabłka baryłka .... .. u. 116-450] E08 MA MR sd Notre j* (it fum zupłacone. 
5650 na spłaty, Jos. Janusz, Portamouth Money Order lub w liście registrowi: [Cytryny pudełko .. . 3.00—3.50: me uważany ża powagę nanko- I" UWAGA” 
Va. 17 — 21 [a x |Pomarańcze pudełko .. -... 1.15—3.00 wą, žada rozwodu od swej mło-' 
_ * gw. i 


v NAR 
krajowych tytuni za 70 
temu na prezent poszle: 
mv DARMO ten praw 
dziwy importowany FO: 


sporządzony z najlepsze: 
go metalu i zaopatrzony 
w dużą wspaniala trąbę 
fonograt. 


li urządzić w swoim do- 
mu koncert muzyczny. 

szynę i założyć rekord. a 
narodowe, robotnicze 
ki z oper i operetek muzycznych na po: 
jedynczych i złożonych instrumentach oraz orkiestrę wajskową. Ten FUNOGRAF 


agentów. 


940 SCHENECTADY, N. Y. 


jest 


ehwi- 


Ton APARAT FOTOGRAFICZ- 
NY jest najlepszy i uajprakty 
ezniejszy, którym każdy z łatwo* 
ścią może fotografować. Z apit- 
ratem posyłamy wszystkie rzeczy 
potrzebne da zdejmownnia fotu- 
grafij oraz książkę poucza jącą 
jak fotografować i jak rohić fo- 
toyrafir. Aparat ten posyłamy 
zupełnie DARMO. 


zrobicie kilka nowych kostumerów a je 


[den z tvch tu wymienionych prezentów zostanie się wam zupełnie DARMO. Przyślijeie teraz 50 centów zadatku mar- 
| kami i napiszcie. którą rzecz chcielibyście mieć na prezent; my poszlemy wam wartości $f ta jest 4n pudełek nujlepszych 
gatunków krajowych tytani leena pudełka 25 kopiejek — paczki 34 halerzy i prezent przez waa wybrany posziemy razem 


Po otrzymaniu 


możecie zhaduć towar i gdyby nie było tak, jak ogłaszamy, to zwrócicie num nazad, n my odeszlemy wam wasze pienin- 


" Kta nie może dostać marek, to może przysłać $1 w zwyczajnym liście a przy odbiorze dapłaci tylko 45.04. 
EUROPE IMPORTING TOBACCO COMPANY, 32 Union Suuare, NEW YORK. 
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GAZETA POLSKA W CHICAGO, CZĘŚĆ DRUGA. — PART II. 


Chicago, Ill., 


27 kwietnia 1911 r. 


| rozbitych kasetkach ukrytych w skiej, dokonano zbrojnego napa- 


Ey `Ah szwadron dragonów z policmaj- 
(ZR sx), Z Warszawy. | gąszczach lasu, znaleziono 23,259 du na furgon pocztowy, wiozący strem i naczelnikiem a ów. 
“A i) f ie TE | rb, 41 kop., ogółem znaleziono, blisko 50.000 rubli. Z ludzi,. któ- |skiej na czele. 
UI Pe Hojna subwencya. 40,831 rb. 21 kop. Zrabowano do-, rzy konwojowali furgon, pozo- | Gubernator kaliski, Nowosil- 
Egzekutor śp. Juliana Żurako-, tąd nieodnalezionych 24,708 rb. stał tylko przy życiu pocztarek, cow, wyjechał na miejsce napa- 
| wskiego z Żytomierza . wypłacił 85 kop. tale ciężko ranny, idu. 


Napadu zbrojnego dokonano na 
it. zw. Orlej Górze o + wiorsty 
Dnia 25 marca rb. otwartą została, od Cerkowa, pamiętnej napadem 
„w Łodzi w Helenowie pierwsza | przed laty 14 na szewców, daża 
lduża wystawa lotnicza w Króle- | cych na jarmark do Kalisza. Wów- 
| stwie, urządzona staraniem fa-|czas z pomiędzy napadniętych 2 
choweów. którym nie tyle na ma- | również było zabitych. 
/teryalnych zyskach zależy, ile na| Jadac od Turka do Kalisza pod! 
spopularyzowaniu i rozpowszech- | Cerkowem znajduje się owa Orla 
nieniu lotnictwa w kraju. | Góra, gdzie szosa wznosi się i 
| Uroczyste otwarcie wystawy | trzeba jechać wolno. Na pewnej 
odbyło «się w obecności przedsta-: przestrzeni po obu stronach szosy 
wicieli prasy i władzy. (znajduje się lasek. 

Sala przedstawia się niezwy-| Tam bandyci urządzili zasadz- pierwszorzędne znaczenie. 

kle interesująco: przy wejściu | kę, zupełnie dla siebie bezpieczną] Di, uswidomienia publiczno- 
widzimy model aeroplanu ze spa- gdyż rzadko kto tamtędy przejež-| ei o akeyi; podjętej przez kobie- 
dochronem i trapezem bezpieczeń. ža, a naokół Jest pustka tak, ze ty w Anglii, urzadzono odczyt o 
stwa, pomysłu pana Szarama z | Żadne wo'aniej na nie się nie zda. sufrażystkach i sufrażetkach. 
Warszawy, dalej 50HP silnik fir- „Orla Góra jest słynną z napa-| przed wakacyami odbyły się dwa 
my E. N. W. zdjęty z biplanu inż, | dów rozbójniczych. zebrania na temat, co robić po 
Zbierańskiego iz Warszawy. | Furgon pocztowy szedł z Kola, | skończeniu pensyi — i w sprawie 

Pan Stoerl, słuchacz szkoły Wa. zabierając po drodze pieniądze ze) młodzieży. Dla. uczczenia. Elizy 
welberba i Rotwanda, wystawił | Staeyi pocztowych. 


przedstawieiełon Tow. popierania | 
przemysłu ludowego w Królest- | 
(wie Polskiem 52,000 rubli. 


Zakazane odczyty. 


W sobotę w Tow. Kult. Pol. w 
Warszawie miał się odbyć odczyt 
p. K. St. Rappaporta, lecz przy- 
byla policya zabroniła wygłosze- 
nia odczytu. Następnie przedsta- 
wiciel policyi zawiadomił zebra- 
inych, że i zapowiedziany na przy 
szły piatek odezyt p. Sokołow- 
skiej pt. ©“ bwolucya w duchowości 
kobiety”” zostaje wzbroniony. 

Na zarobek do Prus. 

Z dworców Praskich i Nadwi- 
ślańskiego ciagna tłumy włościan 
na stacyę towarowa kolei Wiedeń- 
skiej, skąd wyprawiane są specy- 
[alne pociągi z pasażerami IV kla- 
sy. Wszystko to śpieszy w stro- 
nę Aleksandrowa, Kalisza i So- 


Związek równoupraw- 
nienia kobiet w War- 
szawie. 


| 


Wystawa lotnicza w Łodzi, 


em 
1900790700 TWTTMECAEMO YZ 


W dniach 24 i 25 marca toczyły 
się w Warszawie dwudniowe ob- 
[rady ogólne Związku równoupra- 
wnienia kobiet w Warszawie. Zw. 
|równocześnie podjął w roku u- 
biegłyru szereg spraw mających 


wieczór 


"TABESON JOZAĘ GE 


Gmach powyższy dobrze znany mieszkańcom New Yorku, ma być niebawem zburzony. a 


jego miejsce zajmie 5 nowych © 


d rapaczy nieba”. 


ale w ostatnich ezasach podobno się nie opłacał. 


O maryawityźmie. 

Lwowska Gazeta Kościelna w 
liście z Warszawy podaje dzieje 
ruchu maryawiekiego wśród księ- 
Ży w Królestwie Połskiem. Ko- 
tespondent stwierdza, że  gorli- 
wym opiekunem tego ruchu był 
znany wróg kościoła rzym.-kato- 
liekiego, autor bezczelnych pam- 
letów jak np. “Ksiadz, kobieta 
: kontesyonat'"  de-Skrochowski. 
który porozumiewuł się bez wie- 
dzy innycn księży-maryawitów z 
Kowalskim i Skolimowskim. Wiel 
kie zainteresowanie ruchem pod- 
zas swego pobytu na urzędzie w 
Warsazwie okazywał p. Tiażelni- 
Bow., który niedawno bawił w 
Warszawie dla zbadania przyczyn 
ozłamu w Sekcie, 


Instrukcya dla stróżów domo- 
R wych. 

Gubernator piotrkowski wydał 
ustrukcye dla stróżów domowych 
w Nosnowen. opartą na odpowie- 
iniem postanowieniu generał-gu- 
sernatora warszawskiego. 

Welug tej instrukcyi każdy 
stróż w Sosnowcu staje się pod- 
wladnym wladzy policyjnej. któ- 
rej przedstawicieli obowiązany 
Jest znać osobiście. Dalej winien 
znać język rosyjski. znać Wszy- 
satkich lokatorów domu. donosić 
* wszystkich wypadkach policyi 
miejsęowej, o zebraniach, lub za- 
bawach u lokatorów, lokato- 
rach podejrzanyeh, itd. 


4» 


Z dyecezyi lukelskiej. 

Dyccezya lubelska, obejmują 
ca dwie gubernie, lubelska i sie- 
dleeka, składająca się z 19 deku- 
natów, podług statystycznych da- 
“Yeh w roku 1510 liczyła kościo 
łów I klasy, IŁ kl. 20. III kl. 
ZM, kościołów filialnych 21. po- 
klasztornych i innych niepara- 
fialnvch 20, kaplic publicznych i 
Hrywatnych 129, księży świeckich 
41. alumnów - seminarvum 123, 
sióstr miłosierdzia 46, wyznaweów 
w dyecezyi było 1612437. w ro- 
ku poprzednim 1,599,203 ogólny 


zatem przyrost roczny Wynosi 13,.| 


2134 wyznawców. 


Suwalska szkoła handlowa. 


Na ostatniem zebraniu Rady o- 
piekuńczej szkoły 7-klasowej han- 
słowej w Suwałkrch wybrano na 
wieeprezesa Rady p. Edwarda Mo- 
rawskiego. Budżet szkoły na r. 


p. szkoluy uchwalono w sumie 25) 


tys. rb, Rada wyrazili życzenie 
ögraniezenia programu w ten spo- 
sób, ażeby zajęcia szkolne wyno- 
siły nie dłużej, niż 5 godzin dzien- 
nie, 


Echa wylewu. 

Według zebranych przez guber- 
patorów danych. tegoroczny Wy- 
lew Wisly uszkodził silnie waly 
nadbrzeżne w 


nizinach rzeki. 
Zwłaszcza uszkodzone sa waly w 


wa ik wymagała bedzie co naj- 
mniej 250.000 rh. N» naprawę 
wałów w gub. kieleckiej potrzeba 
bedzie najmniej 200060 rh, W 
sub. warszawskiej i płockiej sa 
także szkody. 


uszkodzenia wałów ludność nad- 
brzeżna poniosła jeszcze straty 


materyvalne, odbudowanie wełów 
kosztem ludności będzie dość u- 
eiążliwe. Z tego względn guber- 


Ziemie Polskie pod Moskalem. 
| = 


Ponieważ oprócz 


nautorowie wystąpili z podaniem 
wyznaczenie komitetów walo- 
wym zasiłku pieniężnego na od- 
budowanie wałów z kapitałów b. 
włościan majatków rządowych w 
Królestwie 


Polskie, 


Z prawosławia na katolicyzm. 


W ostatnich tygodniach. jak 
donosi “Ziemia Lubelska wla- 


ściwe władze w guberni lubelskiej 
otrzymały znaczną liczbę prośb w 
sprawie przej: 
na katolicyzm. 


Emigracya na Syberyę, 

Ze stacvi kolei nadwiśłańskich 
w Dąbrowie Górniczej wyjechalo 
Na- 
zajutrz z tej samej staci wyru- 
szyło znowu kilka rodzin. Ruch 
emigracyjny na Sybir z nastaniem 
Wiosny wzmaga się ponownie, a'H- 
witatorzy opowiadają znowu cuda 
o "hognctwach syberyjskich". 


z prawoslawia 


na Syberyp dziewięć rodzin. 


Masowe parcelacye. 
W gab. płockiej rozpareclowa- 
w ostatnich czasach dwadzie- 
folwarków.  Parcelacyva ma- 
Juków wywoluje wzmazające się 
z roku nu rok wychodźtwo robot- 
ników rolnych do Prus. 


no 
Swin 


Frotesty księży, 

"Uazecie Kujawskiej” komu- 
nikują ze Źródeł  winrozodnych. 
że duchowieństwo dekanatn las- 
kiego wysłało protest w sprawie 
rozporządzenia biskupa  Zdzito- 
wieckiego. zabraniającego ducho- 
wieństwu. nezęszcznnia na przed- 
stłuwienia teatralne, Protest ten 
wysłano już dawno, dotychczas 
jednak żadna odpowiedź w tym 
wzglyłzie władzy biskupiej nie 
nadeszła, 


Macochowa matką. 
Korespondent z Piotrkowa do- 
nosi. że przebywająca W wiezie- 
niu Helena z Ńrzyżanowskieh Ma- 
cochewa, w tych dniach została 
matką. Dziecię po kilku dniach 
zmarło, 


Zarządzenie biskupa. 

Biskup dvecezyi rzym.-kadołi- 
ekiej we Włocławku ks. 
|wiecki, wydał okólnik, w któ. 
„rym wyjaśnia duchowieństwu. że 
zakaz bywania w teatrach, kaba- 
retach sub poena suspensionis ipso 
facto, obowiązuje co najmniej w 
całej prowincyi warszawskiej, 
Wohee tego duchowieństwo dye- 
,eezyi kujawsko-kaliskiej nie jest 
| pozbawione możności bywania w 
teatrach i kabaretach np. w dyve-| 
cezyi wileńskiej, mohylowskiej il 
|t. p 
| Że względu na zbliżające się | 


p Wizyty pasterskie wydał ks. bi-i 
iskup Zdzitowiecki godne nasla- 
„downietwa przypomnienie, aby 
i przyjęcia biskupa przez ducho- 


wieństwo urzadzane były jak naji, - s ; 
f EAS My Jak naj „łożną pieczęcią z trupia 


skromniej. Wszelkie trunki po- 
[ ezone, © Wszelkie pod tym wzgłę- 
[dem miezastósowanie się do tej wo! 
jli wyrządzi biskupowi prawdziwą 
| przykrość," 


Źródło radioczynne. 
W majątku hr, Juliusza Ostro- 
wskiego Modre Wody pod Toma- 
szoweme w istniejących tam licz- 


nie zdrojach przeczystej wody. 
„stwierdzono istnienie  pierwiast- 
ków - radioezynnych, Wydział 


„ Pracownia 


pieniądze zostały 


zubernii ratomskiej. gdzie NPS być bezwarunkowo wyklu-: 


“Madison SUuare Garden’ "otwarto w roku 1890, , 


klimetyczny Tow. hygienicznego 
warszawskiego 


zawiadomiony o 
powyższem, zamierza urządzić do 
Modrych Wód wycieczkę rzeczo- | 
znawczą i ustalić, w jaki sposób | 
możnaby zużytkować ten natural- | 
ny dar przyrody, 


Nerkowskiego 
przeprowadza analize tej wody. 


Z klasztoru jasnogórskiego. 


ks. Euzebiusz Rejman b. przeor 
klasztoru 00, Paulinów na Jasnej 
Górze, chory poważnie nerwowo! 
od czasu smutnych wypadków, | 
udał się do Warszawy na kura-j 
eye I umieścił w zakładzie leczni-| 
czym dra Dvdyńskiego. 

Bazyli Olesiński pozostaje do- 
tąd ciagle internowany w klasz- 
torze i jest pilnie strzeżony przez| 
władze, ' 


Strzelający złodziej. 

b. 16 lipea 1907 r. w -Żyrardo-| 
wie polieyanet Frejlich i Sucho-! 
rukow, przechodzue ulica Alejo- 
wą, zauważyli uciekających z po- 
dwórza domn Błochuckiego zło.: 
dziejów. Na krzyk strażnika I. 
"stac!" jeden ze złodziejów Wwy- 
strzelił doń z rewolweru; strażnik 
odpowiedział wystrzałem i zranili 
jednego z uciekających: mimo tos 
jednak obaj złodzieje zbiegli, Na. 
drugi dzień zarząd szpitala w Žv- 
rardowie zawiadomił poliemajstra 
że zgłosił się na kuracve niejaki 
Władysław Pawlak, zraniony w 
plecy. Przy skonfrontowanin. 
strużnicy WFrejlich i Suchorukow 
poznali w Pawlaku tego właśnie 
złodzieja. który strzelał do nich. 


Sad okręgowy skazał Pawlaka 
ua 3.1 pół roku rot aresztanekich.! 
Na skutek protestu prokuratora 
wezoraj izba sadowa podwyższyla 
Pawlakowi kare do 6 lat rot are- 
sztanckich, 


Echa napadu na pociag. 


A Częstochowy donoszą : 

W odległości dwóch wiorst od 
miejsca napadu, w paszczu lasu 
natrafiono na miejsce. w którem 
schowane byly cztery kasetki nie- 


l naruszone z pieniędzmi, Znalezio- 


no nadto w tymże samym gaszezu | 
dwie kasetki rozbite na wpół, w 
których znaleziono ogółem 16,871 
rb, 80-kop. w monecie srebrnej, | 


Zdzito- | ezek na 3.180 rh. 49 kop., jak rå- 920lnej liczby mieszkańców stano- 


wnież pozbierano w odłeglości kil- 
kunastu kroków drobnej monety 
na sumę 405 rb. 


W temże samen | 


miejseu znaleziono trzy palta 
porzucone przez bandytów. Na 


jednem z nieh jest zaznaczona fir- 
ma krawca, który je rohił, tylko. 
tak już wskutek zużycia zatarta. 
że daje sie tylko odczytać Łódź, 
ulica Piotrkowska. | 

Charakterystyezny jest fakt, že! 
bandyci. dokonawszy rabunku, | 


„wręczyli pakmajstrowi dokladne? 


pokwitowanie, które brzmi: “Te 
skonfiskowane | 
przez nas. Zarząd.”  Pokwitowa-| 
nie to opatrzone jest u dolu pod-| 
główką | 
dwoma złożonymi na krzyż pisz- 
czelami i napisem: “Grupa rewo- 
lucyjnych mścicieli””, 

Sensacye wzbudza takt. stwier- 
dzony przez służbę kolejową, że w 
liezbie bandytów była młoda, pię- | 
kna. o kruczych włosach, a semi- 
ckim typie, kobieta. Ona to mia- 
ła ostrzedz napastników o zbliża- 
niu się dróżnika Kempy, do które- 
go strzełano, ale który zdolał u- 
cieć i dał pierwszy znać o napa- 
dzie, 


lta, nawet dzieci, 


„sza wsko-petersburskiej 


teom mają być wydawane pokwi- 


snowca do Prus na zarobki. ldą 
starzy, młodzi, kobiety, dziewczę- 
Uboga chudoba 
w postaci skrzynek, koszyków lub 


rozpiętości, 
busu wykonany. Pan M, Poznań- 
ski z Łodzi, wystawił prócz szy- 


worków jest na wynajętym Zza howea i dwóch dużych modeli.. 
wspólne grosze wozie, którego | dość pokaźny zhiór rysunków i 


furman jest zarazem przewodni- 
kiem przez miasto takiej partyi. 
Na flotę napowietrzną rosyjską. 

Wśród pracowników kolei war- 
krąża 
beenie liczne listy. na którve 
rzędnicy składają  deklaracyve 
wnoszenia peryodycznie pewnych 
składek na powiększenie floty ro- 
syjskiej. „Jest to pomysł naczel- 
nika wydzialn służby ruchu, a 
zarazem członka wszechrosyjskie- 
ko Aeroklubu, inż, Bercha. który 
zaprojektował budowe z fundu- 
szów składkowych aeroplanu ko- 


książek fachowych. 


Pan Czesław Tański z Warsza- 
wy, wystawił kolekcyę swych mo- 
deli. Mmponująco przedstawia się 
dział biura lotniczego Aero Office 
inż. Dieklera w Warszawie, Wi- 


wych aeroplanów, 


lotnictwie i dokładne kopie wszy- 
stkich maszyn latających, oraz o- 
gromna kolekeye fotografii i ry- 
sunków. 

Szczegółną uwage zwraca ją 
dwa modele. pomysłu inż, Z. Die- 


lejach północno-zachod. Projekto- Klera. Środek sali zajmują. oka- 
zy braci Chlebowskich z Łodzi: 


dawca obliczył, iż na kolejach 
pólnoeno-zethodnich pracuje o- 
koło 30,000 urzędników i o ile ka- 
żiły wniesie co miesiąc trzy kop.. 
to w ciągu jednego miesiąca wply 
wać będzie z tego źródła 900 rh.. 
a po roku kolej będzie mogła na- 
być swój aeroplan.  Ofiarodaw- 


oryginalny aparat © Mongolfier" 
przyciąga setki widzów. jest to 
najmniejszy z latających apara- 
tów o rozpiętości 6 mtr., na któ- 
rym p. H. Chlebowski zdał nie- 
dawno egzamin w Paryżu na lot- 
nika. 

Dziesiątki rozmaitych modeli u- 
ezniów szkół łódzkich i warszaw- 
skich pomiedzy którymi wyróż- 
nia się model aparatu "bot" p. 
N. Gzurneckiego z Warszawy. o- 
gromna biblioteka i kolekcyvu ka- 
talogów. uzupełniają ten niezwy- 
kle ciekawy zbiór. 

Całość wystawy robi nader sym. 
patyczne wrażenie. 


Rabunek 47,000 rubli. 


Pod Turkiem w Król. Polskiem. 
niedaleko Kalisza dokonano duia 
9 kwietnia napadu na pocztę pie- 
niężna.  Zrabowano 47,000 rubli. 

Około godziny 3 po południu o- 
trzymano alarmujące wiadomości 
że o 15 wiorst od Turka w kierun- 
ku Kalisza na szosie kolsko-kali- 


towania z pieczęcią Cesarskiego 
Wszechrosyjskiego Aeroklubu. 
Kwity te rozeslano wszystkim na- 
czelnikom biur. wydziałów i sta- 
cyi, wzdłuż całej linii. 


Wiadomości z Łodzi. 


Nowa parafia w Łodzi. 


Kosztem właścicieli fabryk Kn- 
nitzera i Meinela oraz mieszkań 
ców Widzewa pod Łodzią przed 
dwu laty; wzniesiono tam okaza- 
ty kościół murowany, który ma 
się stać parafialnym. Uroczysty 
akt otwarcia nowej paratii Wi- 
dzewskiej wyznaczono na dzień 
14 kwietnia rb. Koszty utrzyma- 
nia duchowieństwa oraz kancela- 
ryi i służby kościelnej musza po- 
nosić sami parafianie z ofiar do- 
browolnyel.  Wyzneczono na ra- 
zie etat dla proboszeza 300 rb. i 
jednego wikarvusza 150 rh, 


Ludność Łodzi, 


Ogólna liczba stałej  łudności 
Łodzi, według danych statystycz- 
nych, wynosi osób 181.532, We- 
dlug wyznań stała ludność Łodzi 
dzieli się na: prawosławnych 1.- 
186, katolików 66.319, ewangieli- 
ków 55.0082, miryawitów Do 
10S, starozakonnych 49.033. 
baptystów — 1804. Ponieważ 
Łódź z przyłaczonemi miejscowo- 
ścianami liczy obecnie z górą 400,- 
000 Judności, przeto większa część 


wi niestałą lndność. 
W pościgu za bandytami. 

Do wiadomości policyi łódzkiej 
doszlo, iż sprawev napadu na po- 
ciąg pod Widzewem podzielili się 
po rabunku na kilka partyi, z któ-| 
rych jedna ukrywa się w lesie Su. 
ńskim pod Rogowem. usiłując 
przekraść się do Łodzi. Za ban- 
dytami udali się w pościg strażni- 
cy z Tuszyna. W lesie wywiąza- 
ła się strzelanina, w której wyni- 
ku jeden ze strażników został ra- 
niony. Na miejsce wyprawiono 
wówczas najpierw rotę Żołnierzy 
pod dowództwem naczelnika stra- | 
ży ziemskiej a następnie rezerwę 
policyjna strażników konnych i 
+ roty wojska z kuchnią polową i 
ambalansem, Obława trwała eo-| 
ły dzień. Wszystkich przejezd. | 
nych i przechodniów na szosie pa. | 
bianiekiej rewidowano. Kilka- 
naście osób aresztowano, czy jed- | 
nak są pomiędzy aresztowanymi 
poszukiwani bandyci, to dotych- 
czas niewyjaśnione. 

Okazało się ostatecznie, że z o- 
gólnej *suny zrabowanych pie- 
niędzy, znaleziono porozrzucanych 
po lesie 17,571 rb. 80 kop.; w nie- 


i planer własnego pomysłu o 7 mtr.| 
bardzo ładnie z bam- 


dzimy tu wszystkie części składo-' 
wszystkie in-' 
strumenta miernicze, używane w. 


Większa sumę, zdaje się umie- 
szczono w nim w Turku; pienią- 
„dze owe*przesyłała kasa powiato- 
wa do kasy gubernialnej w Kali- 
szu. 

O przesyłce tej niezawodnie do- 
i wiedzieli się bandyci zawezasu. 
| Różne podejrzane osobistości 
zarówno w Turku, jak i po oko- 
|liev kręciły się od dłuższego cza- 
su. 

Jako konwój na furgonie znaj- 
dowali się żandarm i dwóch straż- 
ników; konwój zaprzeżony był w 
trzy konie. 

Bandyci podobno rzucili bombe 
poczem zaczęli strzelać z mauze- 
rów. 

Grad kul zasypał furgon. a kie- 
dy konwój stanął w obronie fur- 
zonu. znowu rozległa się sałwa 
ze strony handytów i kule raniły 
wszystkich. 

Pocztarek usiłował  popedzić 
konie i przedrzeć się przez strza- 
ły.  Spostrzegiszy to napastnicy, 
skierowali lufy na konie, które 
popadały. ' 

Bandytów było około 30. Wy- 
skoczyli oni z zasadzki, uzbrojeni 
w inauzery, otoczyli furgon. gdyż 
wjeżdzał powoli na Orla Górę i 
gęstymi strzałami zabili przedew- 
szystkiem pięć 3 kom u furgonu, 

Gdy straż fnrronowa, złożona z 
Żandamnua i dwóch strażników. 
stawił opórs<handyei kilku salwa- 
mi położyli ich trupem: raniony 
został również pocztarem, 

Po dokonaniu zabójstwa. ban 
dvci rozbili drzwiczki u furgont 
i wydobyli przesyłki pienieżne. 2 
których calą zawartość zabrali. 

Rabunek ten niezawodnie trwa? 
dość długo. 

Nikt niema pojęcia. w jakim 
kierunku rabusie zbiegli, 

Według pobieżnego obliczenia. 
zagrabili oni przeszło 47,00% rubli 

Władze otrzymawszy 


mość o rozboju. wysłały natych- 
miast w pościgu 


za bandytami 


Copyrign? by American Press Association, 1911. 
“Fair” Chińczyków w New Yorku. 
Kolonia ckińska w tem mieście wrzadziłe “fair” 
dotkniętych dżumą rodaków, który przyniósł przeszło 


na dochód 
410.000 do- 
chodu. 


wiado- | 


| Orzeszkowej urządzono 
(literacki; również pamięci Kono- 
|pniekiej poświęcono wieczór lite- 
racko-artystyczny, Wydano ode- 
zwy w sprawie samorządu i udzia- 
[lu kobiet w samorzadzie. W spra- 
wie ubezpieczenia macierzyństwa 


„ rozesłany został przez p. Kurna- 


|towskiego zarys rozwoju tej spra- 
Iwy pod względem prawnym, urzą- 
|dzeń pomocy wzajemnej it dobro- 
jezynności. W rb. otwarto dwa 
[nowe oddziały w Płocku i Peters- 
| burgu. 

| Podjęto też akcyę w celu po- 
| parcia działalności szkoły w Kru- 
szynku, dalej utworzono biuro 
informacyjne dla kandydatek do 
wyższych zakładów  naunkowyeh 
za granicą. 

Przedstawiły interesujące spra- 
iwozdania ze swej - działalności 
prowincyonałne oddziały: kijow- 
jski, lubelski, radomski i peters- 
burski. 

Wszystkie te sprawozdania pod- 
sunęły myśl opodatkowania się 
dla pozyskania funduszów. 

W sprawie jubileuszu p. Kuczal- 
|, skiejtReinschimidt, którego ter- 
| min ustalono już na dnie 6 i 7 ma- 
| ja, uchwalono: 1. utworzenie księ- 
lgi jubileuszowej: 2. rozdzielenie . 
| biletów na bilety uczestnictwa w 
calym Jubileuszu i na konferen- 
eye; 4. otworzenie w pismach ru- 
bryki darów na fundusz wydaw- 
Inictw w sprawie kobiecej, do roz- 
porządzenia Pauliny Knezałskiej- 
Reinselmnidt. “ M 
| Wreszcie przedstawiono naste- 
| pujący wniosek : © Walne zgroma- 
dzenie Zwiazku równ. kobiet pol- 
| skich w Warszawie, zwraca się do 
(Związków kobiecych równ. w 
| Krakowie i we Lwowie o inter- 
wencyę w sprawie odrzucenia 56 
[podań słuchacaek uniw. krakow- 
iskiego. w celu uzyskania dla nieh 
studyów w 


} 


| możności Wyższych 
danej wszechniey”. 


e 


Raka $ Vise. 


Przed kilku dniami przybyła do 
| Warszawy berlinka, w której je- 
lden z przedsiębiorców przywiózł 
olbrzymiego irekina, — mającego 
ibyć przedmiotem pokazów publi- 
,eznych w naszem mieście. 


Żarłacz ów z rodziny  olbrzy- 
mich /Selache maximal około 12 


metrów długości, wagi przeszło 
116.000 funtów o łusee pokrytej 
koleami i czarno-brunetny, zło- 
wiony został w oceanie Lodowa- 
tym i przywieziony najpierw do 
Francyi. gdzie po jakimś czasie 
podziwiano go w miastach taim- 
tejszych, dostał się do Hamburga, 
a stamtąd do Gdańska. 

W tem mieście rekin pozosta- 
wał przez miesiąc, budząc ogólny 
podziw, według bowiem orzecze- 
nia znawców miał liczyć kilka- 
dziesiat lat. a jak wiadomo, tego 
rodzaju żarlacze są głównie przed 
miotem polowania dla wielkiej 
wątroby, która obfituje w tran. 
Wiadomo również, że tego fodza- 
ju rekiny gonią za okrętami. po- 
łykają wszystko. co z pokładów 
spada, a nawet nie przepuszcza ją 
człowiekowi, stąd zwa je ludoja- 
dami. 

Wedlug zaświadczenia kapita- 
na okrętu hołeuderskiego *'Ytih 
| simeic Wein", P. Neiceiwk Iz- 
dowz. rekin ów płynął za okrętem 
przez dni kilka, wreszcie zniecier- 
pliwiło to jednego z marynarzy 
i znanego *' wilka morskiego ' któ- 
ry puścił się z mocnym harpunem 
pod kadłubem, w chwili jednak, 
gdy zarzucił harpun, stracił rów- 
nowagę i wpadl do morza. Wy- 
głodzony rekin rzucił się w oka- 
mgnieniu na marynarza i w 0- 
czach znacznej części załogi oraz 
podróżnych pożar! go z szybkością 
nadzwyczajną. Wówczas kapi- 


(Dokończenie na następnej stronie ] 
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GAZETA POLSKA W CHICAGO, 


jDoxończenie z poprzedniej etronicy.] 


tan zarządził obławę i Żurłacza 
żywcem dobyto na pokład. 

Zaświadczenie to kapitana, po- 
twierdzone zostało przez 
admirałów niderlandzkich i kon- 
sulów: francuskiego, szwajcar- 
skiego, hiszpańskiego. portugal- 
skiego, włoskiego i szwedzkiego. 

Oczywiście, że okaz ów. który 
zapewno nietylko marvnarza ho- 
lenderskiego miał w swym brzu- 
chu, mógł być przedmiotem wiel- 
kiej ciekawości. 

Otóż przywieziony onegdaj do 
Warszawy rekin. gdy go wyłado- 
wano z berlinki do umyślnie przy- 
gotowanego i dostarczonego pod 
most na Zjeździe basenu, w 
kształcie olbrzymiej wanny, przez 
nieostrożność ludzi, których we- 
zwano do tego w liczbie blisko 50 
szarpnał się tak silnie, że wpadł 
do wody. 

Przerażenie nie tyle ludzi, któ- 
rzy o niezwykłej żarłości owej ry- 
by prawie nie słyszeli, ile przed- 
siębiorey i jego pomoeników, było 
straszne... 


dwóch 


Toć rekin gotów poźreć niejed- 
nego człowieka i być postrachem 
całej Warszawy... Złowić go dla 
hraku odpowiednich 
wprost niepodobna... 


narzędzi 


Rozpacz przedsiębiorey niala 
też przyczyny w tem, iż wraz z u- 
cieczką żaracza, stracił -© obfite 
Źródło dochodu. 

Ale niema rady, trzeba choć co 
nieeo uratować, Wsiadł więc w 
łódkę. to samo zvóbili i jego lu- 
dzie i zaczeło się polowanie. Re- 
kin nie przyzwy czajony do wody 
słodkiej, pływał po wierzchu, 
łbem do góry. Z bólem w sercu. 
lecz twarda koniecznością zmu- 
szony, przedsiębiorca p, Szizdowz, 
kilku celnymi strzałami z mauże- 
ra, położył trupem ludojada, 

Rekin przewrócił się do gory 
brzuchem. rozdziawiwszy olbrzy- 
mia paszczę, + i 

Z wielką ostrożnością przyho- 
lowano cielsko olbrzymiej ryby 
do brzegu i po wydobyciu jej na 
bulwark pod mostem, przedsię- 
biorca  rozplatalł przedewszyst- 
kiem rekinowi brzuch, aby wvđø 
być eema watrobo, W istocie o- 
kazala się ona olbrzymią. Ale 
oprócz wątroby w brzuchu rekina 
znaleziono wielką butlę, beczułke 
+ mne przedmioty, 

Wobee tego zawiadomiono 
Tow. rybackie i inne stowarzy- 
szenia naukowe, do czasu zaś ich 
zejścia cielsko żarłaczą odpowie- 
dnio zabezpieczono, 

Jak przypuszczają, w butli znaj 
duje się sprawozdanie z podróży 
do bieguna ~ północnego, które 
słynny Cook zgubił W beczuł- 
ce może znajdują się listy żegla- 
rzy z rozbitego okretn. 


Aresztowania, 

W Homlu wielką sensacrę wy- 
*wolalo aresztowanie dra Zachari- 
na, współwłaścieiela . przytułku 
położniczego. Oprócz niego are- 
sztowano cztery akuszerki z tego 
samego przytułku, oraz syna je- 
dnej z nich. 

Przyczyną tego byla śmierć 27 
letniej nauczycielki Umanowskiej 
niezamężnej córki miejscowego 
dynkoną cerkiewnego. Umanow- 
ska zmarła w przytułku wskntek 
operacyi sztucznego poronienia, 
co zostało stwierdzone przez sek- 
eyẹ sadowo-lekarską. Nastepnie 
dokonano szczegółowej rewizyi w 

przytnłku, zakończonej odnale- 
zieniem licznych danych. stwier- 
dzających prowadzenie zbrodni- 
czej praktyki, Przesłuchano ró- 
wnież i drugiego współwiaścicie- 
la przytułku dra Chaiłeca. 
Polskość przestępstwem, 

Wobec napływających do kura- 
tora okregu szkolnego wileńskie- 
go skarg o mylne określenie” ję- 
zyka i narodowości podczas spisu 
szkół ludowych, kurator zakomu- 
nikował ministerstwu oświaty, co 
nastepuje : Nanczycie) szkoły Wer 
niańskiej zawiadomił dyrektora 
szkół ludowych, że przy spisie je- 
dni uczniowie poduli jako język 
domowy polski, drudzy białoru- 
ski. Rodzice sądząc, iż mówia. 
cych po białorusku przyłączy się 
do prawosławnych. w — liezbie 
przeszło 30 osóh przybyli do szko- 
ły i zażądali od nanczywiela. aby 
zmienił w kwestyonaryuszach ję- 
zyk białoruski na polski. W re- 
zultacie włościanie gminy Wernia- 
uy podali skargę na nauczyciela, 
jakoby świadomie uezniów ` Pola- 
ków wpisywał jako Białorusinów. 
Do tego doniesienia dołączono ko- 
munikat gubernatora wileńskiego 
polecajaey naczelnikom ziemskim 
pórciagnać do odpowiedzialności 


„działalność zarządu “Sokoła” 
Mińsku byla niezgodna z ustawą. 


O napad Bezdański. 


Z Wilna donoszą nam: 
Wiadomość, jakoby sprawa o na- 
pad w Bezdanach została umorzo- 
na. jest wynikiem nieporozumie- 
nia. Odrzucono tylko wnioski 
prokuratoryi wileńskiej, domaga- 
jacej się powtórnego sądzenia 0- 
skarżonych zu należenie do par- 
tyi rewolucyjnej z paragrafu 102, 
za co sąd warszawski skazał na 
4 lata katorgi obywatela austry- 
ackiego Czesława Zakrzewskiego 
i Kozakiewiczównę a Świrskiego 
na zesłanie, Obecnie wyroki za 
te same przestępstwa sa znacznie 
cieższe 12 lat; wobec czego pro- 
kuratorya wileńska usiłowała 
wznowić jeszeze raz oskarżenie 
o należenie do partyi. aby uzy- 
skać surowszy, niż w Warszawie 
wyrok, na skutek jednak starań 
obrony. nastąpiła — na podsta- 
wie zasady, że dwa razy za tę sa- 
mą rzecz nie można skazywać — 
ddecyvzya umorzenia tego powtór- 
nego oskarżenia o należenie do 
partyi rewolueyjnej, lecz bymaj- 
mniej nie oskarżenie o zbrojny 
napad na pociag w  Bezdanach, 
który pozostaje w całej mocy i 
rozprawa odbędzie się 29 kwiet- 
nia br. przed sądem wojennym w 
Wilnie, dokąd już przewiezieni 
zostali Świrski, Kozakiewiczówna 
i Zakrzewski. 

Jak wiadonio, obywatel Austry- 
acki Czesław Zakrzewski udowa- 
dnia świadkami i dokumentami 
swoje alibi; na podstawie tych 
dokumentów, nastąpiła interwen- 
eya spraw zagranicznych, na skut- 
tek której zapadły już wyrok 
śmierci skasowano i - połecono 
sprawę sadzić ponownie” 


Deportacya kapłana. 
Ks. Iarasinowiczowi wskaza- 
no jako miejsce pobytu  Onegę, 
miasto powiatowe gub. archan- 
kielskiej, Onega liczy mieszkań- 
ców około 3 tysiące i leży o 1 
mił od Archangielska. 

Wedle spisu ludności z roku 
159%, w Onedze liczono 22 kato- 
lików, obecnie jest ieħ -podobno 
znacznie więcej, a toz powodu 
skierowania do tego miasta ze- 
słańców połitycznych. 


W obce ręce. 


Korespondent Kur. WiL”? z 
pow. nowogródzkiego pisze © 


przechodzeniu majątków polskich 
w obce ręce: Zamterze, Ilorodziej 
Zarzecze, Usza — w ciągu osta- 
tnich łat kilkunastu zostały sprze- 
dane przez właścicieli — Polaków. 
Obecnie znów p. Bołtuć wyzbywa 
się majątku, jak powiadają w sa- 
siedztwie, nie zmuszony wcale do 
tego okolicznościami. 


Sprawa *''Sokoła'". 
Wydział do spraw”  stowarzy- 
szeń przy rządzie  gubernialnym 
mińskim roztrząsał kwestyę, o iłe 
w 


Stwierdzono poniższe ustępstwa 
od prawa: Zarząd Tow, dopuścił 
do zapisywania w księgach nie- 
których praw w języku polskim. 
tudzież utrzymywał bibliotekę 
dla swveh członków, nie nzyskaw- 
szy na otwarcie jej należytego ze- 
zwolenia władz, co też uznano za 
nieprawne. Atoli wydział uznał, 


(„iż nieprawidłowości powyższe nie 


stanowią jeszcze powodu do zam- 
knięcia Towarzystwa. Zarząd be- 
dzie musiał uzyskać pozwolenie 
na dalsze posiadanie biblioteki. 


Tragiczny wypadek. 


Ziemiaństwo żmudzkie poniosło rabował wiele osób. 


stratę z powodu tragicznego 7go- 
nu śp. Witolda Milwida z Bordź, 
w powiecie telszewskim, uczestni- 
ka wypadków z r. 1563, długolet- 
niego dyrektora towarzystwa 
wzajemnego kredytu w Szawlach. 
Śp. Milwid. bawiąe w matku 
Matkajciach u syna Czesława, b. 
posła kowieńskiego do 1 Dumny, 
zwiedzał rasową oborę. ‘Gdy zbli- 
żywi się do dwuletniego byka, ten 
zerwawszy łańcuch, z cala siła u- 
derzył rogami w pierś starca, któ- 
ry wskutek złamania kilku żeber 
i zapalenia płue w parę dni po 
wypadku zmarł w domu syna. P. 
Czesław Milwid, śpieszący z po- 
mocą ojen, odniósł względnie nie- 
znaczne obrażenie ciała, 


Stowarzyszenia litewskie. 

Minister spraw wewnętrznych 
przed paru dniami zatwierdził u- 
stawy sześciu Towarzystw litew- 
skich i jednego polskiego w Kow- 
nie, zamkniętych przez senat w 
końen lutego rh. ponieważ ustawy 
ich byly zatwierdzone przez urząd 
gnbernialny . oświatowego 
"Saule", trzeźwości — *'Blaivv- 
be”, wydawniczego — *'S-y0"' 
Kazimierza”. slug Litwinek 
""S-tej Zyty”) organistów — ' Vur- 
goninku Draugija” robotuiczego 
litewskiego — *"S-go Józefa" i 
robotniczego polskiego — “S-go 


włośeian na mocy ustawy karnej. Józefa”, 
1 


Wystawy wiejskie. 


t. p., skompłetowane i ugrupowa- 
ne w ten sposób, ażeby stanowiły 
odzwierciadlenie ohecnego stanu 
gospodarstwa  włościańskiego i 
wykazywały niezhędne w nienf u- 
lepszenie. 


W ciagu ubiegłej jesieni kijow- 
ski zarząd wiejski urządził 6 wy- 
staw włościańskich, które cieszy- 
ły sie ogromnem powodzeniem! 
wśród miejscowej ludności. W 
roku bieżącym postanowiono t- 
rządzić także wystawy po jednej 
w powiecie w czasie od dnia 20 
sierpnia do I5-go października po 
wsiach handlowych w czasie jar- 
marków i targów, Wystawy trwac 
beda po trzy dni. 


Zdziczenie obyczajów. 

W Łucku. w pracowni pomni- 
ków Ludwika Jarosińskiego, poło- 
żonej przy glównej ulicy, Żelaz- 
nymi drązami zniszczono i poroz- 
,bijano w drobne kawałki 16 ar- 
tystycznie rzeżbionych pomników 
przeważnie z szydłowieckiego ka- 
imienia, Pan J. którego pomniki 
zalecaly się pięknem  wykończe- 
niem, hyi solą w oku współzawod- 
nikom, lepiaeym różne figury z 
gipsu i cenientu. 


Również postanowiono urządzić 
ruchome muzeum rolnicze, które 
będzie objeżdżało wsie w dni jar-| 
marków i większych targów. Mu- 
zeum hedzie zawierało zbiory, mo- 
dele, okazy, tablice, fotografie i 


Ziemie Polskie pod Austryakiem. 


na roboty do Prus z Królestwa 
Polskiego, z Galicyvi i z Bukowi- 
ny. Od dnia 14 zm. przejechało 
na roboty 69,600 ludzi. Ruch ro- 
botniczy będzie trwał  jeszezą 
przez trzy tygodnie, gdyż sezon 
właściwy robót w Prusach zaczy- 
na sie w całej pełni w polowie 


Straszne pożary wsi. 
Onegdaj około godziny 
wybuchł z niewiadomej przyczy- 
ny pożar we wsi Dublany, odda- 
lonej o kilkanaście kilometrów od 
Npłonęło tam doszczę- 


3 pp. 


Sambora, 
tnie około 400  zagrod włościań- 
skich. Wiecej niż połowa tej wiel. 
kiej wsi została zamieniona w ku- kwietnia, > 
py zgliszcz, > LASRO 


Dublany nie posiadają straży | Z Krakowa 


pożarnej. Dopiero około godz. +, 
pp. zaalarmowano z wieży straż 
Restauracya Wawelu. 
W tych dniach podjęto wymia 


pożarną miejską w Samborze. O 
nę spróchniałych wiązań dachu 


nratowaniu plonacych słomóstaw 
od strony północnej na konstruk 
jeyę żelazna. Przy zdejmowaniu 
dachówki robotniey pracują bar- 
dzo ostrożnie, gdyż — dachówka 
zupelnie dobra, będzie użyta na 
pokrycie nowej. Jak wiadomo, 
konstrukcvę: żelazna dachów zia- 
prowadzono już zeszłego roku na 
zachodniem skrzydle gmachu. W 
dziedzińcu Wawelu prowadzone 
sa dalsze roboty około restaura- 
eyi krużganków i przywrócenia 
ich do pierwotnego stanu.  Kruż- 
ganki odrestaurowano już od po- 
łudniowej strony. zachodniej i w 
połowie strony północnej; obze- 
nie roboty objęły drugą 
strony północnej i dwie trzecie 
wschodniej. *Krużgłnki opasa? 
ne sa gęstą siecią rusztowań, a 
kamieniarze ohrabiają potrzemy 
materyał w obu dziedzińcach zam- 
kowych. 


nie było mowy, bo pożar rozsze- 
rzył się z błyskawiczną szybko- 
seia. 

Straty wynoszą przeszło pół mi- 
liona koron. 

Tego samego dnia około godzi- 
ny dziesiątej w nocy wybuchł po- 
żar we wsi Uherce o kilka kilome- 
trów od Sambora. Krwawa luna 
zapłoneła nad całym Samborem. 

Pożar objał w jednej chwili kii 
kanaście domóstw i otoczył je mo- 
rzem płomieni, 

W chwili przyjazdu straży 14 
domóstw i około 20 budynków le- 
zało w gruzach.  Niebezpieczeń- 
stwo dla dalszych domóstw było 
groźne, bo wieś także jest gęsto 
zadbndowana. Rozpoczęto lokali- 
zowanie pożaru wśród niezmiernie 
ciężkich warunków, bo na miejscu 
nie było żadnych przyborów, ani 
wody, a lndność miejscowa nie 
chciała jej dostarczać, 

Dzięki jednak energicznej pra- 
cy zlokalizowano pożar i oculono rażają nadzieję, że wojsko ostate- 
ckoło 12 domóstw. 

| 
I 
| 


pi z Wawelu, 
Na Saksy. 


Do Prus na.rohoty. przejechało 
w ciągu ostatniej doby 7.170 osób 


Spłonęło doszczętnie 14 
móstw spalił sie, o ile na razie 
„stwierdzono, 1 koń, drugi strasz- 
nie się opali: Ofiar w ludziach 
niema, 

Sensacyjne aresztowanie. 

Aresztowano tu dzierżaweć mi- 
jatku Płaszów pod Krakowem, u- 
zywajacego nazwiska Czes awa 
Giaszyńskiego. Policya stwierdzi- 
ła, że nazywa się on Antoni Zgór- 
ski, jest zbiegiem z Królestwa P. 
W Warszawie popełnił liczne na! 
użycia, i tam. jakkolwiek był żu- 
naty, ubiegał się o ręke zamoż- 
nej panny, Której potem skradł 
paszport i na jego podstawie uzy- 
skał cesyę hipoteezną sumy 18,000 
rubli. Cesvę sprzedał, a za uzy- 
skane pieniadze wyjechal na Ri- 
wiere. Z Riwierv przybył do Kra- 
kowa i tu od śp. Karola Czceza 
wzial w dzierżawę majątek Pla- 
szów, obejmujący okolo 500 mar- 
gów. P. Karolowi Czeczowi zło- 
żył tytułem ubezpieczenia kwit 
kaucyjny na 20,000 kor. Pokaza- 
ło się obecnie, że podpisy na kwi. 
cie były fałszywe.  Dzierżawca” 
za znaczną kwotę przechodzącą 
niewiadomo z jakiego Źródła. ku- 
pił doskonały inwentarz i zaopa- 
trzył oborę w doborowe byd!o. 

Aresztowany przeczy} poczat- 
kowo, jakoby był Zgórskim, po 
szukiwanym przez władze w Kró- 
lestwie  Polskiem. Odprawiony 
do aresztów policyjnych. przyznał 
się tam po dłuższem badaniu do 
tego, Że jest Zgórskim i że popel- 
nił zarzucone mu czyny. 

Obeenie polieva przeprowadza 
korespontencye z władzami ro- 
syjskiemi. a po ustaleniu czynów 
oraz stwierdzenia tożsamości Z. 
bedzie prawdopodobnie odsta- 
wiony do Królestwa Polskiego, 


Bogaty śpiewak. 

P, Didur, znany: śpiewak ope- 
rowy nabył dobra Kozina w pow. 
stanisławowskim od p. B. Nie- 
dzielskiego za 450000) koron. Ar- 
tasta przebywa obecnie w Nowym 
Yorku. 

Schwytanie bandyty. | 

koło Trzebini schwytano ban- | 
dyte z Królestwa Polskiego, Dyje, 
Po wymianie  korespondeneyi z 
władzami rosyjskiemi okazało się, 
że Dyja uciekł z wiezienia z Cze- 
'stochowy. skad miał być nieba- 
wem wyslany na 15 lat ciężkich 
robót na Sybir. Dyja dokonał 
wielu rabunków w okolicach Cze- 
stochowy. Od kilku lat czynił 
zbrojne wyprawy nocne na pod- 
różnych. w których poranił i ob- 
Ścigany, za- 
bił z rewolweru strażnika rosyj- 
skiego. Sad wojenny warszawski 
skazał Dyję na śmierć, leez na- 
stopnie kare Śmierej zamieniono 
mu na 15 lat ciężkieh robót i d>- 
portacyę na Sybir. Po ucieczce z 
więzienia Dvja miał dokonać mor 
derstwa i nowych rabunków, aż 
wreszcie uciekając przed  pośei- 
giem, zbiegł do Gałicyi. Władze 
rosyjskie zażądały wydania Dyi. 


Zajście czesko-polskie, 

W Orłowie na Śląsku austrva- 
ekim odbywało się zgromadzenie 
Polaków, celem wyrażenia prote- 
stu przeciwko gwałtom czeskim 
popełnionym przy ostatnim spisie 
ludności. Przed domem zgroma- 
dzenia wiecowego, w którem neze- 
stniezylo 2 tys, Polaków, zorgani- 
zowano demonstracyę pare tysię- 
cy Czechów. Przyszło do starć 
poważnych. podezas których kil- 
ka osób odniosło rany. 

O zabójstwo Rybaka, 

Wobec zgłoszenia przez proku- 
ratora nieważności wyroku, sad 
aż do rozstrzygnięcia tej nieważ- 
ności, postanowił zatrzymać w 
więzieniu stanisława Trud r rs - 
skiego, nniewinnionego w sprawie 
o zabójstwo Rybaka werdyktera 
ławy przysięgłej. 


Germanizacya Zagłębia krakow- 
skiego. 

W Nowej Reformie czytamy: 

Na terenie Zagłelńa prowadzi 
wiercenia miedzy iunemi niemiec- 
kie przedsiębiorstwo wiertnicze 
Oesterreichische Tiefhbohrzese!ls. 
chaft”, stanowiące / austryacką 
galaź pruskiej spółki z Erkelenz 
pod Kolonia. Przedsiębiorstwo 
to zatrudnia tak zwanych bormi- 
strzów, władajacych tylko  języ- 
kiem niemieckim, i wniosło zaża- 
lenie przeciwko poleceniu władz 


Wychodżtwo do Prus. 
W dniu 283 zm. przejechało 
przez Kraków 6,600 wychodźców 


(Dokończenie na stronie 11-ej). 


półowę! 


W kołach. iunteresowanych wy-| 


cznie w maju roku bieżącego usta-| 


PREMIE... 


czyli podarunki dla naprzóć 
płatnych abonentów  ''Gaze- 
ty Polskiej w Chicago.” 


Ponieważ wielu abonentów zapisuje | 


gazetę na kwartał lub pół roku, co u- Z czasów wojen husyckich. Powiastka z 


trudnia bardzo prowadzenie książek i 
naraża nas na znaczne koszta, postano- 
wiliśmy dać każdemu abonentowi, któ- 
ry opłaci z góry '' Gazetę Polską'” za 
cały rok, premię, czyli podarunek war-| 
tości jednego dolara w książkach znaj-| 
dujących się w naszej księgarni, ..tak 
powieściowych, jak i historycznych, ja- 
koteż do nabożeństwa, za zapłatą 10c 
na przesyłkę tejże premii. Jeżeli na 
premię są wybierane roczniki Tygodni- 
ka, to trzeba dołączyć 40c na przesył- 
kę. 

''Gazeta Polska'' na cały rok kosz- 
tuje $2.00, na pół roku $1.25, a na czte-| 
ry miesiące $1.00, na kwartał 75c. ...| 

"Gazeta Polska'' do Europy kosztu- | 
je 83.00 bez premii, a do Kanady kosz- | 
tuje $3.00 z premią. .. 

Jeżeli książka wybrana na premię 
kosztuje więcej jak dolara, to abonent | 
dopłaca tyle, ile książka ponad dolara 
kosztuje i przysyła tę sumę razem z 
abonamentem. Np. Kto sobie wybierze 
powieść Hrabia Monte-Christo, która. 
kosztuje $2.00, to odciąga sobie dola-. 
ra, jako premię, a dolara przysyła ra- | 
zem z prenumeratą i dołącza 10c na 
przesyłkę premii. Prawo do powyższej 
premii mają tak samo nowi, jak i sta- 
rzy abonenci '*Gazety Polskiej.'" i 

Na zmianę adresu należy przysłać | 
10c w znaczkach pocztowych. 

Katalogi książek i obrazów wysyła- | 
my każdemu na żądanie, bezpłatnie. | 


NOWE KSIĄZKI. 


Z drukarni *'Gazety Polskiej” wy- 
szły z pod prasy nowe książki, które | 
sprzedaje się põ następujących cenach: 
Bajarz Polski. Zawiera Baśnie, Powie: 

ści i Podania Ludowe; spis rzeczy. 

jak w książec. Cena w słabej opra 

WIÓ abse a Ba óle 

W mocnej oprawie ze zloconym ty- 

tułem*, a T E Ranch 56 
Bosy Pan. Powiastka bardzo zajmują- 

ca. Zawiera: I Salusia; II Plotkarka; 

II Bosy gość; IV Masz tobie zemsłę! | 

ry Dydaka; VI Masz tobie zemstę! | 

VII Przygoda Dworzeckiego. 5e | 
Dziesięć dni na tratwie. Opowiadanie z | 

czeskiego przełożył Fdward Trojan. | 

Bardzo zajmująca czytanka dla mło- 

dzieży z obrazkami. Cera .. .. . 10e] 
Historya Bedera książęcia perskiego i | 

Dźżohary królewnej Samandalu. Opo- | 

wiadani, Szeherazady. Z tysiąe Nocy | 

i Jedna. Cena .. ..30€ 
Los Sieroty czyli powieść wystawiają 

ca zgrozę nieludzkości, erogość zawi- 

ści i dotkliwość nędzy; Skuteczność í 

wiary i enót; wzorowość miłosierdzia | 

i szczodrobliwość Opatrzności. Napi- 


sał ks. A. Pokojski. Przepiękna ta |. 


powieść jest bardzo zajmującą. 20e 
Na Bezrybiu i Rak Ryba. Komedya w 
jednym akcie, przez Karola Wacht 
la. Komedya ta jest hardzo łatwą, w 
której bierze udział 7 osób. Rekwizy- 
ta do tej komedyi są zwyczajne i za 
atosować można do wszystkich scen. 
Cena .. .. 50e 


Spóźnione Zaloty. Fraszka sceniczna w 
jednej odsłonie ze śpiewem i tańca- 
mi. Jest to sztuka doskonale bawią: | 
ca i zawszo chętnie widzianą. Nadto) 
jest bardzo łatwą do odegrania, wy 
stęnują w niej dwie tylko osoby, a 
mianowicie pan Jacenty i panna Ku 


negunda. Cena .. .. .. ..50€ | 
I 


Wojna Szwedzko-Polska czyli oawobo- 


Edward Trojan. Bardzo zajmująca 
czytanka dla młodzieży; z obrazkiem 
Zawiera: I Smutna wiadomość; II. 
Przerwany zamach; III Spotkanie w 
lesie; IV Zemsta. Cena .. .. .. lie 
Adresować: 


dzenie Kościana. Dramat historyczny 
ze śpiewami w czterech aktach. Na- 
pisał A. Jaxa. Dramat ten jest spe- 
cyalnie zastosowany na siły amator- 
skie. Bierze w nim udział 12 osób. 
(GL Ea da Aa Ba „.50e 


W. DYNIEWICZ, PUBLISHING CO. 


dawnych dziejów czeskich, przerobił 1163 Milwaukee Ave. Chicago, III. 


Aby wprowadzić w użycie nowe prawdziwe o 23 kamieniach Ze- 
garki kolejowe. 


Czysta złote, pozłacane i inne zegurk zamierzamy eprzę- 
dawać pierwsze Iu0U0 o 23 kamieniach zegarki “ACCURA TUS” 
Opem facet,lko 85.55, Te doskonałe zegarkiokoperiach złóco- 
nych bardzo pięknie grawirowanych, z uduskonalunym regula- 
torem i wszelkiemi udogodnieniami. Zegarki te są nader 
akuratnie idące. Są one rozmiarów dla Męzczyzn i Kobiet. 

a Zegarki te nietylko są 

Gwarancya 20-letnia. 49%! ror adna 
lecz nadto nader piękne i dumni jesteśmy z takiego wyrobu 
1 śmiało z dumą możecie je pukazać swoim przyjaciołom. Jeśli 
pragniesz rzeczewióścia kupić sobie zagarek dobry, tanie to ku- 
puj ten, Kartka pocztowa I cent eprowadzi ci ten zegarek do 
domu, brá mógł go oglądać £ wypróbować, Jeśli epodoba cl 
aię zegarek to po zapłaceniu $55 l opłaty przesylki zegarek 
staje aia twoją własnością w przeciwnym razie nie bierzesz 
na siebie odpowiedzialności i zegarek wraca do naa — na 


pasz s ’ +. Do Wasd 
Kosza Ryzyko jest po naszej stronie. gy snur 
ka dodajemy zupełnie darino pozłacany łańcuszek. 


*o 


EXCELSIOR WATCH CO Dept. 519, Chi ago. HI. U. S$. A 


FABRYKA PAPIEROSOW ICYGAR. 


FABRYKA CYGAR I PAPIEROSOW oraz skład wszelkich tytoni 
tak miejscowych jako i starokrajskich, to jest: Tureekich; Rosyjskiehk i 
Austryackich, jakoteż Tabaka do zażywania, oraz wszystkie przybory de 
palenia jak: Fujki wszelkiego rodzaju; Cygarniczki; Tabakierki; Port- 
fele — i wszelkie galanterye. 

Zakład mój istniejący już od lat 12 — przy ulicy Milwaukee zo- 
stał przeniesiony na Taylor str. pod Nr. 1215. Adresujcie: H. MAGES, 
1215 W. Taylor St. CHICAGO, ILL. x 


p 


l A. Trackt, 


= = NADZWYCZAJ PIĘKNY 


ZEGAREK 


z Amerykańskim werkiem na 7 ka- 
mieni, utrzymujący dobry czas, kry- 
ty kopertami z metalu Silveroid. 
który tak wygląda. jak srebrny. i 
nigdy nie zaczernicje; będziemy 
sprzedawać po 

$1.25 

Sprzedaż tych zegarków po tej ce- 
nie jest tylko ograniczona na 14 
dni. Więc nie ociągajcie się, tylko 
zaraz przyślijcie nam 50e w Ze zna- 
czkach pocztowych, a my wam wy- 
ślemy na Express, gdzie resztę zapła- 
cicie agentowi. 

Kto nam przyśle wszystkie pienią- 
dze naprzód, temu dodamy piękny 
łańcuszek w podarunku. 

Adresujcie: 


NALEPINSKI MDSE CO. 


2707 N. Kimball ave. 
CHICAGO, ILL. 


= = e ĖŮ/ 


IMPORTERZY I FABRYKANCI 


FABRYKA TA SPRZEDAJE 


TYTONIU, CYGAR. PAPIEROSOW 
I TABAKI DO ZAŻYWANIA. 


PO ZNIZONYCH CENACH. 


Turecki tytoń. funt po $1.50: $1.75; 82, Bibułki za tuzin paczek Ile, 2% 35et 
48.12 an a. $9.00; $4.0U i £5.00. : e e $ u 
Tytoń rosyjski, funt po 50€,; GOrt,; 75e Cygarniczki gruszkowe, jablonkowe i ~ 
ATYRE C T TS aue rzechowe pu s. VAR . de. Be. d 
Tytoń do fajki "Cigara elipping'* funt Fajki różne od .. .. Ioe do $5 
Bo. 4 . « «- 30c Cygary za pudelko z 50 sztukami po 
Noswjski tytoń da fajki fnnt po .. ..40c $1.0u; $1.20; 31.40; $1.60; $1.5 


"Tabaka do zażywania fant po ¿0e £ dóc, 
Papierosy z tureckiego tytoniu sto po 
E. WRZESM TTA Auer. 736 i 31.00, 
Maszynka do papierosów sztuka po lnct. 
vlsy do panieroasów seika po îe, 1óc, i 

e. o WALT Of . 15ct, 


Nate cygarki "za sto sztuk pa 55e 

„. Bo i $1.75 
Tabakierki i tytanierki ud lOctr. do 8%00 
Herbata rosyjska K. S. Popowa a: ho 


ave. Chicago, HI 


1123 Milwaukee 


$5.00 ALBUM JUBILEUSZOWY ZA $2.50 


. 


- 


| GRUNWALD 


e O e 


1410-1910. 


Księgarnia ‘“‘Gazety Polskiej nabyła resztę zapasu tego dro- 
gocennego i pamiętnego dzieła po bardzo niskiej cenie i jest 
w możności (o ile zapas starczy) dostarczyć swym abonen- 
tom dzieło to, które sprzedawane po $5.00 bez przesyłki, po 


$2.50 ZZ 2.20 


Album ten wydany był wielkim kosztem w Poznaniu. Opra- 


wa jest przepiękna w angielskie grube płótno. 
wytłaczany w złocie 


Tytulik jest 


z pięknym kolorowym obrazkiem 


przedstawiającym Bitwę Grunwaldzką w pośrodku. Rozmiar 


albumu 75x115 cali i przeszło cal grubości. 


Album zawiera: 


344 stron, 261 rycin czarnych, 11 rycin kolorowych,, 18 rozdziałów, 


1 kolorową mapę. 


3 


Każda rodzina polska powinna nabyć sobie ten Album, 
który stanowić może ozdobę w każdym domu. 
mamy tylko niewielką ilość, a że nabyliśmy resztę zapasu, 
radzimy naszym czytelnikom nie zwlekać, ale zaraz przysłać i 
pieniądze. Pieniądze najlepiej przysłać przez "Money Order” 
lub w liście registrowanym pod adresem: 


Ponieważ 


W. DYNIEWICZ PUB. CO., 


1163 Milwaukee Ave., 


$5.00 ALBUM JUBILEUSZOWY 


CHICAGO, ILL. | 


ZA $2.50 


$ 
- Twa 


Ce m 


asa 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 
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Postarzał się Bryan. 

Na obrazku widzimy go stojacego obok W, Wilsona, gubernatora Stanu. New Jersey.. Po- 
trójnie pobity kandydat na prezydenta, podobno nie będzie już wroku 1912 próbował szezęśeia, a 
wyreczy go właśnie Wilson. 


górniczych, które żądają od dozor- 
ców znajomości języka krajowe- 
go, używanego przez robotników. 
Zarzadzenie to obowiązuje wszy- 
stkie kopalnie w Zagłębiu i uza- 
saduione jest w zupełności ciąg- 
łyvm kontraktem dozorey z robot- 
nikami, pracującymi wśród wa- 
runków bardzo odpowiedzialnych 
i niebezpiecznych. Otóż rekurs 
wymienionej spółki doczekać się 
miał nader  charakterystycznego 
załatwienia przez wiedeńską wła- 
dzę centralną. Pozwolono miano- 
wicie na zatrudnienie niemieckich 
dozoreów,  polecono  natomiasl 
przedsiębiorstwu, ażeby postarało 
się o robotników, władajacych 
językiem niemieckim! W 
tyce równa się tukie zarządzenie 
inwazyi obcych sił robotniezych, 
gdyż nie trudno dzisiaj o robot- 
nika niemieckiego, dla dobrze pła- 
tnej pracy w górnictwie. 


Zapowiedź nowych zaburzeń w 
Krakowie. 


"(Gazeta Warszawska” pisze: 

Od osób dobrze znających sto- 
sunki wśród młodzieży krakow- 
skiej otrzymaliśmy już przed kil- 
koma dniami intormacye, że zabu. 
rzenia na uniwersytecie krakow- 
skim niebawem się powtórzą. Mó- 
wiono nam, że kierownicy mlo- 
dzieży postępowej pragnęli pozor- 
nie wykazać jak największe dąże- 
nie do ustępstw, by później z tem 
większa gwałtownością wystąpić, 
powołując się na to, że zrobili ze 
swej strony eo mogli, lecz wobec 
zachowania się senatu dalszych u- 
stepstw już czynić nie mogą. 

Informacye te, jak się okazuje, 
były dobre, pisma krakowskie: hbo- 
wiem donoszą, że w piatek ubie- 
wiy odbylo się posiedzenie ** komi- 
tetn strajkowego młodzieży po- 
stępowej uniwersytetu Jazielloń- 
skiego”. 

Komitet ten powziął 
następujące : 

1. Zaniechać dotychezasowej 
taktyki i dążności pokojowego 
załatwienia sprawy i z sebatem 
nadal się nie porozumiewać, 0- 
raz zająć stanowisko wyczekn- 
jące; 2. Wezwać młodzież do 


uchwały 


nieskładania oświadczeń mezgo- | 


dnych z rzeczywistością, choć- 
by nawet pod groźbą 
czesnego i stypendyów, wresz- 
cie zwrócić się z apelem do spo- 
łeczeństwa © pomoce dla tych 
wszystkieh studentów, _ którzy 
nie są w stanie zapłacił do 5 
bm. czesnego. W najbliższych 
dniach ma się ukazać osłezwa w 
tej sprawie. ponadto zostanie 
zwołany wielki wiec akademi- 
eki i obywatelski. 
Rezolueye te dowodzą, że jesteń- 
my w przededniu nowych zabu- 


(Dokończenie ze strony 10-ej). | 


prak- ; 


utraty | 


rzeń na uniwersytecie krakow- 
skim. 


Wandalizm w 
Rapperswilu. 


Pisalihmy już o  skandalicznej 
gospodarce w Mnzeum polskiem 
w Rapperswilu, ujawnionej w bro. 
szurze p. Stanisława Szpotańskie- 
go, a stwierdzonej przez pp. Ze- 
romskiego i Kopere. 

Onegdaj, jak nam donoszą, 
miał w Krakowie p. Szpotański 
'odezyt, w którym, oprócz zazna- 
czonych w broszurze. 
szereg zarzutów nowych, wprost 
| zastraszających. 

P. de Rosenwerth-Rużycki, obe- 
"ceny kustosz rapperswylski — mó- 
wił Szpotański — był dawniej w 
Monachium handlarzem starożyt- 
ności. Objąwszy posadę kustosza 
w Rapperswylu, zasypywał dlugi 
czas instytucyę powyższą falsyfi- 
katami, a czynił to nawet — w 
dobrej wierze, **dla podniesienia 
„muzenn””, jak mówił, Falsyfika- 
lty te podrabiał sam Rużycki, I 
itak np. gościom zwiedzającym 
muzeum, pokazywał miniature 
Anny Jagiellonki, tymczasem wy- 
,kryto, że to falsyfikat. podrobio- 
nv z podobizny jakiejś kuzynki 
p. Rużyckiego. Takich talsyfika- 


zeum wobee zagranicznych znaw- 
tów jest tam mnóstwo. Nadto 
obeeny kustosz dla swoich prepa- 
ratów niszezył stare rzeczy war- 
tościowe, na których się zgoła nie 
rozumie. 

Niszczenie i fałszowanie zbiorów 

oto ciężkie zarzuty, jakie pre- 
legent podniósł przeciwko p. Ru- 
życkiemu, i obeenemn zarządowi 


bliotekarza p. Kłyszewski, który 
przez 11 lat tam pracował. po- 
rządkował i chronił zabytki przed 
wandalizmem. Obecnie i muzeum 
i biblioteka oddane sa na łaskę i 


Wiec też prelegent 
członków Rady muzealnej pp. po- 
isla Bojki, Tarnowskiego, Rawitye 
(iawrońskiego i innych, by dali 
odpowiedź na powy 


„e zarzuty 
ji postarali się o sensacyę stosun- 
ków przez umieszczenie tam lu- 
dzi fachowych, odpowiedziałnych. 
którymby można powierzyć losy 
„MNUZENMI, mającego cel: reprezen- 
|tować Polskę przed zagranicą. 


Pomnik Mickiewicza w 
Paryżu. 


Donosiliśmy jnż o tem, że w Ga- 
leyi żawiązm się komitet krajowy 
„który zamierza się zająć sprawa 


podniósł | 


| 


tów kompromitujących tyłko mu-| 


muzeum z posady pomocnika bi-| 


Komitet ten wydał odezwę, w 
której, miedzy innemi, powiada, 
že komitet franeuski budowy pom- 


nika “zwrócił sie pod adresem | 


Rady narodowej i do nas Połaków 
rozumiejąc słusznie, iż takie po- 
twierdzenie braterstwa tem wię- 
ksza uzyska wartość, Jeżeli znak 
jego widomy nie będzie darem je- 
dnej tylko strony, leez wspólne- 
mi powstanie siłami. Donioslo- 
šei faktu, że w Paryżu. w tem do- 
tad jeszcze najżywszem środowi- 
sku umysłowego życia  luropy. 
wzźniesie sie posag  Mickiewieza, 
doniosłości faktu, zacieśnia jącego 
w ten sposób węzły pomiedzy wol- 
ną Francyą a Polską, szczegółowo 
uzasadniać nie potrzeba, Wszy- 
sey to czujemy, że w naszem po- 
lożenia dzisiejszem, w położeniu 
narodu pozbawionego sumodziel- 
ności politycznej, wszelki objaw 
syvmpatyi społeczeństw innych, do 
niedawna jeszcze o losie naszym 
odpowiednio powiadomionych, o- 
trzymuje cechę dokumentu, pu- 
blieznie stwierdzającego naszą: 
żywotność. 

Wiemy — głosi dalej odezwa — 
że najtypowszym, najbardziej pol- 
skim, a zarazem najwspanialszym 
wyobrazicielem tej wieczystej po- 
tęgi duchownej naszego narodu 
był Adam Miekiewicz: po za na- 
mi jednak, dzięki niedostępności 
uuszego jezyka, wynikającej z 
naszych warunków żywiowych, 
nie wszystkim to jest wiadomo. 
To też posąg jego w Paryżu bę- 
dzie dla niejednego z eudzoziem- 
ców naturalnym bodźcem do za- 
poznania się z t} potega, do prze- 
jęcia sie nią, do szerzenia wiado- 
mości o niej wśród tych, którzy 
z tych lub owych przyczyn zanic- 
chahi zaprzyjaźnić się z nią głe- 
biej i tem samem dopatrzeć się 


lw niej równoznacznego z innymi 


nielaske samego p. Rużyckiego. | 
apelowal do| 


(chodnie': dr. Zdzisław 


pierwiastku  eywilizacyjnego, 
Pod odezwą podpisany jest ks- 


mitet, składający się z osób na-| 


stępujących : 

Prof. dr. Oswald Balzer; ks. 
biskup dr. Władysław Bandurski; 
ks. arcybiskup metropolita lwow- 
ski. Józef Bilczewski; Jakób Boj- 
ko, poseł do Rady państwa; dr. 
lgnacy Dembowski, wice prezy- 
dent Rady szkolnej krajowej; 
prof. dr. L, Finkel; prof. dr. ks. 
Gabryl |Kraków, minister dr. St. 
Giłąbiński |Wiedeń'; prof. dr. Al- 
fred Halban: Tadeusz Jackowski 
Wronczyn. W, Ks. Poznańskie : 
prof. dr. Wł. Leopold Jaworski 
Kraków; dr. Adam Karwowski 
Poznań ; prof, dr. A. A, Kryński. 
dr. Feodor Kubacki Pleszew W. 
Ks. Poznańskiej ; Karol hr. Lane- 
koroński „Wiedeń: dr. 
Łaszewski Grudządz, Prusy Za- 
Próchni- 
eki; Mbin Rayski, posel na Sejm 


Stefan | 


daktor (Poznań: prof. dr. Stani- 
sław” Tołłoczko ; Zdzisław hr. Tar- 
nowski: ks. dr. A.  Wolszlegier. 
poseł do parlamentu herlińskiego 
Pieniążkowe, Prusy Zachodnie : 
prof, dr, Maryan  Zdziechowski 
Kraków. 

Skład ścislejszega komitetu ga- 
licyjskiego podawaliśmy już po- 
przednio. 

Biuro komitetu krajowego, zaj- 
|mującego się sprawą pomnika Mi- 
|ekiewicza w Paryżu, mieści się w 
|sekretaryvacie Rady Narodowej 
[we Lwowie, ul. Karola Ludwika 
|Nr. 1. f 


| . o 

Jeszcze o spisie ludno- 
I p e. . . 

| siw Galicyi. 

Beha ostatniego spisu ludności 
wtiąż jeszeze pokutuja na łamach 
dzienników tutejszych. Jakkol- 
wiek eyfry, dotad ogłoszone, nie 
dają jeszeze obrazu stosunków na- 
|rodowościowych, z dat ogólnych 
jednak można już skonstatować 
|kilka uderzających faktów. Naj- 
bardziej z nich niepokojacem jest 
ito, że w całej Galieyi przyrost 
ludności znacznie się obniża. W 
spisie z r. 1800 stanowił on 10,9 


inie 8,9 proe. Zjawisko to obser- 
| wujemy zarówno we wschodniej 
[jak i w zachodniej cześci kraju. 
Ale w tej ostatniej ubytek jest 
| większy. Niemal wyłaczną przy- 
czynu tego stanu rzeczy jest emi- 
sracya do Ameryki, a zatem Wy- 
chodźtwo przeważnie stałe, nie se- 
,zonowe; ono to w ostatniem dzie- 
sięcioleciu odebrało nam przeszlo 
pół miliona ludzi i wpłynęło — 


Kolonizacya w Poznańskiem. 

Wedlug ostatniego wykazu, ko- 
m asya kolonizac: jna nabyła w Pò- 
znańskiem i Prusiceh zachodnich 
w t. ub, 14,898 hektarów ziemi za 
tu i pół milioni marek. Od Pola- 
ków komisya nabyla 1,466 hekta- 


Zdobyty obszar. 

Polak Reiman kupił dobra ry- 
cerskie Protek na Slasku, obszaru 
2.200 morgów. z rak niemieckich. 
Posener Tageblatt” zaznacza 2 
ubolewaniem, że dobra te od bar- 
dzo dawna znajdowały sie w rę- 
kach niemieckich. 


Biblioteka w Poznaniu. 

Towarzystwo Czytelni  Lndo- 
wych postanowiło otworzyć hi- 
bliotekę publiczną w Poznaniu — 
zarazem czytelnię i wypożyczal- 
nię książek. Dotychczas istnieje 
w Poznaniu wielka niemiecka bi- 
| plioteka cesarza Wilhelma, pod- 
lezas gdy biblioteka Tow. Przyja- 
ciół Nauk i Biblioteka Raczyń- 
ska nie są dostępne dla szerszej 
publiczności. Pierwsza próbę za- 
łożenia biblioteki publicznej w za- 
borze pruskim uczyniono przed 
4 laty w Ostrowie, gdzie ta insty- 
tueya rozwija się znakomicie. 
Nabytki komisyi kolonizacyjnej. 

Komisya kupiła znowu jeden 
majatek w najbardziej zagrożo- 
nym powiecie gnieźnieńskim. od 
żyda lissnera, obejmujący oko- 
ło 400 mórg. 


Walka o ziemię, 

Hrabia Plater, który nabył nie- 
dawno na Śląsku w jAw. kluczbor. 
skim 7 rąk niemieckich dobra Ma- 
pciejów, kupit folwark Lipowo, o- 
|bejmujacy 300 morgów pszennej 

l ziemi, znów od Niemca, w celu za- 
okrąglenia swego majątku. 

Majątek Czacharki w pow. po- 
znańskim wschodnim, obejmują- 


pr. w r. 1900 — 10,8 proe., obee-! 


co jest w tęm najsmutniejsze 
na zmniejszenie procentu ludności 
rzym.-katolickiej, rdzennie pol- 
skiej w Galicyi Zacheplniej. 
Prócz tego rodzaj retloksvi. 
przez konskrypeyę wywołanych. 
na uwagę zasluguje wydobyty ró- 
wnocześnie dzienne 
sZerzący 


na Światło 
ruch 
się pośród żydów. 
kazało sie półtora tyciaca miesz- 
kańców, którzy. jako język ojczy- 
sty. podali żargon. Ponieważ u- 
stawa językowi ta- 
kiemu nie przyznaje prawa oby- 
watelstwa więć urzednicy doko- 


separatystyczny, 
We Lwowie o- 


anstryacka 


nywający spisu. przeciw powyż 
szym deklaraeyvom musieli zapro- 
testować, a na opornych ponakla- 
dać kary. Otóż znalazło się 371 
osób. które kar się nie ulękły i 
trwać postanowiły przy swojem 
oświadczeniu pierwotnem. 

Nie wchodząc w rozpatrywa- 
nie kwestvi z punktu widzenia 
ustaw obowiązujących. zdawało- 
by się, że te ostatnie winny uledz 
zmianie, Faktem jest bowiem, iż 
przepis, nie uznający Żargonu za 
język towarzyski. 
fałszywych wniosków statystycz- 
nych. Wprawdzie przyczynia się 
on do Galicvi 
wschodniej urzędowych Polaków 
i Niemców, ale stwarza jeno pozo- 
ry siły, które nas samych w błąd 
wprowadzają, a w przyszłości wy- 
„wołać mogą nader przykre nie- 
spodzianki. Polski stan posiada- 


prowadzi do 


przysparzania 


nia we wschodniej części kraju o 
tyle tylko bedzie mocny, o ile zdo- 
ła sie go oprzeć na żywiołach ab- 
solutuie pewnych i polskich nie- 
Elementu 
czy i bez żydów. 


wą tpliwie. tego star- 


Ziemie Polskie pod Prusakiem. | 


j 


ey przeszło 750 morgów nabył p.| 


Władysław Kłosiński 
Sehulz, Niemki. 
Dziennikowi Kujawskiemu do- 
noszą. że w Osinach, w pow, mo- 
gileńskim, czterech gospodorzy: n- 
kłada się z komisya kolonizacyj- 
ną o sprzedaż swych posiadłości 
Razem posiadają oni około 700 
morgów. Dotychczas w całej pa- 
rafii niema ani jednego kolonisty. 


od 


.Nowa ustawa dotycząca Pozna- 
nią, 

W pruskiej izbie panów wnie- 
siono ustawę, na mocy której — 
w razie jej przyjęcia bedzie 
wolno na drodze przymusowej wy 
właszczać właścicieli gruntów, da- 
jae im w zamian inne grunta, je- 


żeli okaże się to korzystnem ze 
względów budowlanych. Zdaje 


się. Że I ta nowa ustawa będzie 
| wymierzona przeiwko Polakom. 
Ważny wyrok. 

| Ważny dla towarzystw wyrok 
RW w procesie  wytoczónym 
policyi płeszewskiej przez tamtej- 


pomnika Mickiewicza w Paryżu. |krajowy: dr. Maryan Seyda, re- | sze Kat. Towarzystwo robetników 


pani | 


polskich. Na zebranie Towarzy- 
stwa tego wtaryneła dwukrotnie 
policya, wyłamawszy za drugim 
razem nawet gwałten drzwi i o- 
ba razy wezwała zebranych, wyłą- 
cznie członków do rozejścia się. 
Ponieważ do tego sie nie zastoso- 
Iwano, otrzymali mandaty karne: 
ks. Adamski, ówczesny generalny 
sekretarz Związku. który był na 
pierwszem zebraniu, ks, proboszcz 
Niesiołowski, patron Towarzystwa 
i oprócz tego około 50 członków 
Towarzystwa. Na stawiony 
wniosek o sadowne rozstrzygnięcie 
sprawy, sąd lawniezy w Pleszewie 
kary policyjne zatwierdził, zasą- 
dzając oskarżonych na ich zapla- 
cenie. Wyższa jinstancva, izba 
karna sądu ziemiańskiego w ©- 
strowie, zniosła wyrokiem z dnia 
4 lutego wyrok poprzedni i uwol. 
niła oskarżonych (od kary. Na 
skutek rewizyi założonej © przez 
prokuratorye, toczyły się ponow- 
ne rozprawy przed izbą karną sa- 
du nadziemskiego w Poznaniu. 
Tu zapadł 6 kwietnia r. z. wyrok 
ostateczny, w którym sąd odrzu- 
cił rewizyę prokuratora a oskar- 
Żonych uwolnił od wszelkiej wi- 
ny i kary, nakładając koszta ka- 
sie państwowej, W uzasadnieniu 
wyroku między innemi powiedzia- 
no: **Policya ma obecnie prawo 
wysyłania swych przedstawicieli 
tylko na zebrania publiczne i też 
tylko takie zebrania może rozwią- 
zań. Skoro policyant rozwiąże 
zebranie publiczne, to jest takie. 
na którem mu z urzędu wolno być 
wtenczas oczywiście powinni ze- 
brani się. rozejść, chociażby zresz- 
tą rozwiązanie zebrania nie bylo 
słuszne. Inaczej przecież ma się 
rzecz z zebraniami zamkniętemi, 
Tam wogóle policya niema prawa 
wchodzić, a zatem zasady powyż-. 
szej nie można tutaj zastósować. 
To znaczy: zebranie zamknięte 
wogóle przez policyę nie może być 
rozwiązane. Skoro zaś tak jest, 
wtenczas nie potrzeba  usłuchać 
wezwania do rozejścia się. Oskar- 
Żonych zatem należało uwolnić od. 
winy i kary, a koszta procestt na- 
|łożyć kasie państwowej”. Wyrok 


-| znajduje się w biurze ** Straży”. | 


1 

O wywłaszczeniu 

. 
Organizacyu hakatystyczna pró- 
buje wszystkich dróg i środków 
aby nakłonić rząd do zastosowania 
ustawy wywłaszezajacej, Wśród 
niezliczonych -~ artykułów na ten 
ceł obliczonych, zwraca na siebie 
szczególną uwagę artykuł, nade- 
słany z Poznania do berlińskiego 
* Local Anzeigera", wielkiego bez- 
barwnego pisma brukowego. któ. | 
re jednak utrzymuje bliskie sto- 
sunki z kołami urzędniczemi i jest | 
ezytywane na dworze królewskim. 
Autor wyraża przekonanie, że bez 
zastosowania ustawy wywłaszcza: | 


jacej, cała akeya RAB 


w dzielnicach wschodnich upadnie, 


z powodu braku ziemi, a następ 
stwem tego będzie ruina tysięcy 
rzemieślników i przemysiowców 
n.emieckich. Dalej zaś pisze: 
"Naczelny prezes p. Wallow 
człowiek e szczerych przekonań, 
który swych zapatrywań nie zmie- 
nia z dziś na jutro, obchodzi, po- 
nieważ widzi się przez rzą opm- 
szczony ; publiczna zaś jest tajem 
nicą, że prezydent komisvi kolo- 
nizacyjnej dr. Gramsch, 
za jego przykładem. Niemewv w 
Poznańskiem nie zaniedbali nicze- 
go, aby 


eher isé 


rządowi umożliwić wy- 
trwanie w dotychezasowym kur- 
sie. Dla wzgledów wysokiej poli- 
tyki i konstelacvi 
Niemcy na kresach - wschodni h 
Żadnewo nie mają zrozumienia, O- 
ni stoją na gruncie ustawy u- 
chwałonej przez obie izby i podpi- 
sanej przez cesarza, której wyko- 
nane pozostawiono rządowi. 
Niemey ci nie ehea być kowadłem, 
lecz młotem, i z całej sily pragna 
zachować to, co uważają za swoje 
słuszne prawo." 


partyjnych. 


Vkazująca sie ponownie wiado- 
mość o zamiarze usunięcia się na 
czelnego prezesa Waldowa i pre- 
kofnisyi 
Gramseha, jest 
Świadezy w każdym razie, że mię- 
dzy tymi dwoma dygnitarzami a 
rządem centralnym istnieja powa- 
žne różnice zdań. Zachodzi tylko 
pytanie, czy notatka "Local 
Anz.” jest obliczona na to. aby o- 
bn wysokieh urzędników utwier- 
dzić na zachwianych stanowiskach 
— czy też na to, aby skłonić rząd 
groźbą ich ustąpienia do zastoso- 
wania ustawy wywłaszczającej. 


zesa kolonizacyjnej 


Interesująca. 


Sokoli polscy pod 'za- 
borem pruskim. 


Związek sokołów 
państwie  niemieckiem ogłosił w 
ostatnim numerze organu swego 
“Sokola” sprawozdanie z rocznej 
działalności. © rozwoju gimnasty- 
ki w związku i pos 
gniazdach daje wyobrażenie spra- 
wozdanie naczelnika związku, dru- 
ha Juliana Langego. Związek o- 
bejmuje 203 gniazd 10 gniazd 
wiecej niż w r. 190% i trzynaście 
okręgów, w tem pięć okręgów w 
kraju, tj. w Prusach Królewskich, 
w Księstwie i na Śląsku, i ośm o- 
kręgów na wychodźtwie, Najsil- 
niejszy jest okręg X. bochumski, 
obejmuje 24 gniazd i 1007 cezłon- 
ków. najsłabszy okręg zachodnio- 
pruski, do którego należą także 
gniazda bydgoskie i nakielskie, 
gdyż obejmuje tviko 313 człon: 
ków. Po nim idzie zaraz okreg ino- 
wrocławsko-gnieźnieński z 9 gnia- 
zdami i 420 członkami. Ogólna li- 
ezbha 420 członków, etaoinetaotao 
czba należących do związku Soko- 


polskich w 


łów podniosła się w roku 1910 o! 


1165, i wynosi obeenie 8.673. lià- 
czba ta dzieli się w ten sposób, że 
na dzielnice polskie przypada 
tylko 2564 członków. reszta zaś, 
czyli 6.109, na wychodźtwo, Cwi- 
czących ezłonków wogóle było 
3494, o GIT więcej, niż w roku 
zeszłym. Także j procentalnie liez- 
ba członków ćwiczących podnio- 
sla się wprawdzie tylko o 2.5 pro- 
cent, tak iż wynosi obecnie 40,3 
proe, Największy procent ćwi- 
czących (58,8) wykazuje  okrex 
VI, śląski, najmniejszy 32 okreg 
I IN i NT. W okręgu Inowro- 
cławsko-gnieźnieńskim, któremu 
uhyły dwa gniazda, podniósł się 
procent ćwiezących z 22 na 40, 
Mimo tego postępu w gimnasty: 
ce udział ćwiczących na zlocie w 
r. 1910 był mniejszy niż w r. 
1909, Natomiast wykazują inne 
eytry znaczne plusy. I tak powię- 
kszyła się liczbą wycieczek z 267 


do 345 i Tiezba kilometrów. stano- 
wiących piesze - wycieczki człon- 
ków. z 33,566 do 6671. Kobiet ćwi- 
czących byle +5, tj. 156 więcej 
niż w r. 1900, 3 

O stanie gimnastyki spruwozda- 
nie naczelnika nie mówi. 
Wspomina tylko, że * ochotniczy 
udział druhów ćwiczących jak i 
zwolenników. w zlocie krakowskim 
świadezy o zamiłowaniu do ćwi- 


nie 


czeń cielesnych i o prz 
idea sokolą 


j "ciu się 


i że w zawodach, 


urządzonych na zlotach  okrego- 
wych, osiągnięto na ogól lepsze 
wyniki, niż w r. 1909, 

Sprawozdanie kasyera związku 
wykazuje w dochodach 21.1 
mk., w” rozchodaeh 4539,46 mk., 
gotówki pozostaje (687,65 mk. Za- 
sób gotówki w dnin 1 stycznia 
1910 roku wynosił 770,86 mk., czy. 
li że rozchody były większe niż do- 
chody w r. 1910. 

Rachunek “Sokola © wykazuje 
w dochodach 6852,19 mk., w roz- 
chodach 5070,64, w saklzie 11S1.- 
m mk. 


DD 


Stosunki górnicze 
na Górnym Szląsku. 


Ze sprawozdania. wydanego za 
rok 1970 przez górnośląskich nə 
rzedników rewirowych, którzy 
kontrolują porządki na kopalniach 
— przytaczamy następujące szcze. 
góly: 

1. Rewir górniczy Gliwice pobu- 
dniowe: Stosunek urzedników re- 
wirowych do pracodawców jax i 
do robotników był dobry. Robo- 
tnicy mieli wiele sposolniości oso- 
histego stykania się z urzednika- 
mi rewirowymi. Mimo to nie hvo 
Żadnego ustnego zażalenia, a pi- 
smiennych zażaleń nadeszło dwa, 
z których jednak żadne nie wyka- 
zało spraw większego znaczenia. 

2. Rewir górniczy Bytom pobi- 
dniowy: Stosunek pomiedzy u- 
rzędnikami dozorującymi a praco- 
dawcami nie zmienił się, Robotni- 
Gy skargi swoje wnosili częścią pi- 
smiennie, częścią ustnie w kance- 
larvi urzędnika rewirowego : naj- 
zęściej chodziło o sprawy zarob- 
kowe. 


3. Rewir górniczy Królewsko- 
hueki: Robotnicy tak jak dotąd, 
także i w tym roku unikali zaża- 
leń ustnych przed urzędnikami re- 
wirowymi i życzenia swoje jak” 
również zażalenia wyrażali pi- 
śmiennie bez podania swyeh na- 
zwisk, albo przez gazety robotni- 
cze. 

4. Rewir górniczy Katowice po- 
dniowe: Stosunek do pracoda- 
wców i robotników był dobry. Ro- 


(Dokończenie na str. 12-ej). 


Co mieliśmy na względzie. 


Wszystko, eo tylko może być po- 
żądanem, wzięto.pod uwagę przy 
sporządzanin Severy Mydła Leez- 
niczego Skórnego. Rezultatem jest 
czyste doskonałe mydła najprzedz 
niejszego gatunku, Świetnie przy- 
stosowane do wszystkich celów : 
do twarzy, do rak i ciała, do ka- 
pieli, do użytku toaletowego, do 
mycia głowy I do wolenia. Dosko- 
nałe dla dorosłych, jak również i 
dla niemowlat od dnia urodzenia. 
Sprzedawane przez aptekarzy i 
kupeów. Cena 25e, W, F. Severa 
Co., Cedar Rapids, Iowa. 
| 


Goldzier, Rodgers & Froelich. 


ATTORNEYS AND COUN- 


SELORS AT LAW. 


POKRÓJ 620 
Chamber of Commerce Building, 
RÓG LA SALLE I WASHINGTON ULICY 


CHICAGO, ILL. 


TAKE ELEVATOR. TEL. MAIN JIA 


Portret 


ten zreprodukowany 
mistrza pędzla włoskiego, powinien się znajdować w każdym do- 
mu katolickim, którego będzie prawdziwą ozdobą. Pisz zaraz! 

W. Dyniewicz Pub, Co, 
CHICAGO, 


COŚ 
PIĘKNEGO. 


Czytelnikom “Gazety 
Polskiej w Chicago” 
rekomendujemy na- 
hycia prześlicznego 


Portret Ojca Św. Piusa X. 


PPP AAAA 


Sprowadziliśmy z Eu- 
ropy „znaczny zapas. 
Obmz w rozmiarach 
20x25 cali, na dosko- 
nałym papierze, w 16 
kolorach. Portret ko- 
sztuje tylko 


50 CENTÓW. 


MAAPAARADPPDODDOGOPPPOPL 


z awcydzieła najsłynniejszego 


1163 Milwaukee Avenue, 
ILLINOIS. 
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GAZETA POLSKA W CHIGAGÓU, 


Dokończ. ze str. 11-ej.) 
bortniey częściej korzystali ze spo 
sobności osobistego stykania sie Z 
urzędnikami rewirowymi niż da- 
wniej, Przyzwyczajają się powoli 
do tego, aby w urzędniku rewiro- 
wym widzieć tego, do którego mo- 
wa się zwrówić Z zaufaniem w ra- 
zie. udy z pracodawcą nie moga 
dojść do porozumienia. Liczba pi- 
śmiennyeh zażaleń nieco podsko- 
czyta, Gazet narodowo-polskich ja- 
koteż soevalistycznych robotnicy 
używali w tej samej mierze co da- 
wuiej, aby użalać stę na nieporzą- 
dki. trzeba przez to 
koerespondencye o stosunkach na 


kozumieć 


kopalniach. jakie zamieszezamy w 
naszych gazetach, Przyp. Red. 
5. Rewir raciborski: © nieszcze- 
śliwych wypadkach robotniev eo- 
raz to częściej nam donoszą. Mo- 
Że to zjawisko polega na tem, Że 
robotnik lubi donieść nawet omaj- 
drobniejszym wypadku nieszcze- 
śliwy. do czego zresztą ma pra- 
wo, drugiego powodu należy je- 
duak szukać procentalnie bardzo 
znacznego wzrostu wypadków nie- 
szczęśliwych w tem, Że 
dza sie coraz wiecej robotników 
zagranicznych, Którzy nie maja 
pojecia o pracy na kopalni i jej 
niebezpieczeństwach. — Od siebie 
nie dodajemy tu wiele. Zwracamy 
tylko uwage na ostatnie zdanie ze 


wprow LE 


sprawozdania urzędników rewiro- 
wych, którzy, mając najlepsza 
sposobność do badania spraw te- 
go roslzajn. stwierdzili, że robot- 
aik zagraniczny nie nadaje się do 
pracy kopalnianej w tej mierze, eo 
robotnik tutejszy. że przeciwnie, 
powoduje tylko nieszczęścia. Nasi 
zeszłym roku w 
piwłamencie to samo twierdzili. 
Reszte sprawozdania urzedników 
pewirowych, z któregośmy podali 
tylko części najważniejsze, bo in- 
sprawy były mniejszego zna- 
ezenią podajemy pod rozwagę 
tych czytelników. którzy są gór- 
nikami i mają sposobność własne 


posłowie już w 


ne 


doświadczenia porównać z powyż- 
szym sprawożdaniem i przekonać 
lej oezy w istocie tak jest. jak 
twierdzą urzędnicy rewirowi, mia- 
nowicie, czy stosunki sa tak dobre, 
Vczy nie możnaby się z tymi Hrzę- 
duikami częściej porozumieć, gdy 
się jest z ezegaś niezadowolonym. 


RALEA 


Drobne z Poznańskiego. 


JUOTROSTN. — Okradziono tu w 
kościele wszystkie skarbonki. Ile 
zabrano, na razie niewiadomo, 


LJ t [ad 


KROTOSZYN, — W. niedzielę 
zeszłę Żona robotnika Zielonki 
wróciwszy z kościoła, celem rozpa- 
leniu ognia użyła natty. Przy tej 
sposobności zapaliły sie na niej 
suknie } zanim ogień na nieszczę- 
śliwej kobiecie. ngaszono. tak się 
poparzyła. że po kilku minutach 
amarła. 

. 


MIĘDZYRZECZ. NIESZCZĘ- 
śliwv wypadek wydarzył sie na 
tutejszym dworcu. Pocizy prze- 
jeżdżzujący tu o gadz. 120 wiecze- 
rem, przejechał listonosza Binitera, 
któremu kola ałcięły obie nogi. B: 
wszedł na tor, chege podnieść pa- 
czkę, która spadla byla z wóz- 
ka, w tejże atoli chwili nadjechał 
Nieszczę- 
do domu 


pociąg i przejechał B, 
Siwego przewieziono 
chorych, 
e . 
STRZELNO. — W Malvch Je- 
zioranch wybuchł požar w domu 
mieszkalny gospodarza Stanny- 


n 


ego, Dam svorzaù doszczętnie 
wrz 2 calym inwentarze. Krót- 
ko potem wybuchł pozur u gospo- 
daurza Kowińskiego, ktoremu zgo- 
paka stodolu wras Z pussaa b maA- 
szymuni rolniczemi. 
+ 
INOWKŁKSŁAW. Zmarł tu 
po krótkich eierpieniach Sp. Teo- 
dor Lutomski. weteran Z roku 
IS, przeżywszy lat 7S, Niechaj 
tn ziemia. w której obronie masta- 
wiał swych piersi, będzie mu lek- 
ka. 
t 4 * 
SYTRZEŁNO. 
zet Smuł z Uhrosnyv pracował w 
dku i przez nieostrożność ža- 


Gospaxlarz Joó- 


og 
drasnał sie koleem agrestu w u- 
cho, Niedlugo potem dostat ogro- 
mnej febry, glowa zaczęła pu- 
chnać, powstało zatrucie krwi. 
które spowodowało Śmierć. 


< iy 


. 


WIELEN. Z jakim spokojem 
niektórzy ludzie przenoszą się na 
drugi świat, dowodem tego naste- 
pujacy przykład. Pewna tutejsza 
wilowa. Skletnia staruszka. ezu- 
jae ste bliska śnierei, | napisala 
własny inserat posmiertny, poin- 
formowawszy sie poprzednio do- 
kladnie o cenie inseratu. W kilka 


dni poten w rzeczywistości też 


zmarli. 

KROTOSZYN. È letia córe- 
ezka obywatela tutejszego p. Ol- 
szewskiego, w nieobecności rodzi- 
«ów zbliżyła się do rozpalonego 
pieca, od którego zapaliły się na 
niej sukienki. Nieszezęśliwa maka. 
nie wiedzae jak sobie poradzić, 
chelała pobiedz do rodziców, któ. 
rzy zajęci byli pracą w polu. lecz 
już na podwórzu opuściły ją siły 
i biedna legła na ziemi. Nieszcze- 
śliwa dziewczynka odniosła tak 
ciężkie poparzenia, że dwóch 
dniach wśród strasznych męczar- 
nt umarła. 


po 


LJ a 


INOWROCŁAW. — W kościele 
Mikołaja jakas zbrodnieza rę- 
ka dopnściła się temi dniami cię- 
Zkiego świętokradztwa. 
jae obraz Matki Boskiej w olta- 


Św, 
ogolaca- 
rzu z rozmaitych - drogocennych 
wot; pomiędzy innemi skradziono 
dwa złote pierścienie, kilka kora- 
lowych pierścieni i dwa srebrne 
medaliony w kształcie serea, Po 
świętokradzey niema najmniejsze- 
go znaku, 


w 
. 


POZNAŃ. - 


rankiem 


— We wtorek wcze- 


suyan skradziono wszel 


kie godła i napisy w sieni na 
drzwiach.  wiodacyeh do biura 
"Suaży i mieszkania prywatne- 
zo p. dr. Schroedera. l to just 
""ezżyn"" polityczny! 
a 

KORONOWO. Trzyletnie 
dziecko robotnika Kaczmarka Z 
Lucinia uderzyło sie przy bawie 
niu tak nieszeześliwie zlówką o 


dalszy stopień ciepła, trafionoby 


cementowe schody, że po kilku mi., 


zmarło. 
e 

WSCHOWA. 
Ileinze. zajety u właściciela Dro- 
waru biegeln, zmarł nagle przy 
pracy. Przy sekevi zwłok znale- 
ziono w krtani guzik od żakietu. 
śmierć zatem nastąpiła skutkiem 
uduszenia. Kl. przenosząc miechy 
włożył zuzik w usta i połknał go 
skutkiem nieuwagi, krótko potem 


padl i zmarł, 
© è 


nutach 


a 


L 


H-letui woźnica 


s 
PAKOŚĆ — 15-letni syn posie- 
dhieiwia p. kozłowskiego z Kobel- 
nik wyjechał korytem na staw, 
zakładając węciorki. Koryto prae- 
chyblo się i K. utonał, 
t. a 
WITKOWO. — We Wierzeho- 
wiskach port Witkowem rąbał u- 
czeń szkolny © Kujawa drzewo, 
przyczem weszła mu dratzga w 
ramię, Wkrótce cale ramie ogro- 
Lekar stwieniził 
krwi. udała 
niebezpieczeństwo 


manie spuchło. 
cieżkie zakażenie 
ste jedunk 
chwiłowo uchyie, tak, że jest na- 
daieja przywrócenia mu zdrowia. 


Drobne z Górnego 
Szłązka. 


SYRYNIA, pew. raciborski. — 
Na wiosnę miala się roapocząć bu- 
dowa nowego kościoła, ale nic z 
tego nie bedzie, ponieważ regen- 
eya obstaje za utrzymaniem stare- 
go kościółka, na ep z powodu wiel- 
kich kosztów gmina kościelna zzo. 
dzić się nie chce. Ksiąda pro- 
boszez Nowak z lmbomi zloźwił 
MW marek jako fundusz na u- 
trzynanie nowego proboszcza W 
Syryni. 

LJ . 

RYBNIK. — Górnik Kondziolka 
cheac zeskoczyć z pociagn beduee- 
go jeszcze w biegu, zestal pochwy- 
cony przez stopień wagonu, który 
go wlókł kawał drogi. Nieszczę- 
siwy odniósł ciężkie obrażenia i 
musiano go odstawić do lazaretu 
knapszattowego. 

97.5 

Z RYBNICKIEGO, — W Jej- 
kowieach spaliła się w środe po 
pohuldniu do szezętu stodoła wdo- 
wy Bydlikowej. Pożar wzniecił 
ńcio-letni całopiec, bawiicy się za- 
pałkami w pobliżu stodoly. Szko- 


da wynosi około 1000 marek, 
+ a LJ 


Najgłęebsza dziura wiertni- 
cza na Świecie znajduje się w Czu- 
rybniekini. 
Dziura ta dochodzi do głębokości 
2240 metrów pod ziemią. Praca 
wiertnicza została w 
roku 1900 a otwór miał początko- 
wo Średnice 44 etm. w miare jes 
dnak jak wiercono coraz glębiej. 
malała także średnica dziury wier- 
tniczej, która na sauny spodzie 
wynosi tylko petni. Wielka cieka- 
wosé wzbudzają różne temperatu- 
ry stopnie ciepła. jakie w riž- 
nych  wysokośelach tej glebi 
stwierdzono. W glębokości 602 
metrów ciepło wynosiło 25 stopni 
Celsiusza, w głębokości 1160 me- 
trów stwierdzono 5) stopni. w glę- 
binie T267 metrów 60 stopni, w 
IAS metrów 70 stopni, w 2090 


chowie, w powiecie 


rozpoczęta 


LEGENDA O WIECZNYM TU. 
ŁACZU. 


metrów SU stopni, a w 2221 metr. 
S34 stopni ciepla, tak. że bicza 
dalej po BLS metrów na każdy 


gendzie o '* Wiecznym tułaczu””. 
jednakże jeszcze dotychczas nie 
można oznaczyć czasu, kiedy owa 
legenda powstała. Najdawniej- 
szym dokuuentem w tej sprawiej 
jest jedna z kronik. pochodząra z 
polowy I-go wieku. Jest tam mo- 
wa o pewnym biskupie armeńskim. 
który, jak powiada kronikarz Re- 
zer of Wondower, bardzo lubił 
przebywać w towarzystwie jakie- 


ua stopień wrzenia wody 400 sto- 
pni Celsiusza. gdyby dziura wier- 
tniczą dosięgła 2700 metrów, Wie 
lu nezonych sadzi, że im złębiej. 
tem wieksza temperatura znajdu- 
Je się w ziemi. a w znacznych gle- 
binach ziem jest nawet tak ciepło 
że metale są tam w stanie plyn- 
uyn, 


ZABRZE na Górnym Slasku 
Jest największą wsią w Niemczech. 
Dotad najwiekszą wsią w Niem- 
czech było Hamborn w Nadrenii. 
liczące MIO tysięcy mieszkańców 
— ale od 1 kwietnia rb. Hamborn 
zostało miastem. Zabrze było po 


gos obdartego starca, o niezwykle 
dzugiej siwej brodzie. Wendower. 
zdziwiony tym poufałym stosun- 
kiem biskupa z żebrakien, zapy- 
tal: co te znaczy! Biskup oznajmił 
mu wtedy. że starzec jest wielkim 
grzesznikiem, który pokutuje o- 
świecie. Oto, podczas 
kiedy Chrystus przechodził pod 
brzemieniem  ciężkieeo | krzyża, 
przez bramę pałacu Piłata, wtedy 


Hamborn druga największa wsią 

w Niemczech, po przejściu llam- 

bornu rzędu miast 

Zabrze na czele wszystkich gmin 

wiejskich w Niemczech, 

przeszło 63 tysiace mieszkańców. 
. e e 


beenie pa 


do pozostaje 


liczące i i Mri 
o on, Nieszezesny włóczega dzisiej- 


szy, który wtedy miał lat 30 i 
zwał się Kartafilus, pehnął silnie 
" Predzej. pre- 
Chry- 
«ala 


W ubiegłym tygodniu dono- 
siliśmy o rewizyi, dokonanej przez 
policyantów, na zebranu Soko- 
la” 


Chrystusa i rzekł: 
dzej, ezegoź zwłóczysz?” 
stus odpowiedział mu na to: 
pójdę. ale ty będziesz musiał po- 
czekać, aż wróce, Od tego czasu 
pata klątwa na Kartafila. Kiedy 
deszedł do stu lat wieki omdlał, 
a po przebudzeniu się liczył znów 
kiedy peliaal 


zabrskiego, Obecnie donosza, 
iż towarzystwo *"Sokól" w Za- 
brzu zostało polieyjnie rozwiąza- 
129 i 130 ko- 
129 'opiewan, że 


ne i to na mocy S$ 
deksu karnego. : 
udział w związkach. które prze- 
szkadzają wykonywaniu prawa 
niedozwałonymi środkami, jest za 


tyle lat co wtedy, 
Chrystusa, 

Pod swoja kronika kładzie au- 
tor. Mateusz Paris, date 1224 r. 
Ponieważ powołuje się w niej na 


kazany i podpada karze aż do je- 
dnego roku więzienia dla ezton- 
ków związku, zaś dla założycieli 
autorytet biskupa, więc nie dziw- 
Że opowieść ta znalazła 
wśród ludu chętnych słuchaczów i 


i przewodniczących zwiazku ka- 


rze od 3 miesiecy do 2 lat wiezie- nego, 


nia. $ 130 opiewa. Że kto różnę 

klasy ludności, jedne przeciwko rozpowszechniała się natychmiast 
drugiej podburza do gwałtów w po Europie. 

sposób zagrażający publicznemu Co do wygladu wiecznego tula- 


spokojowi., podpada karze pienię- 
źnej do dwustu talarów lnb wie- 
zieniu do dwóch lat. 

Policya zabrska obłożyła aresz- 
tem śpiewniezki członków z rze- 
komo zakazanemi pieśniuni a nad- 
zarzuca towarzystwu, Że wy- 
glaszano na posiedzeniach podbu- 
rzające mowy. 

Prezes zabrskiego “° Sokola p. 
adwokat Kobyliński, udał się z te- 
legrafieznem: zażałeniem do miui- 
stra spraw wewnetrznych i prote- 
stem przeciw rozwiązaniu town- 
rzystwa, ponieważ nie przewem 
niedozwolonego w niem sie nie od- 
bywalo, 


eza, wszystkie legendy zgadzaja 
się na jedno: zawsze jest to sta- 
rzece 7 rozwianą broda, starzec, 
który nigdy sie nie śmieje, nie 
przyjuuje podarnnków i chętnie 
opowiada o swojej przeszłości. 

Oczywiiie. ludzie, majacy 
wrodzony spryt do "interesów ', 
nie omieszkali skorzystać z tej le- 
zendy: — niejednokrotnie spoty- 
kano, jeszcze nawet w 1I5-vm wie- 
kn, startów, podających sie za o- 
wego wiecznego tułacza. 


to 


Lud otaczał ich taka czcią, 20 
nie śmiano ich nigdv aresztować, 
a zresztą wiara w legende była tak 
silna.. że nawet protesorowie uni- 
wersytetów  anvielskich udawali 
sie w poczatkach ośtnnastego wie- 
ku do Newcastle, gdzie jeden z 
tych wiecznych teaezy hyt ohec- 
ny i po rozmowie Z nim nabyli 
po większej cześci przekonania, 
że był to istotnie pokutnik z eza- 
sów ukrzyżowania Chrystusa. 


Drobne z Prus Za- 
chodnich. 


(GRUCZNO. — W piatek wic- 
czorem spalił sie tu dom mieszka|- 
ny wraz z ehlewem  kolodzieja 


E Aa Dzisiaj jeszeže błąka się wiara 
Sławińskiego, Meble zdołano wy- 


w tę nadprzyrodzony istotę gdzie- 


ratować, Budynek był zabezpie- niegdzie pomiędzy ludem. 
zc Tak uparte przechowywanie re 
3 7 recho WI e e- 
HEL, Połów ryb jest w roku I I Kaa) 5 


go mytu. którego wiarogodnośeł 
nie zdołały obalić żadne zaprzecze- 
nia urzedowe, jest nader zacieka- 
wiającym faktem dla historvi my- 
tów. Niewątpliwie many do ezy- 
nienia z przeróbka odwiecznych, 
prastarych legend, które zawsze 
| wyrastają do wybitnych osobisto- 
wi w histori. 


tym, tak samo jak w zeszłym. tak 
słaby, że niektórzy rybacy sa zmu- 
szeni poraucie swój zawół rybneki 
przekazany im przez pruojców, } 
chwycić się innych zawodów. Wie- 
lu rybaków załatwia też różne 
pruce wyspiarskie. 

JASTROWIE. — Do Starego- 
wału przybyła pewne nieznajoma 
kobieta, trudniąca się handlem do- 
nokraźnym., Sprzeda wała specyal- 
nie herbatę, na której zrobila tam 
dobry interes. Przy tej okazyi od- 
wielaila też ehałupnika. którego 
Żona jest już od lat cierpiąca. 
flandlarku oświadezyła, źe może 
chorą nzlrowie, skoro ona wHo- 
Ży swe oszezedneści w przeznaezo- 
ny do tego garnek, Chora kobieta 
rzeczywiście tak uczyniła, jak owa 
handłarka jej powiedziała 1 dała 
"uzdrowieielee okolo 150 mr.. 
które ona dła oka tylko włożyła 
do garnka, a w rzeczywistości 
do Dopiero drugiego 
dnia przekonał sie mąż, że była to 
twtyze 
swej żonie, która była jeszeze zit- 
wsze przekonana, że owa bandlar- 
ka ją uzdrowi. Zobaczono 
geruka, niestety po niewczasie, bo 
był próżny.  Botad nie udało się 
polieyi 1 oszustki wysledzić, Wypa- 
dek powyższy niceliaj będzie prze- 
stroga dla innych. 


Tak u nas, w Tatrach. istnieje 
legenda, że Bolestow Crobry żyje 
w jakiejś grocie górskiej i śpi. 
czekają aż nastani ezasv  czy- 
nów bohaterskich. Na Zachodzie 
istnieje podobne potłanie o Karolu 
Wielkim. Wyckowanie ehrześciań- 
skie połaczyło podanie biblijne o 
Kainie, ktęgy za zabicie brata ska- 
zany byi na wieczna tułaczkę, z 
plączycemi sie jeszcze resztkami 
pogańskich wierzeń } bohaterskich 


gende, zastosowana do nowej wia- 
ry. Legenda ta, jedna z najpiek- 
niejszych, tak głęboko wniknęła 
w wierzęca naiwnie duszę ludu. 
że przetrwała wieki i pozostała w 
areydzieach literatury podniesio- 


kieszeni. 


oszustka, na eo zwnócii 


io kna. 


- płaci się pisać do nas! 


Kto chce kopić tante 
kniążki do nab. albo po- 
wieściowe, różańce, ozka 


rzeczy do nmabożnego u 


83-letni NARZECZCONY. 
Wielka wywołał w 
llaidelbergu zamiar tamtejszego 
nestora mezonych prawników. 
profesora dra lmmanuela Bekke- 


senscye bne, (igary św. | obraży. 
ramy do obrazów, sztu- 
czne kwiaty, wianki, bu- 
kiety itp. niechaj plsza po katalogi de 


JOS. KWASNIEWSKI, 


ru, który postanowił wstąpić w 65 Becher str. Milwaukee, Wis. 
zwiazki małżeńskie w St roki |ammaŮŘĖ 
życia. Wył u sodziwew kan- | 
życia. Wybrana seksiwego kan- ăě GŁUCHOTA I SZUM W GŁOWIE. 

dydata do stanu | małżeńskiego 


Leczone sa natychmiastowo naszą 
nową sławną metoda, która stanorreza 
ustna samą przeczynę tego kłopotu. ©- 
piszcie, co wam dolega dokładnie. Pi: 
azcie dzisiaj. bo spóźnienie jest niebez- 
piecznem. 


Jest córka lekkrau 2 Kirthen dr. 
Sulzera. liezdea około 50 wiosny 
życia i mająca dorosła córkę z 
pierwszegy małżeństwa. Ślub sę- 
dziwego narzeczonego ma się od- 
być-w połowie b. miesiąca, po | 
śpiech bowiem ze wazłędu nè German Institute for Eyes and Ears, 
wiel ja się bye nie- 2320 Park sve. ST.LOUIS, Mo. Dept: 
jas 1 
| 


Chocież tyle już się pisalo o le-| 


wspomnień, i utworzyło nowa le- | 


na do potegi nieśmiertelnego pię- | 


plerze, krzyże lab Inne 


żytku katolikom potrze | 


DOKTOR. KAI.LMERTEN, 


NAJSŁYNNIEJSZY SPEGIALISTA 


Na wszystkie Chroniczne, 
Nerwowe i Zaraźliwe 
Choroby Mężczyzn, | 
Kobiet i Dzieci. | 
ofiaruje $1000 Nagrody 


każdemu innemu doktorowi, który 
ayleczył tyln !udzi co on. 


Dr. Kallmerten wyleczy 1333-1339 S. Ashland Ave., 


cię z każdej Choroby 
swojemi .nedycynami a ziół i korzeni, | 
chocbyś stracił nadzieją wyzdrowienia 
i wsayscy doktorzy cię opuścili. Przeto 
nie zwlekaj dłużej, opisz swą chorobę 


ze wazeikiemi szczegółami, podaj swoje ® Q©Q9Q©0006© ©©00900000000© 


imię, nazwisko i adres, wiek i wagę cis- 
ła, załącz kosmyk włosów i 2 centową 


markę pocztową, a otrzymasz Bezpła © 
tną Poradę, wraz z interesującą ksią- © 


© 
Doktorzy tracą nadzieję wylecze-  _ 


żeczkę, opisującą wszelkie choroby, ja 
ko też ich sposób wyleczenia. Adres 


DR. F. J. KALLMWERTEN,, 
Tolede A. 


Z KASZLU — SUCHOTY. 


nia. ? 

Pani Wanda S....... z Tren | 
ton, N. J., pisze: Oskrzelenie mo- 
ich płuc były bardzo zaognione, 
doktorzy utrzymywali, że miałam 
suchoty. Przyjaciółka moja u i 
trzymywała, iż miałam tylko wiel: | 
kie zaziębienie, które sprowadziło 


bronchitis i poleciła zażyć Peska | @ 
Balsam na Phea, Kaszel, Zazie p 


bienie i inne ehoroby plucne. Poj 
zużyciu jednej flaszki, byłam zu- 
pełnie wyleczona. Dlatego pole- 
cam to lekarstwo wszystkim cier- 
piącym na pluca. Cena 25 centów 
za butelkę. Adresować: White 


Eagle Pharmacy, 4332 W. Thomas | e 


Str., Chicago, Il. | 
(X); 


= 
SKLAD ZALOZONY W 1851 B. 


HENRY SGHOELLKOPF, 


Grosernik Hurtowny i 
Detaliczny. 


232-234 E. Rando!ph st. Chicago. 


Pomiędzy Franklin i Market nl. 


Sprzedaje pa najtańsrych cenach: 
Najlepsay. prawdaiwy ser szwajcarski. 
Ser Kdamski i ser Permasaiski. 
Fromagu de Brie i ser Kokiorski. 
Ser z rośliny, Nieuszntelski i Liwburski. 
Brunswicki salceson. 
Salami Westfalskie szynki. | 
Wędzone i marynowane węgorze. 
Holenderskie sziokfisze, anchevies. 
Nowe ohłenderskie śledzie, rosyjski kawior. 
Prawdziwe francaskie aardynki i czampikian, 
Francuski groch, najlepsza oliwa. 
Niemieckie szparagi, krajana fazola. 
Najlepszy jęcamień perłowy kasza jęczmienna | 
Kasza tatarczana, kasza owsiana. 
Mąka tatarezana, mąka ryiowa. 
Ńwieże orzechy, migdały, papryka. 
Niemieckie powidła. mak. 


Suszone grunzki. wiśnie. prunele. 

Francuskie śliwki, świeże rodzynki j 
Włoskie łazanki 'nudle, makarony 

Najlepaza Vanila czekolada z Cecoa. 
Prawdziwa rosyjska herbata, extrakt mięsny. | 
Drewniane tr iki i pantofle (/drewninki|. 
Prawdziwa kawa Jawa, Mocca i Rie. 
Prawdziwa tabaka do zażywania Loobak'a. 
Niemietkia kołowrotki i grerapie. f 
Świeże ziemię warzrwowe, niemię trawy. 
Siemię dla kanarków, siemię konopianę. 
Siemię rzepakowe, jako i wazelkie inne to- 
wary korzenne. A 


HENRY SCHOELKOPF. 


i 

Ę i 

Świeżę orzechy, migdały, cytronst. i 
| 

il 


i 
I 
i 
U 
U 
i 


Proszę kupić czy- 
stych powideł z jabłek 


GOHL'A 


czystych powideł 
z brzoskwiń 


|ADAMS'A 


i 


Dostać je możecie u ka- 

żdego grosernika, jeżeli | 

by zaś nie miał tych 

powideł, poproście go, a 

on się dla Was o nie 
wystara 


LAMON-GOHL G0. 


Pierwsza Firma 


CHICAGO. 
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NOWOWYNALEZIONE 


... LEKARSTWO... 


Na dolegliwości kobieca takie, jak 
nieregularne i bolesne peryody, nia- 
naturalne, u więc białe i czerwone o- 
pła'wy, poronienie, bezpłodność, częsta 
i przykre oddawanie moczu, zapalenia 
i nachylenia macicy; bóle w prawym 
i lewym boku; bóle i opuchniecie dol- 
naj części brzucha; ból) w krzyżach; 


azęsto bóle głowy; opuchnięcia i bóla 
“piersi w erasia peryodu itp. dolegli wa- 
sei kobieca. 
Lekaratws to, mie jeat 
ne; nazywa aię 
LImischnar's Female 
Regulator Componund. 


Cay możesz jeść? 


co ci się podoba, czy też to 

tylko. co ci doktór pozwoli. 

Jeżeli chcesz powiększyć ape- 
tyt i trawienie, używaj 


TRINERA 
AMERYKANSKI 
ELIXIR 
GORZKIEGO 
WINA 


Jest on zrobiony z czystego 
czerwonego wina i importowa: 
nych gorzkich ziół. Pomoże 
on niezawodnie we wszystkich 
chorobach trawiącrch orga- 
nów, krwi i nerwów. Dosta- 
niesz w aptekach. 


patentowa- 


Polecamy, jako najlepszy Środek na 
wsielkie dolegliwości kobieca  takża 
i dla młodych panien. Chętnie zwróei- 
my pieniądze, jeżeli mie pomoże, gdy 
jeat używane podług przepisa. 

Przaysalijcie jednego dolara |$1.004 
przez money order, albo w znaczkach 
pocztowych | z eantowymi zmaczkamij 
i 25 et. za przesyłkę 

Adresow?ć potrzeba: 


Pedicura Remedy Co. (not inc.) 3:34 
Milwaukee Ave. Chicago, II. 


Joseph Triner, 


CHICAGO, ILL. 


NASADKI JAJ DO ROZPŁODU. 


od rasowego drobiu. 
Kury: Polskie, Floudanyv, Ankony. 
Leghorny: białe i żółte, Minorki 
czarue:-- Rhode Island Reds. Wiel- 
kie Bmhma's —białe Rocks. białe i 
żółte, Orpingtony białe i żólte. 
Wyandotty biale, "Golden" i *sil- 
ver". "Pit gaumes”. 
Kaczki Roueny i białe Pekiny. 
Gęsi Touluse i Embden. Indyki i Perlice. 
Gołębie rasowe najrozmaitsze. 
Nasiona zbóż. korny, grochów. traw, 
jarzyn i kwiatów. 
Korna:Najwcześniejsze YELLOW DENT 
wlasnego’ chowu (siew doświdczałny) 
godny rozpłodu: pałka 16, 18 lub 20 
rzędowa po 25c. paket 10e.. kwarta 35e., 


EE y 
przesyłkę opłacam. 


Piszcie po cenniki, katalogi zaraz, dołączując markę (stamps) ua od 
powiedź. na zapytania pisane do mnie na post-karcie nie odpowiadam. 


ADRESOWAĆ: 
J. KWAŚNIEWSKI. 


654 Becher str., Milwaukee, „Wis. 


.....2808000004 (0000000000000 


DO CIERPIĄCYCH 


O WIELEBNYM KS. NEWMANIE. 


W leczeniu Wiel. Ke. Newmana przedstawia 
się pomoc dla ludu cierpiącego. Rzetelne obchodze- 
nie się z pacyentami nie gwarantując i nie obiecu- 
jąc wyłeczeń, ale tania i sunmienna usluga jest do 
nabycia u niego. A dziesiątki jego lat w praktyce 
lekarskiej. przekonają cię, że Środki, które są tyl- 
ko znane, dokonać mogą więcej niż jakiekolwiek 
lekarstwa szeroko ogłaszane, jakoteź i tak zwane 
specyaliści. Jeżeli cierpisz na chorobę niewyleczal: 
ną, to od razu ci tak powie. Setki listów znajduje 
się w Jego posiadaniu od paeventów już do zdrowia przywróconyeh. A 
którzy nie zdołali ulgi gdzieindziej nayskać. Nie zawiedziesz się pisa- 
niem do niego. Nie odwlekaj. Poradę zawsze da ci za darmo i kaiążkę 
bardzo pouczającą, tylko załącz 2¢ markę. 


Leczy choroby zastarzałe, reumatyzm; astmę; kaszel. słabadci nie- 


| wiaat i mężczyzn; słabości nerek, serca; wątroby; zapalenie kiszek; nie- 


strawność i w ogóle wszystkie choroby znane lndzkości. 


Adresujcie: 


prasowe i rozpu% 
świecie. wcześni 
owie można, było X 
16 szczegółowy pr 
ia. Korespondenei ! 
li się... w prorokow 


Stumm, zmarły Krupp | 
ły podobno podkład 
teryalnej natury. G 
czasu aferę, dotycz 
stwa *trońm 5 


R 


CIGARETTES 


hseiem telegr 
h przez Ru 
nmerów gazı 
u. mogły by 


aiały miliony. także polski 
szta podróży p „jest we Lw 
Palestyny, rasowe, utw 


koszt dwom pi 


rów,-superntendd y daje- zna 
to około 2 mitia Londyń. N 
wzmagały się w wpływanie 


stali i żeniłi się l 
sarza, którym w: 
było znaczne apara 
ki w finansach d 
zaś tajemnicza s 
przebudowania 
wyspie. Korfu, skiŅ 


Iny parlament i « 
wania jesteśmy 2 
umieją rówhież tr 
mu i Paryża, ale ` 
kwszystkim stale 


die opinie współęb 


O kobietach 


NIEBACZNE SŁOWO. 


Znacie pewnie dobrze jeden 
kwiatek zwany mleczem: rośnie 
on wszedzie u nas na łąkach, kwi- 
tnie żółto, a potem ma puszysta 
główkę: otóż jeżeli na tę główkę 
dmuchnać, to puszki rozlatują się 
na wszystkie strony, a Że sa to na- 
sionka, więc wszystkie się rozsie- 
waja na łakach, drogach, czepia- 
ję się murów, a gdzie znajdą odro- 
bine ziemi, tam się o nin Zacze- 
pia i wyrasta nowa roślina, a Że 
nie wiele potrzebuje dla siebie, bo 
tylko trochę pyłu, słońca i rosy. 
wie szybko rośnie i znowu wyda- 
Je takie lekkie nasionka. — Dla 
tego mlecz tak często spotykamy, 
chociaż nikt go nie sieje. 

Otóż tak się dzieje ze słowami 
ludzkiemi jak z temi nasionkami. 
Przy lada okazvi dużo ich i ła- 
two wylatuje i czepiają się wszę- 
dzie, ale potem nieraz wielkiem 
jest zło, które one wyrządzają. To 
też powinniśmy o tem pamiętać i 
strzedz się niepotrzebnego waila- 
nia. 

Od bardzo dawnych czasów lu- 
dzie wiedzą o tem i mówią. że mo- 


wa jest srebrem, a milczenie A0- 
tem. A to dla tego, że czlowiek, 
chociażby najpiękniej mówił, cza- 
kem. w prędkości coś takiego po- 
wie, czego potem może żałować, 
a inilczenie tego sie nie boi. 

Nie chodzi. broń Boże, o to, że- 
by Indzie żyli jak mruki i na mi- 
ti tylko z sobą sie porozumiewa- 
h. ho mowa jest jednym z dro- 
sich darów Bożych, przez który 
różnimy się od zwierzat; ale eho- 
dzi o to, żehyśmy tej mowy nie 
nadużywali, to jest, nie używali 
na złe, na plotki, obimowę i obel- 
gi czyli wymysły. bo z tego bywa 
grzech i obraza Boska, a krzyw- 
da ludzka. 

Matki! oduczajcie wasze dzieci 
już od małego próżnej paplaniny 
i słów hezmyślnych, przypominaj- 
cie, że niebaczne słowo może spro- 
wadzić wiele nieszczęść, bo mówi 
przysłowie: czem skorupa za imlo- 


du nasiaknie, tem na starość tra- | 


GŁ. 
UPADEK ŻYCIA RODZINNEGO. 

Dzieki piajaństwu  oświetlają 
jaskrawie badania, przeprowadzo- 
ne w prowincvonalnym zakładzie 
dla ubogich i dom poprawczym 
w Strausbergu w Brandenburgii. 
Z pomiędzy 384 mężczyzn, znajdu- 
jacych sie tam w r. 190%, było 150, 
a raczej tylko 121 żonatych ipo 
odciagnieciu 29 owdowiałych|. Z 
tej liczhy B6 meżezyzn od lat już 
nie żyło z żoną. pozostawiając jej 
cala troske o utrzymanie i wyeho- 
wanie dzieci. 29 zaś mężezyzn by- 
ło rozwiedzionych z żona: przyczy- 
ną było przeważnie pijaństwo mę- 
ża. oraz poniewieranie i opuszcze- 
nie żony przezeń. 

W żadnym z tych 29 wypad- 
ków rozwodn wina nie była po 
stronie żony. Tylko 6 meżczyzn 
żyło jeszcze ze swą rodziną. Cie- 
kawe jest to, że — jak stwierdza 
sprawozdanie — **owych 86 męż- 
czyzn, którzy opuścili żony i 29 
rozwiedzionych prawie bez wyjat- 
kn byli pijakami.** Prawdopodoh- 
nie zaś i te okoliczność, że wśród 
3N4 mężczyzn. aż %34 była jeszcze 
nieżonatych, należy © przypisać 
przeważnie ich pijaństwu. 


NAJWAŻNIEJSZE ZAGADNIE. 
NIE RUCHU KOBIECEGO W 0. 
STATNIEJ CHWILI. 


“Jupe cnłotte”” utrzyma się czy | 


też pogrzebioną zostanie? Sądzę, 
że przez nazwanie powyższego za- 
gadnienia *"najżywotniejszem 
dla dnia dzisiejszego nie popełni- 
łam przesady. Kroniki, telegramy, 
fejletony prasy, rozporządzenia 
władzy. wszystko to od paru ty- 
godni kwestyi “jupe elotte” po- 
Awięca wiele uwagi. $ 

Czyż to nie charakterystyczne? 
Kiedy kobiety rozpoczynały wal- 
kę o prawo wyższego wykształce- 
nia lub o prawa polityczne, kiedy 
domagały się reformy prawa mał- 
żeńskieso hub nstaw zabezpiecza. 
jacych ochronę macierzyństwa, 
głos ich przechodził bez echa. 

W redakeyach tzeba było wyże- 
hrywać miejsce celem umieszcze- 
nia hodaj kilku wierszy informu- 
jacych społeczeństwo o tem, że ja- 
kieś tam emancypatki znowu z jà- 
kiemiś dziwacznemi zadaniami wy- 
stąpiły. 

% jupeę eułotte... inaczej, cal- 
kiem inaczej. 

Kobieta jest przecież przede- 
wszystkiem przedmiotem, na któ- 
rym spoczywa oko mężczyzny 2 


mniejsza lub większą lubością, Jak | 


tedy ten przedmiot będzie przy- 
strojonym. to rzeez plierwszorzęd- 


i dla kobiet. 


nej wagi. Dotychczasówi kronika- 
rze ruchu kobiecego prasy, zwła- 
szcza codziennej. z tego jedynie 
punktu widzenia kroniki swe o- 
pracowywali. Widzielisny w ta- 
kich kronikach szczególowe spra- 
wezdania z wystaw salonów mód, 
przepisy na toalety balowe, wizy- 
towe, spacerowe. Podlewano to za- 
zwyczaj sosem złożonym z obłud- 
nych narzekań męża na kosztow- 
lub rozpacza 
żony. że jej meża na upragniona 
toaletę nie stać i weling takiego 
szablonu co miesiac lub co dwa 
tygodnie przyrządzano  bigosik, 
którym pod nazwą “kronika rn- 
chu kobiecego”" karmiono publicz- 
ność. | publiczność okazała się 
wdzięcznym materyałem i wycho- 
wawcy moga hyć zadowoleni. A- 
wantury urządzane przez t, zw. 
"Hum" na ulicach różnych miast 
Europy na widok kobiety, która 
sie **poważyła”” zdjąć sakramen- 
talna "spodnice, a wdziać “jupe 
eulotte"” dowodzą, że kwestya `w 
co powinna być ubraną kobieta" 
| jest kwestyą pierwszorzędnej wa- 
gi, dla dzisiejszego społeczeństwa, 

Dla mnie osobiście “Jupe eulot- 
te” tak jak ja dziś widzimy, jest 
czemś wiełce nieestetycznem: i mo- 
weno się dziwię, że panowie kraw- 
cy nie poszukali do niej wzorów 
u ludów południowych |Albańczy- 
weyh, gdzie meżczyźni od wieków w 
prawdziwe *'jupe-culotte"" są o- 
dziani. Dlatego o “jupe calote” 
rozpoczynać wałki nie mam naj- 
"mniejszego zamiaru. Jeśli zabra- 
łam głos to dlatego, żeby podkre- 
sli, że cała tragi-konredya Z *' ju- 
pe-enlotte"”' na jaką dziś patrzy- 
my, to jeden z niezmiernie charak- 
terystycznych symptomatów dla 
linii rozwojowej ruchu kobiecego, 

Toé kobieta, jak widzimy, po- 
mimo wszystkich  emaneypacyj- 
nych zdobyczy, nie ma dotychczas 
prawa nawet ubrać się, tak jak 
się to jej podoba. I doprawdy z te- 
go zasadniczego wzgledu przycho- 
dzi ochota poświecić kwestyi re- 
formy stroju kobiecegu troche wie- 
eej uwagi. Estetyka i wygoda to 
jedyne przepisy. którym powinna 
(ulegać kobieta. Ale decyzya eo do 
teyo winna bezwzglednie do niej 
samej należeć, Dziwnem jest də- 
„prawdy, że się nad ta sprawa nie 
| zastanowi dotychczas wszyscy ci 
(panowie, eo przeciw “jupe enlet- 
lte" urządzają — demonstracye, 
(Wszak kiedy meżezyźni przed pa- 
ru laty zaczęli nosić fałdziste, na- 
śladujące spodnice surduty — ko- 
biety nie zbierały sie w tysiacz- 
ne tłumy i nie zoniły za nimi po 
ulicach. 

A zatem możebyście i wy pano- 
wie zecheieli zdobyć się na tyle 
**kobiecej"" dojrzałości i toleran- 
cyi i nie kompromitowali się na- 
dal przez zabieranie głosu w kwe- 
styi w co się kobieta ubierać ** po- 


winna”. K. B. 


ność owych toalet 


O SZCZĘSCIU DZIECI. 


"Czy dzieci sa szczęśliwe?” — 
Nad tem zagadnieniem  zastaba- 
wiał się pewien znakomity myśli- 
viel i — dowodzi. że dzieci nie sa 
wcale tak szczęśliwe, jak ogólnie 
mniemamy. Że nieszczęścia swoje 
i cierpienia odczuwają równie dot- 
kliwie jak dorośli i że jest wiele 


| jemy sprawy. 


rzeczy uciskających ich młode du- 


|szyczki, o jakieh my sobie nie zda 


l Powiada, że we 
wspomnieniach z dzieciństwa swe- 
lwo — daleko wiecej widzi smut- 
mych. aniżeli jasnych chwili, Ob- 
serwacye jego w tym kierunku, 
dowodzą dobroci serca jego i — 


odwagi. gdyż dotychczas nikt 
przedmiotu tego nie poruszył. 


Zwykle lekko zapatrujemy się na 
tak zwane nieszczęścia i zy dziee- 
ka, nie zastanawiając się, Że po- 


minawszy naturalnie złość i ka- 


prysy, które sa wynikiem wycho- 


wania, cierpią one może stokroć | 


więcej, jak my, bo — szczerze od- 
wzawając — łzy ich są szczere. 
kiedy u doroslych często... uda- 
ne. Í 

Przedstawmy sobie tylko nie- 
które nezucia dziecka, rzeczy, któ- 
re dla nas dorosłych sa mezem, o 
których zapomnieliśmy, żeśmy je 
także w dzieciństwie przechodzili. 
Np. strach u dziecka, strach przed 
psem szezekającym. przed mrów- 
kami w lesie, przed krzykliwym 
głosem rodziców; strach przed ko- 
miniarzem, przed ciemnym poko-* 


jem. do którego nielitościwa mat- 


ka zamyka nieraz dziecko, chcąc 
oduczyć” strachu zamiast nan- 
czyć dziecko I wytłómaczyć, że nie 
ma się bać czego; — a może ta sa- 
ma matka tak samo się hoi grzmo- 
tów i piorunów. które znowu na 
niewinne dziesi mniej wpływu 


miewają, Następnie straeh przed 
szkołą, przed nauczycielem i dzieć- 
mi złeni. Naturalnie, że I tu wszy- 
istko od wychowania zależy: dziec- 
ka jednak nie mniej cierpi, a gdy- 
by kochająca veka matki zechcia- 
la badać to szalone bicie serdusz- 
ka w chwilach udręki dziecka i 
zapobiegła łagodnem  tłómacze- 
niem i pouczeniem, jakże wiele 
złego dałoby się uchylić, a jak ina- 
czej w późniejszych latach, in 
przeszłość, któraby powinna być 
promienną, 

przedstawiała. 


dorosłemu by się 

Przedstawmy sobie jeszcze np. 
itak zwane dobrze wychowane 
dziesko bywaja tak zwane wycho- 
wania 1 rzeczywiste wychowania 
dobrej, któremu zaleca ją Wiecznie, 
by nie nie zepsuło, by sukienki nie 
spłamiło lub nie rozdarła i td. Raz 
i*ja mimowoli byłam świadkiem 
podobnega przejścia dziecka, sied- 
mioletni chłopczyk dostal zeva- 
rek, prawdziwy zegarek: — ra- 
dość jego była nie do opisania: 
niestety, krótko trwała: w szkole 
opierając się w lawce, strzaskał 
szkiełko i pojfsm zegarek. Żal je- 
go i strach przed karą był również 
nie do opisania: mdłał prawie, i- 
dae do domu, a przez drogę vroz- 
wyślał, czy nie lepiej pójść odra- 
zu utopić się: czyż Uczucia w 
takich chwilach dzieci  ustępuja 
przed uczuciami straszych! czy 
serduszko mniej boli? Stokroć wie- 
cej, gdyż jest debikatniejsze... 

I znowu należy tu «dwołać się 
do rodziców, do matek wszezegól- 
ności, by te. stosownem posteępo- 
waniem z dziećmi łagodzty ich 
cierpienia i z taktem ponczały i 
wychowywalły dzieci. 

Z drugiej strony, stanowcza 
twierdzę, że dzieci są od nas szezę- 
śliwsze i bardzo szczęśliwe we od- 
czuwaniu radości ; bo, jak cięż- 
ko się martwią i łzy wylewają, 
tak byle to je wzrusza i nśmiech 
na ustach wywołuje. Zapominają 
prędko i łatwo o! tak łatwo; cie- 
szy je słońce i kwiat i śpiew pta- 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


sząt, skoki pieska i kotka, ciesza 
się, gdy wstal} ram, cieszą USV- 
iaj bo jntro bawić się będa! 
je pieszezota matki i nowe 
trzewiezki zachwyt wywołują = 
i motylek w powietrzu truwająęcy 
i królik po ziemi się plącząwy. i 
dobra nota w szkole. z jakaż ra- 
dością i zapartym oddechem bie- 
wa do domu, by rodzicom o swej 
uczonaści opowiedzieć! 0. rodzi- 


A, 
gdyż dzieci wasze niebo wówezas 
w serdnszkach mają. Któż wiec i 
czem dowieść zdola, że dzieci nie 
są szczęśliwe: A gdy porzną opo- 
wiadać, plany na przyszłość two- 
rzyć, — i znowu serduszko bije 
raością taka. jakiej my już czuć 
nie potrafimy. - 


I tak kto tylko obserwuje dzie- 
ci, kto się zastanawia i dopomaga 
in do — życia — ten przyznać 
musi, że szczęście przeważa u nich. 


Dziecka posiada jeszeze jedną 
osobliwość, której my pozbawieni 
jesteśiny: oto — umie cieszyć się 
teraźniejszością  szeześliwą, 
myśląe, że ona się skończy; mnie 
ja na swój sposóh wykorzystać, 
śmieje się z nieohbeschnietemi jesz- 
cze łzami nie myśląc, że one znów 
powrócić mogą, bo oto już ma u- 
cieche. Dziesko nie zna też nurtu- 
jacyhe starszych kłopotów. wal- 
ki: o śmierci nie myśk. chyba jak 
io czemś bardzo dalekiem. My star- 
si, jeśli mieliśmy raj kiedy w ży- 
ciu, który został wzburzony prze- 
ciwnościani. musiny później nje- 
jako znmszać się do cieszenia sie 
pśniejszemi chwilami: dziecko na- 
tumiast żyje w ciągłym raju 
który. jeśli łzy go zraszają smut- 
ny jest. lecz tylko na chwilę. Dla- 
tego niech nikt uczony nie dowo- 
dzi, że dzieci przeważnie są nie- 
szezęśliwe, tylko tak, powtarzam, 
trzeba im do tego dopomagać. a 
wówczas I my ich szezęściem, ich 


wiara, nadzieją 1 meością ożywie- 


ni, znajdziemy przyjemność i 


wzylędne szezęście w życiu. 


Dla Naszych Dzieci. 


MARZENIE CHŁOPCA. 


Gdyby konik ten ognisty, 
Gdyby mógl być mój — 

Srebrna dałbym mu uzdeczkę 
I z czepraka strój. 


| siodełko malowane. 
I strzemiona dwa, 
|I podkowy z twardej stali, 
| Bo ta długo trwa. 
| 
Na konika siadłhym gracko 
I pojechał w świat, 
I zwiedziłbym za górami 
W koło ziemi szmat. 


Poznał kraje, obyczaje, 
Wiele siół i miast — 

I wróciłbym na koniku 
Do rodzinnych gniazd. 


Cobym. widział tam dobrego, 
Powiałałbym rad. 
Sluchaliby mnie ojeowie. 
Z niziuteńkieh chat! 


I przywiózłbym dla każdego 
Miły. śliezny dar: 

Dła matusi welniak nowy, 
Bo stary się zdarł. 


Ojcu strzelbę, bratu książkę, 
Bo czytaniu rad. 
/Dła Anulki piękną wstążkę 


i 


| l zamorski kwiat. 


| Dziadnsiowi tabakierkę, 
l Magdzie chustki dwie. 
Malowane w kwiaty modre 
Na złocistym tle. 
Zofia  Zacharkiewiczówna. 


| 


| STARUSZKA. 
l Działo się to w kraju nadmor- 
skim — w Danii. Zima była nie- 


| - 
jawykłe ostra, — morze u brzegów 


zamarzło i mieszkańcy miasta u- 
myślli sobie urządzić na lodzie 
l zabawe, 

Vprzatnięto plae duży, otoczono 
go choragiewkami, 
muzykę, mały być tańce i Ślizga- 
wka, illuminacya wieczorem, slo- 
wem niezwykła nroczystość. 

W małej chatce na wybrzeżu 
mieszkała nboga staruszka. Mąż 
jej utonął dawno podczas burzy. 
syna straciła także, sama była w 
chatce maleńkiej, pochylonej i 
bardzo starej, Usłyszawszy muzy- 
kę i wesołe głosy. usiłowała pod- 
nieść się z posłania. aby zdaleka 
chociaż patrzeć na zabawe, cie- 
szyć się weselem innych — ale sił 
(jej zabrakło. Biedna, smutna sta- 
rość! A tam wrzawa i radość, tam 
| lndzie szezęśliwi! 

,  Nakoniec słońce zaszło. ukazal 
się ksieżye, ale blady bez blasku. 
1 


sprowadzono | 


Na lodzie zapalono kolorowe świa- 
tła, migały cienie, rozległ się 
śmiech dźwięczny, śpiew. okrzyki. 
muzyka. 

Staruszka z Wwysileniem usiadła 
na łóżku i patrzala — patrzała... 
I ona niegdyś młoda była także... 
i ona sie buwiła — jak tamci 
szczęśliwi... Wtem spojrzała na 
niebo. Daleko. daleko, gdzie się 
‘brzeg niebu na wodzie opiera. 
płynał biały obłoczek z czarna po- 

śśrodku plama. Staruszka zapomni- 
l niala o chorobie, — jej przerażo- 
ine oczy stały się ogromne — ach. 
przecież od tylu lat patrzalą na 
niebo i morze!... 


A obłoczek, płynie, płynie coraz 
większy. a czarna plama... Na- 
l gle zrozumiała wszystko: zna te 
ehmure i wie. eo niesie! Burzę i 
śmierć, A tamej bawią się wesoło! 

Całe miasto na lodzie: starzy, 
młodzi, dzieci śmieją, tańcza, sh- 
chaja muzyki, nie wiedzą, co ieh 
czeka. 


— Jak ich ostrzedz” — mysli 
staruszka. — Tam nie nie widać, 
zresztą zajęci zabawą, nie myślą 


o nieszcześciu, Gdyby silna byla, 


| moglaby pobiedz — blizko—ale... 
| nogi ciężkie, jakby z ołowin, rece 
(jej się trzęsą... Otwiera okno z 
| największym wysiłkiem, próbuje 
krzyknąć, ale wrzawa ja zagłu- 
„sza, bnehnął śpiew i okrzyki, za- 
zrzmiała muzyka — a biały obłok 
płynie coraz większy i czarna pla- 
(ma... Już zajał pół nieba. 
Krzykneła 
nikt nie slyszy. Za daleko. Co 
począć? Czyż ma patrzeć na -iel 
| zgubę? © Boże. Boże! każda ehwi- 
la droga, każda chwila im grozi. 
-A wtem Bóg natehnał ja myślą 
szczęśliwą "podpali chate, — niech 
hędzie im znakiem, — niech bę- 
dzie krzykiem trwowi, Cóż znaczy 
|nędzna chata wobec życia tylu lu 
dzi? 

Nie miała zreszta ezasu do na- 
mysłu, — rzuciła spiesznie ogień 
na. posłanie I chciala wyjść z izde- 
bki. Za progiem jednak upadła 
na ziemie i już nie mogła po- 
wstać, Ogarmał ją szum, płomień; 
niby przez sen widziała ogniste 
Języki. wybiezajace z okien. ska- 
czące po dachu, we drzwiach, tuż 
nad nia. 

Nagle z nad morza rozległ sie 
krzyk potężny i wszyscy w 
mgnieniu oka rzucili zabawe, aby 
spieszyć na pomoc nbogiej staru- 
szce, która się mogła spalić w 
swojej chatce, A w tejże chwili 
| zaszumiało morze, lód pękł z ło- 


skotem. podobnym do strzałn, zie-| 


mia i niebo zmieszały sie razem 


i wy wówczas się cieszycie!; 


nie | 


z całej mocy — 


w ciemność i burzę... lecz na lo- 
dzie nie było już nikogo. 

I nikt nie zginał, wszyscy 0- 
eałeli, tyłko biedna staruszkę 
znaleziono martwą, lecz z uśmie- 
chnięta twarzą. Widziała ich na 
ziemi, wszystkich, wszystkich 
ocalonych i umarła szcześliwa. 


Podług Andersena. 


KAMIEŃ ZDRAJCA. 

Przy jednej z ulic miasta Chi- 
chyo zamieszkatych przez Pola- 
ków, bawiła się pewnego po poln- 
dnia gromadka chłopców w pil- 
ke. Jakto zwykle bywa., znalazł 
się jeden miedzy nimi, który do 
niewinnej zabawy nie majarey 
chęci, grającym ustawicznie 
przeszkadzał, Gniewało to jego 
towarzyszów, ale na nie byly 
groźby i prośby. - Niestornw 
“Frank”. jak go nazywano, ni- 
komu nie dał się — poskromić. 
Chwytał od czasu do czasu pil- 
kę. odrzncał dałeko od siebie, a 
na soniacych za nim towarzyszów 
rzucał kamieniami. 

Rozgniewani tem niecnem 
stępowaniem ''Franka'' jego ró- 
wieśniev zaprzestali się bawić i 


po- 


postanowili na nim sie zemścić, 
Poznał ich zamiar i tak daleko 
od nich sie oddalił, że ci nie mo- 
gli go schwycić, Dali mu więc 
/spokój. a sami podjęli przerwaną 
grę, To zniewało strasznie © Fran- 
ka`’, 
uliey, którędy przechodziła kolej 
żelazna i tam usiadłszy na torze 
kolejowym, bawił się kamieniami, 
przedmio- 


Pszeszedł na drugą stronę 


jego najulubieńszym 
tem zabawy. 

4 ukrycia od czasu do 
rzec ma rawdacych sie dalej 
|chłopców, lecz nie udało mu sie 
Żadnego z nich trafie, 

Usiadł zatem na dawnem miej- 
sen i dalej grzebał między kamie- 
niami, Na jednym z nich, gład- 
km i okrągf.m. napisał olów- 
kiem swoje imie i nazwisko. 

Wtem zbliżał się pociąg. © Fra- 
nek” powstał z miejsca, aby n- 
kryty za przejeżdżajacym pocią- 
kiem, módz rzucać kamieniami na 
„chłopców. Chciało nieszczęście. że 
“Franek” rzucające, trafil ka- 
mieniem w szybe wagonu. który 
to poeisk z toskotem wpadł do 
wnętrza, raniąe niebezpiecznie 
siedzącego przy oknie podróżne- 
go. 


CZASU 


Przestraszony urwisz uciekał. 
eo mógł do domm. 
W godzine potem_ zajeżdža, 


„przed dom ieh wóz patrolowy, a 
z niego wnoszą polieyanei Z ob- 
wiązamy glowa b nieprzytomnego 
ojca  niestornego "Franka". 
Krzyk i płacz powstał wielki.. 
"Franek" biegał jak szalony po 
domu, ho sadził, że ojca kolej 
zabiła, Przywołanemu lekarzowi 
udało się powołać omdlałego do 
przytomności, lecz mówić nie je- 
szcze nie był w stanie, 

Na trzeci dzień dopiero opowie- 
dział chory, jaki miał przypadek, 
lecz tego nie słyszał uganiajacy 
się po ulicy Franek".  Trafio- 
nym i zranionym był bowiem po- 
wracający od pracy ojciec ~ Fran- 
ka”. 

'Fego dnia wieczorem wszedl da 
izby tajny policyant. Zdziwiło te 
wszystkich siedzących przy wie-, 


„. ezerzy, a Najwięcej dziwił sie teji 


wizycie chory. 

— (zy tu mieszka Piotr P...” 
/— zapytał. l 

— Tak! — odpowiada żona eho- 
rego, 

— Przedwezoraj wieczorem — 
mówi policyant, — znaleziono we 
| wozie kolejowym, w którym | 
[szybe stłuezono i was raniono, ka- | 
mień z napisem ' Franek P... > 
Kamień więe pochodzić musi od. 
człowieka, który to imię i nazwi-| 
sko nosi. | 

Chory ciężko westehnąl, bo | 
wiedzial. że przestępca jest jego) 
własny syn. Na twarzach wszyst- 
kich malowało się wielkie zdzi- 
wienie. Wszyscy spoglądali po 
sobie, leez nikt nie był w RU 
wymówić słowa. 

— No, tak, — mówiła matka | 
“Franka” — my tu mamy chło. 
pea z tem imieniem, ale toć takich 
jest w Chicago dużo. Pokaż pan 
ten kamień. 


Polieyant wyjął dość duży ka- 
mień z kieszeni j podał go matce. 
Ta ledwo spojrzała na pismo, wy- 
dała okrzyk: 

— Boże drogi — ady to na- 
szego "Franka" pismo. i 

W domu powstał płacz, Fra- 
nek™ ze strachu począł się trząść, | 
Padł na kolana przed matką i 
prosił o przebaczenie. Przyrzekał. 
że już odtąd nigdy kamieniami 
rzucać nie będzie. lecz nie nie po- 
mogły prośby, Musiał Iść na poli- 
cye, potem na sąd, gdzie go na 
pół roku poprawnego domu ska-. 
zano. | 

Ojciee  swawolnego  chłopex | 


przez trzy miesiące musiał leżeć , 
J i 


w lożkn. Stracił robotę, a wyda- 
tki na dóktora i aptekę pochłonę- 
ły sporą sume cieżko zapracowa- 
nych pieniedzy, 


Widzicie dzieci, do czego swa: 
wola doprowasiza. Pamierajcie. 
kochane dziatki. że trzech rzeczy 
w Świecie ani naprawić, ani vo- 
tnać żadna ludzka 
w stanie, Pierwszą jest wypowie. 
dziane słowa druga 
rzucony kamień. a trzecią czas n- 
biegiy. Słowo oszczereze, choć je 


siła nie jest 


onsczercze ; 


odwolasz, zawsze złe broi dalej: 
kamienia raz rzuconezo nie jesteś 
w stanie w locie cofnąć ani po- 
wstrzymać; a czas przeszły, czas 
młodzieńczy marnie stracony, ni- 
gdy nie powróci. 

Pamietajcie o tem całe Życie, a 
unikniecie wiele złego. 


Młoda gosposia. 

Młody małżonek przy obiedzie: 

— Ależ ta pieczeń jest niemo- 
zliwą! 

Młoda małżonka phiezącć : 

—+ Doprawdy, nie wiem, jak ci 
dogodzić! Cebnle czuć było okro- 
pnie. wiee oblałam ją wodą ko- 


lońską i jeszcze ci mało! 
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EXTRA!! PODARUNEK EXTRA'! 
Dla Abonentów 
""'GAZETY POLSKIEJ.'* 

Na innem miejseu podajemy ogłosze- 
nie o Artystycznych obrazach, które 
‘‘Gazeta Polska w Chicago"', sprowa 
dziła z Europy wyłącznie za kontrak- 
tem tylko dla siebie, a które sprzedźź 
administracya *'Gazety Polskiej” pe 
$1.00 za sztukę. 

Każdy abonent może otrzymać ieden 
lub wszystkie te obrazy od nas zupeł- 
nie za darmo, czyli jako prezent 
«<gwiazdkorwy”', jeżeli zechce tylko co: 
kolwiek czas poświęcić na zdobwcj 
nowych prenumeratorów dla *'Gazctv 
Polskiej”. Otóż każdemu prenumera- 
torowi, który przyśle nam pieniądze za 
całorocznego nowego prenumeratora, 
wyślemy jeden. podług wyhoru, z ogła- 
szanych obrazów w prezencie; za 2-6ch 
nowych prenumeratorów — dwa obra- 
ży; za trzech odrazu przysłanych — 
całą seryę, czyli wszystkie cztery obra- 
zy. 

Obrazy te. nie są zwyczajnymi. czyli 
tak zwanymi prostymi olejodrukami, a- 
le to są kopie pędzla najsławniejszych 
mistrzów na miedzi ryte, czyli tak zw. 
miedzioryty, i oprawione po za szkło 
w ramy, stanowią pravdziwą ozdobę 
każdego pokojn. 

Swoją drogą każdy prenumerator no- 
wy, ma prawo do premium za jednego 
dolara książek za dopłaceniem 10c va 
przesyłkę, lub też jeżeli zechee. może 
także wybrać jeden zechce, może tak- 
także wybrać jeden z tyeh 4-ech obra- 
zów, ale tak samo z dołączeniem 10e 
jako koszta przesyłki. 


otrzymacie odpowiedź w każdej 


DARMO === 


Dlaczego cierpicie w milczeniu? Tysiące Rodaków Wa- 
szych odzyskali swe Zdrowie, powierzywszy jez zaufaniem 
Jeżeli nie możecie przyjść, to 
piszcie w Waszym Ojczystym Języku, póki nie jest zapóź- 
no. Wasza tajemnica A MOJA tajemnicą. Ja pow 

mogę. ,tajcie się w każdej kwestyi, tyczącej się zdro- 
wie kary a Szy nac zadawanlniającą odpowiedź 


sprawie, w zupełnej dyskrecri! 


mojej opiece lekarskiej. 


Darmo ! 


Nazwisko 


Dr. Collins 
Założyciel 


WYTNIJ TEN ARKUSZ, i przyślij go do mnie, Ñ ; 


Drogi Doktorze, — Jednocześnie „przesyłam opis mojej choroby. 1 
proszę Doktora zbadać te symptomy dokładnie. Oo to jest za choroba: 
Czy Doktór może mnie z niej wyleczyć? Czy też stan zdrowia Mego 
jest beznadziejnym? Proszę przesłać mi odpowiedź darmo. 


“Poradnik Lekarski” ochrania zdrowie Wasze. Książka ta leźeć qe- 
winna na stole w każtym Domu Polskim. Napisał Ją Dr. E. C. Coline. 

Prześlijcie 10 centów w niarkach pocztowych, na opłacenie kosztów 
przesyłki, a książkę tę otrzymacie darmo! 


Spieszcie zatem. 
do Dra 8. E. Hyndman, 


A (OLLI 


Ruvdacy. poradzić Fię o zdrowie Wasze. zwracnjąc fie 
Głównego Dyrektora-Medyka Zakładu Lecznicz. 


NEW YORK 
MEDICAL 
INSTITUTE 


140 W. 34" Ste. - New VorkCity 


Godziny urzędowe od 10-5. W niedziele i święta 10-1. Wtorkii piątki 
wieczorami 


1-8. 


E 


| 


OSTRZEŻENIE 


11! 


DO NASZYCH ABONENTÓW. 


Niniejszem zawiadamiamy wszystkich Abonentów *'Ga- 
zety Polskiej”” i Ilustrowanego Tygodnika  Powieściowe-Nau- 
kowego” tak nowych jak i starych, iż ci tylko agenci mają 
prawo do kolektowania prenumeraty na obydwa powyżej wy- 


mienione pisma, którzy posiadają kwity, 


któryeh pedobiznę 


w zmniejszenu podajemy poniżej. 


JEDNE UO;rDGLARAĆ 


Wszelkie inne kwity w posiadaniu agentów nie są waż- 
ne i firma nasza nie jest za nie odpowiedzialną. 


W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 


259 HANNOVER STR. 


ktokolwiek zażąda. 


Leon J. Nowak 
ADWOKAT I DORADCA PRAWNY. 


praktykuje w Sądach Stanowych i Stanów Zjednoczonych, 
załatwia wszelkie sprawy sądowe we wszystkich krajach, a tak- 
że sprawy spadkowe i plenipotencyjne, mając przedstawicieli w 
różnych krajach, udziela wszelkich informacyi prawnych, jakich 


B. G. WERNICK, M. D. $ 
Polski Doktor $ 
wyleczy wszelkie choroby, Mężczyzn i dzieci, nawet chroniczne. a 
Godziny ofisowe od I do + popołudnia i od 6 do 9 wieczór. 
Telefon 1955—1 Richmond, | 


BOSTON, MASS. 


Pełnomocnictwa i inne prawne dokumenta wyrabia w róż- 


m dożeżcżnżcy 


nych językach i do wszelkich krajów, wedlug praw miejscowych. 
Adres: 801 Fillmore Ave., Buffalo, N. Y. RE | 
0220000000000000000000000000000 
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GAZETA POLSKA W CHICAGO 


HENRYK SIENKIEWICZ. 


W pustyni i 


dalszy. 


ł A, 

braza ciągie, lubo nieznacznie. szła 
górę. Na ścianach skalnych widać było od 
czasu do czasu żałte złogi siarki. Woda w 
szczelinach przejęta była także jej zapa- 
chem, ca obojgu dzieciom przyj mina w 
niemiły sposób Omdurman i mahdystów, 
którzy namaszczali głowy tłuszczem ugnie- 
eionvm z proszkiem siarczanym. W innych 
natomiast miejscach czuć było koty piżmo- 
we, a tam, gdzie z wysokich wiszarów spad- 
iv aż na dół wąwozu przepyszne kaskady 
ijanów, rozchodziła się upajająca woń wa- 
nilii. Mali wędrowcy chętnie zatrzymywali 
sie w cieniu tych kotar, haftowanych kwie- 
ciem purpurowym i lila, które wraz z liśćmi 
dostarczało pokarmu dia kont. 

Zwierzat nie było widać, tylko od czasu 
do czasu na zrębach skał siedziały w kneki 
małpy, podobne na tle nieba do takich fan- 
trastycznych bożyszez pogańskich. jakie w 
fndvach zdobią krawędzie świątyń. Wielkie 
orzywiaste samec pokazywały sobie zęby. 
iub wvciązały w trabkę paszczę na znak zdu- 
mienia i gniewu, podskakując jednoczćśnie, 
mrugrjąc oczyma i drapiąc się po bokach. 
Ale Saba, przyzwyczajony już do ich ciągłe- 
go widoku, niewiele zwracał na te groźby u- 
wagi. 

Jechali raźnie. 


Radość z odzyskanej 


wolności spędziła z piersi Stasia tę zmorę. | 
która dławiła go w nocy. Głowę miał obec, 


nie zajętą tylko myślą, co dalej czynić, jak 
wyprowadzić Nel i siebie*z okolic, w których 
zroziła im ponowna niewola u derwiszów, 
jak radzić sobie podczas długiej podróży 
przez puszcze, by nie umrzeć z głodu i pra- 
gnienia i nakoniec dokad iść? Wiedział jesz- 


cze od Hatima, że z Faszodv w prostej limit: 
do granicy abisyńskiej niema więcej niż pięć 


dni drogi i wyrachował, że wyniesie to oko- 
to stu mil angielskich. Gwóż od wyjazdu ich 
z Faszody upłynęło blisko dwa tygodnie, ja- 


sna więc było rzeczą, że nie szli tą*najkrót-| 


szą drogą, lecz w poszukiwaniu Smaina mu- 
sieli skręcić znacznie na południe. Przyporm- 
miał sobie, że w szóstym dniu podróży prze- 


byli rzekę, która nie była Nilem, a potem, za- | 


nim kraj zaczął się wznosić, przejeżdżali ko- 
ło jakichś dużych błot. W szkole. w Port- 
Saidzie. uezóno bardzo dokładnie geografii 
Afrvki i Stasiowi została w pamięci nazwa 
Ballor, oznaczająca rozlewiska mało znanej 
rzeki Sobat, wpadającej do Nilu. 
wprawdzie pewny, czy pominęli te „właśnie 
rozlewiska, ale przypuszczał, że tak było. 
Przyszło mu do głowy że i Smain, chcąc na- 
łapać niewolników. nie mógł ich szukać 


wprost na zachód od Faszody, gdyż kraj był 


tam już.całkowicie wyludniony przez derwi- 
szów i ospę, — lecz musiał iść ku południo- 
wi w okolice dotychczas przez wyprawy nie 
nawiedzane, Staś wywnioskował z tego, że 
ida śladem Smaina — i ta myśl przestraszy- 
ła go w pierwszej chwili. 

Począł więc zastanawiać się, czy nie na- 
leży porzucić wąwozu, który skręcał coraz 
wyraźniej na południe, — i iść wprost na za- 
chód. Lecz po chwili rozwagi zaniechał tego 
zamiaru. Owszem ciągnąć w trop za bandą 
Smaina na odległość dwuch lub trzech dni, 
wydało mu się najbezpieczniej, gdyż było zu- 
pełnie nieprawdopodobne, by Smain wracał 
z ludzkim towarem tą samą kolującą drogą. 


zamiast skierować się wprost do Nilu. Staś) 


zrozumiał też, że do Abisynii można się było 
przedostać tylko od strony południowej, w 
której kraj ten styka się z dziką puszczą, nie 
zaś od granicy wschodniej, pilnie strzeżonej 
przez derwiszów. 


I wskutek tych myśli postanowił zapu- | bliżej, nad jeziorem Rudolfa. albo Stefanii. | Nie, zły był na siebie, że nie zataił przed nią! 


Nie byt) 


w puszczy. 


i którego Staś wyuezyi się jako tako od zan- 
zybawytów, pracujących przy kanale. wido- 
cznem więc było, że pochodzi z jaiehś odle- 
złych stron. 

Staż postanowil wybadać go, z jakich: 

— Kali, jak się zewie twój naród? —— za- 
pytał, 

— Wa-hima — odpowiedział mlody mu- 
rzyn. 

— Czy to jest duży naród? 

— Wielki, który wojuje ze złymi Sam- 
burn i zabiera im brdio, 

— A gdzie leży twoja wieś? 

— Daleko! daieko!... Kali nie wie, 
gdzie. 

— (zy w takim kraju, jak ten? 

Nie. Tam jest wielka woda i góry. 
Jak nazywacie tę wodę? 
Nazywamy ją: Wielka Woda. 

Staś pomyśli, że cinapiec moż pocho- 
dzić z okolic Albert-Nvanza, które były do- 
t;chezas w rękach inina paszy, wiec elege 
to sprawdzić, pytał dalej. 


— Czy nie mieszka tam biały naczelnik, 
który ma czarne dviaiace łodzie i w 


— Nie. Starzy ludzie mówić u nas, że wi- 
dzieli białych ludzi tu Kadi rozstawił palce 
(raz, dwa, trzy!... Kali ieh nie widział, bo 
nie był jeszcze na świecie, ale ojciec Kalego 
(przyjmować ich i dać im dużo krów. 
| — (zem jest twój ojciec? 
i — Królem Wa-hima. 

Stasiowi pochlebiło to trochę, że ma za 
sługę królewicza: 

— (zy chciałbyś zobaczyć ojca? 
i — Kali do nich nie trafić, nie. 
l — A cobyś uczynił, gdybyśmy spotkali 
Wahima ? i coby oni uczynili? 

— Wa-hima paść na twarz przed Kalim. 

— Więc zaprowadź nas do nich, to wó- 
| wczas ty zostaniesz z nimi i będziesz pano- 
| wał po ojen, a my pójdziemy dalej, aż do mo- 
| rza. 
— Kali do nich nie trafić nie zostać, bo 
/Kali kocha pana wielkiego i córkę księżyca. 
Staś zwrócił się wesoło do towarzyszki 
R: 
— Nel, zostałaś córką księżyca! 
Lecz spojrzawszy na nią, posmutniał na- 
| gle, przyszło mu bowiem na myśl. że zbie- 
/dzona dziewczynka wyglada ze swoją bladą 
i przezroczystą twarzyczką, istotnie więcej 
| na księżycową, niż na ziemska istotę. 
Młody murzyn zamilkł na chwilę, 
czem powtórzył: 


i rze 


po- 


— Kali kochać Bwana Kubwa, bo Bwa- 
na Kubwa nie zabić Kalego, tylko Gebhra, a 
Kalemu dać dużo jeść. 

I począł gładzić się po piersiach, powta- 
|rzając z widoczną rózkoszą: 
| — Mnóstwo mięsa, mnóstwo mięsa! 

Staś chciał jeszcze dowiedzieć się, ja- 
kim sposobem chłopiec dostał się w niewolę 
(do derwiszów, ale pokazało się, że od czasu, 
gdy pewnej nocy złapano go przy dołach, 
wykopanych na zebry, przechodził tyle rąk, 
że z odpowiedzi jego nie można było wcale 
wywnioskować, przez jakie kraje i którędy 
prowadzono go aż do Faszody. Zastanowiło 
Stasia to tylko, co mówił o “wielkiej wo- 
dzie” gdy bowiem pochodził z okolic Albert- 
Nyanza. Albert-Edward Nyanza, albo nawet 
Wiktorya Nyanza, przy którem leżały pań- 
stwa Unyro i Uganda, byłby niewątpliwie 


słyszał coś o Eminie paszy, o jego wojskach! 


i o parowcach, króre wzbudzały podziw i 


strach w murzynach. Fanganavka była zbyt) 
odległa, pozostało zatem tylko przypuszeze- | 


[nie, że naród Kalego ma swe siedziby gdzieś 


palce do głowy na znak, że jest to zwierzyna 
s 
rogata. 
Staś wydrupał się z kolei na górę i, Wy- 


chyliwszy cstrożnie głowę ponad krawędź, żyła, obiecując, że będzie czekał na Sabę, a| 


począł patrzeć przed siebie. Nie nie zasłania- 
io mu widoku w dal. gdyż dawna wysoka 
džungla była spałona a nowa, która puściła 
się już ze szczerniałej ziemi, miała zaledwie 
kilka cali wysokości, Jak okiem sięgnąć, bv- 
ło widać rzadko rosnące wielkie drzewa, z 
osmaionymi przez ogień pniami. Ped cieniem 
jednego z nich pasło się stadko antylop, po- 
dobnych z kształtów ciała do koni, a z głów 
do bawołów. Słońce, przedzierające się przez 
liście baobabu, rzucało drgające Świetiiste 
plamy na ich brunatne grzbietv. Było ich 
dziewięć sztuk. Odległość wynosiła nie wię- 
cej jak sto kroków, ale wiatr wiał od zwie- 
| rząt ku wawczowi, pasły się więc spokojnie, 
„nie podejrzywającć niebezpieczeństwa. Staś, 
chcąc zaopatrzyć karawanę w mięso, strzelił 
do najbliżej stojącej sztuki, która runęła, 
jak piorunem rażona, na ziemię. Reszta sta- 
da pierzchła, a wraz znia i wielki bawoł, 
którego nie dostrzegli poprzednio, sdyż le- 
Żżał ukryty za kamieniem. Chłopiec, nie z po- 
trzeby, ale przez żyłkę myśliwską, upatrzy- 
wszy chwilę, w której zwierz zwrócił się nie- 
(co bokiem, posłał za nim kulę. Bawół za- 
chwiał się silnie po strzale, pociagnał za- 
(dem, ale pobiegł dalej i, nim Staś zdążył 
zmienić naboje, znikł w nierównościach 
gruntu. 

Zanim dym się rozwiał, Kali siedział 
Już na antylopie i rozcinał jej brzuch nożem 
| Grebhra. Staś podszedł ku niemu, chege się 
bliżej zwierzęciu przypatrzeć — i wielkie 
było jego zdziwienie, gdy po chwili młody 
murzyn podał mu zakrwawionemi rękoma 
dymiącą jeszcze wątrobę antylopy. 

— Dlaczego mi to dajesz? — zapytał. 

— Msuri, msuri! Bwana Kubwa jeść 
Zaraz. 

— Zjedz-że sam! — odpowiedział Staś, 
oburzony propozycvą. 

Kali nie dał sobie tego dwa razy powta- 
rzać, lecz natychmiast począł rwać zębami 
wątrobę i łykać z chciwością surowe kawały, 
a widząc, że Staś patrzy na niego z obrzydze- 
niem, nie przestawał między jednym a dru- 
gim łykiem, powtarzać: msuri! msuri! 

Zjadł w ten sposób przeszło pół wątro- 
by, poczem zabrał się do oprawiania antylo- 
py. Czynił to nadzwyczaj szybko i umiejęt- 
nie, tak, że niebawem skóra była zdjęta i u- 
dziec oddzielony od grzbietu. Wówczas Staś, 
zdziwiony nieco, że Saba nie znalazł się przy 
tej robocie, gwizdnął na niego, bv zaprosić 
|go na walna ueztę z przednich części zwie- 
Irzęcia. 


| 
j 
i 
| 


Lecz Saba nie pojawił się wcale, nato- 
| miast, schylony nad antylopa Kali, podniósł 
głowę i rzekł: 

— Wielki pies polecieć za hawołem. 

— Widziałeś? — zapytał Staś, 

— Kali widzieć, 


To rzekłszy, założył na głowę polędwice 
antylopy, a dwa udźce na ramiona i ruszył 
do wąwozu. Staś gwizdnął jeszcze kilka ra- 
zy, ale widząc, że czyni to napróżno, poszedł 


|naniem cierni na zeribę, Nel zaś, skubiąc 
swemi małemi paluszkami ostatnią pentarkę, 
zapytała: 

— (ży to na Sabę gwizdałeś? on pole- 
ciał za wami. 

— Poleciał za bawołem, którego postrze- 
liłem — i jestem bardzo niespokojny, odpo- 
wiedział Staś, To są zwierzęta ogromnie za- 
wzięte, a tak silne, że lew nawet boi się na 
nie napadać. Z Sabą może być źle, jeśli roz- 
/pocznie walkę z takim przeciwnikiem. 
Usłyszawszy to Nel,  zaniepokoila się 
bardzo i oświadczyła, że nie pójdzie spać, pó- 
| ki Saba nie wróci. Staś, widząc jej zmartwie- 


ścić się jaknajdałej w stronę południową. | Były to strony także dość odlezłe, ule przy- | niebezpieezeństwa i począł ją pocieszać, 


Można tam było wprawdzie natknąć się na Najmniej o połowę drogi bliższe, jeśli nie od 


— Poszedłem za nim ze strzelba, — mó- 


murzynów, bądź zbiegłych z nad brzegu Bia- | Faszody, to od miejsca, w którem znajdował. wił — ale muszą już być bardzo daleko, a 
łego Nilu, bądź miejscowych. Ale. z dwojga SIę obecnie, Z tego powodu spotkanie się z, wkrótce zapadnie noe i ślady staną się nie- 
złego, Staś wolał mieć do czynienia z czarny-| ludźmi Wa-hima nie było całkiem nie podo-| W idzialne. Bawoł jest mocno strzelony i mam 


mi, niż z mahdystami. Liczył przytem i na 
to, że ua wypadek spotkania zbiegów, lub 


bne. 
| Po kilku godzinach jazdy, słońce poczęło 


| nadzieję, że padnie. W każdym razie osłabi 
(go utrata krwi i jeśli nawet rzuci się na Sa- 


"A AOFA . . Sum 9: X SPO . - © Aubsch re ‘fi jec Tak?’ "róci Ee 
osad miejscowych Kali i Mea moga mu być się zniżać. Upał zmniejszył się znacznie, | Pe to Saba potrafi uciec. Tak! Wróci może 


pomocni. 


Na młodą murzynkę dość było | Trafili na szeroką dolinę, w której byłu woda | dopi 
spojrzeć, by odgadnąć, że należy do plemie-|i rosła kilkanaście fig więc zatrzymali się, 


ero w nocy, ale wróci napewno, 
A mówiąc to, sam niebardzo wierzył we 


nia Dinka lub Szyłuk. miała bowiem nież-|bv dać wytehnienie koniom i pokrzepić się| własne słowa, pamiętał bowiem, oo czytywał 
miernie cienkie i długie nogi, jakimi odzna- | zapasani. Ponieważ Ściany skaliste były w)? niesłychanej o ENVOSEI afrykańskiego bha- 
czają się oba te szczepy, zamieszkujące po-| tem miejscu niższe, Staś rozkazał Kalemu. wołu, który nawet ciężko UMIE obiega ko- 
brzeża Nilu i brodzące, na pēđobieńústwo żó-| bv wydostał się na górę i zobaczył, czy w o- łem i zasadza się przy ścieżce, która idzie 


rawi lub bocianów. po  jeżo rozlewiskach. 
Kali natomiast, lubo pod ręką Gebhra stał 


się podołny do kościotrupa, miał zupełcie | znalazł się na krawędzi skał. Rozejrzawszy ; NK 


r kolicy nie widać jakich dymów. 
i Kali spełnił rozkaz: i w mgnieniu oka 


„myśliwy, a potem atakuje niespodzianie, po- 
(/rywa go na rogi i wyrzuca w górę. Z Sabą 
ło się łatwo wydarzyć coś podobnego, 


Bo 
BL) 


inna postać, Był krępy i mocno zbudowany: się dobrze na wszystkie strony, zsuńął się DIE mowiąc oO innych niebezpieczeństwach, 


ramiona miał silne, a stopy, w porównaniu 
ze stopami Met stosunkowo małe, 
Ponieważ nie mówił prawie wesle po n- 


[po grubej łodydze tljanu i oświadczył, że dy- 
l . . ; .. . 

„mu niema, ale jest uyam’. Łatwo się było 
domyślić, że mówi, nie o pentarkach, lecz o 


i które groziły ma w powrotnej drodze — w 
s 


nocy. 


Jakoż niebawem noc zapadła. Kali i 


rabskn, a źle językiem ki-swahili, którym | grubszej jakiejś awierzynie; ukazawszy bo- | Mea urządzili zeribę, rozpaliki ogień i zajęli 
można rozmówić się prawie w całej Afryce | wiem na strzelbę Stasia, przyłożył następnie | się wieczerzą — Saba nie wracał. 


l Nel strapiona była coraz 
/kańcu zaczęła płakać. 
| Staś zmusił ją nieledwie, żeby się poło- 


więcej i w 


„jak tylko się rozwidni pójdzie sam go szukać 
i przyprowadzi. Nel poszła wprawdzie pod 
namiot, ale co chwila wychylała główkę z pod 

| „ego skrzydeł, pytając, czy pies nie wrócił, 

|- en zmorzył ją dopiero po północy, gdy Mea 
| wyszła, by zastąpić Kalego, 
| nad ogniem. 

| — (Czemu córka księżyca płakać? — za- 


| pytał Stasia młody murzyn, gdy obaj pokła- | 
Kali tego | 


|dli się dọ snu na czaprakach. 
pnie chce. 

— Żal jej Saby, którego bawół pewno 
zabił. 

— A może nie zabił — odrzekł czarny 
chłopak. 

Poczem umilkli i Staś zasnął głęboko, 
Było jednak jeszcze cienmo, gdy się obudził, 
albowiem począł mu dokuczać chłód. Mea, 
która miała go pilnować, zdrzemła się i od 
pewnego czasu przestała dorzucać chrustu na 
węgle. 

Wojłok, na którym spał Kali, był pusty. 

Staś sam dorzucił paliwa, poczem tra- 
cil murzynkę i zapytał. 

— Gdzie jest Kali? 

Chwilę patrzyła na niego nieprzytom- 
|nie, poczem, roztrzeźwiwszy się należycie, 
| rzekła: 

— Kali wziął miecz Gebhra i poszedł za 
zeribę. Myślałam, że chce naciąć więcej chru- 
stu, ale on wcale nie wrócił. 

— Dawno wyszedł? 

— Dawno. 

Staś czekał przez pewien czas, ale gdy 
murzyna nie było długo widać, mimowoli za- 
dał sobie pytanie: 

— Uciekł? 

I serce Ścisnęło mu się przykrem uczu- 
ciem, jakie budzi zawsze niewdzięczność lu- 
dzka. Przecie on ujmował się zawsze za 
tym Kalim i bronił go wówczas, gdy Gebhr 
znęcał się nad nim po całych dniach, a na- 
stępnie ocalił mu życie. Nel była zawsze dla 
niego dobra i płakała nad jego niedołą, a o- 
boje obchodzili się z nim jaknajlepiej. On 
zaś uciekł! Sam przecie mówił, że nie wie, 


w której stronie leża osady Wa-hima i że niej 


zdołałby do nich trafić, a jednak uciekł. Sta- 
siowi znów przypomniały się podróże afry- 
kańskie w Port-Saidzie i opowiadania pod- 


różników o głupocie murzynów, którzy po- | 


rzucają ładunki i uciekaja nawet wówczas, 
gdy ucieczka grozi im niechybną Śmiercią. 
Oczywiście, Że i Kali, mając za całą broń 
tylko sudański miecz Giebhra musi umrzeć z 
głodu, lub, o ile nie wpadnie w ponowną nie- 
wolę u derwiszów — stać się łupem dzikich 
| zwierząt. 

| Ach! niewdzięcznik i głupiec! 

Staś począł następnie rozmyślać i nad 
tem, o ile podróż bez Kalezo będzie trudniej- 
sza dla nich i kłopotliwsza, a praca cięższa. 
Poić konie i pętać na noc, rozpinać namiot, 
[budować zeribę, pilnować w czasie drogi, by 
|nie poginęły zapasy i juki z rzeczami, obdzie- 
rać i dzielić zabitą zwierzynę — wszystko to 


na niego, a on przyznawał w duelm, że o nie- 
których czynnościach, naprzykład obdziera- 
niu ze skóry zwierzyny, nie ma najmniej- 
szego pojęcia. 

— Ha! trudno — rzekł sobie — trzeba! 

Tymczasem słońce wysunęło się z za 
widnokręgu i — jak zawsze bywa pod zwrot- 
nikami — dzień zrobił się w jednej chwili. 
Nieco później, woda do mycia, którą Mea 
przygotowała na noe dla panienki poczęła 
chlupać pod namiotem, co znaczyło, że Nel 
wstała i ubiera się, Jakoż wkrótce, ukazała 
się ubrana już, ale z grzebieniem w rękui z 
nastroszoną jeszcze czuprynką, 

— A Saba? — zapytała. 

— Niema ga dotąd. 

Usta dziewczynki poczęły zaraz drgać. 

— Może jeszcze wróci — rzekł Staś, — 
Pamiętasz, że na pustyni nie bywało go cza- 
sem po dwa dni, a potem zawsze nas doga- 
niał. 


— Mówiłeś, że pójdziesz go poszukać ?... 
— Nie mogę. 
— Dlaczego, Stasiu! 


— Bo nie mogę zostawić cię tylko z Mea | 


w wąwozie. 

— A Kali? 

— Kalego niema. 

I zamilkł, nie wiedząc sam, czy ma jej 
powiedzieć cała .prawdę; ale ponieważ rzecz 
nie mogła się ukryć, więć pomyślał, że lepiej 
jest wyjawić ją odrazu: 

— Kali zabrał miecz Gebhra — rzekł i 
iw nocv poszedł, niewiadomo dokąd. Kto 
wie, czy nie uciekł. Murzyni często tak ro- 
ibia, nawet na własną zgubę. Żal mi bo... Ale 


(Ciąg dalszy nastąp) 


który czuwał | 


; 3 : l KAŻ AL w braku młodego murzyna, miało teraz spaść | 
za nim. W wąwozie Mea zajęta już była, ści- | 


może jeszcze zrozumie, że głupstwo zrobił i... | 
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Bellevue Hospital Medical Cellega 
w NEW YORKU 

| Leczy Choroby Zastarzałe 


l Mężczyzn, Koblet I Dzieci. 


Doktór Ham obchodzi się z pacycnta- 
“mi uczciwie, jak ojciec z własneini dzie- 
ćmi. Dr. Ham oglarzu się stale przez 
dwadzieścia pięć lat, jest więc znany do= 
brze w całym świecie. 


Jeżeli cierpisz na jakąkolwiek chorobę l 
atraciłeś nadzieję wyleczenia, udaj się zaraz 
do Dru Hama po radę. Dr. Ham wylo- 
czył tysiące ludzi, którzy dlugo chorowa- 
li, a przez innych lekarzy nie mogli być wy- 
leczeni. Wyleczeni pacyenci wszędzie sła- 
wią doktora Hama i polecają go swoim 
znajomym. 


Dr. Ham leczy wszystkie zastarzała 
choroby, jakoto: duszność, spazmy, para- 
liż, dychawicę, wodną puchlinę, reumatyzm; 
ból głowy. uszu, ócz i nosa; choroby żołąd= 
ka, gardła. piersi, kiszck; febrę: wyrzuty 
na głowie i skórne; choroby kobiece; krwo- 
tok; upławy; boleści połogo- 
wc; puchlinę; rany na ciele; bóle w kray- 
żach: plecach: katar; neuralgię; bronchitis, 

agre; świerżb; otyłość; choroby pęche= 
rza: raka: kolki; choroby wątroby i nerek; 
glisty; robactwo; liszaje itd. 

Choroby prywatne obojga plel, czy to 
nabyte. czy z rodziców przekazane, Dr. 
Ham leczy prędko skutecznie i bardzo tanio. 


PORADA DARMO. 


Dr. Ham udziela rady darmo. 
Pacyent płaci tylko za lekarstwa. 
Kto nie może osobiście przyjść 
do Dra Hama, może mu opisać 
w liście swoją chorobę, a od- 
wrotną pocztą dostanie odpowiedź, 
czy choroba może być wyleczona i 
ile lekarstwa będą kosztowały, oraz 
p: się zachować w czasie kuracyi. 
rzyślijcie Że. znaczek pocztowy na 
odpowiedź. Piszcie zaraz: Czem 
BEI zaczniecie się leczyć, tem 
twiej się wyleczycie. Adres: 


Dr. C. B. HAM 
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| Nowy generalny Agent na miasta 
Nowy York. 


Niniejszem zawiadamiamy, iż p. W 
| Bialski z pod nr. 125 E. 7 St., jesi 
naszym generalnym agentem na miasóm 
New York. Pan Bialski posiada kwity 
i upoważnienia do zbierania abonamegńj 
na Gazetę Polską, Tygodnik Powieście» 
|wo-Naukowy i zbierania ogłoszeń eras 
ma na składzie książki naszego druka $ 
nakładu i zaraz wydaje premie, Aprme. 
daje także gazety agentom na "stem 
|dach'. Skład pana Bislskiego maopas 
trzony jest w doborowy wybór książełł 
po ch i do nabożeństwa; ró 
żańców itd., oraz kapeluszy i galanteryf 
z 
PO ANGIELSKU W 28 LEKCYACH. 

Ory chcecie się nauczyć w krótkim 
czasie po angielsku mówić czytać i pi- 
saĝ? Możemy was nauczyć języka an- 
gielskiego prz: z pocztę w 28 lekcyach. 
Także mamy na sprzedaż nowe lekcye 


pojsko-angielskie; cena z przesyłką 
$1.35. Pieniądze  poślijcie dziś na 
| adres: 


SZKOŁA POLSKO--ANGIELSKA, 
3638 22nd str., corner Millard,  : 


CHICAGO, ILL. Dept. G. 
oaa Imoo 


NA NOGL 


Obecnie jest stosowna pora, abyścia 
pomyśleli o zaopatrzeniu i wyleczenia 
Waszych nóg, jeżeli cierpicia na wy- 
przenie; opuchnięcie; zapalenie; cneh- 
'nące pocenie się itd. Po co cierpieć 
niepotrzebniei, skoro jest środek usu- 
wający te dolegliwości, spróbujcie gol 
Jest jeden na targu wypróbowany, do- 
skonały, nzywa się ‘‘Pedicura”’. 

Poszlemy wam darmo 25 centowe pu- 
i dełko, jeżeli nadeszlecie ten kupon ł 
j15c w znaczkach pocztowych. 


KUPON. i 


Nazwisko sh. BOSKO SE 


Adrena ch 


Miasto 
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Adres oeae R Ad e 


E. P. Leischner, Chemist, 
|3334 Milwaukee av. Chicago, Lil 


| Wynalazki nauka i przyroda. 


Rabunek i morderstwo w świecie 
roślinnym. 


Spójrzmy na przyrode roślinną 
nie ohujętnem, ale badawczem o- 
kiem badaeza, Ujrzymy wtedy, że 
żyvie roślin, na pozór - spokojne, 
Jest czesto jakby obliczeniem życia 
ludzkiego. W rozdziale pt. * Prze- 
bieglość roślin" autor starał się 
zwrócić uwage na zacięta walkę 
roslin, dla zdobycia światła I kwa- 
su weslanego. W walce tej Zwy- 
ciężują rośliny silne, np. w lasach 
drzewa, o potężnych pniach i ko- 
narach lub też © przebiegłe, któ- 
re pomimo, iż wiotkie i słabe, po- 
trafiły jednak przystosować 
do otaczających warunków i wy- 
zyskać © silnych sąsiadów, np. 
bluszez i lianosv. Nie wszystkim 
Jednak sie tak udało. niektóre ro- 
śliny zostały zwyciężone i zmiuszo- 
nu 


się 


do prowadzenia nędznego ży- 
cia w wiecznym cieniu. To poniża- 
jave ubóstwa doprowadziło ich do 
zbrodni, t. j. 


do życia pasorzytni- 


ezeua — życia kosztem innych. 
Nie trzeba naturalnie mylić 
słów : współbiesiadnictwo i paso- 


rzytnietwo i rośliny pnace zaliczać | 


do pisorzytów; nie wyrządzaja 0- 


ne bowiem szkody, przeciwnie, 


czesto pray nosz pożytek rośli- 
me, na której sie wspinają — np. 
bluszez. — Pasorzytami nazywa- 


my rośliny, które nie biorą soków 
4 memi lub węgla Z powietrza, ale 
żywią się przygotowanym 
mem innych roślin. 


pokar 
Do pasorzy- 
tów musimy też zaliczyć rośliny 
wspinające się po innych i przy- 
noszące tym ostatnim krzywdę 
lub nawet wprost je zabijające. 
Do takich należy w lasach pod- 
zwiotnikowych sipo matador. czy- 
i mordercza liana, która silnie v- 
bejmuje ziami na ksztalt ra- 
mion jakieś drzewo, rośnie w gó- 
rę. bieży swą koronę z koroną o- 
fiary. którą Z biegiem czasu za- 
biji. 


1: 


= pziwuwy widok przedstawia 
Www cza» —©pisżę podróżnik Ba- 
tes — ów samolubny. pnacy się 
pasorzyt : w objeciach jêro widzi- 
nw obunarle ciała otiaty, która 
służyła mu w jego własnym wzro- 
keie, 

Nieszkodliwy nałóg wspinania 
sie uprawiany przez watłałodygo- 
we, ambiente 6 przebiegłe rośliny 
może przybrać forme pasorzytnie 


etwa i roślina, wspinająca się, due! 


si swą podpore, Nasze eropejsKie 
puiee rośliny bardzo rzadko roz- 
wijają w sobie tak mordercze 
sklonności. Jednak wiciokrzew o- 
plata się tak siłuje dokoła łodygi 
jakiegos krzewu, że aż zostawia na 
jez korze, jaka Ślad po sobie, eiv- 
mua linę  wężowniey. Niekiedy 
wie nawel ta niewinna roślina, 
zbyt silnie obejmując swa podpo- 
re, przeszkadza doplywowi soków 
i rozwijaniu się nowych warstw 
tkanki drzewnej. 

Bywa czesto, Że rośliny przybie- 
raja życie pasorzytów wtedy tyl- 
ko, gdy im tak wypada, I zarzuca- 
Ja, gdy tego zajdzie potrzeba, to 
jest. gdy roślina, na której rosną, 
nie może im dostarczyć dostutecz- 
nej ilości pokarmu. Wtedy spnsz- 
czają ku ziemi długie pedy, które 
się tam zakorzeniają i wyrastają 
na istotna łodyzę. lnnemi słowy 
rośliny te podobne sa do luilzi, 
którzy żyją na koszt innych i pra- 
enja tylko wtedy. gdy zostaną 4o 
tezo zmuszeni, 

Zupełnię już zdecydowanym pa- 
sorzytem jest jemiela. Nie jest o- 
na jednak zbyt groźna, gdyż na 
którem żyje. nakłada tylko obo- 
wiązek dostarczania sobie wody. 
i rozpuszczonych w niej pierwia- 
stków mineralnych. wydobytych z 
ziemi przez korzenie drzewa i prze- 
słanych w górę w soku komórka- 
wym. Po za tem nat własne zielo- 
ne liście, które wykonują swe 
czynności, ciągnie Z powietrza we- 
wiel. 

Kamionka zaś 1 rośliny zarazo- 
wate żyja całkowicie 1 wyłącznie 
kosztem ragromadzonyeh i wy- 
twarzanych materyalów  odżyw- 
czych i soków rośliny, na której 
sie mieszczą. Kamionka i niektóre 
zawazowate przytent nadaja zwy- 
kle reślinki wątłe i słabe, np. ko- 
niezynęe, pszenicę, owies itp.. pod- 
czas gdy jemiołę — spotykamy na 
drzewach wysskich, mogicy Z ła- 
twością znosić ciężar jej utrzyma- 
nin, 

Posiadamy też porzadna ilość 
takich rabusiów roślinnych, które 
uprawiają swe podstępne rzemio- 


sło pod ziemią. których korzonki 


wyszukują sobie i opanowują ko- 
rzenie innych roślin. Szypułki 
kwiatowe tych pasorzytów wzno- 
sza się wówczas nad powierzchnią 
ziemi, jak gdyby się rozwinęły o- 


twartym i nezciwym sposobem. leh 
brunatne, niekiedy purpurowe 
kwiaty. odznaczają się wysoką or- 
zamizacyą. ale liście zmieniły się 
w liście brunatne, oddawna bo- 
wiem nie spełniają odpowiedniej 
i uczeiwej pracy. Do nich należy 
tak zwana zaraza, którą spotyka- 
my nie rzadko na lanach koniczy- 
ny, gdzie ich dosyć wysokie łody- 
gi zmuszają zubożone korzonki ko- 
niczyny, aby je ufrzymyważy dar- 
mo! Kwitną wiee wśród dobroby- 
tu i obfitości, nie czyniące ze swej 
strony najmniejszego wysiłku, 
bądź to dla wyciągniecia z ziemi 
pokarmów mineralnych. bądź 
przyswojenia węgla z powietrza. 


"p : | 
Fymczasem zas przykra gorycz 


je 


i ostrość kwiatów - ochrania 
przed trawożernemi - zwierzętami 
zwabionemi koniczyna: rosna ZA- 
tem bujnie i wyniośle, istne noso- 
hienie bezkarnego złodziejstwa. 

Pasorzyty te rosną nietylko na 
korzeniach koniczyny, sa gatunki 
rosnare na korzeniach ehabru; żar- 
nowea: konopi: krwawnika; ma- 
cierzanki it. d. 

Cóż pozostaje nam powiedzieć 
o enlem nisko-ustraj- 
nych roślin, które, jak sie złaje, 
niedy nie prowadziły innego ro- 
dzaju życia nad rabunek i morder- 


mnóstwie 


„stwo, Tu należą pasorzytne grzy- 
by. klęska ogrodników i ziemian. 
z powodu rozległych — spustoszeń 
Jadowitości swej, niezwyciężonej 
przebiegłości w unikaniu przesz- 
kód i ludzkiego wzroku. 


Bakterye znużenia. 


Er. Karol Wardell Stiles. na- 
czelnik oddziału  zoolosicznego w 
usługach marynarki  aùerykań- 
skiej, oznajmił na kongresie hy- 
sienieznym, ogólno-amerykańskim 
w roku 1902, że odkrył u ludzi pa- 
sorzyta, ktępy powoduje niezwyk- 
łe znużenie, a co za tem idzie le- 
inistwo, właściwe szczególnie bin- 
lym mieszkańcnw z okolie suchych 
t piasczystych południowej części 
Stanów Zjednoczonych. W roz- 
dzieraujących słowach opisywał ów 
nezony nędzę tych ludzi, wynisz- 
czonych. którzy umierają ze znu- 
żenia wśród pól, nie nadających 
sie do uprawy i te kobiety, walezad- 
1ce ze śmiercią o dziatwe swoją, wal 


tha już od urodzenia, | 


Rewelacye Stilesa | przyjęto z | 
niedowierzaniem, u wielu uezo-, 
nych szydziło z rozpaezhwych o-| 
brazów, jakie odmalował ten zna-: 
komity hyyienista: nie dał on jed- 
nak za wygrana, lecz po dalszych | 
T latach nowych badań, potwier- 
dził niedawno swoje - dawniejsze | 
spostrzeżenia. | 


W istocie odkrycie jego znajdu- 
je potwierdzenie w kilku faktach | 
zauważonych w wieku XVII: ij 
tak w roku TrS2 pewien niemiecki 
ksiądz przyrodnik. nazwiskiem 
Goeze, odkrył we wnętrzu borsu- 
ka drobniutkiego pasorzyta jak 
włosek, W siedm lat później inny 
zoolog niemieekt znalazł podobne- 
go mikroba we wnętrzu lisa: w r. 
1543 uczony Me:lvolańczyk, Dubi- 
(ni, mówi o pazorzycie ludzkim. 
który miał sprawiać anemię u 
strycharzy I u biednych robotni- 
ków w okaliev. 

W roku 1579-tvm wielkiej wrza- 
wy w Świecie uczonym narobiła 
"choroba tunelowa™ która pochło- | 
„nęła wiele ofiar z pośród robotni- 
(ków.  przebijajacych tunel św. 
|Gotharda: badania wykazały, Że 
zaraza została spowodowana tak 
niedbalstwem samychże rebotmi- | 
ków, jak i złymi warunkami hyv- | 
gienicznymi, i że ziemia była for- 
malnie zasiana jajakami i pocz-| 
warkami pasorzyta, który zarażał | 
wszystkich, eo dotykali ziemi. W | 
rokn 1551 radził Bozzolo z Turynu | 
używać thymoln na wyniszczenie | 
tego paserzyta, a i do dzisiaj jest 
to powszechnie zalecane — tekar- | 
stwo. | 

Wypadki zarazy obserwowano 
w Kalkucie, Tunisie, Egipeie i A- 
ueryce, a rozposili ją emigranci 
strycharze; dziś już nie ma wat- 
pliwości, że słuszność jest po stro- 
nie doktora Stiles'a, który nazwał 
tego pisorzyta necator 
nus. 


[i 


amerien- 


Otóż ten zbójca czyni ogromne 
spustoszenia między biednymi pra- 
cownikami południowych Stanów 
Zjedngczonych, które żyją w krań- | 
cowym niedostatku i są zeotazami 
Jedzącemi nietylko ziemię, lecz ta- 
kże nawet sadzę z komina: niesz- 
częśliwey ei wynedzniałi i chudzi 
budzą niezmierną litość. 

Pasorzyt. który żyje w ieh wne- 
trzu, tam się okrywa błoną, robi 
ich powoli niezdolnymi do naj- 
mniejszej czynności ; samiszka, tak 
(Suno jak i samiec, mające brawe 


ciemnej nitki, sklada tysiącami ja- 
' jeczku w miejscu. gdzie się maj- 
duje, a wvszłe z niej zarodki roz- 
«ażą się po całej tkance. Maleńkie 
(te robaczki przyklejeja się do we- 
„wnętrznych ścian przewodu po- 
karmowego i dziurawiaą błonę shu- 
zowa., aby mialy którędy wyssau 
krew. 

Dr. Sandwith, angielski lekarz. 
znalazł przy sekeyi w jednym 
człowieku 250 robaczków i 575 0- 
"tworów. u innego 863, z których 
211 było jeszcze przykłejonych do 
iwnętrza z główkami wystawione- 


mi, a często wychyłonych do polo- | 

HR i ai | 
wy. Po największej częsci zaraża | 
sie najprzód podeszwa u nogi. ja- | 


ko najbardziej wystawioną na zet- 
knięcie się z ziemią, zanieczysz- 
jezonit przez mikroby. Obliezajaą 
dotąd prawie na dwa miliony o- 
fiar tego pasorzyta. 


OSOBLIWOŚCI PRZYRODY. 
Róża jerychońska. 
Wszyscy znają różę  jerychoń- 
ską. która — należy to przede- 
wszystkiem powiedzieć — nie jest 


różą. Jest to roślina z rodziny 
(krzyżowych. a małe jej. białe 


kwiatki sa podobne do kwiatów 
tasznika, rośliny tak pospolitej 
|przy naszych drogich. Róża jery- 
„chońska dorasta do 10 eentyme- 
trów wysokości, a ojczyzną jej 
piaszczyste okolice. Arabii, 
tu i Syryi. 


Roślina ta posiada ciekawe wh- 
ściwości brometryezne: w czasie 
Jsuszy gałązki jej kurrza się, zhli- 
Żżaja się jedne do drugich. splata- 
ja i tworzą zaokrąglony kłębek, 
wcale nie mający nie wspólnego 
z wyglądem kwiatu róży. Przed 
zem gałązki róży jerychoń- 
skiej  pabrziniewają, wydłużają 
się i prostują, niby ramiona polipa, 
aby znowu ściągnąć się w czasie 
posuchy: zerwana i na pozór nie- 
żywa roślina ta ożyje, skoro tyl- 
ko wstawimy ja w wodę, 


des; 


Łatwo zrozumieć, że u ludzi za- 
behonnych mogła róża jerychoń- 
ska uchodzić za eos cudownego i 
stąd wielka sława tej rośliny i le- 
grndy o niej głoszone. o Niegdyś 
pielerzymi. wtapajacy iz Jerozali- 
my. przynosi stale kilka okazów 
tej róży do Europy: dziś jeszcze 
można ja nabye u niektórych ogro- 
|dników i urządzić sobie barometer 
albo raczej hygrometer — przy- 
rzad do mierzenia wilgoci w atmo: 
sterze— który wskaże, czy ma się 
na deszcz, czy też na pogodę. 

Ruchy te ściąganiu 1 prostowa- 
nia zalążek, maja doniosłe zna- 
czenie dla rośliny, pomagaja jej 
bowiem do zachowania gatunku. 

Gdyhv bowiem dojrzale nasiona 
wpastły do ziemi suchej, bylyby 
całkiem zgubione,  wypalibby je 
bowiem słońce, które żarem zieje 
w tych okolicach, 


Fymezasem lodyźki kurezą się i 
zamykaja woreczek z nasieniem 
na czas posuchy. Jak tyłko prz 
dą deszcze, gałązki rozchodzą się 
rozsiewają nasiona, które upadi- 
szy na zieniie wileotną. kiełkują 
bardzo szybko. 

W jeden dzień niespełna korzo- 
nek przebija skorupkę nasienia i 
roślipka zaczyna się rozwijać. 

Ale nie sama różn jerychońska 
mlolna jest do zmartwychpowsta- 
nia. 

We Franevi sprzedają specyalni 
kupey roślinę - zmartwywstania, 
które wykonywa nie mniej ciekat-, 
we ruchy. 

Jest to gatunek paproci rosni- 
cej w Ameryce północnej. tidy ma 
pod dostatkiem wody.  rozprze- 
strzenia swe listki we wspanialy 
pióropusz o ślicznej. aksamitnej 
zieleni. 

W czasie suszy natomiast zwija 
sie ona w niekształtny kłębek, żół- 
tawy, zupełnie nie przypominają- 
ey rośliny ze swego wyzlądu. Włó- 
żmy jednak korzonek tego kłębka 
w wodę, a rozwinie się wspaniale 
w kilku godzinach. Niezliczoną i- 
ść razy można go tak pozrażyć. 
w pozorną śmierć i znowu do ży- 


cia budzić, 

Wogóle wiele jest roślin zdra- 
dzajacych własności hygrometycz- 
ne; i tak np. deszezowniki, osty, 
szezawiki ìi wiele innych, nie o- 
twieraja weale. kwiatów w czasie 
wielkiej wilgoci, lub gdy we dnie 
ma padać deszcz. Jeżeli ranek był 
słoneczny i ciepły. a niebo potem 
grozi deszczem, zamykają te rośli- 
ny swoje kwiaty z pośpiechem. 


Choroba cyny. 


Zdaje się. iż cyna jest skazana 
na bliska zagładę, ma ena być dot- 
kniętu pewnym rodzajem zarazy. 
której przyczyny dotąd nie zba- 
dano, a która sprawia. że metal 


iten zmienia się stopniowo w pro- 


szek. Zaraza la szerzy się nietylko 
pod ziemia w pokladach evny. lecz 
także 1 nad ziemią. I tak w rosyj- 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


skich magazynach wojskowych 
„miano znaleźć proszek cynowy, 
jako pozostałość po zuzikach prze- 
anaczonych do mundurów. Ten 
wypadek przywiódł na pamięć role 
ły. kiedy to tadunek cyny, wy- 
słany z Rotterdamu do Moskwy. | 
przybył na miejsce zupełnie spro- 
szkowany. Niektórzy Mineralogo- 
wie twierdzą, iż chorobę te za- 
'wdzięcza eyna swej budowie kry- 
| sztalicznej, leez sprawę tę należy 
dopiero zbadać bliżej z punktu wi-| 
dzenia nankowegwo. 


Kartofle. 


Dziś, kiedy kartofle zjawiają się 
codziennie na wszystkich stołach, 
| bogatych i ubogich, a w wielu na- 
wet krajach stanowią główne po- 
zywienie ludności. trudno zrozn- 
mieć, że tak dingo moglismy się o- 
bywać bez tej pożytecznej rośli- | 
ny 


W Peruwii uprawiano je od nie- 
paniętnych czasów i zwano papas, 
| ztamtad przywieźli je do Europy 
| Hiszpanie w roku 1540, z Hiszpa- 
[nii zaś do Włoch dostały się za po- 
średnietwem 00. Karmelitów i u- 
prawiane były w warzywnikach 
pod nazwa tartutfoli. Legat pa- 
pieski. jadac do Flandrvi. zabrał 
z sobą zapas ulubionej jarzyny. 
Znakomity botanik, Karol de lEs- 
kilka sztuk 
kartofli, zasadził je najprzód w 
Wiedniu, potem we Frankfurcie i 
wysławiał nowa jarzyne w Isto- 
ryi roślin, wydanej po łacinie po 
rokn 1602, 

Po wojnie siedmioletniej upra- 
wa kartofli rozpowszechniła się w 
Niemczech, w Szwajcaryi 1 Bur- 
gundyi: do Anglii już przesłtem 
przywieziono je z Virginii. Do 
Franeyi wprowadził je dopiero 
Parmentier po roku 1770. Przed- 
tem nie chciano ich uprawiać, sa- 
dząc, że kto wprowadza kartofle, 
„dostaje tradu. W Polsce, za Jana 
Hlgo nowa Jarzyna ukazywała 
się tylko na stołach pańskich: za 
Angusta zaczęto ją uprawiać w o- 
grodach, 


elnse, otrzymawszy 


_.. Banany. 
Iz 

Siúil najważniejszych pokarmów 
ludzkości banany zajmuja pierw- 
sze miejsce Zaraz po zbożu, karto- | 
flach i ryża: miliony liidzi żywi 
„sie: niemi. Nie wspanialszego, jak 
, plautacye bananów. X miękkich. 
soczystych, łodyg 3 dy £ metrów 
wysokieh, J do 25 grubych, zwie” 
szają się olbrzynie. ciemno-zielu . 
ne, 3 m. długie a metr szerokie li- 
ście. zazwytzaj postrzępione i po- 
szarpane od wiatr Kwiaty tej 
palmy są czerwonawe. owoce nło- 
żone w grona, ważące od 49 do 50 
kil., po dofrzeniń mają kolor ka- 
markowy: w twardej. do ogórka 
podobnej skorupie mieści się mia-- 
zga Żólto-różowa 0 przedziwnej 
wani i wybornym smaku. Po zbio- 
rze owoców Ścinają pahne, która 
wnet z korzeni nowe wypuszcza 
pędy. w rok później okryte kwia- 
tami i owocami. Plantacye bana- | 
nów muszą jednak być oddalone 
„ód siedzib ludzkich, stanowia bo- 
wiem ulubione schronienie moski- 
"tów plagi zwrotników. 
| 5 dwa gatunki bananów: zwy- 
|ezajny, bedaey przelmiotem han- 
jdlu wywozowego i pisang, olbrzy- 
mi banan, wydający dwa razy ro- 
(cznie owoce, hędaee podstawą po- 
żywieniu murzynów, którzy gotu- 
ja z nieh gęsta zupę chop. Hoilow- 
la ich burdzostatwa, zowią je też 
|kartotluni zwrotników. Z miazgi 
przyrządza się dobry krochmal, z 
młodych pędów smaczna jarzynę, 
sok z liści jest lekarstwem dla mu- 
/rzynów, dlugie 1 mocne włókna z 
Hłedysi służą do wyrobu tkanin i 
ltak zwanych konopi manilskich, 
liści używa się na kapelusze i do 
pakowania: Crem dla nas słona. 
tem dla murzynów są bście bana- 
nów. R 
| Banany zostały niedawno wpro- 
wadzone na rynki europejskie i z 
„powodu wybornego smaku odrazu 
zyskały znaczny pokup. Dziś z sa- 
[myel wysp Kanaryjskich idzie ro- 
leznie do Niemiec 3 miliony tron. 
prócz tego Azya. Ameryka. Atryv- 
ika wywożą ich wiele, Z wysp Ka- 
naryjskieh przychodzą w najłep- 
szym stanie: na pól dojrzałe owi- 
nięte w papier i ście. sa szczelnie 
upakewane w skrzynkach. 

Największe plantacye hansnów 
znajdują sie na wyspie Jamajce i 
zajmnją przestrzeń 20,000 akrów. 
"Maka bananowa o przyjemnym za- 
pachu, robi się z niedojrzałych zie- 
jłonvch oworów. - wrzuconych do 
zoracej wody. żeby łatwiej można 
bylo zdjąć skorupę. Po wysuszeniu 
na sitach, kraje się ją nożem a po- 
tem przesiewa: wysłana do Anglii 
w cynowych puszkach. służy do 
j wyrobu biszkoptów ogólnie rozpo- 
wszechnionych. Uiasto z bananów 
poddane ciśnieniu pary. zamienia 
się w przejrzystą zuałaretę brunat- 


[sów lub poziomek. 


| wo- Naukowego” 


ną. która po zmieleniu i przesia- 
niu. tworzy sago wyborne z mle- 
kiem. Jadają je także pieczone w 
popiele lub gotowane jak karto- 
tle. 

Dobry. dojrzały bauan, pożyw- 
niejszy od. jarzyn i owoców, po- 
winien mieć cienką skórkę i słodki 
zapach. podobny do woni anana- 


Kalendarz międzynarodowy. 

Posel do angielskiej Izby gm. 
p. Pearce, złożył Izbie projekt re- 
formy kalendarza. Weding tego 
projektu rok kalendarzowy ma 
składać się z 364 dni, podzielonych 
na tygodnie I miesiące oraz jed- 
nego dnia ** wolnego nie wcho- 
dzącego do składu tygodnia, dzień 
ten bez nazwy ma być dniem 
tem Święcie wypada |-szy stycz: 
nia i rozpoczyna się rok następny. 

Rok ma być podzielony, jak i 
obecnie, na + kwartały po 3 mie- 
siące każdy. 

Liczba dni w każdym kwartale 
wynosi 91 dni. Dwa pierwsze mie- 


,siące kwartalu mają po 30 dni. a | 


trzeci 31. W latach przestępnych 
po 3l-szym czerwca, gdyż ezer- 
wiec wedlug nowego kalendarza 
miałby 31 dni, dodaje się jeszeze 
Jeden dzień “wolny”, który ma 
być uważany jako 
roszne”” roku przestępnego. 

Swiat duchownych ma nie być 
wcale, Wielkanoć ua zawsze Wy- 
padać w niedziele 14 kwietnia. 
Bože narodzenie  wypadłoby za- 
wsze w jppniedziałek. Rok i każdy 
kwartał zaczynićby się zawsze po- 
niedziałkiem. Wogóle dni tyzod- 
nia miałyby zawsze stałą datę. 
Naprzykład +ty stycznia wypa- 
dałby zawsze w czwartek, 31 mar- 
ca w niedziełę itd. itd. 

Woboe tego wszystkie Święta 
miałyby stała datę i stały dzień w 


“swieto pół- 


tygodniu. 
Kongres międzynarodowy [zh 
handlowych. jak również stowa- 


rzyszenie przemysłowców  angiel- 
skich popierają bardzo projekt Pe- 
arce'a, gdyż przyjęcie jego kalen- 
darza przez państwa europejskie 
ułatwiałoby pol wielu wzgledami 
stosunki handlowe. 


MOWA OJCZYSTA. 
Sila to wielka, — siła niespożyta 
z serca narodu i z ducha zrodzona. 
sila, co nigdy w narodzie nie sko- 
na 
W mowę spowita, 
Mowa. to świętość, dla której ol- 


turze 
Miłość ojezyzny z ran i krwi bu- 
duje, 
nia modły wznosi, nią myśli i 
czuje 


z duchem swym w parze. 
Mowa, to macierz, co nas w swem 
objeciu 
. . ` . 
do snu kolysze i do życia budzi. 
z nami łzy leje i z nami sie trudzi 
w słowa zakłęciu. 
Z. Morawska. 
r 
POTRZEBA AGENTOW!!! 

W każdej miejscowości, gdzie znajlu 
ja się Polacy potrzebujemy agentów da 
rozpowszechniana “Gazety Polskiej“ 
tHustrowanego Tygodnika Powieseio- 
jukoteż sprzedaży 
książek, Nawet ei, którzy w dziwi pra 
wieezorumi kilku dolarów 


mogi 
dziennie zarobić. Pa warunki zgłosić 
się dlo: W. DYNIEWICZ PEB. CO. 


"W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 


NOWY WYNALAZEK. 


Najnowszy sposób leczenia choroby włosów. 
Tysiąca łysych ludzi dostało piękne wlosy. 

Wusze włosy s} cenniejsze nad 
rubiny lub dyamenty! 

Jeżeli czekać będziecie aż do 
zupełnej utraty włosów i na ta. hy 
czaszka siala się ńwiecącą jak 
szkło, nie odzyskacie wiedy wio: 
aów nawet za milion dolarów. 

Nasze lekarstwa są nieocenione, 

ceny przystępne nadzwyczaj, tak, ie na: 
wei najbiedniejszy nie potrzebuje pozbawiać 
sòr lekarstw dra Brwaday. 

Nie wierzcie ogłonzeniom ani agentom. ani 
aptekom: gdyż cj starają siç, aby tylko wy 
zyskać pieniądz. 

Ponie nie  potrzehnją nosić 
wlosów. jeżeli używają naszego nowo odkry: 
tego wynalazku na włosy i czas 

Poslemy wam DARMO wszelki 
cye iyczące się powodu wyj! dania włosów 
Ułrainy i jak można temu przeszkodzić. Ka 
żdewmu, kin przyśle swoje nazwisko i adresa. 
Nie zwlekaj. napisz zarraz do nan. 

PROF. J. M. BRUNDZA & CO. 990 


Broadway and So. 8th str. Brooklyn, N. Y. 
z 


WYDAWNICTWO 
MUZYCZNE 


I KSIĘGARNIA 


B. J. Zalewski, 943 Milwauk 


pe ave. 
paski 
Telaioa Monroe 3847 


CHICAGO. iLL. 


Kazdemu wyślemy niżej podane katalogikto 
nadenle marck w canle oznaczonej: 
Katalog nut do npóewu. na furiupiun 
i szkoły na rożne instrumenty wła- 
anazo nakładu.... .. 
Katalog 


Katalog Książe 

„ Katalog Harmanii w kalorach, ust- 
ych Larmonijek, koncertyn itp. ., 
Katalegrznigtych. dętych I perku 
nych instrumentów, oruz maszyn 
mogę rajęcych. rekordów itp 

„ Katalog klasyfikacyjny z nuts wi.. 


Wszystkie katalogi razem....60c 


Brina 


"święta rocznego”, nazajutrz po) 


fałszywych | 


15 


NA CHOROBY NEREK I PĘCHERZA wielkiego celu wywalczenia narodowi 


Usuwa w 24 


Na sprzedaż wa 


| Absolutnie Czysty Miód do sprze- 


dania pe $2.00 gal., u bartnika | 


A. H. OFFER 


utrzymującego swą wielką pasiekę pn. 


6259 Patterson Ave., CHICAGO. 


Dojechać można karą do Dunning. 


Poza miejscowym wysyła się 
expressem. (x) 


RIEGERA 


Monogram 


WÓDKA 


Kosztaprzoayłki zapiacone 


8 Kwart Riegera 


Menozram Domo- er 
wy zapas Wódki za ®9 


4 Kwart Riegera 
Monogram Wódki $3 
jak najlepezej za 

Darmo Dwie batel- 


kivliazek i korkociąg 
każdem zamó- 


sy "©uavp 
lo e1e4 


M prez 


'uopof au 0108002 N 


-249 


De 


RIEGERS 


apujac 
nan male tą Wódkę 
Uznano ją za najlepazą 
najczymtazą i 
cniejszą.  Przyślijcie 
pieniądze wraz z za- 
mówienieni 
Wam pie- 
eli wódka 
nasza nie będzie Wan 
Manakować, Zamówcie 
klzisiaj, 


J. Rieger& Co. 
1909 (renence Nt 


= Kanam City. Mo. (x) 


Kobieta moża najlepiej zrozumieć 
kobiecą chorobę. 


Niewiasto, jeśli cier- 


mnie, załącz za 2c zna- 
czek pocztowy, a ja ci u- 
dzielę bezpłatnej porady, 
jak możesz się w domu 
wyleczyć. 

Udziclam porady na choroby i przy- 
padłości kobiece, jak: zapalenia, ober- 
wanie; białe « czerwone upławy: opa- 
dnięcie macicy, nieregnłarrość. bolesne 


perrody; bezpłodność; bół krzyża; bół” 


w lewym i prawem boku; zawrót i ból 


| głowy, nerwowość i inne dolegliwości 


kobiece, 

Mam najlepsze lekarstwa na choroby 
skórne, jak: liszaj; parech; śŚwierzb; 
krosty na twarzy i piegi. 

Leczę na stałe wszelkia choroby za- 
raźliwe, kobiet i mężczyzn; reuma- 
tyzm; choroby pęcherza i nerek; cho- 
roby żołądkowe. 

Adres: 

DR. MARYA KOWALSKA, 
— Biel and Co. P. O. Box 62 DETROIT 
MICHAGAN. 


aa m 


KSIAZKI O POLAKACH I DLA PO- 
LAKOW W AMERYCB. 


Wszystiim czytelnikom '*Gazety Pol- 
skiej, polecany następujące dzieła, na- 
| pisane w sposób bardzo zajmujący i 
pouczsjący, przez wapółredaktora Gaze- 
č Polskiej, Stanisława Osadę: 


W Dniach Nędzy i Zbrodni 
| Powieść z życia Polaków w Ameryce; 
w dwóch częściach, osnuta na tle smu- 
tnych dziejów głośnej w swoim czasie 
|<armii Rybukorwskiego.”” Druga część 
| maluje życie Polaków w Buffalo, przed 
4 w ezasie ohydnej zbrodni Czołgosza. 
f CERA. oa «2 sa 00 oe oo ue se 2. DOG 

l Z Pensylwańskiego Piekła. 
Nowela s życia polskich górników, 
w każdej odmalowane są wszystkie nę: 
| dze pracujących w kopalni węgla, wy- 
| rysk kapitalistów, sprzedajność prowo- 
ks ł zamęt wprowadzony przez po- 
| wstanie tz. ruehu niezalcżnego .. .. 35e 


Historya Związku N. P. I 


Rozwój Ruchu Narodowego Polskiego 
|w Ameryce Kto chce poznać dzieje 
| naszego oszdnietwa od lat najwcześniej: 
szych, aż do doby obecnej, kto chee 
zaznajomić się dokładnie z wpływem, 
jaki Polska wywierała na życie nasze 
w Ameryce, ten winien koniecznie mieć 
tę książkę pod ręką. Wydana nakła 
|dem Związka N. P. w 25 rocznicę jego 
założenia, obejmuje 748 stron dużego 
formatu i ozdobiona jest 59 ilustracya- 
mi Cena z przesyłką pocztową .. 75e. 

Bześć odczytów O stronnictwie De- 
mokratyczno Naroduwem i Lidze Naro 
dowej. Zawsze posiadający wartość 
podręcznik wyświetlający drogi, które- 


p 


Nie dajcie się łudzić przez Agent6 


tem, że unikać należy niepewnych 


ia $40.85; 500 kor. za $102.00: 


Załatwia sprawy wojskowe a czyni 


a porada jest bezpłatna. 


p Ceny kajnitaze- Berpieczeństwo najn yery $108,400.00 


wasyalikich aplekaeh | 


ki na próbę | 


najmo- | 


pisz na jaką chorobę ko- | 
biecą lub inną, napisz do | 


Ceny najniższe - Bezpieczeństwo najwyższe. $100,000.00 


CZYTAJCIE UWAZNIE! 


żeli Wam kto powiada. że Wam ręczy za to lub owo, spytajcie się saar- 
łatana czem ręczy i gdzie jego gwarancyaf Odpowiedzialny Agent i ban- 
kier akiada gtrarancyę da Kasy rządowej. Nim powierzycie swoje pie- 
niadze do przechowania lub przesłania da kraju. przekonajcie się 474% 
i jak kta reczy za Wasz ciężko zapracowany groez. Złożyłem do 
rządowej Sto Tysięcy Dolarów jako gwarancyę dla Waa. Pamiętajc:e 


ry doświndczony Agent, który: Wysyła 100 kogon za 620,43; 200 ker. 
aa 826.15; 100 rub. za $51.90; 500 rub. za 25 
Sprzedaję szrfkarty do Europy i do Ameryki a 

Sporządza kontrakty, pełnomocnictwa i * 


wszystko tanio, dokładnie į pumktralnia. > 
Piszcie po kurs szczegółowy i ceny szyfkart. Odpowiadam odwrutnie, 


HENRY J. SCHNITZER, notaryusz 
141 Washington St. New York. 


Ceny najniższe - Bezpieczeństwo najwyższe $100,000.00 


i naszemu należnego mu miejsca w or: 


godzinach | ganizaeyi świata. Cena .. .. .. 500 
wszelkiemoczowe! Liga Narodowa a Polacy w Ameryce. 
wydzieliny | Broszura traktująca o wpływie, jaki 
Każda pigułka Z ~ | Polacy amerykańscy wywierali na roz 
RO M MIDW | wój myśli politycznej w Polsce i na od- 
waćrzossicalenty DOO Cena .. .. sa .. re se .. 250 
naśńladowniciw Sokolstwo Polskie, jego dzieje i ide- 


aly. Cena .. .. .. 150. 


Na Rok Giunwaldzki. Do każdego za- 
mówienia dodajemy darmo, książeczkę 
| pod powyższym tytułem, w której au- 
tor podnosi najważniejsze zadania ja- 
kich Polacy w Ameryce podjąć się mu- 
szą wspólnymi siłami. 


NOWE KSIĄZKI. 

Pieren Księgarnia Polska w Ame 
ryce, W. Dyniewiecs Publishing Co, 
1113 Noble Bt., otrzymała od innyek 
księgarni w wielkim zapasie książki, 
która sprzedajemy pe Gonach następa- 
jęcych: 
Księga Bybilińska o Przyszłości. Zbiór 

objaśnień, proroetw, przepowiedni I 
| jasnowidzeń e różnych narodach, & 
| 


szczególnie o Kościele Katoliekim, 
Polsce i Słowiańszezyźnie, Z starych 
kaiąg, z różnych pieśni i = ust ludu 
zebrał i spisał Józef Chociszeweki. 

Cena 75et. 


Nabożeństwo do Matki Boskiej Boles- 
| mej, odprawiane w kościołach OO. 
|! Berwitów. Tłumaczone z włoskiego 
| przez ke. Stanisława Jędruszezaka, O. 
| 8. M. Cena Get. 


|gkarbiec Wynalazków i praktycznych 
| przepisów, ezyli 3600 rad, wakazó- 
| wek do fabrykowania rozmaitych wy” 
nalazków, recept lekarskich i arty- 
kułów handlowych, jako to: Atramen- 
tu, Alkoholu, Amonii, Bateryi elek- 
| trycznych, Bronzowania,  Bielenia, 
Drożdży;  Dyamentów;  Esencyi; 
Ekstraktów, Emalii, Elektryki, Farb, 
Fajerwerków; Fiłtrów; Garbowania; 
Galwanizowania; Gwoździ;  Konkre- 
tu, Krochmalu, Klejów; Konserw; 
Lodów; Lodowni; Mash; Magneeu; 
| Masa}; Marmuru; Mięsa; Mob; 
Mleka; Nawozów sztucznych; Nita; 
| Oatów; Oiedjków; Ołówków; Oksy- 
| dowania; Perfumeryi; Pokostów; 
| Plam wywiabiaezy; Papjerosów; Pe- 
rel; Prochu;  Polerowania; Szuwa- 
ksu;  Serów; Stali; Szwejsowania; 
Srebrzenia; Saletrowania; Toczenia; 
| Wina; Wspna; Zalaza; Złoeenia; 
Zapałek; Złota i jednem slowem ty- 
siąca całego szeregu najsławniejszych 
wynalazków według przepisów naj. 
uczeńszych ludzi; najsławniejszych 
lekarzy na świecie. W broszurze. 
Cena j £2.00. 


Piszcie po te książki do naszej kalę- 
garni: 


W. Dyniewicz Publishing Co., 
1168 Milwaukee Ave. Chicago, DI. 


«Teraz jest czas” 


do przeczyszczenia waszej krwi i wamo- 
cenienia waszego organizmu przez użycie 


GENTI0-COMPOUND 


|  Gentio Compound jest wartościową 
preparacyą n leczenie chorób Krxt 
Pęcherza; Norek; Zołądka i Organów 
Urynowych. Gentio Compound allada 
się z koneentrowanych  jarzynowych 
goryczy i jest bardzo wartościowe ra 
dyspepsyę i wycieńczenia z utratą ape- 
tytu. Niema lepszej preparacyi w dzie- 
dzinie lekarskiej, jak  Gentio4/om- 
pound. Aby przekonać się o tem, przy- 
śliscie 35 centów przez Money Order 
lub w znaczkach pocztowych, a natych- 
miast poślemy wam butelkę Gaatio- 


Compound. Przesyłkę sami opłacimy. 
Adresować: 


Pedicura Remedy Ce. 
3334 Milwaukee av. CHICAGO, II 
Kto chce A dba WO A 


łańcnezek; pierścionek; kolczyki; bre 
ozki z orłem lub herbem polskim lub ty 
miech pisze po piękny ilustrowany kr 
talog i eannik, a zaoszczędzi napewne 
85 do 50e na każdym dolarze, kupnia4 
złote lub srebrne wyroby  pierwsasą 
ręki. Katalog ten zawiera piękne ryt 
ny na złote i srebrne odznaki i medale 
dla towarzystw i klubów  Adresować 
należy: 
K. STACHOWSKI 8 CO. 

1115 Noble Obicago, NL 
o, 


MASO SW. ELZBIETY NA 
WYRZUTY. . 


| Najbezpieczniejsza i najskutcezniej 
sza maść na wyleczenie Ćwierzby; eese 
|my; wrzodów; wyrgułów; letnej wysy: 
| pki; parchów na głowie u dzieci i wie- 
(le innych chorób skórnych. Cena 50e re 
|ałoik — pocztą 60c. Adersować: 


Tho St Elizabeth Family Remedy Oo. 


mi podąża polaka myś! społeczna do 1722 — 24 W 48 St. Chicago, IL ..3 


w krzykliwą í kłaml'wą reklamą. Je: 


Kasy 


bankierów. Na Wasze usługi jest 8 


1000 kor. za $204.00. —- 50 rnb. 


40; 1000 rub. za $518. 


to 


Ep momon sasztufen: ouzwyozzojdneg -arsyen tan) ę 


| 
| 
| 


- 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


Dokazała sztuki nie lada! 


Tancerka Mazie King. 


założ yła 


ższego 


sie, że zejdzie z najw; 


pietra budynku Metropolitan Life Insurance w Nowym Yorku na 


dół na palcach i dokonała tego w 14 minuta, przeszedłszy w ten 
sposób 2000 stopni. ww 
Dział Gospod 
ział Gospodarczy. 
ROBOTNICY FARMERSCY jednakże, że wielu jest podob- 
Z MIASTA. nyeh. 

Zastanawiam sie zawsze nad u- „(audzie tayy przychodzą da 
stowaniami, ażeby z miasta do- biura bez jednego centa. Zrobili 
stać robotników na farmy i spo- Już wszystko co mogli, aby kola- 
wodować zubożałych mieszkań. | SE lub noeleg dostać, lub co naj- 


ców miast do przenoszenia się na 
rolę. 

Zastrzegum sie jednak. 
nie mam przeciwko tym usiłowa 
niom polepszenia hytu biednych 
owszen: przeciwnie wyraźnie 
utrzymuję, wielu z tych bie- 
nieskończenie lepiej miv- 
tylko mo- 
zamie- 


że <nie 


że 
daków 
liby się na roli, gdyby 
gli pogodzić sie z myślą 
szkania tam. 

Pewnego dnia stałem parę go. 
dzin na uliey. w New Yorku 
omserwowałemn robotników 
tych 


usuwaniem cegieł i 


ikin wypadku 
| broczynności nie jest już w mož- 


i] o. 
Zaję- | buje. 
innye thì 


częściej się zdarza, szklaukę pi- 
wa, albo coś jeszcze silniejszego 
zdobyć, Tacy pod pewnymi wa- 
runkami otrzymują pożywienie 
lub nawet se shronienie W miedzy- 
czasie muszą się udać do drwalui 
i pracować, poczem otrzymają le- 
pszą kwaterę. Jeżeli jednak rzecz 
ma się z klerkiem. który nigdy 
vieższej pracy nie wykonał, w ta 
Towarzystwo do- 


mu za darmo te- 
koniecznie potrze- 


ihoeśj dostarczyć 


tzego on 


Dla młodych ludzi z prowineyi, 


materyałów z miejsca, na którym | którzy da miasta przybywają z 


spalił sie budynek, 

U nas ne wsi žada sie. ażeby 
człowiek kierujacy zaprzęgiem! 
pomagał przy nakladaniu na wóz 
—tn nie było o tem mowy nawet. 
Tyle ludzi było pod reka, że wóz 
w bardzo krótkim czasie był na- 
ładowany i nawet nie zachodziła 
potrzeba, ażeby woźnica pomagal. 
Mnie atoli tak to wygladalo. jak 
Żeby on tego wogóle pod żadnym 
warunkiem robić nie zechciał, Na- 
stępnie niedbały spósób, w jaki 
ei ludzie prucowali, był zupełnie | 
młmienny od tego. jakiego | 
właścicieł farmy i jego robotnicy | 
są przyzwyczajeni. Na usprawie | 
dliwienie przyjąćby można do 
pewnego stopnia tẹ okoliezność, 

ludzie ei musieli przez 10 go-| 
ia: dziennie jeilnosi to simo ro- 
w ży iż Zä- 
smyiwala w moich oczach na u- 
sprawiedliwienie ta dowolność, z 
jaką niektórzy z tych ludzi: po- 
awalali sobie na zbyt długie przer- 
wy pomiędzy rzuceniem dwóch 
kajieni. Sposób, w jaki oni to 
wykonywali, przypomniał mi wy- 
rażenie się jednego wiejskiego 
żartownisia, który 0 pewnym 
swym znajomym twierdził, że nie 
zna drugiego człowieka, któryby 
z pracą stal na tak  naprężonej 
stopie, jak on. “Ten” opowiadał 
"bierze do ręki cegłę. przypatru- 
jat sie jej jedną lub półtorej mi- 
nuty i następnie uderzą w nią 
kielnia, poczen przypatrnje się 
jej znowu minutę, półtory lub 
dłużej i następnie znowu uderza 
w nią kielnia'. Toby był mniej 
wiecej sposób, w jaki ci ludzie 
pracowali. Przyzuam się, że nie 
chciałbym ryzykować i wziać do 
pracy kilku z tych ludzi, a pra- 
wdopodobnie nie byłbym nawet w 
możności dostać ich. a już z całą 
pewnościa nie dostałbym najle- 
pszych z pośród nich. 


do 


bić, ale razie nie 


Towarzystwa dobroczynno- 
śe czynią niejednokrotnie sta- 
rania. ażeby ludność miejską skie- 
rować na role, a ja miałem sposo- 
bność poznać kilku okazów, z ja- 
kimi óni do czynienia miały. Nie 
twierdze, jakoby wszyscy tacy 
byli, jakich ja poznałem, wierzę 


zamiarem zdobycia jakiejś posa- 
dy. a nie mających pod tym 
wzgledem szczęścia, eo zbyt często 
kw, trafia. (znajdzie kię zawsze 
jakieś tymczasowe zajecie, 
ki im dawni przyjaciele i znajomi 
nie pospieszą Z pomocą, 

Atoli dla właściwego włóczegi, 
ktory nie chce pracować, okazuje 
przez sę- 
jako 
czego 


dopó- 


się zawsze zasądzenie 
dziego policyjnego na areszt 
najlepsze a nawet jako to, 
on sam pragnie. 

W bardzo wielu wypadkac ha u- 
mieszezają ludzi w miejskim do 
mu przytułku, gdzie otrzymują 
jeden lub dwa obiady. W tym 


[wypadku atoli nie obchodzą się z 


tymi ludźmi zbyt łagodnić. Zmn- 
szaja ich do wzięcia kapieli. 
biereją im ubranie, które w pew 
nego rodzaju kłozecie ulega grun- 
townej dezynfekevi i. jak mnie 
inforniowano, funkeyonaryusze 
zakładowi i policyjni traktują 
ieh niezbyt uprzejmie, co oczywi- 
ma ten skutek. że ludzie ei 
traca ochote do powracania tam- 
ze, s 


Za- 


ście 


Oczywiście są to bez zaprzecze- | 


nia ludzie niższej klasy, o ile wy- 
jatkowo nie znajdą się pomiędzy 
nimi ludzie z prowinevi, lub na- 
wet tacy, których niespodziewa- 
nie spotkała, Ci atoli z reguły ma- 
Ja jakieś stosunki tak, że farmer. 
któryby chciał ich do pracy za- 
angażować. prawdopodobnie i w 
tym wypadku nie będzie miał 
szeześcia, gdyż oni wola zazwy- 
czaj zwrócić się do swoich zna- 
jomych. 

Sa bez watpienia takie wypad- 
ki. gdzie można dostać dobrego 
robotnika, ale wypadki te, mo- 
jem zdaniem, nie należa do licz- 
nych, 

Ludzie, którzy w stanie i 
ehea pracować znajdują praeę w 
mieście lub na farmach w sąsiedz- 
twie miasta się znajdujących, 

Farmerzy mieszkający w pobli- 
żu miasta otrzymują często w ten 
sposób pomoc w robocie, że przyj- 


są 


nuja do pracy takich ludzi na. 


jeden lub dwa dni lub nawet na 
caly tydzień, a później | znowu 
nowych biorą. 


prai niech posłuży 


| Słyszałem: farmerów utrzynu- 
|jacych, że w ten sposób można 
dnżo robót ukończyć — inni na- 
tomiast twierdza. praca 
nie nie warta, gdyż tego rodzaju 
|mdzie wymagaja ciaglego nadzo-! 
ru. 


j 

| 

| : 
Że 

| 

Dla- lepszej ilustracyi i tych 


pujący wypadek z 
Życia wzięty, 


rzeczywistego | 


Pewna kobieta do 
z prośbą o pracę dla jej męża na 
prowineyi, gdzieby familia 
gła mieszkać w pobliżu miejsca 
pracy. Wysłany agent dla zbada- 
Inia stosunków tej rodziny, znaj- 
{duje familię z 4 osób złożoną, 
mieszkającą w dwóch ciasnych i-| 
| zadebkach nędznie umeblow anych. 
|Ofiaruje tej rodzinie miejsce na| 
| farmie z płaca wyjątkowo wyso- 
| kh, bo $35.00 miesięcznie, a o- 
|prócz płacy wolne obszerne mie- 
(szkanie z ogrodem i potrzebną i- 
lošé mleka. Żona zgadza się na tę 
propozycye, atoli męża nie ma w 
domn, więc agent ma przyjść po- 
|wtórnie o oznaczonym czasie 
[lem ostatecznego omówienia 
sprawy. Mąż ten zarabia $1.50 
dziennie, z czego opłaca $16.00 
miesięcznie za 
Jnie, a z reszty żyje cala rodzina 
[kupujące drogo żywność i wegle 
jna opał. (© oznaczonym czasie 
przye hodzi znown agent — zasta- 


pisze 


te- 


CZYNSZU mieszka- 


taka | 


nastę- } 


mo- | 


ey, który 
roślin by nietylko żywiły 
ale rozkosznie cieszyły oczy 
Obowiązkiem też każdego 
rolnika jest a przynajmniej być 
powinno, upiększyć krzewami i 
kwiatami zagrodę swoją, zwłasz- 
cza dróżkę ku domowi wiodąca. 

Agenci szkółek ogrodniczych 
| przebiega ja powiaty i stany, 
| wpraszają się i po farmach ze 
'swojemi drzewami owocowemi i 
najrozmaitszymi krzewami, które 
po bajecznie niskiej cenie nabyć, 
A z których w nieskończoność no- 
we, młode krzaki eo roku zdoby- 
wać można. Grosz wydany wraca 
częstokroć w bardzo krótkim 
nie godzi się więc agenta 
lecz 
życie 


cialo, 


sze. 


ezasie, 
takiego opryskliwie zbywać, 
owszem dopomódz mu na 


Parahia, a sobię swoje uprzyjem- 


je matke z dziećmi w opłakanym | 


stanie, ale meżą nie 
w domu. Żona prosi agenta, by 
na chwilę przypilnował dzieci a 
sama idzie szukać męża, a zna- 
lazłszy go wreszcie w salunie 
przyprowadza do domu. Po dłuż- 
szych pertraktacyach z agentem 
pomimo nalegań żony, mąż jest 
niezdecydowany jeszcze, obiecuje 
przeto dać odpowiedź piśmiennie 
w paru dniach, W parę dni po 
tem przychodzi do biura karta 
korespondencyjna z  zawiado- 
mieniem rodzina ta zdecydo- 
wała się pozostać w mieście, 
Takie 
mniej 
Wątpić nawet należy. ezy 
botnik taki, gdyby go farmer 
dostał, przyniósłby mu pożytek. 
Mnie się zdaje, przynaj- 
mniej na razie farmer w swoim 
gospodarstwie musi liczyć jedy- 
nie na samego siebie i najbliż- 
szą okolice, Może on zakres swo- 
ich czynności gospodarczych nie- 
so zacieśnić, jak to już wielu far- 
merów uczyniło, a w ten sposób | 
zyska nawet, o ile nie jest w mo- 
Żności dostać latwo robotnika. 
“Młodzi ladzie z prowineyi, 
którzy “School of Busi. 
ness” skońezyli, powiedział jeden 
z kierowników takiego 
"znajdują łatwiej stanowiska i u- 
mieja lepiej trzymać się na nieh. 
Boją się: oni tak, nie zo- 
stali zmuszeni wrócić napowrót 
do pracy na farmach, że gotowi sa 
raczej każdą iuną pracę bez szem- 
rania spełniać.” Toby 
stko w porządku; 
wiele wypadków, których pła- 
ca takiego czlowieka po potrące- 
niu koniecznych wydatków © jest 
niższą od wynagrodzenia na far- 
mach otrzymywanego j to w do- 
datku z widokami na własną po- 
siadłość, podczas gdy stanowisko 
klerka w mieście po większej czę- 
ści w teraźniejszości bardzo małe 
a na przyszłość jeszcze 
widoki zapewnia. 


że 


wypadki nie hynaj- 


rzadkością. 


Są 


ro 


że 


nasze 


ażeby 


bylo wszy- 


ale ja znam 


Umysł i rozum rozwijają się 
na fartnie lepiej, niż gdziekolwiek 
indziej. To są młodzi ludzie, któ- 
rych moglibyśmy dla farm pozy 
skać i to zanim lepszą część ży 
cia w mieście spędzą. Za nimi po 
winniśmy i musimy sie w intere- 
sie przyszłości naszego £ospo- 
darstwa rolnego ogladnąć, 


ZAGRODY GOSPODARCZE. 
Ktokolwiek miał 


zwiedzić jaką taką połać kraju w 
którym żyjemy, zauważył nieby- 
wałe częstokroć zaniedbanie za- 
gród farmerskich. nieład woko- 
ło domów przeraźliwie w oczy bi- 
Jacy. Gospodarstwa polskie mie- 
wają zwykle w pobliżu domu już 
to ogródki warzywne lub trawni- 
ki. częstokroć wdzięczą się i róże 
i rozmaite kwiatuszki, bywa i 
tyczka chmielu na drożdże, powo- 
je lub dzikie wino, które altan- 
kę okrywa a cierpkie jagody da- 
je, a wszystko to dowodzi o śpie- 
wnej duszy i uezciwem sercu 
polskiem. które Bożą ziemię jako 
matke miłuje i możliwie ja przy- 
straja. 

Bywają ale — i Indzie, którzy 
o czem$ podobnem ani pomyślą, 
gdyż to ani ich pożywi, ani na- 
poi. a pracy kosztuje. 

Jednak porządek około domu. 
krzewy i kwiaty umilają po pra- 
cy mis" wytehnienia, 
ja dusze i serce pielińem czystem 
uczuciem wdzięczności ku Stwór- 


sposobność 


napawa- | 


MA znowu | 


| 
| 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


i 
| 
| 
i 


zakładu. | 


| 


| 
| 


nić, 


WESOŁY, KĄCIK. 


Między pijakami. 


—— 
LOCE 


| 
7 


— Pójdź, napijemy się herbaty. 
- (), nie!.., chyba ponezu, i- 
le zimnego. 
— Dlaczego 
go? 
— Bo mi doktór zakazał, wszel- 
kich gorących napojów. 


koniecznie zimne- 


Słuszna uwaga. 


— To rzecz  szezegòlna, 
radeo, ilu to złupców 
świecie chodzi! 

W istocie i zazwyczaj © je- 
dnego więcej, aniżeli niejednemu 
się zdaje. 


po bożym 


Nerwowy profesor, 


Profesor X, wpada wściekły ze 
swej pracowni, : Do licha, cóż 
to za hałasy ? 

Pani profesorowa, płacząc: 
Kochany Stasin, przebacz, popra- 


| wiłam portyery i spadłam z drabi- 


mniejsze 


NY 
Protysor: — Czy nie można te- 
go ciszej załatwić.,, 


U doktora. 


— Od jak dawna, mój człowie- 
ku, czujecie taki zawrót głowy? 
— A to, dojwaszam się łaski 


I wielmożnego konsyliarza, nie pa- 
miętam: ino to wiem, że byly naj- 
pierw Gody, a po Godach No- 


wy Rok, a po Nowym Roku — 
Trzy Króle, a po Trzech Królach 
— chrzeiny. a po chrzeinach — 
wesele, a po weselu — drugie we- 
sele, a teraz to znowu dał Bóg 
Miłosierny Zapusty — i musi bez 
to tak mi się wszystko we lbie ko- 
łuje, że już i Świata mało co wi- 
dzę! n 
Milość. 
Moja córka Aurelia 
wdzie jedną noge krótszą. 
gdyby jej się tak trafił jaki 


ma wpra- 


tyle eudownyeh rozsiał 


na; | 


| 
| 


| 


| 


| które należą 


| 
| 
| 
| 
| 


| 
panie | 


| 
| 


| trawa, 


i mleko? 


rządny człowiek, to gotów bylbym | 


tę nogę banknotami nadsztuko- 


wać. 


| 


Kawaler: — Panie dobrodzieju: | 
czy nie masz córki z obydwoma calvm spokojem o malą butelkę 
|nogami krótszemi? 


igo będziesz zdania! 


Nawet i to nie. 


Zmęczony myśliwy wracając Z 


polowania trafia przyjaciela. 


Za cala 


strzelec 


— Nie Pan nie zabiłeś: 
| odpowiedź wstrząsnął 
przecząco głową. 


Ale mówił mi leśniczy, żeś pan | 
krowę postrzelił ? | 

O to tylko leśniczy chciał mif 

— | pochlebić, | 
Określenie. i 

| 

| 


Patrz Adolfie, tam siedzi twój 
krawiec! 

Proszę cię, ojcze, nie patrz wi 
tę stronę, ho on się ukloni! 

Czy źle stoicie z sobą? i 

M ale on winien mi jest kwi-| 

za ostatnie dwa ubrania, 
+ Ld Ld 
Silny gros. | 
ś*Ojciee mój taki ma silny głos, 
‘że gdy „zaŚpiew a, to sie cały TA 
trzesie,” — mówi jeden chłopiec 
ldo dr ugiego, 

“To nie”, odpowiada tenże, jak 
mój ojcieć zaśpiewa, to się aż dim- 
ga i trzecia hipoteka na naszym 
domu trzęsie. 

s * 
Wiątpliwa korzyść. 

— Dziś opowiadał nam pan na- 
uczyciel w szkole o jedwabnikach, 
do najpożyteczniej- 
szych zwierząt, — mówi synek do 
ojca, — 

Co? wola oburzony. 
— to maja być najpożytečzniejsze 
zwierzęta?  Przypatrz się tylko 
tym rachunkom, które za stroje 
twej matki płacić muszę, to inne- 


* * 


ojciec 


*» * a 


W szkole. 


| 


Pewna nauczycielka, siląe się, a- 
by jak najjaskrawiej odmalować | 
uezniom swoim doniosłość kary. 
Jaka spotkała  Nabuchodonozora, 
mówi: 

— Przez pięć lat żywił się tylko 
jak krowa. 

A mały Władek przerywa jej: 
— A czy on też potem dawał, 
proszę pani, 


Nie warto. 


Matka: — Ojciee mi obiecał, że 
jesli dobrze się będziesz uczył i 
zdasz egzamin, wybaczy wszystko 


[i zapłaci twoje dlugi. 


Syn: — Co?! ja mam się męczyć 
dla moich wierzycieli?! — ani mi 
się śni! i 


Ostrożny. i 


— Pan jesteś egzaminowanym 
aptekarzem ? 

Tak szanowny panie, 

— Dawno ma pan apteke? 

— bDwadzieściapięć lat. 
Dużo pan recept 


wyekspe- 


ale dyował? 
po- | 


— Dziesiątki tysięcy. 
— (zy się pan kiedy pomylił? 
- Nie było wypadku. 
To dobrze, bardzo dobrze, W 
takim razie mogę prosić pana z 


jodyny za dziesięć centów. j 


Delikatna wymówka. 


Ulubiona: — Kochany Jasiu, 
wiesz ty, że moglabym zazdrościć 
temu pnin drzewa! 

Kochanek; A to dlaczego? 

Ulubiona: A 
[pień tyle ma obrączek, ile lat, a 
Ja jeszcze ani jednej nie posiadam, 


W każdej miejscowości, gdzie znajdu- 
ja się Policy potrzebujemy agentów da 
rozpowszechniana Wty P ulskiej E 
“Ilustrowanego Tygodnika Powie 
wo-Wankowegoa''  jakoteż uży 
iażek. Nawet ei, którzy w dzień pra- 
mogą wieczorami kilka 
dziennie zarohić. Pa warunki  zyłosić 
się do: W. DYNIEWICZ PUB. 00.. 
1163 Milwaukee, Ave., Chicagro, LI. 


«« 


sprze 


dolarów 


KRZYŻE POMNIKI NAGROBKI! 


W całej Ameryce takie piç- 

kne krzyże i nagrobki niczn: 1J- 

dziecie do kupienia jak u mnie, 

a to zu bardzo przystępną 
cenę. 

Przeświadczycie się, piszcie 

po ilustrowany katalo. 

ADRES 


S, KELTONIK, 
203 Chestnut st., Johnstown, Pa, 


UCZ SIĘ PO ANGIELSKU. 


Czy masz dobrą posadę? Czy umicez 
po angielsku mówićf pisać1 Jeżeli nie, 
tego języka możesz się nauczyć w bar 


jdzo krótkim czasie z naszych nowych 


lekeyi polsko-angielskich. Chcemy was 
przekonać, jak celna jest nasza metoda 
i poślemy wam próbkę. Piszcie do nae 


Jlist i adreaujcie: 
| “SZKOŁA POLSKO-ANGIELSKA"" 
|3639—22 str. cor. Millard ave. Chicago. 


bo widzisz, ow | 


DARMO! 


Dwie  kuią*e- 
ezki. Pierwsza 
DOBRE RADY 
dla chorych i 
zdrowych, 
młodych i 
starych, pięk- 
i brzyd 
która 
rpo: 
wylecze- 


kich, 
daje 
sób 


nia wszystkich chorób pochodzących 


z żolądka í mieczystej krwi. Jak być 
pięknym i zdrowym, jak wstrzymać 
wlosy nd wypadania i jak nabyć pię- 
kne i bujn włosy. 

Druga ''Spiewnik Polski'* zawiera: 
lacy wielką ilość piosnek miłosnych 
t humorystycznych. Obie książeczki 
DARMO. Przyślij swój dokładny a 
dres i załącz 2c markę i adresuj: 


J. M. RUTKOWSKI 829 Fillmore av. 
BUFFALO, NY. 


pr 

| KUSNIERZ. 
| Wyrabia rozmaite FUTRA i KOZU- 
| CHY, Kaftany, spodnie i kamizelki są 
skór owczych własnej wyprawy i rę«a- 
nego szycia, a także czapki i rękawiaa. 

Robiący obstalunki, niechaj przyślę 
| jakąkolwiek miarę: 


ST. BOBOWSKI, 
Downers Grove, DL 


H. C. Patterson, 


WŁASNOŚĆ REALNA. 


Pożyczki i Dzierżawy. 
189 LA SALLE ST. 
CHICAGO. 


|Gostyn| 


Zwracamy uwagę czytelników 
"Gazety Polskiej,” że wyszła z 
druku książka p. t 


CICHE PIESNI 


dla rodaków na obczyźnie, pióra 
Karola Wachtla: znajdują się tam 
wiersze, nadające się do deklama- 
cyl na wieczorki i koncerty. 

Cena egzem. 50c. 
Adresowić należy: 

KAROL WACHTEL, 

434 Center av. Chicago, III. 

Pieniądze można przysyłać w 
markach pocztowych, 


„Wsławione cudami obrazy; 
kościoły i miejsca odpus- 
towe w Polsce „. . . 


Bogto ilustrowane to dziełu skła- 
i się z ótomów i zawiera wizernuki 
opis cudami wsławionych obr; 
A t kościołów w Polsce. 
Setki ilutsracyj, 
Welinowy papier. 


Luxusownąa oprawa i wydanie. 


"Tom pierwszy A, obrimu dyrcez 
krakoweką I tarnow ską SĘ i X 
opuścił prarę. CENA 1.00__ 
Kto nadeśla nam marke ic 
Se tema poslemv próbki il 
tracyj i pam flak opeujący ezeze nawo dzie 
ła ł jego treść, Adresowkć; 


DRAGA. -POLSKA 
464 5.CENTRE STR. 
SGHENECTADY NY. 


Najlepsze lekarstwa domowe. ; 


Najbezpieczniejsza i najskute- 
czniejsza maść na wyleczenie 
świerzby; eczemy; wrzodów; wy- 
rzutów; letniej wysypki; par- 
chów na głowie u dzieci i wicie 
innych chorób skórnych. Cena 50 
centów za sloik — pocztą 60 c. 

Balsam na płuca jest pewnem 
lekarstwem na kaszel; zaziębie- 
nie; chrypliwość; Ból w płucach; 
Modry kaszel; Koklusz i astmę; 
febrę płciową i wszelkiego rodza- 
ja choroby gardła i płuc 25 i 50e. 

Proszki na ból głowy przemaga- 
ją tak chorobliwy jak nerwowy 
i neuralgiczny bół głowy; nie są 
szkodliwe i sprawują skutki w 
neuralgicznych chorobach 10 ji 25. 

Pigułki na wątrobę eą czystym 
roślinnym środkiem na zdrętwia- 
łość wątroby; niestraswność; za- 
twardzeniel żółtaczkę; wzdęcie; 
ból i zawrót głowy i inne dole- 
gliwości wątrobiane 25e. 

Gojąca maść jest czystym i ul- 
fe przynoszącym środkiem na ra- 
ny; odmrożenie; rany od słońicn; 
rany jątrzące; wrzody; potłucze- 
nia itd. 25e. 

Pastylki na zaziębienie :ą bez- 
pieczne i szybko działające; roz- 
prędzają zaziębienie;  rozpędzają 
kaszel; grypę; lub febrę kataro- 
wą; na zaziębienie są najlepsze 
używane w połączeniu św. Elżbie- 
ty Balsamem na płuca 25c. 

Lekarstwo na reumatyzm jest 
jedynem pewnem lekarstwem da 
usunięcia boleści reumatycznych i 
napuchłości do oczyszczenia 8ya- 
temu od trucizny; znakomity Śro- 
dek na ból lędźwiowy; zdrętnwia- 
łość w stawach; chroniczny i mu- 
szkułowty reumatyzm i reumaty- 
czną neuralgię 750. 

Regulator jest to potężny śro- 
dek wzmacniający, udzielający 
zdrowia i siły we wszelkich eho- 
robach właściwych plei niewłe- 
ściej usilnie polecamy jako sku- 
teczne dla kobiet cierpiących, 
naprawia on zaburzenia organów 
i pomaga naturze w sprawie 


przychodzenia do zdrowia $1.00. 
Zołądkowy balsam jest pewnym 

środkiem na choroby żołądków i 

organów trawienia; przywraca a- 


petyt; dodaje wilgoci potrzebnej 
przy niestrawności; dodaje nor- 
malnej siły; bardzo dobry do 
wzmocnienia całego systemu 50e 

Maść śmietankowa jest najczy* 
stszym i napotrzebniejszym środ- 
kiem na usunięcie plam; piegówy 
wyrzutów na twarzy; opalenia od 
słońca; zhroni ona ręce; twarz i 
usta od popękania i jest także 
bardzo dobra po ogoleniu 25e 
Krople ra ból zębów jest to sku- 
teczny środek na ból zębów; dzla- 
lają one wprost na nerwy 1 usy- 
waja ból. 10 centów. 

Lexarstwo na nagniotki jest 
pewnem i skutecznem lekarstwem 
na miękkie i twarde nagniotkij 
odciski; brodawki itd. 25. 

Pomada na włosy, świetne przy- 
rządzenie na włosy; zmiękcza i 
nadaje połysk włosom; pobudza 
ich porost. 250. 

Proszek do nóg jest lekarstwem 
na potniejące; opuchnięte zbolała 
i przykro cuchnące stopy, utrzy- 
muje trzewiki w >rzyjemnym Å 
suchym stanie 25c. 

Liniment dla kont przewyższa 
inne lekarstwa w leczeniu mar- 
twej kostki; narostu;  bolącego 
pyska; starcia; napuchnięcia ran, 
wywichnięcia sztywności stawów, 
zbolałych muszkułów kulawki; 0- 
chwacenia, guzłów akórnych na 
karku itd, "5Oe. 

Lekarstwo na cholerę; prawdzi. 
dziwy przyjaciel dzieci 1. doro- 
eiych w boleści; dodaje rychłej 
ulgi przy kurczach; cholerach; 1e- 
tniej dolegliwości; krwawych bie 
gunkach; pewnem lekarstwem na 
rozwolnienie; kolki zapalenia ka- 
nału Tokazmoweqo itd. 25 i 50a 

Wzmsenic'el Włosów jest naj- 
lepszem pobuedzicielem porastu 
włosów, tam gdzie cebulki wło- 
sów mają jeszcze w sobie życie; 
zapobiega wypadaniu włosów i 
twerzeniu się łupieżu. Przemaga 
świerzb glowy; sprowadzi porom 
włosów i dodaje im eiły i poły- 
sku 50e i $1.00. 

THE ST. ELIZABETH FAMILY 

REMEDY CO. 
1722—24 W. 48th Str. Chicago, 
niinois. 


